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Wielka Orkiestra 
- jakie imprezy
w Żychlinie i w Pacynie. str. 3

Jakie inwestycje
są potrzebne
cukrowni w Dobrzelinie. str. 5

Żychlin, Bedlno, oporów, Pacyna�

Plusy i minusy 
minionego roku (cz. I)

Rok 2015 nie był najgorszy. 
Wprawdzie mieszkańcami Ży-
chlina wstrząsnęły dramatyczne 
wydarzenia, gdy w maju dwóch 
gimnazjalistów zabiło 67-let-
nią babcię jednego z chłopców i 
ciężko raniło jego siostrę ciotecz-
ną, było też brutalne pobicie i kil-
ka nieszczęśliwych wypadków, 
ale były też pozytywne wydarze-
nia. Wprawdzie powoli, ale sys-
tematycznie, poprawia się jakość 
życia mieszkańców, zwłaszcza
w Żychlinie. W obu spółdziel-
niach realizowano remonty, malo-
wano klatki schodowe, na osiedlu 
Wyzwolenia układano nowe ele-
wacje, podobnie jak na kamieni-
cach komunalnych przy Ściegien-
nego. Podatki i opłaty za centralne 
ogrzewanie nie wzrosły.

STYCZEŃ
Rolnicy zostali 
z burakami
5 stycznia 2015 roku 92 plan-

tatorów z gmin Żychlin, Sanniki, 
Świnice Warckie i Uniejów zosta-
ło z burakami cukrowymi na polu. 
Awaria linii produkcyjnej sprawi-
ła, że ok. 11 tys. ton buraków zo-
stało na polach rolników. Uzgod-
niono, że buraki zostaną zabrane 
i przetransportowane do innych 
cukrowni. W tym roku kampania 

skończyła się już kilka dni przed 
Wigilią. Plon był słaby z powodu 
suszy, zaś zawartość cukru wynio-
sła 17,3 proc. Cena też była dużo 
niższa niż w 2014 roku.

fatalna woda 
w gminie Bedlno 
W Pniewie i Głuchowie Sa-

nepid stwierdził przekroczenia 
norm chlorków, żelaza i manganu. 
Wydał warunkowe pozwolenie
na korzystanie z wody. Dlatego 
w połowie roku samorządowcy 
z Bedlna rozpoczęli przygotowa-
nia do kompleksowej moderniza-
cji stacji uzdatniania wody w Or-
łowie, Głuchowie i Pniewie, choć 
tam, jak się okazuje, problem jest 
wciąż trudny do rozwiązania, 
gdyż woda jest zasolona.

Powiedzieli nIE 
garażom 
i termomodernizacji
20 stycznia Zarząd Spółdzielni 

Mieszkaniowej w Żychlinie prze-
liczył ankiety wypełnione przez 
mieszkańców. 109 opowiedziało 
się blaszanymi garażami za osie-
dlu, 130 osób było przeciwnych. 
Tym samym przesądzono, że gara-
ży nie będzie. Spółdzielcy nie dali 
też przyzwolenia na termomoder-
nizację żadnego z bloków.  str. 7

Żychlin, Bedlno�
Były 
nieprawidłowości. 
Czy gminy będą 
oddawać kasę?

Urząd Kontroli Skarbowej
w Łodzi przeprowadził w 2015 
roku kontrolę gospodarowania 
środkami publicznymi w Urzę-
dzie Gminy Żychlin i Urzędzie 
Gminy Bedlno. Stwierdzono za-
niżenie dochodów podatkowych 
stanowiących podstawę ustalenia 
kwoty części subwencji wyrów-
nawczej. Wyniki kontroli w tym 
zakresie zostały przesłane w celu 
weryfi kacji do Ministerstwa Fi-
nansów, które poinformowało nas, 
że kwestie czy i w jakiej wysoko-
ści wymienione gminy będą zo-
bowiązane do zwrotu nienależnie 
uzyskanych kwot, zostaną usta-
lone po zakończeniu postępowań 
administracyjnych. Będzie to mia-
ło swoje skutki w naliczaniu sub-
wencji na 2017 rok.

Kontrola w Bedlnie
Kontrolę w gminie Bedlno 

przeprowadzono od 24.04.2015 
do 22.06.2015 r. Dotyczyła ono 
prawidłowości gospodarowa-
nia środkami publicznymi obej-
mującymi część wyrównawczą 
i oświatową subwencji ogólnej 
otrzymanej w 2012 r., w tym pod-
stawy ustalenia ich wysokości. 

– W gminie Bedlno kontrole-
rzy stwierdzili zaniżenie docho-
dów podatkowych stanowiących 
podstawę ustalenia kwoty części 
wyrównawczej subwencji ogól-
nej otrzymanej w 2012 roku oraz 
pobranie środków części oświato-
wej subwencji ogólnej w kwocie 
wyższej od należnej – informu-
je Mariola Grabowska, rzecznik 
Urzędu Kontroli Skarbowej.

Dokumenty z postępowania 
kontrolnego przesłano do Mini-
sterstwa Finansów 24 czerwca 
2015 roku. Ministerstwo Finan-
sów poinformowało nas pismem 
z 30.12. 2015 r., że gmina Bedlno 
nie zadeklarowała i nie opodatko-
wała podatkiem od nieruchomo-
ści składników majątku gminy.  
 str. 4

Bedlno�|�oświetlenie�i�fundusz�znów�podzieliły�radnych�i�sołtysów

Awantura o lampy, których ma nie być
Ostatnia sesja Rady Gminy Be-

dlno, która odbywała się 29 grudnia, 
miała przebiegać w świątecznej 
atmosferze. Nawet nad budżetem 
na 2016 rok nie było dyskusji, rad-
ni podnosili tylko ręce, głosując. 

Spokój zmąciła jednak in-
formacja przekazana na koniec 
posiedzenia przez Katarzynę 
Golis, kierownika ds. administra-
cyjno-organizacyjnych w Urzę-
dzie Gminy Bedlno, na temat 
problemów z realizacją zadań 
związanych z oświetleniem so-
łectw w ramach funduszu sołec-
kiego. Katarzyna Golis poinfor-
mowała, że w 6 sołectwach, które 

nie zrzekły się funduszu sołeckie-
go na rzecz inwestycji w moder-
nizację hydroforni, a chciały
na swoich sołectwach zamonto-
wać lampy oświetleniowe, poja-
wił się problem z realizacją zadań
w 2015 roku.

– Z przygotowanego przez 
Energa Oświetlenie kosztorysu 
montażu lamp ulicznych zaplano-
wanych w sołectwach wynika, że 
koszty są wyższe, niż dysponują 
sołectwa (tylko sołectwo Kamilew 
mieści się w kosztach) – wyjaśnia-
ła Katarzyna Golis. – Poza tym 
trzeba pamiętać, że uruchomie-
nie lamp, to również konieczność 

zapłacenia rachunków za energię 
elektryczną, a takich środków so-
łectwa nie mają, bowiem fundu-
szu sołeckiego w 2016 roku nie 
ma. Zdaniem fachowców z ener-
getyki, lampa, która przez 24 mie-
siące nie zaświeci, staje się bezu-
żyteczna. Do dyskusji na temat 
lamp w tych sołectwach powróci-
my w nowym roku, a radni zdecy-
dują, co dalej.

Wzrost kosztów montażu lamp 
wynika z konieczności często po-
prowadzenia ok. 150 metrów prze-
wodu elektrycznego, założenia ze-
garów i liczników.

str. 4
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Kutno�|�zmiana�komendanta

Kuropatwa na emeryturę
We wtorek 5 stycznia funkcjo-

nariusze policji podziękowali in-
spektorowi Janowi Kuropatwie 
za 4 lata wspólnej pracy. Komen-
dant powiatowy policji odchodzi 
na emeryturę. Ma 55 lat. W policji 
pracował od 1985 roku.

Pracę w jednostce KPP w Kut-
nie Jan Kuropatwa zaczął 6 kwiet-
nia 2012 roku. Zastąpił na tym sta-
nowisku inspektora Zbigniewa 
Melnika. Pracował wcześniej na 
komendach w Łęczycy, Łowiczu, 

Aleksandrowie Łódzkim, Stryko-
wie, Łodzi i w Łasku. Jest absol-
wentem Wydziału Prawa i Admi-
nistracji Uniwersytetu Łódzkiego.

– Do czasu powołania nowego 
komendanta przez Komendę Wo-
jewódzką Policji w Łodzi, obo-
wiązki przejmie dotychczasowy 
pierwszy zastępca podinspektor 
Zbigniew Gruszczyński – infor-
muje podkomisarz Paweł Witczak, 
rzecznik prasowy Komendy Po-
wiatowej Policji w Kutnie.  dag

inspektor Jan Kuropatwa był�
komendantem�powiatowym�policji�
w�Kutnie�od�6�kwietnia�2012�roku.
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Żychlin�|�szczęście�w�nieszczęściu:�nikt�nie�zginął�i�nie�został�ranny

Wybuchł piec c.o.
W niedzielę 3 stycznia ok. godz. 10.30 mieszkańców bloku Waryńskiego 1 
postawił na nogi potężny huk i odgłos lecących szyb. Aż się blok zatrząsł. 
Okazało się, że był to wybuch pieca centralnego ogrzewania w jednym
z mieszkań na parterze. Na szczęście w tym czasie nikogo nie było w domu. 

Wybuch był tak silny, że wy-
leciały z futryn dwa okna znajdu-
jące się po przeciwnych stronach 
mieszkania, a odłamki szyb wbiły 
się w plastikowy zderzak zaparko-
wanego w pobliżu Fiata Brawo na 
głębokość kilku centymetrów.

Mieszkanie po śmierci lokator-
ki od pewnego czasu stało puste. 
Jej syn, pan Andrzej mieszkający 
w bloku obok, od czasu do cza-
su przepalał w mieszkaniu. Jed-
nak siarczyste mrozy sprawiły, 
że woda w instalacji centralnego 
ogrzewania zamarzła. W niedziel-
ny ranek rozpalił w piecu jak zwy-

kle i wyszedł. Zamarznięta woda 
nie mogła krążyć w instalacji, zro-
biło się bardzo duże ciśnienie, któ-
re rozerwało piec. 

Siła uderzenia była ogromna. 
Całe szczęście, że w mieszka-
niu nikogo nie było, bo siła od-
rzutu mogłaby człowieka wbić 
w okno lub w ścianę. Pomiesz-
czenie kuchni zostało mocno 
zniszczone, odpadła część płytek, 
uszkodzone są szafki kuchenne, 
zalane wodą mieszkanie. 

– Informację o wybuchu pie-
ca c.o. dostaliśmy o godz. 10.30 
– mówi Zdzisław Pęgowski, 
rzecznik PSP w Kutnie. – Gdy 
strażacy dojechali, okazało się, że 
15 mieszkańców klatki już opuści-
ło budynek, a ogień w piecu wy-
gaszono. Nie było ofi ar, nie było 
poszkodowanych.

Przyjechały trzy jednostki JRG 
Kutno oraz OSP Żychlin. Zabez-
pieczono teren wokół budynku, 
bowiem wszędzie było rozbite 
szkło i fragmenty okna. Na miej-
scu jako pierwsi pojawili się funk-
cjonariusze. Szybko pojawił się 
też burmistrz Grzegorz Ambro-
ziak i sekretarz Waldemar Barto-
chowski oraz Jerzy Rosiński, pre-
zes Spółdzielni Mieszkaniowej 
Wspólny Dom.

Sąsiad zachował 
zimną krew
i wykazał się odwagą
– Gdy usłyszeliśmy huk, kom-

pletnie nie wiedzieliśmy, co się
stało – przyznaje Zbigniew Urbań-
ski, który ma uprawnienia do
montażu instalacji gazowych. – 
Biegł już pan Andrzej z kluczami.

Z początku sądziliśmy, że to wy-
buchła butla z gazem. Powoli za-
cząłem otwierać drzwi. Ponieważ 
ogień nie skoczył, wszedłem do 
środka. Było mnóstwo białej pary 
wodnej. Okazało się, że to nie butla,
a piec jest rozerwany. Na szczęście 
butla z gazem stała trochę dalej, 
ale baliśmy się, by ona też nie wy-
buchła. Odciąłem nożem przewód 
i komuś ją podałem, by ją wyniósł. 
Do wiadra wybierałem żar z pie-

ca i go wynosiliśmy z mieszkania. 
W międzyczasie syn pana Zbi-
gniewa, Jarosław, biegł już gaśnicą
ze swojej kotłowni znajdującej się
w piwnicy. – Nie była potrzeb-
na, ognia nie było – opowiada
młody mężczyzna. – Wynosiliśmy
tylko żar z mieszkania na ze-
wnątrz. Dziś obaj przyznają,że 
w chwili wybuchu byli w miesz-
kaniu w koszulkach krótkim ręka-
wem, w klapkach. str. 2

Wybuch pieca w mieszkaniu bloku Waryńskiego 1 sprawił,�
że�wyleciało�okno�z�futryną.
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w Żychlinie i w Pacynie. str. 3

Przywrócił pamięć
o wojskowych tradycjach
o Łowiczaninie Roku 2015. str. 8-13
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NASi DzieNNiKARze Do WASzeJ DYSPozYCJi 
oD 8.30 Do 15.30
telefon�redakcyjny 796 455 333
e-mail:�zychlin@lowiczanin.info
DOROTA GRąBCZEWSKA

Bedlno�|�Komendant�komisariatu�w�Żychlinie�na�sesji

Jakie bezpieczeństwo w gminie?
Zgodnie z wcześniejszymi zapowiedziami wójta Krzysztofa Kołacha na sesję Rady Gminy Bedlno, 29 grudnia,
zaproszono komendanta Komisariatu Policji w Żychlinie Rafała Towalskiego. Ustosunkował się on do zarzutów
dotyczących sposobu prowadzenia postępowań w sprawach kradzieży sprzętu rolniczego, do których doszło 
w październiku i listopadzie na terenie gminy Bedlno. Rolnicy stracili wtedy łącznie ok. 250.000 złotych.

– Poszkodowani złożyli skar-
gi na działanie policji do Komen-
dy Wojewódzkiej Policji w Łodzi, 
ale zdaniem kontrolerów były one 
niezasadne, nieprawidłowości nie 
było – wyjaśniał komendant Ra-
fał Towalski. – W obu sprawach 
wciąż trwają postępowania wyja-
śniające. 

Komendant zaapelował do 
obecnych na sesji Rady Gminy 
Bedlno, aby wszystkie niepoko-
jące sygnały o pojawieniu się po-
dejrzanych osób zgłaszać na bie-
żąco, gdyż wtedy dyżurny policji 
(od 1 grudnia 2015 roku) z KPP w 
Kutnie wyśle radiowóz, by spra-
wę zbadał. – Obecność radiowozu 
już może wystraszyć potencjalne-
go złodzieja i do kradzieży może 
nie dojść – przekonywał komen-
dant. – Jeśli informacja trafi a do 
policji po 3 tygodniach, to nie ma 
szans, by zadziałać choćby pre-
wencyjnie. 

Komendant przekonywał, że 
informacje można przekazywać 
anonimowo, bez obawy, że póź-

niej ktoś będzie ciągany po sądach 
na świadka. Zapewniał też, aby lu-
dzie nie obawiali się konsekwen-
cji, jeśli okaże się, że wezwanie 
było niezasadne. 

– Pan komendant zachęca nas, 
abyśmy zgłaszali obecność dziw-
nie zachowujących się osób i sa-
mochodów. Osobiście zgłaszałem 
taki przypadek i usłyszałem, że ra-
diowozu nie będzie, bo wszyscy są 
w terenie – ripostował sołtys Zle-
szyna Ryszard Jędrzejczyk. – Nie 
kryję, że taka odpowiedź mnie 
zdenerwowała. Kazałem im, by 
wsiedli na rowery...

– Zawsze mógł pan zgło-
sić skargę na działanie policji. 
Wszystkie rozmowy na 997 są 
nagrywane – wyjaśniał komen-
dant Towalski. – Zawsze można 
zadzwonić do mnie, będę inter-
weniować. Komendant zachęcał 
mieszkańców, by ci częściej od-
wiedzali komisariat i dzielili się 
swoimi uwagami.

Chcą więcej patroli
– Poprosimy o więcej patroli 

policyjnych na terenie naszej gmi-
ny – mówiła radna Dorota Pio-
trowska. – Nie czujemy się bez-
piecznie, a kradzieże zdarzają się 
nawet w biały dzień. 

Wprawdzie komendant dekla-
rował, że poprosi KPP w Kutnie 
o skierowanie większej ilości pa-
troli, ale też wyjaśniał, że patrole, 
również radiowozy nieoznakowa-
ne, jeżdżą głównie w porze wie-
czorowej i nocnej, czego miesz-
kańcy mogą nie zauważyć. Sołtysi 
jednak prosili też o radiowozy 
oznakowane, które działałyby dys-
cyplinująco. – Czy brak oświe-
tlenia wpływa na większą ilość 
popełnianych przestępstw? – do-
pytywał radny Cezary Jaros.

W subiektywnej ocenie miesz-
kańców brak oświetlenia na tere-
nie gminy sprawia, że czują się 
oni mniej bezpiecznie. – Nikt nie 
robił takich badań, dlatego trud-
no stwierdzić, czy oświetlenie ma 
wpływ na ilość kradzieży – tłuma-
czył Rafał Towalski. – Na pew-
no oświetlenie ma wpływ na po-
prawę bezpieczeństwa pieszych. 
Mieszkańcy chcieliby na każdej 
wsi lampy, ale to koszty dla gminy.

Do tej dyskusji włączył się 
wójt Krzysztof Kołach. – Od 

25 lat jestem wójtem gminy
i nie zauważyłem, by oświetlenie 
wpływało na zmniejszenie prze-
stępczości. Duże miasta są oświe-
tlone, a przestępstw i tak jest tam 
więcej. A więc nie oświetlenie,
a skupisko ludzi jest ważniejsze.

Piraci drogowi
od Żychlina do K92
Radna Elżbieta Piechocka

z Pniewa zauważyła problem pi-
ratów drogowych jeżdżących
od Żychlina przez Pniewo do kra-
jowej „Dwójki”. – To, co czasami 
wyprawiają kierowcy, jest prze-
rażające – mówiła. – Kierowcy 
wpychają się nawet na trzeciego, 
stwarzając zagrożenie, niektórzy 
jeżdżą zdecydowanie za szybko, 
a przecież tędy chodzi wiele osób.

Postulat radnej jest zbieżny 
z postulatami radnych z gminy 
Żychlin, którzy również wskazy-
wali, że piraci drogowi, zwłasz-
cza w weekendy, urządzają sobie 
wyścigi już od ronda w Żychli-
nie, ulicą Narutowicza do Pnie-
wa i dalej. 

Radni z obu gmin podkreśla-
li nie raz, że patrole policji naj-
częściej widać w czwartki, gdy 
jest dzień targowy w Żychlinie, 
a kierowcy parkują samochody 
w różnych miejscach, gdyż bra-
kuje parkingów i mandaty się sy-
pią. Nie o taką kontrolę chodzi. 
Mieszkańcom zależy na wyeli-
minowaniu prawdziwych piratów 
drogowych. 

Komendant Komisariatu Policji w Żychlinie�zaproszony�przez�wójta
Krzysztofa�Kołacha�na�sesji�rady�Gminy�bedlno�mówił�o�bezpieczeństwie.

DOROTA
GRąBCZEWSKA

zychlin@lowiczanin.info
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Bedlno
Nowy
dzielnicowy

Podczas sesji Rady Gminy 
Bedlno, 29 grudnia, komendant 
Komisariatu Policji w Żychlinie 
Rafał Towalski poinformował,  że 
od 1 grudnia 2015 roku na terenie 
gminy Bedlno jest nowy dzielni-
cowy –  mł. asp. Hubert Kowal-
ski. Na stronie KPP Kutno zna-
leźliśmy też numer kontaktowy do 
pana dzielnicowego: (24) 253-00-
14 oraz 516-433-851.

– Hubert Kowalski kilka lat 
temu był dzielnicowym w gminie 
Bedlno – mówi nam komendant. 
– Zna doskonale teren gminy oraz 
wielu mieszkańców. Oczywiście 
telefon komórkowy pana dzielni-
cowego będzie czynny w godzi-
nach jego pracy. 

O zmianie personalnej wiedzia-
ło na razie niewielu mieszkań-
ców. Dzielnicowy będzie swoją 
opieką otaczać mieszkańców na-
stępujących miejscowości: Bedl-
no, Bedlno Parcel, Bedlno Wieś, 
Florianów, Groszki, Górki Stani-
sławskie, Janów, Kamieniec, Kon-
stantynów, Mateuszew, Mary-
nin, Mirosławice, Pniewo, Potok, 
Stanisławice, Stradzew, Stradzew 
Górki, Stradzew Topól, Szewce 
Nadolne, Szewce Nagórne, Szew-
ce Owsiane, Szewce Walentyna, 
Waliszew, Wojszyce, Wydmuch, 
Zleszyn, Żbiwiec, Annetów, An-
toniew, Dębowa Góra, Emilianów, 
Ernestynów, Franciszków Nowy, 
Garbów, Gosławice, Głuchów, Ja-
roszówka, Józefów, Julianów, Ka-
milew, Kazimierek, Klotyldów, 
Kujawki, Lasota, Odolin, Orłów, 
Orłów Kolonia, Orłów Parcel, 
Plecka Dąbrowa, Teodorów, Tom-
czyce, Trzciniec, Wewiórz, Wilkę-
sy, Wola Kałkowa, Wolska Kolo-
nia, Załusin, Załusinek, Zosinów, 
Żeronice. Gmina Bedlno zajmuje 
powierzchnię 126 km2, zamiesz-
kuje ją 5.800 mieszkańców i jest 
1.200 gospodarstw.  dag

Żychlin�|�szczęście�w�nieszczęściu

Wybuchł piec c.o.
dokończenie ze str. 1
Gdy ratowali mienie, nawet nie 

myśleli ani o potencjalnym za-
grożeniu, ani o zimnie. Na dwo-
rze było kilkanaście stopni mro-
zu, okna na przestrzał wyrwane 
z futryn, pozbawione szyb. Gdy 
ochłonęli z emocji, byli zmarz-
nięci.

Sąsiadka Agnieszka Urbańska 
przyznaje, że w pierwszej chwi-
li w ogóle nie wiedziała co robić. 
Wiedziała, że trzeba uciekać, ale 
nie wiedziała którędy, co zabie-
rać....

Gdy sytuacja została opanowa-
na, strażacy pomagali posprzątać 
potłuczone szyby, a pan Andrzej 
zabezpieczył wybite szyby płyta-
mi. 

W poniedziałek 4 stycznia 
w mieszkaniu pojawili się inspek-
torzy z Powiatowego Nadzoru Bu-
dowlanego, bowiem była naruszo-
na konstrukcja ścianki działowej. 
Na szczęście więcej poważniej-
szych uszkodzeń nie było. Grube 
mury bloku ani strop nie zostały 
naruszone. 

Ucierpiał tylko samochód jed-
nego z sąsiadów. Odłamki szkła 
porysowały karoserię, a jeden 
z nich wbił się w plastikowy zde-
rzak, co tylko potwierdza, że siła 
wybuchu była ogromna. Szczę-
ście, że w tym czasie nikt nie prze-
chodził koło bloku, bo odłamki 
szkła mogłyby kogoś pokaleczyć.

– W spółdzielni powołaliśmy 
specjalną komisję, która jesz-
cze raz obejrzy mieszkanie i spi-
sze wszystkie ewentualne stra-
ty – mówi Jerzy Rosiński, prezes 
spółdzielni. – Mieszkanie było 
własnością prywatną. Zasoby 
spółdzielni są ubezpieczone. 

Po wybuchu pieca centralnego 
ogrzewania coraz więcej lokato-
rów w bloku chce przyśpieszenia 
przyłączenia bloku do miejskie-
go ciepła. W 2015 roku centralne 
podłączono do bloku Waryńskie-
go 2 znajdującego się po przeciw-
nej stronie jezdni. – Wystąpię do 
ZEC, by w 2016 roku podłączono 
i ten blok, ale nie wiem, czy za-
bezpieczyli na tę inwestycję wy-
starczającą ilość środków – doda-
je prezes.    Dorota Grąbczewska

z�początku�
sądziliśmy,�
że�to�wybuchła�butla�
z�gazem.�
Jednak�okazało�się,�
że�to�nie�butla,�
tylko�piec�jest�
rozerwany.

Żychlin 
Paliło się auto 

28 grudnia po godz. 20 na par-
kingu koło Biedronki zapalił się 
samochód osobowy. Najprawdo-
podobniej przyczyną zapalenia się 
białego Fiata Cinquecento było 
zwarcie instalacji elektrycznej. Po-
żar gasili strażacy z OSP Żychlin. 
Na skutek pożaru zniszczeniu 
uległ nie tylko samochód, ale też 
elewacja marketu. Odpadła połać 
farby z elewacji.  dag

Żychlin�|�Mróz�powoli�daje�się�we�znaki

Na razie bez większych awarii
Kilka dni siarczystego 
mrozu, a już zaczyna 
się on dawać we znaki. 
Największy problem mają 
kierowcy z odpaleniem 
samochodów. Na razie nie 
ma awarii wodociągu i sieci 
kanalizacyjnej, choć są 
problemy z prawidłowym 
funkcjonowaniem 
oczyszczalni ścieków.

– Na szczęście na razie nie 
mamy większych awarii wodo-
ciągu czy kanalizacji ściekowej 
– mówi Marek Jabłoński, dyrek-
tor Samorządowego Zakładu Bu-
dżetowego w Żychlinie. – Gorzej 
jest, gdy przychodzi odwilż. Wte-
dy ziemia puszcza, grunt robi się 
luźny i awarii jest więcej. Mamy 
problemy z normalnym funkcjo-
nowaniem oczyszczalni ścieków. 
Mały napływ ścieków sprawia, że 

te w zbiornikach zamarzają. Póki 
co, jakoś sobie radzimy, pracowni-
cy odkuwają lód i czyszczą z lodu 
elementy instalacji.

Jak informuje dyrektor, zakład 
odnotował jednak kilka przypad-
ków zamarznięcia wodociągu 
w budynkach komunalnych. – To 
były drobne przymarznięcia, któ-
re pojawiały się w tych mieszka-
niach, w których lokatorzy nie 
palą albo nie zamykają drzwi od 
korytarza – dodaje Marek Jabłoń-
ski.

Większych problemów na razie 
nie mają też spółdzielnie mieszka-
niowe. 

– W sobotę 2 stycznia stanę-
ły na krótko pompy od central-
nego ogrzewania w bloku Mar-
chlewskiego 1 – mówi nam 
Jerzy Rosiński, prezes Spółdzielni 
Mieszkaniowej Wspólny Dom. – 
Kaloryfery nieco się wychłodziły. 
Wezwaliśmy hydraulika i cyrku-

lacja w kaloryferach została przy-
wrócona. Jak podkreśla prezes, 
niestety są przypadki, że miesz-
kańcy pomimo siarczystych mro-
zów nie zamykają za sobą drzwi 
wejściowych, co sprawia, że cie-
pło ucieka z klatek schodowych.

Najbardziej na mrozy narzeka-
ją kierowcy, zwłaszcza pojazdów 
diesla. – Auto stoi na dworze, na 
parkingu i miałem problem, by je 
odpalić – przyznaje pan Janusz. 
– Musiałem podładować akumu-
lator, by pojechać. Zdecydowa-
nie jest lepiej, gdy samochód stoi 
w garażu. Wtedy nie tylko proble-
my z odpaleniem auta są mniej-
sze, a i szyb nie trzeba skrobać ze 
szronu i lodu. 

Problemów z uruchomieniem 
autobusów nie ma też Samorządo-
wy Zakład Budżetowy, a autobusy 
jeżdżą zgodnie z rozkładem jazdy. 
Większość pojazdów jest garażo-
wana.  dag

Region�|�spokojny�Nowy�rok�2016

Mróz zmroził wszystkich
Sylwester oraz pierwsze dwa 

dni nowego 2016 roku minęły 
w regionie bardzo spokojnie. Po-
licja nie miała wiele pracy. Nie 
było włamań, nie było awantur 
w sylwestrową noc, zaś w całym 
powiecie kutnowskim zatrzyma-

no tylko dwóch nietrzeźwych 
kierowców w gminie Krzyża-
nów i Kutno. W naszym regio-
nie funkcjonariusze nie interwe-
niowali.

Tylko 2 stycznia o godz. 22.30 
zostali wezwani strażacy z OSP 

Żychlin, którzy pojechali do 
Grabowa, gdyż istniało podej-
rzenie wystąpienia tlenku wę-
gla. Pomiary nic nie wykaza-
ły, mieszkanie przewietrzono, 
a strażacy o godz. 23.50 wróci-
li do bazy. 

Tylko w niedzielę 3 stycznia 
w Żychlinie wybuchł piec cen-
tralnego ogrzewania – o czym 
piszemy obok.  dag

Apel policji
Aby nikt 
nie zamarzł

Policja za naszym pośrednic-
twem apeluje, aby w obliczu ni-
skich temperatur podejmować 
natychmiastowe działania, gdy 
widzimy osobę, której życie może 
znajdować się w stanie zagroże-
nia poprzez wychłodzenie orga-
nizmu. Wystarczy zadzwonić na 
numer alarmowy i przekazać  dy-
żurnemu taką informację. Zagro-
żone są przede wszystkim osoby 
bezdomne, starsze i nietrzeźwi. 
Przy temperaturze przekraczającej 
minus 10 stopni dochodzi szybko 
do wychłodzenia organizmu.  tb
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Gmina Bedlno�|�Kolędnicy�z�Pniewa

Z gwiazdą betlejemską w domach
Po raz czwarty uczniowie  
ze Szkoły Podstawowej  
w Pniewie wyruszyli  
29 grudnia z kolędą.

Wędrowali od domu do domu 
w Pniewie, dzień później grupa 
dzieci ze szkoły filialnej w Bedl-
nie wyruszyła z kolędą, tym ra-
zem odwiedzając domy miesz-
kańców Bedlna. Pieniądze 
zbierają na dzieci misyjne na Ma-
dagaskarze. – Wszyscy przyjmo-
wali nas bardzo serdecznie, nikt 
nam nie zamknął drzwi – mówi 
Halina Milewska, inicjatorka kolę-
dowania, tradycji, która u nas za-
nika. – Dzieci też były szczęśliwe 
i bardzo zadowolone, że mogą po-
móc innym dzieciom, które żyją  
w gorszych warunkach.

Święta Rodzina z gwiazdą be-
tlejemską i pasterzami liczyła 9 
osób. Większość dzieci kolędowa-
ła już w poprzednich latach. Od 
razu widać, że jest u nich mniej 
tremy, a serdeczność mieszkań-

ców dodaje im wiary i nadziei  
w sens trudu, jaki wkładali w ko-
lędowanie. W ciągu jednego dnia 
odwiedzili 20 domów i Dom Po-
mocy Społecznej. Mieli kolędo-
wać do 13.00, a zeszło się dłużej. 

Zastaliśmy ich w domu Bożeny 
Czajki. Mali kolędnicy byli już tak 
zmęczeni, że chcieli zakończyć 
kolędowanie. Poczęstowani sło-
dyczami, napojami, odpoczywali. 
– Wśród kolędników jest córka – 
Martynka i ona zawsze chętnie za-
prasza swoich kolegów i koleżan-
ki do naszego domu, a nam jest 
bardzo miło ich gościć – przyzna-
je Bożena Czajka.

Wprawdzie kolędnicy zamie-
rzali zakończyć kolędowanie, 
ale gdy usłyszeli, że na ich wizy-
tę czekała jeszcze jedna rodzina, 
państwa Wojciechowskich, która 
już nawet otworzyła bramę, pod-
jęli decyzję, że nie mogą niko-
go zawieść. Wykrzesali resztki 
sił, jeszcze raz się przebrali i po-
szli z kolędą. Zostali bardzo ciepło 

przyjęci przez rodzinę, która nie 
szczędziła datków na biedne dzie-
ci z Madagaskaru. W zamian go-
spodarze, jak wszyscy inni, dostali 
okolicznościową karteczkę.

– Czekałam na kolędników. 
To ich pierwsza wizyta w moim 
domu – przyznaje Magdalena 
Wojciechowska, emerytowana na-
uczycielka z Bedlna. – Wiele lat 
temu pracujący w Bedlnie An-
drzej Moraczewski zorganizował 
grupę kolędników z dzieci star-
szych, która chodziła wieczorami 
do domów. Później on zaczął pra-
cować w Zespole Szkół w Żychli-
nie i tradycja zginęła. Dobrze, że 
pani Halinka powraca do kolędo-
wania. Mam sentyment do dzieci, 
do tradycji i jestem szczęśliwa, że 
kolędnicy znaleźli siły i energię, 
aby do mnie jeszcze dotrzeć.

Kwesta na rzecz dzieci mi-
syjnych zakończy się w święto 
Trzech Króli, 6 stycznia. To rów-
nież jest Światowy Dzień Misyjny 
Dzieci.  dag Kolędnicy z SP w Pniewie w�domu�Magdaleny�i�Janusza�Wojciechowskich.
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Żychlin, Pacyna�|�W�niedzielę�Finał�Wielkiej�orkiestry�Świątecznej�Pomocy

Koncerty, mistrz yoyo i nie tylko
W niedzielę 10 stycznia 
po raz 24. zagra Wielka 
Orkiestra Świątecznej 
Pomocy. Pieniądze będą 
zbierane na doposażenie 
oddziałów pediatrycznych 
i na diagnostykę osób  
w podeszłym wieku. 
Na ulice Żychlina wyjdzie  
w tym roku 110 
wolontariuszy, tj. o 33 mniej 
niż przed rokiem. Kolejnych 
15 wolontariuszy będzie 
kwestować w Pacynie.

Zbiórka rozpocznie się o godz. 
8.30 i potrwa do 14. W Żychlinie 
po raz kolejny będą dwa sztaby. 
Jeden w Zespole Szkół przy Na-
rutowicza z 30 wolontariuszami, 
drugi w ZS nr 1 im. A. Mickiewi-
cza z 80 wolontariuszami. W Pa-
cynie WOŚP zagra po raz drugi. 
Organizatorem jest Zespół Szkół 
Ogólnokształcących w Pacynie. 
Koordynatorką w ZS jest Anna 
Siergiej, zaś koordynatorką w ZS 

nr 1 A. Mickiewicza Anna Miko-
łajczyk.

Program w Żychlinie
Tradycyjnie na Orliku koło ZS 

nr 1 o godz. 10.30 rozpoczną się 
zabawy z rzucaniem atrap telefo-
nów komórkowych.

O godz. 13.00 na placu koło 
fontanny najpierw będzie po-
kaz musztry paradnej w wykona-
niu Strzelców z Mickiewicza, zaś  
o godz. 13.30 układanie serca 
przez wolontariuszy i mieszkań-
ców Żychlina. W ubiegłym roku 
w układaniu serca wzięło udział 
niewielu mieszkańców, jak będzie 
w tym roku – zobaczymy.

Imprezy kulturalne w Żychliń-
skim Domu Kultury rozpoczną 
się w tym roku nieco później, od 
godz. 18.00, ale za to zapowiadają 
się atrakcyjniej. Na początku będą 
się prezentować sekcje z ŻDK, zaś 
w międzyczasie przez godzinę bę-
dzie pokaz udzielania I pomocy 
przedmedycznej. Ok. godz. 19.00 
koncert zespołu First Floor działa-
jącego przy ŻDK.

Tradycyjnie o godz. 20 bę-
dzie światełko do nieba i tort. Na 
godz. 20.15 zaplanowano teatrzyk 
„Dziewczynka z zapałkami”, zaś 
o godz. 21.00 na scenie ŻDK poja-
wi się Akcent, zespół grający mu-
zykę disco polo.

Program w Pacynie
Po przedpołudniowej zbiórce 

pieniędzy wolontariusze i społecz-
ność Pacyny jest zaproszona do 
szkoły, gdzie zaplanowano kilku-
godzinny blok kulturalny. Atrakcji 
nie zabraknie. Program tak ułożo-
no, że jest on bardzo dynamiczny  
i nudy nie będzie.

Finał WOŚP to okazja, by się 
bawić i cieszyć życiem. Na dobry 
początek o godz. 14.00 wystąpią 
uczniowie z ZSO.

Godz. 14.30-15.00 pokaz tańca 
towarzyskiego w wykonaniu UKS 
„Pasja” ze Szczawina Kościelne-
go. O godz. 15.00-15.30 wywiad 
z aktorką Marią Dejmek, odtwór-
czynią roli Natalii w „Barwach 
szczęścia”. Na godz. 15.30-16.00 
zaplanowano koncert zespołu mu-

zycznego „Fantastic”. Po nim za-
gra orkiestra dęta ze Słubic. Na 
godz. 16.30 przewidziano 15 mi-
nutowy występ Kacpra Pałatyń-
skiego z Łowicza Mistrza Europy 
w yoyo.

W godz. 16.45-17.40 będzie li-
cytacja. O godz. 17.40-18.10 kon-
cert zespołu Evergreen. Na godz. 
18.10 zaplanowano 10-minutowy 
występ Dziecięcego Zespołu Pie-
śni i Tańca Pacyna.

Na godz. 18.30-19.00 zapla-
nowano program w wykonaniu 
zwycięzców programu „Aplauz, 
aplauz” Kacpra i jego mamy Da-
nuty Kity. Po nich o godz. 19.00 
znów wystąpi dziecięcy Zespół 
Pieśni i Tańca Pacyna.

O godz. 19.15-19.30 pokaz tań-
ca towarzyskiego w wykonaniu 
tancerzy ze Szkoły Tańca „Show 
Time” prowadzonej przez Micha-
ła Milewskiego. Zatańczy uczen-
nica szkoły Wiktoria Milewska.

O godz. 19.30-20.00 dalszy 
ciąg koncertu muzycznego ze-
społu „Evergreen”. O godz. 20.00 
światełko do nieba.  dag

Żychlin�|�Wizyty�duszpasterskie�

Kolędowanie rozpoczęte
Odwiedzanie rodzin w parafii 

Żychlin zostało rozpoczęte. Po-
trwa przez najbliższych kilka ty-
godni. W poniedziałek 4 stycznia 
2016 roku księża zapukali do do-
mów w Chochołowie, Dobrzeli-
nie, Grabowie, Rakowie i Rakow-
cu (gmina Pacyna). Księża gościli 
też w rodzinach z bloku Narutowi-
cza 79 i 79/I, II, III oraz w bloku 
Narutowicza 71, 71/I oraz Naruto-
wicza 73.

6 stycznia, w święto Trzech 
Króli kolędy nie było. Jednak już 
od dzisiaj, 7 stycznia do domów 
parafian wyrusza aż 5 księży.

Od godz. 9.00 dwóch księży bę-
dzie kolędować w domach miesz-
kańców z ulicy Jagiełły (od Trzech 
Krzyży do parku) w Dobrzelinie. 

Po południu od godz. 15.30 z wi-
zytą duszpasterską wyruszy trzech 
księży. Będą odwiedzać mieszka-
nia w bloku Narutowicza 75, Han-
ki Sawickiej 5/I oraz Hanki Sawic-
kiej 5.

W piątek 8 stycznia od rana do 
parafian wyruszy 3 księży. Odwie-
dzą mieszkańców domków jedno-
rodzinnych przy ulicy Działkowej 
i Jabłonkowej w Dobrzelinie. Po 
południu o godz. 15.30 kolędowa-
nie rozpocznie trzech księży. Za-
pukają do mieszkań w bloku Han-
ki Sawickiej 6, Hanki Sawickiej 7  
i Hanki Sawickiej 1.

W sobotę 9 stycznia od godz. 
9.00 do parafian wyruszy 4 księ-
ży, którzy odwiedzą mieszkańców 
bloku Hanki Sawickiej 2.  dag

Rzut oKiem�|�słuDWia�sKuta�loDeM

Kilka dni siarczystego mrozu  
i woda w Słudwi zamarzła. 
W�poniedziałek�niezamarznięty�
fragment�rzeki�było�widać�tylko�
w�pobliżu�bobrowej�tamy,�ale�i�ta�
we�wtorek,�po�mrozie�17�stopni�
celsjusza,�zamarzła.�reszta�jest�
skuta�lodem.�Dzikie�kaczki,�które�
zwykle�pluszczą�się�w�rzece�na�
wysokości�mostu,�teraz�chodzą�
po�lodzie�i�czekają�na�kawałek�
chleba.�W�rzece�jest�kilkadziesiąt�
centymetrów�wody,�nic�więc�
dziwnego,�że�pokryła�się�lodem.�
zamarzła�już�nawet�Wisła��
w�Płocku.�dag

osmolin |�ostatecznej�decyzji�nie�ma

Gimnazjum albo podstawówka
– W zależności od tego, co zgo-

tuje nam rząd i parlament w kwe-
stii likwidacji gimnazjów bądź 
ich nielikwidowania, w budynku 
w Osmolinie będzie albo gimna-
zjum albo szkoła podstawowa. 
Nie ma planu całkowitego zamy-
kania tego budynku – zapewniał 
na ostatniej w ubiegłym roku se-
sji Rady Gminy w Sannikach wójt 
Gabriel Wieczorek. 

Radni 29 grudnia 2015 podję-
li uchwałę intencyjną o zamiarze 
likwidacji Szkoły Podstawowej  
w Osmolinie. Na kolejnej, stycz-
niowej sesji sanickiej Rady pod-
jęta ma natomiast zostać uchwała  
o zamiarze przeniesienia do Osmo-
lina gimnazjum z Sannik (mie-
ści się ono obecnie w tym samym 
budynku, w którym jest podsta-
wówka) – o ile gimnazja ostaną się 
i nie będą wygaszane przez nowy 
rząd. Likwidacja bądź wygasza-
nie gimnazjów w skali całego kra-
ju pozostaje na tę chwilę w sferze 
zapowiedzi i nie ma jeszcze osta-
tecznych decyzji w tej sprawie. 

Tymczasem, by gmina mogła 
ewentualnie zlikwidować pod-
stawówkę w Osmolinie z rokiem 
szkolnym 2017/18 i przenieść 
gimnazjum, uchwała o takim za-
miarze musi zostać podjęta – ze 
względu na terminy doręczania 
pism (np. półrocznym wyprze-
dzeniem do rodziców dzieci li-
kwidowanej szkoły) – najpóźniej 
do końca lutego. Pomysł zwią-
zany z likwidacją podstawówki  
w Osmolinie i dowożeniem dzie-
ci z tej szkoły do podstawówki  
w Sannikach oraz jednoczesnego 
przeniesienia z Sannik do Osmo-
lina gminnego gimnazjum był już 
wielokrotnie omawiany – również 
na spotkaniu ze społecznością 
szkolną, które relacjonowaliśmy.  

Podczas omawiania uchwały, 
którą radni wyrażają zamiar likwi-
dacji podstawówki, o zapis doty-
czący przeniesienia do Osmoli-
na gimnazjum upomniał się m.in. 
radny Jan Wrzesiński z Osmolina 
oraz sołtys z tej miejscowości Ma-
ria Ciesielska-Bedyk.   str. 21D
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Aktualności
Nad czym obradowano
na koniec roku
w Pacynie i w oporowie. str. 6

reKlaMa

Kutno�|�turystyka�na�rowerze

Będzie wypożyczalnia
Starostwo Powiatowe w Kut-

nie przygotowuje się do realizacji 
kolejnego przedsięwzięcia w ra-
mach projektu „Żyjesz dla siebie 
i innych – zadbaj o zdrowie”. Chce 
zorganizować w Kutnie wypoży-
czalnię rowerów dla mieszkańców 
powiatu kutnowskiego. Jest rów-
nież zamysł, aby funkcjonowała 
ona nie tylko do końca czerwca 

2016 roku, ale dłużej, również po 
zakończeniu projektu.

Wprawdzie pierwszy przetarg 
nie doszedł do skutku, gdyż kwo-
ta zabezpieczona przez starostwo 
była niższa od cen oferentów, ale 
w styczniu zostanie ogłoszony ko-
lejny przetarg. 

W wypożyczalni do dyspozy-
cji mieszkańców powiatu będzie 

18 rowerów typu „damka”, w tym 
dwa z nich z możliwością zamon-
towania przyczepki. Do tego by-
łyby też dwa rowery 2-osobowe 
i dwie przyczepki o wymiarach 
73x88x75 o ładowności 45 kg. W 
wypożyczalni ma też być 20 ka-
sków dla dorosłych i 4 kaski dla 
dzieci. W wypożyczalni będzie 
też 26 odblaskowych kamizelek.

– Do końca trwania projektu ro-
wery będą wypożyczane nieod-
płatnie – mówi Paweł Łebkowski, 
koordynator projektu. – Po zakoń-

czeniu programu chcielibyśmy, 
aby wypożyczalnia nadal funkcjo-
nowała. Rozważmy, jaką będzie-
my pobierać wtedy odpłatność. 

Projekt „Żyjesz dla siebie i in-
nych – zadbaj o zdrowie” realizo-
wany jest dzięki grantowi w wy-
sokości 3.465.115 zł, jaki dostało 
Starostwo w Kutnie z Norweskie-
go Mechanizmu Finansowego 
2009-2014 oraz ze środków bu-
dżetu państwa w ramach progra-
mu ograniczania społecznych nie-
równości w zdrowiu.  dag

Żychlin, Bedlno�|�Kontrole�urzędu�Kontroli�skarbowej�w�obu�samorządach

Były nieprawidłowości. Czy gminy będą oddawać kasę?
dokończenie ze str. 1
Dochody podatkowe wyka-

zane w sprawozdaniu Rb-PDP 
za 2010 r. zostały zaniżone o po-
nad 162 tys. zł, co miało wpływ 
na wysokość przyznanej gminie 
części wyrównawczej subwencji 
ogólnej na 2012 r. Gmina usunęła 
nieprawidłowości poprzez złoże-
nie korekty deklaracji na podatek 
od nieruchomości za 2010 r. Skut-
ki wynikające z jej złożenia zosta-
ły uwzględnione w sprawozdaniu 
Rb-27S na dzień 30 czerwca 2015 
r. oraz zostaną ujęte w sprawozda-
niu Rb-PDP za 2015 r. Dane za-
warte w sprawozdaniu Rb-PDP 

za 2015 r. będą stanowiły podsta-
wę do wyliczenia subwencji ogól-
nej na 2017 r.

Kontrola w Żychlinie
Kontrolę w Żychlinie UKS 

przeprowadzał w dniach 5.08.-
31.08.2015 r. za rok 2012 oraz  
w dniach 20.08.-24.09.2015 za 
rok 2014. – Wobec gminy Żychlin 
stwierdzono zaniżenie dochodów 
podatkowych stanowiących pod-
stawę ustalenia kwoty części wy-
równawczej subwencji ogólnej 
otrzymanej w roku 2012 i 2014.  
– informuje Mariola Grabowska 
rzecznik UKS w Łodzi.

Przeprowadzone kontro-
le ujawniły, że gmina Żychlin 
nie ustaliła, nie pobrała i nie od-
prowadziła na rachunek budże-
tu gminy dochodów z tytułu po-
datku od nieruchomości za 2010 
oraz za 2012 rok. Dochody po-
datkowe wykazane w sprawoz-
daniu Rb-PDP za 2010 r. zosta-
ły zaniżone o ponad 91 tys. zł, 
zaś w sprawozdaniu Rb-PDP za 
2012 r. o ponad 71 tys. zł. Miało 
to wpływ na wysokość przyzna-
nej gminie części wyrównawczej 
subwencji ogólnej na 2012 oraz 
na 2014 rok. Jak informuje nas 
Ministerstwo Finansów, gmina za-

wiadomiła resort, że 30 września 
2015 r. dokonano wpłaty podatku 
za 2010 oraz za 2012 r. Skutki fi-
nansowe korekt deklaracji zosta-
ną uwzględnione w sprawozdaniu 
budżetowym gminy Żychlin za 
2015 r, co następnie będzie stano-
wiło podstawę do wyliczenia sub-
wencji ogólnej na 2017 r. Można 
zatem spodziewać się, że subwen-
cja dla obu gmin zostanie okro-
jona o wcześniej niezasadnie po-
brane pieniądze, co będzie mieć 
wpływ na ilość realizowanych in-
westycji w gminach. Uszczuple-
nie środków nastąpi na rok przed 
wyborami.  Dorota Grąbczewska 

Bedlno�|�oświetlenie�i�fundusz�sołecki�znów�podzieliły

Awantura o lampy,  
których ma nie być

dokończenie ze str. 1

Kamilew pieniądze ma
– Nie rozumiem problemu, 

gdyż w naszym sołectwie Kami-
lew pieniędzy na założenie 5 lamp 
wystarcza – mówiła Ewa Pilar-
ska, sołtys Kamilewa, była radna. 
– Roczny koszt energii elektrycz-
nej i konserwacji to 435 zł, co 
oznacza w naszym przypadku 
wydatek 2.175 zł. Po odliczeniu 
kosztów montażu lamp okazuje 
się, że gmina musiałaby do nasze-
go sołectwa w 2016 roku dołożyć 
tylko 650 zł rocznie. Czy na taką 
kwotę gminy nie stać? Poza tym, 
jeśli nawet fundusz sołecki nie zo-
stał wyodrębniony z budżetu gmi-
ny na 2016 rok, to przecież pienią-
dze nadal w nim są. Więc proszę 
bajek nie opowiadać, że nie ma 
pieniędzy – oponowała na sesji.

Co ważniejsze:  
woda czy lampy?
Radny Cezary Jaros próbował 

znaleźć inne rozwiązanie. – Skoro 
sołectwom nie starcza ich pienię-
dzy, to niech zredukują ilość za-
kładanych lamp np. z 5 do 3 albo 
niech zrezygnują z tych lamp, któ-
re wymagają pociągnięcia nowej 
linii energetycznej – podpowiadał. 
– A może zmienić firmę, która 
lampy zamontuje? – Lampy może 
zamontować tylko Energa Oświe-
tlenie, gdyż to ona jest właścicie-
lem słupów – wyjaśniali włodarze 
gminy. 

Do dyskusji włączył się prze-
wodniczący rady Marian Dysie-
rowicz, który tylko dolał oliwy 
do ognia. – Jeśli założymy lampy 
w tych kilku sołectwach, to co po-
wiedzą mieszkańcy pozostałych 
sołectw, które przekazały cały 
swój fundusz na modernizację 
hydroforni? – podawał w wątpli-
wość. Katarzyna Golis przekony-
wała, że woda jest najważniejsza, 
gdyż piją ją wszyscy mieszkańcy 
gminy, zaś oświetlenie może po-
czekać. Inni potrafili zrozumieć 
potrzebę wyższej konieczności 
i zrzec się swojego funduszu na 
rzecz modernizacji hydroforni. 
– Potrzebne jest większe zrozu-
mienie i hierarchizacja potrzeb. 
O oświetleniu nie zapominamy, 
jest ono zapisane w strategii roz-
woju gminy – przekonywała.

– Dlaczego państwo cały czas 
próbujecie manipulować fundu-

szem sołeckim z 2015 roku – py-
tał radny Cezary Jaros. – Najpierw 
są naciski na sołtysów, by zmie-
niali wnioski i oddawali pieniądze 
do budżetu gminy na moderniza-
cję hydroforni, choć mieszkańcy 
wcześniej na zebraniach sołeckich 
wyraźnie powiedzieli, że chcą 
mieć światło. 

Twierdzicie, że gmina Bedlno 
jest taka bogata, w dobrej kondycji 
finansowej, to czy gminy nie stać, 
by dołożyła pieniędzy, aby lampy 
zaświeciły? Temperatura dysku-
sji rosła. Wójt Krzysztof Kołach 
przekonywał, że to nie on, a rada 
zdecyduje, co zrobić z pieniędzmi 
z funduszu sołeckiego z 6 sołectw.

– Są rzeczy ważne i ważniejsze. 
My też chcielibyśmy mieć lam-
py, ale z wody korzystają wszy-
scy – mówił radny Leszek Sołuda. 
– Nie można wyróżniać kilku so-
łectw. W pozostałych sołectwach 
byli ludzie rozsądni i zrozumieli, 
że woda jest najważniejsza. Jeśli 
robimy oświetlenie to wszystkim, 
a nie wyrywkowo.

A może mniej lamp?
Temperaturę dyskusji próbo-

wała studzić radna Dorota Pio-
trowska. – Funduszu sołeckiego 
na 2016 rok nie będzie, ale co da-
lej – to będzie zależeć od radnych. 
Możemy go ponownie uchwa-
lić i będą pieniądze, by zapłacić 
za prąd – podkreślala. W jej śla-
dy poszła też Elżbieta Piechocka. 
– To nasza ostatnia sesja w tym 

roku, więc się nie kłóćmy. Prze-
myślmy temat przez Nowy Rok, 
a w styczniu powrócimy do dys-
kusji. Będą przecież pieniądze 
z nadwyżki budżetowej.

Sołtys z Bedlna Parceli, Krzysz-
tof Kardynalski, poparł pomysł, 
by sołectwa skorygowały ilość 
zakładanych lamp dostosowując 
ją do możliwości finansowych, 
do wysokości swojego funduszu 
sołeckiego. – Jaka jest solidar-
ność, to mieliśmy przykład kil-
ka lat temu, gdy rezygnowaliśmy 
z funduszu na zakup autobusu 
szkolnego – mówił. My pieniądze 
oddaliśmy, a inni realizowali swo-
je inne inwestycje w sołectwie.

– Dla mnie wciąż niezrozumia-
łe jest, dlaczego rada ma znów, po 
raz drugi, decydować o funduszu 
sołeckim 2015, skoro wcześniej 
radni pozwolili na jego wyodręb-
nienie – dociekała Ewa Pilarska. 
– Sołectwa napisały wnioski 
i trzeba je realizować. Rada Gmi-
ny nic do tego teraz nie ma.

Jej zdanie popierał Cezary Ja-
ros, który nie krył wzburzenia, że 
włodarze gminy próbują zabrać 
resztki funduszu sołeckiego. 

Jasno  
albo dla wszystkich,  
albo dla nikogo
I znów okoniem stanął prze-

wodniczący rady Marian Dysiero-
wicz, podkreślając podniesionym 
głosem, że inne sołectwa będą 
niezadowolone. Atmosfera dys-
kusji stawała się coraz gorętsza. 

Ktoś z sali zaczął głośno żar-
tować, że za chwilę w Bedlnie 
będzie jak w ukraińskim parla-
mencie. Jeden z sołtysów zasu-
gerował, by powrócono do tema-
tu podwyżek dla sołtysów, jak to 
zapowiadano na początku 2015 r.

Sołtys Wyrowa Bogusława 
Stępniak broniła stanowiska wój-
ta. – Krzysztof Kołach nam za-
wsze powtarzał, że oświetlenie 
będą mieć albo wszyscy, albo 
nikt i całkowicie się z tym zga-

dzam. Musi być jednomyślność. 
Tymczasem oświetlenie w naszej 
gminie wciąż jest kością niezgody, 
a mieszkańcy podzieleni.

Skoro gmina nie ma złotówek 
na oświetlenie, to dlaczego ma 
50 tys. zł na remont świetlicy  
w Dębowej Górze? – pytano. – 
Będziemy składać wniosek o unij-
ne dofinansowanie, zaś fundusz 
sołecki będzie wkładem własnym 
– wyjaśniała skarbnik Aneta Cię-
żarek. Na tym burzliwą dysku-
sję zakończono. Temat znów po-
wróci podczas następnej sesji, już 
w 2016 roku.  dag

ile to by kosztowało?
  wielkość f-szu   koszt  

   Sołectwo sołeckiego   oświetlenia

1.�bedlno�Parcel�� 10.000�zł�� 29.957�zł

2.�Florianów�� 7.200�zł�� 7.382�zł

3.�Gosławice�� 8.448�zł�� 14.771�zł

4.�Kamilew�� 6.976�zł�� 5.451�zł

5.�Wojszyce�� 5.500�zł�� 13.372�zł

6.�zosinów�� 7.930�zł�� 12.246�zł

–�to�nasza�ostatnia�
sesja�w�tym�roku,�
więc�się�nie�kłóćmy.�
Przemyślmy�temat�przez�
Nowy�rok,�a�w�styczniu�
powrócimy�do�dyskusji.�

elżbieta Piechocka, radna

Radny Cezary Jaros�był�zdecydowanym�przeciwnikiem�zabierania�resztek�funduszu�sołeckiego�z�6�sołectw,�
które�w�2015�roku�chciały�zamontować�na�swoich�sołectwach�po�kilka�lamp�oświetleniowych.
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Gmina Żychlin |�cukrownia�Dobrzelin

Potrzebna inwestycja, 
by być konkurencyjnym
Dyrektor Cukrowni 
w Dobrzelinie, Marek 
Giżyński, informuje, 
że w ciągu 3,5 roku 
w cukrowni powinna być 
wykonana kompleksowa 
modernizacja kotłów 
cieplnych niezbędnych 
do produkcji cukru. 

Do końca 2018 roku cukrownia 
musi spełniać wymogi unijne do-
tyczące wskaźników wykorzysta-
nia ciepła do produkcji oraz para-
metrów spalin. Zapotrzebowanie 
na inwestycję zostało złożone do 
centrali Krajowej Spółki Cukro-
wej w Toruniu. Teraz cukrownia 
w Dobrzelinie czeka na decyzję.

– To duża inwestycja, jej koszt 
to nawet ponad 10 mln złotych – 
przyznaje Marek Giżyński, dy-
rektor cukrowni w Dobrzelinie. 
– To również bardzo skompliko-

wany proces inwestycyjny wyma-
gający dokumentacji technicznej, 
uzyskania pozwoleń oraz koniecz-
ność wyburzeń. Rok potrwają 
same przygotowania.

Jak mówi nam dyrektor, cu-
krownia w Dobrzelinie, jako jedna 
z siedmiu wchodzących w skład 
KSC, ma najniższy współczyn-
nik wykorzystania ciepła do pro-
dukcji. By to poprawić, trzeba wy-
mienić kotły produkujące ciepło. 
Problem zna obecny zarząd KSC 
i jest zrozumienie dla potrzeb in-
westycyjnych. Cukrownia czeka 
na decyzję. Tymczasem po wy-
borach rozpoczęła się wymiana 
prezesów w spółkach skarbu pań-
stwa. Nie wiadomo, kto wkrótce 
będzie rządzić w KSC, dlatego do 
tego czasu decyzje są zawieszone.

Przypomnijmy, że w 2014 
roku w cukrowni Dobrzelin prze-
prowadzono modernizację li-
nii „wyparek”, w której następu-
je odparowywanie wody z soku 
buraczanego. Tamta inwestycja 

kosztowała ok. 3,5 mln zł. Po mo-
dernizacji cukrownia oszczędza 
1.500 ton węgla w ciągu kampa-
nii. W 2013 roku była komplekso-
wa modernizacja drogi podawa-
nia surowca z placu fabrycznego. 
Zmodernizowano kanały spław-
ne, które w niektórych miejscach 
były już lekko pozarywane i trans-
port surowca był czasami zakłóca-
ny. Zmodernizowano również au-
tomatykę i elektrykę. Inwestycja 
kosztowała ok. 2 mln złotych.

Obecnie planowana inwestycja 
jest zdecydowanie droższa i bar-
dziej skomplikowana technicznie. 
Jednak niezbędna, by cukier pro-
dukować taniej, a cukrownia była 
konkurencyjna w stosunku do in-
nych cukrowni w Polsce, z obcym 
kapitałem. W polskich rękach jest 
tylko 7 cukrowni należących do 
KSC. Przypomnijmy, że w 2017 
roku limity produkcji buraka i cu-
kru zostaną uwolnione i nie wia-
domo, jak zachowa się rynek cu-
kru w Europie i na świecie. dag

Bedlno |�Poszukiwanie�wody�dla�Pniewa

Czy szukać wód jurajskich?
Samorząd Bedlna ma wciąż problem ze znalezieniem wód pitnych dobrej jakości 
w pobliżu Pniewa. Dotychczasowe badania nie są optymistyczne. Wody w okolicy 
Pniewa i sąsiednich miejscowości są bardzo zasolone, a uzdatnianie takiej wody byłoby 
bardzo kosztowne. Zatrudniono geologa, by ten pomógł znaleźć dobrą wodę. 

Alternatywą mogłyby być głę-
biej położone wody jurajskie, 
które teoretycznie nie powinny 
być zasolone. Trzeba jednak zro-
bić próbny odwiert, by to defi ni-
tywnie stwierdzić, a to koszt ok.
50 tys. złotych.

Dyrekcja Inwestycji w Kutnie 
zakończyła kompletowanie doku-
mentacji dla modernizacji dwóch 
Stacji Uzdatniania Wody w Orło-
wie i Głuchowie. Wydane są już 
pozwolenia na budowę, a gmina 
może przystępować do opracowy-
wania wniosku na unijne dofi nan-
sowanie przedsięwzięcia.

Wciąż jest natomiast problem 
ze znalezieniem wody dobrej ja-
kości w okolicach Pniewa, które 
są zbyt słone. Można zastosować 
technologię odwróconej osmozy, 
ale to bardzo kosztowna inwesty-
cja, eksploatacja również. Dlatego 
trwają poszukiwania innego miej-
sca, w którym można by dokonać 
nowego odwiertu.

– Problem zasolenia wód IV-
-rzędowych w gminie Bedlno 
znany jest od lat 90-tych – wyja-
śniał radnym podczas sesji rady 
Gminy Bedlno, 29 grudnia, An-
drzej Załuski, geolog. – W anty-
klinie Wojszyc znajdują się po-
kłady soli permskiej. Z kolei
w okolicach Pniewa i Żychlina 
znajduje się wał kutnowski i niec-
ka warszawska, aktywne tekto-
nicznie. To powoduje wyciskanie 
soli do wód IV-rzędowych i ich 
zanieczyszczenie. Zjawisko to nie 
występuje już w okolicach Orło-
wa.

Jak wyjaśniał geolog, w An-
netowie była pobierana woda do 

badania. Okazało się, że wpraw-
dzie soli tam jest mniej, ale za to
woda zawiera 20 razy więcej że-
laza i 5 razy więcej magnezu, niż 
przewidują to normy. Uzdatnia-
nie z manganu i żelaza wpraw-

dzie jest prostsze, ale to też kosz-
ty.

Wody szukano też w trzech 
innych ujęciach w Zleszynie, 
ale tam też były chlorki, żelazo 
i mangan. Okazało się jednak, że 
badano wody IV-rzędowe, a nie 
głębiej położone wody jurajskie.

Geolog podpowiadał, że te-
raz są dwa rozwiązania. Jedno 
polegałoby na zrobieniu otworu
w Annetowie i uzdatnianiu wody 
z żelaza i manganu oraz prze-
syłania jej do SUW w Pniewie,
a także drugie rozwiązanie pole-
gające na zrobieniu pilotażowego 
odwiertu w okolicach Zleszyna 
w poszukiwaniu wód jurajskich, 
które teoretycznie powinny być 
zdecydowanie lepszej jakości, 
bez zasolenia. 

– Pilotażowy odwiert należa-
łoby wykonać na głębokość ok.
150 m, szacunkowy koszt to ok. 
50 tys. złotych – informował An-
drzej Załuski, geolog. – Gdyby 
okazało się, że tam znajduje się 
woda dobrej jakości, w przyszło-
ści docelowo można by było rezy-
gnować z ujęć IV-rzędowych.

Póki co, wójt Krzysztof Kołach 
informował radnych, że pomiędzy 
Plecką Dąbrową a Pniewem, w 
okolicach wiatraka, prywatna oso-
ba będzie wkrótce robić odwiert 
na głębokość 70 m i wtedy woda 
jeszcze raz zostanie zbadana.

Radni mają czas na przemy-
ślenie. To oni zdecydują, na które 
rozwiązanie się zdecydować, by 
problem jakości wody w Pniewie 
ostatecznie rozwiązać. 

Geolog Andrzej załuski prezentował radnym mapę geologiczną gminy Bedlno�i�wyjaśniał,�dlaczego�woda�
w�większej�części�gminy�jest�zasolona.
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Pilotażowy�odwiert�
należałoby�wykonać�
na�głębokość�
około�150�metrów,�
szacunkowy�koszt�
to�około�50�tysięcy�
złotych.

Pacyna�|�W�2016�r.�będą�płacić�więcej

Podwyżka opłat 
za śmieci

Związek Gmin Regionu Płoc-
kiego, który w imieniu samorzą-
du gminy Pacyna zajmuje się go-
spodarką odpadową, 16 grudnia 
rozstrzygnął przetarg na odbiór
i utylizację odpadów komunal-
nych. W informacji przekazanej 
30 grudnia przez ZGRK sołtysom 
wynika, że od 1 stycznia 2016 
roku będzie podwyżka. Niestety, 
nie podano nowych stawek. Taka 
informacja ma dotrzeć do każde-
go mieszkańca w indywidualnym 
piśmie po nowym roku.

Z wyjaśnień wójta gminy Pa-
cyna, Krzysztofa Woźniaka wy-
nika, że podwyżka będzie o zło-
tówkę. Do tej pory, od 1 lipca 2013 
roku (czyli 2,5 roku) mieszkańcy 
płacili 7 zł od osoby za śmieci po-
segregowane i 16 zł za zmiesza-
ne. Podwyżka o 1 zł oznaczałaby 
podwyżkę o 14,3 proc. Nie wiado-
mo, o ile wzrośnie opłata za odpa-
dy zmieszane.

Przetarg na odbiór odpadów 
w gminie Pacyna oraz w gmi-
nie i mieście Gąbin wygrała fi r-
ma Tönsmeier Centrum z Kutna, 
która podjęła się zadania za kwo-
tę 5.383.842 zł. Do tej pory rów-
nież ta fi rma obsługiwała miesz-
kańców. Pozostałe gminy ZGRP 
będzie obsługiwać fi rma Ene-
ris Surowce z Tomaszowa Ma-
zowieckiego, podobnie jak do tej 
pory.

Sołtysi z gminy Pacyna do-
stali też szczegółowy harmono-
gram odbioru odpadów w 2016 
roku, który 29 grudnia został 
też zamieszczony na stronie BIP 
ZGRP. 

Ustalono też dyżury pracow-
ników ZGRK w gminie Pacyna. 

Interesantów w budynku urzę-
du będą przyjmować w godz. 
9.00-13.00: 13 stycznia, 3 lute-
go i 2 marca 2016 roku. Wtedy 
będzie można uzyskać dodatko-
we informacje dotyczące zbiórki 
odpadów wielkogabarytowych, 
rozbiórkowych, materiałów nie-
bezpiecznych itp. Można też 
zgłaszać uwagi i otrzymać dodat-
kowe worki na odpady. Przyjęto 
bowiem zasadę, że fi rma zostawia 
tyle worków na surowce wtórne, 
ile zabierze z posesji. Dlatego jeśli 
ktoś ma więcej odpadów w danym 
miesiącu, może uzyskać dodatko-
we worki w dniu dyżuru.

Również w tej gminie wyja-
śniono, że opony są uznawane
za odpady komunalne, jeśli po-
chodzą od samochodów osobo-
wych i ciężarowych do 3,5 tony. 
Pozostałe opony rolnicy muszą 
sami odwieźć do utylizacji albo
w Płocku, albo w Kutnie. 

Zgodnie z rozporządzeniem 
ministerialnym poziom odzysku 
surowców z odpadów, jaki w 2014 
roku należy osiągnąć, wynosi dla 
gminy 14 proc. Gmina Pacyna
w 2013 roku miała 12,55 proc. od-
zysku surowców wtórnych, zaś
w 2014 roku 14,54 proc. To po-
kazuje, że mieszkańcy powoli 
uczą się segregacji, ale i tak jest 
to jeden z najniższych wskaźni-
ków spośród 13 gmin należących 
do ZGRP. W sąsiedniej gminie 
Szczawin ten wskaźnik jest jesz-
cze niższy – 14,46 proc. Lide-
rem w segregowaniu odpadów 
są mieszkańcy gminy Słupno, 
którzy w 2013 roku segregowali
50,31 proc. swoich odpadów, zaś 
w 2014 roku aż 56,32 proc.  dag

Bedlno�|�stawki�za�wodę�jak�w�2015�roku

Cena wody bez zmian
Podczas sesji Rady Gminy Be-

dlno, 29 grudnia, radni zdecydo-
wali, że cena metra sześciennego 
wody nie ulegnie zmianie. Nadal 
będą obowiązywać stawki uchwa-
lone 29.12.2014 roku. To oznacza, 
że mieszkańcy w gminie Bedlno 
będą płacić po 2 zł netto plus VAT, 
czyli po 2,16 zł brutto za każdy 
metr sześcienny.

Ostatnia podwyżka cen wody 
była 29 grudnia 2014 roku. Wte-
dy woda zdrożała ze 1,5 zł net-
to (obowiązywała przez 3 lata)

do 2 zł netto. To była podwyżka
o 33 proc. Wprawdzie wtedy wło-
darze chcieli, by woda kosztowała 
2,5 zł netto, ale rada nie wyraziła 
na to zgody. Zostało 2 zł netto. Te-
raz tę stawkę utrzymano.

Cena wody w gminie Bedlno 
jest i tak najniższą spośród na-
szych gmin. W gminie Oporów 
mieszkańcy w 2016 roku będą 
płacić po 2,5 zł netto za metr 
sześcienny wody. W Pacynie
po 3,03 zł netto, zaś w gminie Ży-
chlin po 3,20 zł netto.  dag

oporów
Ulga 
komunikacyjna

30 grudnia, podczas sesji Rady 
Gminy Oporów, wójt Robert 
Pawlikowski przekazał bardzo 
dobrą wiadomość dla wszyst-
kich, którzy korzystają z auto-
busów komunikacji publicznej, 
które dowożą dzieci do szkoły.
Od 1 stycznia 2016 roku wszy-
scy pełnoletni mieszkańcy gminy 
Oporów dostaną 75 proc. ulgę na 
bilety jednorazowe.

Oznacza to, że zamiast płacić 
3,5 zł za bilet, od 1 stycznia 2016 
roku będą płacić 0,90 zł za bilet 
jednorazowy. Taki prezent zafun-
dował mieszkańcom przewoźnik 
PKS Kutno, który dowozi dzie-
ci z gminy Oporów do szkół.
To duża ulga, zwłaszcza dla tych, 
którzy nie mają samochodu i mu-
szą korzystać z autobusów. Teraz 
dojazd do przychodni, do gminy 
czy kościoła będzie dużo tańszy. 
Oczywiście ulgowe bilety będą 
tylko w dni pracujące, gdy dzieci 
chodzą do szkoły. 

Informacje na piśmie przeka-
zano sołtysom, by ci powiadomili 
wszystkich mieszkańców.  dag

DOROTA
GRąBCZEWSKA

zychlin@lowiczanin.info
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Żychlin |�erasmus+�w�zespole�szkół

Zrobią teatr w marcu
„Calm down and enjoy 
your life”, czyli „Uspokój 
się i ciesz się życiem” 
to czwarty projekt 
Erasmusa+, jaki realizuje 
w tym roku Zespół Szkół 
przy ulicy Narutowicza 
w Żychlinie. Projekt 
poświęcony jest sposobom 
redukcji stresu.

W marcu do Żychlina na 7 
dni przyjedzie młodzież z krajów 
partnerskich z: Czech, Turcji i Ru-
munii. Pobyt jest tak długi, gdyż 
uczestnicy projektu wspólnie mu-
szą wystawić sztukę teatralną. Za-
prezentują ją żychlinianom.

W dniach 26-30 listopada koor-
dynatorka projektu Iwona Kciuk, 
nauczycielka języka angielskie-
go, uczestniczyła w spotkaniu tre-
ningowym nauczycieli w Pradze. 
Ustalano szczegóły realizacji pro-
jektu i kolejne mobilności, czy-
li wyjazdy młodzieży do krajów 
partnerskich i zadania jakie mają 
do wykonania. W Pradze była 
prezentacja krajów partnerskich 
i szkół partnerskich, informacja 
o systemie oświaty u partnerów. 
Był też wieczór narodowy oraz 
zwiedzanie miasta.

– Celem projektu jest opraco-
wanie technik radzenia sobie ze 
stresem i agresją – mówi koordy-
natorka. – Musimy zaproponować 
alternatywne zajęcia dla uczniów, 
które pomogłyby im odnaleźć 
własne pasje i alternatywne spo-
soby spędzenia wolnego czasu.

W ramach projektu w marcu 
2016 roku, po 7 uczniów i po 2 
nauczycieli z każdego kraju przy-
jedzie do Polski. Wizyta będzie 

przebiegać pod tytułem „Naucza-
nie, uczenie, trening”.

Podczas polskiej mobilno-
ści uczestnicy będą mieć zajęcia 
teatralne. – Okazuje się, że jest 
to jedna z doskonałych metod 
na walkę ze stresem. Uspokaja, 
motywuje, daje pewność działa-
nia i integruje – dodaje pani Iwo-
na. – Do marca musimy napisać 
scenariusz teatralny. Gdy przyja-
dą partnerzy, sztukę musimy za-
grać i pokazać ją lokalnej społecz-
ności. Nie kryję, że bardzo liczę 
na pomoc Katarzyny Brzozow-
skiej, która prowadzi Grupę Te-
atralną Metafora.

Jak mówiła nam Iwona Kciuk, 
w szkole już wyłoniono grupę 
młodzieży, która będzie uczestni-
czyć w realizacji projektu. Ponie-
waż szkoła jednocześnie realizu-
je aż 4 projekty, zdecydowano, że 
szansę rozwoju i wyjazdu trzeba 
dać nie tylko tym, którzy najlepiej 
mówią po angielsku, ale tym, któ-
rzy są najbardziej zaangażowani 
w realizację kolejnych projektów. 
Braki językowe nadrobią w mię-
dzyczasie.

Uczniowie sami wpisywali się 
na listę osób chętnych, by uczest-
niczyć w projekcie. Zgłosiły się 
33 osoby. 

– Wspólnie z Samorządem 
Uczniowskim ustaliliśmy szcze-
gółowe kryteria oceny każdego 
z kandydatów. Za wykonanie każ-
dego z zadań projektowych są 
punkty. Na końcu podsumujemy 
ilość uzyskanych punktów i na tej 
podstawie wybierzemy 7 najak-
tywniejszych osób, które w paź-
dzierniku 2016 r. pojadą na drugą 
mobilność do Turcji. Tak zrobili-
śmy ze wszystkimi 4 projektami – 
zapowiada nauczycielka.  dag

oporów, Pacyna�|�ostatnie�sesje�30�grudnia�2015�roku

Z szampanem w Oporowie, 
ze zgrzytem w Pacynie
W dwóch gminach 
30 grudnia 2015 roku 
odbyły się ostatnie 
w starym roku sesje rad 
gmin: Oporów i Pacyna.

W Oporowie zgodnie z tradycją 
na zakończenie obrad poczęsto-
wano radnych i sołtysów ciastem 
i lampką szampana, zaś kierow-
ców poczęstowano szampanem 
bezalkoholowym. W Pacynie 
radni i sołtysi usłyszeli od prze-
wodniczącego rady Stanisława 
Kołodziejczyka, że w tym roku 
szampana nie będzie, by obecny 
na sesji funkcjonariusz nie spraw-
dzał gości alkomatem.

– Podjąłem taką decyzję po 
incydencie na ostatniej sesji, na 
którą wezwaliśmy policję, gdyż 
mieszkańcy zakłócali spokój pod-
czas obrad – tłumaczył Stanisław 
Kołodziejczyk. – Wtedy na wnio-
sek państwa Wodzyńskich zarów-
no ja, jak i wójt musieliśmy dmu-
chać w alkomat. Teraz chcemy 
uniknąć podobnej sytuacji i nie 
narażać gości na nieprzyjemno-
ści. Wszystkim życzę w nadcho-
dzącym roku więcej zrozumienia, 
zgody i pojednania.

Przypomnijmy, że na listopa-
dową sesję przewodniczący i wójt 
wzywali policję na państwa Wo-

dzyńskich, którzy ich zdaniem za-
kłócają porządek obrad sesyjnych. 
Badanie alkomatem odbyło się po 
sesji, gdy wszyscy się rozeszli (se-
sja trwała tak krótko, że policjanci 
przybyli już po obradach). Zresztą 
nie pierwszy raz włodarze Pacyny 
wzywali policję na obrady rajców. 
– Przewodniczący rady ma pro-
wadzić obrady w sposób kultural-
ny, a pan zachowuje się skanda-
licznie, krzyczy na mieszkańców. 
Dlatego uznałem, że skoro funk-
cjonariusze już przyszli, to niech 
sprawdzą, czy pan przewodniczą-

cy jest trzeźwy – wyjaśniał Miro-
sław Wodzyński. – A skoro pan 
wszystkim życzy pojednania, to 
naprawę należy zacząć od siebie! 
– kontynuował.

Podczas ostatniej sesji Rady 
Gminy Pacyna, 30 grudnia, w po-
siedzeniu uczestniczył komendant 
posterunku policji Łukasz Torno. 
Wszyscy zebrani obecność funk-
cjonariusza odebrali tak samo: po-
proszono policjanta, by pilnował 
Wodzyńskich. Inni komentowali 
jeszcze ostrzej, to próba zastrasze-
nia mieszkańców, by nie zadawa-

li kłopotliwych pytań, do których 
przewodniczący rady notorycznie 
nikogo i tak nie dopuszcza.

Sympatycznie  
w Oporowie
Takich zgrzytów nie było w 

Oporowie. Po obradach zebranych 
poczęstowano ciastem i wzniesio-
no toast lampką szampana za po-
myślność roku 2016.

– Mijający rok 2015 był dobry 
dla gminy Oporów – podsumo-
wał Robert Pawlikowski. – Uda-
ło się nam zmodernizować 5 km 
dróg gminnych, z czego aż 3 km 
w sołectwie Kamienna oraz po-
nad kilometr drogi powiatowej 
Pobórz-Golędzkie, oddaliśmy do 
użytku halę sportową. Stan dróg 
na terenie gminy Oporów syste-
matycznie się poprawia. Zrobili-
śmy łącznie 20 km dróg. Kulty-
wujemy tradycje jak np. dożynki, 
dzień dziecka, ostatnio Mikołaj-
ki. Te imprezy cieszą się dużym 
uznaniem mieszkańców i w 2016 
roku chcielibyśmy je kontynu-
ować. Mamy jednak nowy rząd 
i zobaczymy, jaki to będzie mieć 
wpływ na finanse gminy. Radnym 
życzyłbym w 2016 roku, aby po-
dejmowali trafne decyzje, dobre 
dla gminy i mieszkańców. Życzę, 
by rok 2016 był równie dobry, jak 
kończący się rok 2015.  dag

Rzut oKiem�|�ŻyWa�szoPKa�Przy�ParaFii�W�ŻychliNie

Po raz drugi przy parafii Św. 
Apostołów Piotra i Pawła�
w�Żychlinie�jest�żywa�szopka,�
która�cieszy�zarówno�dzieci,�
jak�i�starszych.�Poza�figurami�
Maryi,�Józefa�i�Dzieciątka�Jezus,�
mieszkańcami�szopki�są�żywe�
zwierzęta:�kucyk,�kozy,�baran,�kury�
i�zające.�zwierzęta�pewnie�mają�
lepiej�niż�w�biblijnej�zagrodzie,�
gdyż�mieszkańcy�Żychlina�
nieustannie�je�dokarmiają. ag

W Pacynie na obrady poproszono komendanta policji, który�–�jak�
odebrali�wszyscy�–�miał�dyscyplinować�mieszkańców.�lampki�szampana�
nie�było,�aby�jak�informował�stanisław�Kołodziejczyk,�funkcjonariusz�
zaraz�nie�sprawdzał�stanu�trzeźwości�uczestników�sesji.
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Nauczyciele z zS w Żychlinie:�iwona�Kciuk,�elżbieta�Dobińska��
i�zbigniew�chrulski�podczas�zajęć�warsztatowych�w�Pradze,�gdzie�
omawiano�sposoby�radzenia�sobie�ze�stresem�oraz�ustalano�terminy�
wymian�młodzieżowych.
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60 ton jabłek rozdano na wiosnę w�gminie�bedlno,�zaś�kolejnych��
40�ton�w�Żychlinie.�chętnych�na�darmowe�owoce�nie�brakowało.

towarzystwo obserwatorów Słońca z Żychlina wraz z Piotrem urbańskim,�prezesem,�zorganizowali�
publiczne�oglądanie�zaćmienie�słońca�przez�różne�teleskopy.
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Żychlin, Bedlno, oporów, Pacyna�|�Jaki�był�2015�rok?�–�nasz�przegląd�wydarzeń

Plusy i minusy minionego roku (cz. I)
dokończenie ze str. 1

Synagoga jak wrzód
Synagoga to wciąż nierozwią-

zany problem gminy. Wprawdzie 
w 2012 roku na wniosek konser-
watora zabytków obiekt zabezpie-
czono wydając 40 tys. zł, mury 
podparto drewnianymi tregrami. 
Z każdym rokiem systematycz-
nie ich jednak ubywa, zabierane 
są na opał. Na początku stycznia 
2015 roku zginęły dwie następne. 
Dziś z 12 sztuk zostało 5. Samo-
rząd w styczniu 2015 roku zlecił 
wykonanie nowych podpór. Minął 
rok, ale nie widać, by je zamonto-
wano. Nikt też się nie kwapi do re-
nowacji zabytku, gdyż to koszt kil-
ku milionów złotych. Pewnie gdy 
wichura przewróci mury, problem 
rozwiąże się sam.

Sala marzeń  
z usterkami
23 stycznia uroczyście odda-

no do użytku salę gimnastyczną 
w budynku dawnego kina Lech. 
Inwestycja realizowana w dwóch 
etapach kosztowała 912.726 zł. 
Do przedsięwzięcia gmina dostała 
170 tys. zł dotacji. Niestety, już na 
jesieni okazało się, że są usterki, 
m.in. przeciekający dach, odpa-
dający tynk na korytarzu i w sali 
oraz ścieranie się sportowej na-
wierzchni.

Bez podwyżek ciepła
W obu żychlińskich spółdziel-

niach nie było dopłat do ciepła. 
W Spółdzielni Mieszkaniowej 
przy ulicy Łąkowej były nawet 
nadpłaty. Lokatorom oddano 579 
tys. zł, czego zazdrościli spółdziel-
cy ze Wspólnego Domu. Tylko, 
że bloki w tej spółdzielni są dużo 
starsze, mają nawet po sto i więcej 
lat. Jesień była ciepła, co pozwa-
la z optymizmem patrzeć w przy-
szłość. Na koniec roku nie pod-
wyższano przedpłat za ciepło.

Ekopracownia sercem 
szkoły
26 stycznia w Gimnazjum im. 

Jana Pawła II w Bedlnie oddano 
do użytku nowoczesną ekopra-
cownię. Gimnazjum dostało dota-
cję w wysokości 39.195 zł z Wo-
jewódzkiego Funduszu Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wod-
nej w Łodzi. Rok wcześniej gim-
nazjum zorganizowało atrakcyjny 
ogródek dydaktyczny. 

LUTY
Dramatyczny apel  
o krew
Po raz pierwszy na początku 

tamtego roku pojawił się duży 
problem z brakiem krwi. Niestety, 
pomimo upływu kolejnych mie-

sięcy, sytuacja nie ulega poprawie. 
Krwi nadal brakuje, honorowych 
dawców jest coraz mniej. Niektóre 
planowe operacje są przesuwane.

Remont w domu kultury
Brak pieniędzy na inwesty-

cje sprawia, że Żychliński Dom 
Kultury robi remonty na miarę 
własnych środków. W styczniu 
wymieniono 6 dużych okien, ze-
rwano część drewnianych paneli, 
postawiono nową ściankę działo-
wą. Jesienią wymieniono ostat-
nie 2 duże okna. Tym samym za-
kończono ich wymianę. Niestety, 
na zdjęcie reszty paneli trzeba po-
czekać. Może rok 2016 przyniesie 
więcej pieniędzy na inwestycje.

Pojechali na Słowację
Stowarzyszenie na Rzecz Roz-

woju gminy Żychlin na zaprosze-
nie słowackiego stowarzyszenia 
zorganizowało 16-osobową gru-
pę (8 uczniów z ZS w Żychlinie, 
5 gimnazjalistów z Żychlina i 3 
gimnazjalistów z Bedlna), którzy 
21-28 lutego jeździli na nartach 
w Słowacji razem z Litwinami 
w ramach projektu „Sport i zdro-
wy stal życia”.

Walka o złotą godzinę 
dla pacjenta
Stowarzyszenie „Serca dla Kut-

na” rozpoczęło walkę z Narodo-
wym Funduszem Zdrowia, by 
do Kutna powrócił Allenort, fir-
ma zajmująca się specjalistycz-
nym leczeniem inwazyjnych cho-
rób serca. Od roku w szpitalu stoją 
niewykorzystane urządzenia z na-
dzieją, że kiedyś Allenort dostanie 
kontrakt z NFZ. Tysiące miesz-
kańców podpisało się pod petycją 
skierowaną do NFZ i do minister-
stwa zdrowia. Efekt jest. W listo-
padzie Allenort powrócił do Kut-
na, gdyż NFZ dał kontrakt firmie.

Bale charytatywne
W SP w Żeronicach odbył się 

bal karnawałowy zorganizowa-
ny przez Radę Rodziców. Zysk 
z balu, 2.750 zł, przekazano 
na rzecz szkoły. Podobny bal od-
był się w w SP w Szewcach Na-
dolnych. Tam też dochód, w wy-
sokości 3.400 zł, przeznaczono 
na rzecz szkoły. W tym roku rady 
rodziców z obu szkół po raz dru-
gi organizują bal karnawałowy, 
z którego dochód zasili kasę rady 
rodziców.

Przyjechali z 6 krajów
Zespół Szkół nr 1 w Żychlinie 

był gospodarzem programu „Nie-
pełnosprawni – sprawni do życia”. 
Gościliśmy delegację z Włoch, 
Francji, Bułgarii, Turcji, Słowa-
cji i Rumunii. W czasie pobytu 

zwiedzili Warsztaty Terapii Zaję-
ciowej.

Rewolucja  
w klubie abstynenta
15 lutego, podczas nadzwy-

czajnego walnego zebrania człon-
ków Rodzinnego Klubu abstynen-
ta „Przystań Życia”, wykluczono 
jednego z członków, radnego 
i jego żonę. Spośród 18 członków 
15 poparło decyzję. Zarzucili im 
działanie na szkodę klubu.

MARZEC
Ekwiwalent na koniec 
kadencji
Grzegorz Ambroziak na ko-

niec kadencji, za 2014 rok miał 
19 dni i 6 godzin niewykorzysta-
nego urlopu, za co odebrał 9.405 
zł. Wójt gminy Pacyna Krzysztof 
Woźniak na koniec kadencji miał 
23 dni niewykorzystanego urlo-
pu. Odebrał ekwiwalent w wyso-
kości 7.102 zł. Na koniec poprzed-
niej kadencji w 2010 roku miał aż 
63 dni niewykorzystanego urlopu. 
Odebrał wtedy 23.007 zł. Wypła-
tę ekwiwalentów dla wójta Pacy-
ny latem badał PIP w Warszawie, 
delegatura w Płocku. Stwierdzo-
no, że ekwiwalent za ostatnią ka-
dencję wypłacono z naruszeniem 
prawa, bowiem powinno nastą-
pić najpierw rozwiązanie umowy 
z upływem starej kadencji i nawią-
zania nowego stosunku pracy. PIP 
nie miał jednak uprawnień, by do-
magać się zwrotu wypłaconego 
ekwiwalentu.

Ruszyły prace 
z centralnym 
ogrzewaniem
Formalizowane były sprawy 

związane z budową nitki miej-
skiego ciepłociągu do trzech 
pierwszych bloków Spółdzielni 
Mieszkaniowej Wspólny Dom: 
Narutowicza 85f, Narutowicza 
79/III oraz Waryńskiego 2. Roz-
poczęło się podpisywanie umów 
z lokatorami. Zakończono inwen-
taryzację w pierwszym bloku.

Skatowany przed 
blokiem
W nocy z 6 na 7 marca nie-

znani sprawcy skatowali 60-let-
niego mężczyznę przed blokiem 
3 Maja, w budynku dawnego 
rentgena. Dopiero rano mężczy-
znę zabrało pogotowie, bowiem 

kompani od kielicha wcześniej 
nie powiadomili pogotowia. Fe-
ralnego wieczoru mężczyzna miał 
200 zł i udał się po alkohol do 
nocnego sklepu monopolowego. 
Nie mamy żadnej informacji, by 
w tej sprawie udało się wykryć 
sprawców.

Darmowe jabłka
Z darmowymi owocami przyje-

chała do Bedlna Fundacja Płomyk 
im. Janiny Kuś z Witoni. 9 marca 
rozdano 20 ton jabłek, a ponieważ 
zapotrzebowanie było ogromne, 
24 marca dojechały dwa kolejne 
tiry, które przywiozły kolejnych 
40 ton jabłek. Podobna akcja była 
też w Żychlinie 12 marca. Rozda-
no 40 ton jabłek.

III Gala Puls Żychlina
19 marca w restauracji „Pod 

Wierzbą” odbyła się III Gala Puls 
Żychlina. Po raz kolejny poprowa-
dzili ją Edyta Ledzion i Krzysztof 
Falkowski. Uhonorowano laure-
atów gali w sześciu kategoriach: 
człowiek sportu, osobowość, ini-
cjatywa, wydarzenie roku, lider 
gospodarczy, mecenas kultury 
i sztuki. Wręczono sześć statuetek 
oraz po dwa wyróżnienia w każ-
dej kategorii, łącznie 12. 

Oddawali fundusz 
sołecki
Radni z Bedlna, którzy 6 marca 

uchwalili fundusz sołecki na 2016 
rok, 31 marca odwołali swoją de-
cyzję. To efekt apelu skarbnika 
gminy, by ratować finanse gminy. 
Pieniądze z funduszu będą mogły 
uzupełnić braki w dochodach bie-
żących. Ponadto włodarze gminy 
zaapelowali do sołtysów, by zmie-
niali swoje wnioski na 2015 rok. 
Wcześniej wszyscy zgodnie zapi-
sali, że priorytetem jest oświetle-
nie. Teraz okazało się, że woda jest 
ważniejsza. Konieczność zmia-
ny priorytetów podzieliła radnych 
i sołtysów. I jest kością niezgody 
cały czas. O propozycji wójta, by 
wszystkie szkoły oddać w ręce 
stowarzyszenia, na razie cisza. 
W międzyczasie zmienił się rząd 
RP, który zapowiada powrót 
do szkół VIII-klasowych

Pościg za 
włamywaczami
W nocy z 20 na 21 marca do 

sklepu GS Słubice, znajdujące-

go się w Pacynie, włamali się 
złodzieje. Wprawdzie w sklepie 
były kamery i system alarmowy, 
to jednak zanim dotarła grupa in-
terwencyjna, złodziei już nie było. 
W pogoń za sprawcami ruszyli 
policjanci powiadomieniu przez 
policjanta po służbie, który wra-
cał do domu. Był pościg, próba 
blokady, ale złodzieje umknęli. 
W radiowóz rzucali skradzionymi 
butelkami alkoholu i konserwami. 
Uciekli. Sklep stracił 4 tys. zł.

Oglądali zaćmienie 
słońca
20 marca na placu koło fontan-

ny zorganizowano ogólnodostęp-
ne oglądanie zaćmienia słońca 
za pomocą profesjonalnych tele-
skopów. Imprezę zorganizowa-
ło Towarzystwo Obserwatorów 
Słońca w Żychlinie. Pomagał Ry-

szard Zimny. Wtedy zaćmienie 
słońca wynosiło 70 proc. Kolejne 
tak duże zaćmienie będzie dopie-
ro za 11 lat.

Otwarcie marketu 
Mrówka
28 marca nastąpiło uroczyste 

otwarcie minimarketu budowla-
nego „Mrówka” Złote Ręce przy 
ulicy 3 Maja. Otwarcie połączono 
z minifestynem dla mieszkańców. 

KWIECIEŃ
Misterium Męki 
Pańskiej
Uczniowie i nauczyciele z Ze-

społu Szkół Ogólnokształcą-
cych w Pacynie zorganizowali 
przed niedzielą palmową Miste-
rium Męki Pańskiej. Za pomocą 
światła, dźwięku, muzyki, chóru, 
scenografii i ciekawych strojów 
z minionej epoki stworzono nie-
powtarzalny spektakl. Widzowie 
misterium poczuli się, jakby oso-
biście uczestniczyli w historycz-
nych wydarzeniach sprzed ponad 
2000 lat. Akcja drogi krzyżowej 
Jezusa rozgrywała się wokół ko-
ścioła w Pacynie.

Adaptacja kina Lech
III etap modernizacji budyn-

ku po dawnym kinie Lech wygra-
ła firma Elvis, podobnie jak dwa 
poprzednie etapy zadania. Teraz 
miał zaadaptować pomieszcze-
nia w części budynku, w którym 
kiedyś było biuro filii PUP. Fir-
ma wykonała zadanie do lipca, 
za 176 tys. zł.

Rowerem samotnie  
do Rzymu
Mieszkaniec Żychlina Leszek 

Łopata w drugi dzień świąt wiel-
kanocnych, 6 kwietnia, wyruszył 
w samotną podróż na rowerze do 
Rzymu. Pokonał ponad 2 tys. km. 
27 kwietnia uczestniczył w ob-
chody I rocznicy kanonizacji Jana 
Pawła II.   str. 20
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Łowiczanin Roku 2015�|�Piotr�Marciniak�–�prezes�„Dziesiątaków”

Przywrócił Łowiczowi 
wojskowe tradycje
Kapituła Tytułu Łowiczanina Roku, obradująca w czwartek, 26 listopada, przyznała tytuł za rok 2015
Piotrowi Marciniakowi, prezesowi Stowarzyszenia Historycznego im. 10 Pułku Piechoty. Człowiekowi, któremu 
zawdzięczamy odrodzenie się zbiorowej świadomości, że Łowicz był kiedyś miastem garnizonowym, że wojsko 
współtworzyło jego oblicze i, że tradycje, jakie zakorzeniły się przed wojną, warto i można podtrzymywać.

Był początek lipca minione-
go, 2015 roku. Upał i susza spra-
wiały, że zdawało się, iż każdy 
myśli tylko o tym, by w wolny 
dzień udać się nad wodę. Więc 
gdy Piotr Marciniak wraz z in-
nymi „dziesiątakami” przygoto-
wywał towarzyski mecz piłkarski 
między drużyną Pogoni Lwów 
a reprezentacją Łowicza, mają-
cy uświetnić nadanie stadionowi 
OSiR imienia 10 Pułku Piechoty, 
wydawało się, że impreza zaliczy 
spektakularną klapę, że na trybu-
nie zasiądzie kilkanaście, może 

kilkadziesiąt osób. Okazało się, 
że trybuny były pełne, że Marci-
niak po raz kolejny wiedział jak 
zainteresować mieszkańców. 

Zawodnicy uganiali się za pił-
ką w kostiumach takich samych, 
w jakich grano przed wojną, ko-
pali taką samą, skórzaną, ręcz-
nie szytą piłkę, niektórzy kibi-
ce przybyli w strojach z epoki. 
Trudno było o lepszy sposób 
na wbicie w pamięć uczestni-
ków faktu, że dzisiejszy sta-
dion OSiR, pierwsza w historii 
miasta arena sportowa, powstał 
przed wojną właśnie jako boisko 
wojskowe, służące żołnierzom 
10 Pułku Piechoty. I, że nadanie 
dzisiejszemu obiektowi imienia 
10 PP jest jak najbardziej uza-
sadnione.

Podobnie spektakularnych 
akcji, przypominających o woj-
skowych tradycjach miasta, 
członkowie Stowarzyszenia prze-
prowadzili wiele. I ktokolwiek 
z nich zostałby zapytany o to, 

czyj wkład pracy w przygotowa-
nie tych eventów jest największy 
– każdy wskaże na Marciniaka. 
Bo ten mały wzrostem człowiek 
jest istnym wulkanem pomysłów 
i energii, a przy tym – co przecież 
nie zawsze idzie w parze – wzo-
rem pracowitości, systematyczno-
ści, uporządkowania. W ogromnej 
mierze dzięki jego osobistemu za-
angażowaniu (choć on sam ciągle 
powtarza, że to zasługa wszyst-
kich członków Stowarzyszenia, 
z których każdy ma smykałkę do 
czegoś innego i tej swojej pasji się 
oddaje) „dziesiątacy” obecni są 
na różnych uroczystościach, stu-
kot ich podkutych butów słychać 
w kościołach, a dzieci w szko-
łach wiedzą, czym był 10 PP. Przy 
czym człowiek, który to wszyst-

ko sprawił, od kilku lat wcale nie 
mieszka w Łowiczu – choć jest tu 
niemal w każdy weekend. 

W Łowiczu się urodził, w roku 
1980. Rodzice: Zofi a – pracow-
nik administracyjny (referent) 
w nieistniejącym już Przedsiębior-

stwie Budownictwa Rolniczego 
(Zakład Produkcji Pomocniczej) 
i Jan, z zawodu mechanik samo-
chodowy, mieszkali w kamieni-
cy Trawińskich przy ul. 1 Maja. 
Ich sąsiadem był przez kilka lat 
dr Stanisław Rotstad, znany w ca-

W mundurze�żołnierza�i�armii�lWP.

WOJCIECH 
WALIGóRSKI

wojciech.waligorski@lowiczanin.info

ten�mały�wzrostem�
człowiek�jest�
wulkanem�pomysłów�
i�energii,�a�przy�tym�
wzorem�pracowitości,�
systematyczności,�
uporządkowania.�

W mundurach 10 PP, z Bogusławem Wołoszańskim,�przy�kręceniu�programu�„teatr�historii”.
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„Dziesiątacy” odwiedzają kombatantów.�Na�zdjęciu:�u�Jana�ambroziaka�w�Piaskach,�b.�żołnierza�26�DP.
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łym mieście lekarz, przed wojną 
lekarz pułkowy. Piotr Marciniak 
wskazuje, że to było jego pierw-
sze zetknięcie się z tradycjami 10 
Pułku Piechoty – bo z Rotstada-
mi utrzymywali dość ożywione 
sąsiedzkie kontakty. 

Kolejne zetknięcie z mun-
durem zapewniła mu Halina 
Pietrzak, jego wychowawczy-
ni w pierwszych kilku klasach 
w Szkole Podstawowej Nr 1, do 
której poszedł po przygotowaniu 
w przedszkolu, mieszczącym się 
wówczas w bloku nr 6 na os. Sta-
rzyńskiego. Pietrzak prowadziła 
bowiem gromadę zuchową – i ro-
biła to z zaangażowaniem, przez 
co harcerski mundurek miał dla 
niego swój smak.

Historią po raz pierwszy zain-
teresował się w końcowych kla-
sach podstawówki, gdy przed-
miotu tego uczyła go pani 
Kołudzka. Liceum w Zdunach, 
do którego poszedł po podsta-
wówce, oznaczało rozkwit tych 
zainteresowań. Wychowawcą 
i nauczycielem historii jedno-
cześnie był w jego klasie Zdzi-
sław Biegała, miłośnik wszyst-
kiego, co polskie: polskiej 
tradycji, polskiego wojska i munduru 
– a przy tym człowiek trzeźwo 
myślący, umiejący odróżnić pa-
triotyzm od nacjonalizmu, okre-
ślany dziś przez Marciniaka 
mianem „pozytywisty”. – Jego 
opowieści o zwycięstwie pod 
Wiedniem i o roku 1939 spowo-

dowały, że „złapałem zajawkę” 
– wspomina Piotr Marciniak. 
Wtedy też, w licealnych czasach, 
po raz pierwszy usłyszał o 10 PP 
i o jego związkach z Łowiczem.

Na historię na studia jednak 
nie poszedł, zadał sobie bowiem 
pytanie – co po niej robić? Zde-
cydował się na zaoczne prawo 
na uniwersytecie w Toruniu, ale 
dziś ocenia tę decyzję jako po-
rażkę: bo w ogóle studiowanie 
prawa zaocznie, bez możliwości 
poświęcenia temu dużej ilości 
czasu, jest według niego nieporo-
zumieniem, a do tego ostatecznie 
nie pogodził mieszkania w Ło-
wiczu, pracy w Warszawie i stu-
diów w Toruniu. Godził przez 
trzy lata, na czwartym roku się 
poddał. Ostatecznie skończył stu-
dia pierwszego stopnia na tury-

styce i rekreacji na jednej z pry-
watnych uczelni w stolicy – bo 
przez pewien czas myślał o wła-
snej fi rmie w tej branży, a podró-
żowanie i zwiedzanie jest jedną 
z jego pasji, nie od dziś i nie tyl-
ko w Polsce.

Nie żałuje jednak tego, iż hi-
storią nie para się zawodowo, że 
pozostała ona wyłącznie jego pa-
sją. – To zapewnia szersze spoj-
rzenie na to, czym się pasjonu-
ję, człowiek nie zamyka się w 
jednej dziedzinie, starania o pie-
niądze nie przysłaniają tego, co 
w pasji najpiękniejsze – mówi. 
Pracuje od kilkunastu lat w handlu, 
w sieci Makro, odpowia-
da za przebudowy jej wielko-
powierzchniowych obiektów 
– więc historią 10 Pułku Piechoty 
zajmuje się ściśle amatorsko – ale 

w najlepszym znaczeniu tego sło-
wa, nie mającym nic wspólnego 
z amatorszczyzną.

Od armii carskiej 
do polskiego munduru
Wojsko było obecne w życiu 

jego rodziny. Ojciec mamy, Piotr 
Krysiak (żołnierz w plutonie łącz-
ności), odbywał przed wojną służ-
bę w twierdzy Modlin, potem 
osiadł w Łowiczu. Tu miał pro-
blemy z UB, gdyż chrzestny jed-
nego z czwórki jego dzieci, bra-
ta mamy, Zygmunta, o nazwisku 
Waldemar Schmidt, był zatrud-
niony w ambasadzie brytyjskiej. 
Gdy czasem zajeżdżał tu w od-
wiedziny, z  paczkami z UNRR-y, 
to samochodem na konsularnych 
numerach, co do tego stopnia się 
nie podobało, że ojciec raz  →

O laureacie mówią:
DARIUSZ ŻYWICKI
dyrektor zSP 1 
przy ul. Podrzecznej 
–�to�człowiek�ponadprzeciętnie�
zafascynowany�tym�co�robi,�
a�do�tego�z�głową�pełną�
bardzo�dobrych�pomysłów.�
odnoszę�czasami�wrażenie,�że�
nie�tylko�ja,�ale�też�i�on�sam�nie�
nadąża�za�swoimi�pomysłami�
–�powiedział�nam�o�Piotrze�
Marciniaku�dyrektor�zespołu�
szkół�Ponadgimnazjalnych�
Nr�1�przy�ul.�Podrzecznej�
w�łowiczu,�Dariusz�Żywicki.�
Wspomina,�że�z�Piotrem�
Marciniakiem�poznał�się�
kilka�lat�temu,�gdy�Marciniak�
rozpoczynał�organizowanie�
grupy�rekonstrukcyjnej.�
Współpracuje�z�zsP�Nr�1�im.�
10�Pułku�Piechoty�od�momentu�
rejestracji�stowarzyszenia.�–�Już�
wtedy�odniosłem�wrażenie,�że�
jest�to�człowiek�bardzo�dobrze�
zorganizowany,�a�przy�okazji�
ma�co�chwilę�nowe�pomysły�
–�uważa.�–�Już�wtedy�Piotr�
przyprowadził�chłopaków�„od�
siebie”,�między�innymi�naszego�
absolwenta�bartłomieja�
Gałaja�i�tak�zaczęła�się�nasza�
współpraca.–�Przynosili�do�
nas�swoje�prywatne�zbiory,�
najpierw�próbowaliśmy�je�
gromadzić�w�izbie�Pamięci,�
później�zabrakło�w�niej�miejsca�
i�chłopaki�organizują�swoją�
izbę�na�zapleczu�sali�104�
–�mówi.�
szkoła�współpracowała�
z�nim�między�innymi�przy�okazji�
przygotowywania�mundurów�
do�pocztu�sztandarowego.�
–�Piotr�podpowiedział�nam�
nie�tylko�jak�mają�te�mundury�
wyglądać,�ale�też�wskazał�
gdzie�je�warto�uszyć,�bo�będzie�
najlepiej�jak�tylko�może�być.�
on�to�wszystko�miał�w�głowie,�
nie�musieliśmy�angażować�
nauczycieli�w�poszukiwania�
wzorów�i�mieliśmy�pewność,�że�
będzie�zrobione�perfekcyjnie�
–�wspomina�dyrektor�Żywicki.�
Wspomina�też,�że�w�kwestii�
mundurów�Marciniak�
przychodził�do�niego�
wielokrotnie�i�za�każdym�
razem�z�nowymi�informacjami,�
które�udało�mu�się�odnaleźć.�
–�odniosłem�wrażenie,�że�
sam�się�napędza�w�trakcie�
działania,�że�jest�to�tak�wielka�
jego�pasja,�że�nie�da�nam�
spokoju–�i�bardzo�dobrze�
–�opowiada�dyrektor�Żywicki.�
Wspomina�też�wielką�radość,�
którą�widział�w�oczach�

Marciniaka�i�innych�członków�
stowarzyszenia�po�tym,�jak�
przyprowadzili�łazika.�
–�Wszyscy�niesamowicie�się�
cieszyli�jak�odpalił–�wspomina.�
Dyrektor�Żywicki�zauważa�też�
to,�jak�dużym�autorytetem�jest�
Marciniak�dla�innych�członków�
stowarzyszenia.�choć�jest�
niedużego�wzrostu,�wszyscy�
się�go�słuchają�i�liczą�się�
z�jego�zdaniem.�Jest�świetnym�
organizatorem,�a�przy�tym�
nie�pcha�się�na�świecznik.�
Podczas�różnych�uroczystości�
i�ofi�cjalnych�spotkań�to�nie�
on�wita�gości�i�nie�on�bryluje�
wśród�ofi�cjeli.�–�Pamiętam,�
że�chyba�podczas�Święta�
Pułkowego�powiedział�mi,�
że�najlepiej�będzie�się�czuł�
przy�cKM-ie,�jak�będzie�mógł�
opowiadać�o�sprzęcie�
i�o�historii�–�powiedział�
nam�dyrektor�Żywicki.�
–�Jak�oprowadzał�wtedy�
bibliotekarzy,�którzy�mieli�swój�
rajd,�musieliśmy�go�prawie�
odciągać,�żeby�bibliotekarze�
mogli�zobaczyć�coś�więcej,�niż�
tylko�to,�co�chciał�im�pokazać�
Piotr�i�o�czym�chciał�im�
opowiedzieć.�
Dyrektor�cieszy�się�też,�że�
Marciniak�jest�przyjaźnie�
nastawiony�do�szkoły,�jako�do�
ostoi�działalności�10�PP.�
–�Kiedyś�powiedział�mi,�że�nie�
wyobraża�sobie�działalności�
stowarzyszenia�poza�naszą�
szkołą.�to�też�nas�cieszy�
–�mówi�dyrektor.�zauważa�też�
jeszcze�jedną�pozytywna�cechę�
Marciniaka:�–�Piotr�nie�mówi�
o�treściach�patriotycznych,�on�je�
pokazuje�całym�sobą,�wspólnie�
ze�stowarzyszeniem–�mówi.�

MACIEJ MALAnGIEWICZ
dyrektor Łowickiego 
ośrodka Kultury 
Jak�sam�mówi,�Piotra�
zna�od�kilku�lat.�–�Nie�
pamiętam�dokładnie�kiedy�
się�poznaliśmy,�nie�piliśmy�
nigdy�wspólnie�piwa.�Nasza�
znajomość�oparta�jest�głównie�
o�telefony�i�maile,�dotyczy�
współpracy�stowarzyszenia�
historycznego�im.�10�PP�
i�łowickiego�ośrodka�Kultury�
–�wyjaśnia.�Maciej�
Malangiewicz�przyznaje,�
że�bardzo�ceni�sobie�
działalność�edukacyjną
�i�popularyzatorską�Piotra�
Marciniaka�i�jego�przyjaciół�ze�
stowarzyszenia.–�Niewiele�osób
w�łowiczu�ma�świadomość→�

Na�historię�na�studia�
jednak�nie�poszedł,�
zadał�sobie�bowiem�
pytanie�–�co�po�niej�
robić?
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ćwiczenia z „biedką” – wozem łączności.�zdjęcie�wykonane�pod�Wiskienicą.

Dzień Polskiego Państwa Podziemnego, łowicz�27.09.2014�r.�Piotr�Marciniak�pierwszy�z�prawej.



10 �www.lowiczanin.info7�stycznia�2016������nr 1

reKlaMa

(szczególnie�młode�
pokolenie),�czym�dla�miasta�
w�okresie�międzywojennym�
był�stacjonujący�tu�10�
Pułk�Piechoty.�to�kilka�
tysięcy�mundurowych�
osób�wpisanych�w�koloryt�
miasta,�koloryt�łowiczan,�
społeczności�żydowskiej,�
Księżaków�odwiedzających�
miasto�przy�okazji�targów.�to�
musztry�i�ćwiczenia,�defilady�
i�cudowne�uroczystości,�
koncerty�w�różnej�formie,�
kino�wojskowe,�bale,�mecze�
piłkarskie,�to�praca��
i�utrzymanie�dla�wielu�rodzin,�
rzemieślników,�kupców–�mówi�
Maciej�Malangiewicz.�
Pracując�z�Jackiem�
rutkowskim�nad�historią�
łowickich�kin,�Maciej�
Malangiewicz�pisał�o�kinie�
wojskowym�prowadzonym�
przez�pułk�w�latach�1920-34�
przy�ul.�Podrzecznej.�Jak�
wspomina,�uświadomił�sobie�
wówczas,�czym�dla�miasta�
była�ta�korelacja.�–�W�1939�
roku�to�wszystko�bezpowrotnie�
się�skończyło,�potem�kilka�
dekad�temat�był�przemilczany,�
aż�pojawił�się�Piotrek�ze�
swoją�pasją�i�niełatwym�
zadaniem�ocalenia�tej�pięknej�
historii.�skupił�wokół�siebie�
wspaniałych�zapaleńców.�
osoby,�które�poświęcają�
prywatny�czas�i�pieniądze,�
dodam�niemałe�pieniądze��
–�mówi�Malangiewicz.��
–�znam�tych�chłopaków,�są�
tam�też�dziewczyny�i�muszę�
powiedzieć,�że�tylko�dobre�
przymiotniki�opisują�ich�
postawę:�uczynni,�koleżeńscy,�
pracowici,�życzliwi,�
pomysłowi,�odpowiedzialni��
–�wymieniać�można�by��
długo�–�dodaje.�
Maciej�Malangiewicz�docenia,�
że�działalność�stowarzyszenia�
jest�bardzo�szeroka�i�widoczna.�
Podziw�wzbudza�u�niego�
koordynacja�wszystkich�
działań,�za�którą�odpowiada�
Piotr,�tym�bardziej,�że�na�co�
dzień�pracuje�w�Warszawie.�
Dyrektor�łoK�przyznaje,�że�
bardzo�ceni�sobie�współpracę�
ze�stowarzyszeniem�i�zawsze�
stara�się�podpowiadać�
Piotrowi,�ilekroć�zadzwoni��
i�poprosi�o�radę.�
–�on�słucha�i�konsultuje.�
to�zapamiętałem�od�
pierwszych�rozmów.�Wie,�że�
nie�warto�tracić�dobrej�energii�
niepotrzebnie.�Pytając�i�radząc�
się�można�ominąć�pułapki��
i�zrobić�więcej�–�zauważa�
Maciej�Malangiewicz.�

MARZEnA KOZAnECKA-
ZWIERZ
dyrektor muzeum w Łowiczu
stała�współpraca�Muzeum��
w�łowiczu�ze�stowarzyszeniem�
im.�10�PP�w�łowiczu�
rozpoczęła�się�w�2008�r.�od�
tego�czasu�zaowocowała�
wieloma�wspólnymi�
przedsięwzięciami,�z�których�
wymienić�można�by�chociażby�
organizację�europejskich�Dni�
Dziedzictwa�w�2009��
i�2011�roku,�tegoroczne�Dni�
Kresów,�w�których�Muzeum�
pomagało,�czy�sesję�zdjęciową�
„Dziesiątaków”�w�skansenie�
w�Maurzycach.�Muzeum�
zawdzięcza�stowarzyszeniu�
wiele�cennych�eksponatów,�
włączonych�do�stałej�
ekspozycji.�są�to�przeróżne�
przedmioty�związane��
z�łącznością,�a�także�z�życiem�
codziennym�pułku,�liczne�
pamiątki�z�i�wojny�światowej�
znalezione�pod�bolimowem.
–�Piotr�Marciniak�to�taki�
wulkan�pomysłów�–�mówi�
dyrektor�muzeum�Marzena�
Kozanecka-zwierz.�–�Kiedy�
się�z�nim�rozmawia,�ma�już�
w�głowie�bardzo�konkretne�
plany,�wybiegające�na�kilka�
lat�w�przyszłość.�Myśli�bardzo�
konkretnie,�planuje�precyzyjnie,�
a�przy�tym�bardzo�szeroko,�
nie�schematycznie,�bo�jego�
inicjatywy�nie�ograniczają�się�
tylko�do�samego�pokazywania�
historii�czy�militariów,�mają�
zawsze�jeszcze�szerszy�zakres.�
Godna�podziwu�jest�jego�
energia.�Wiemy�przecież,�że�ma�
rodzinę,�pracę,�na�działalność�
historyczną�i�społeczną�
poświęca�swój�wolny�czas,�
często�po�nocach.�Przy�tym�jest�
zawsze�miłym,�sympatycznym�
człowiekiem.�Działanie�jego�
i�całego�stowarzyszenia�są�
skuteczne.�to�dzięki�nim�
pamięć�o�10�Pułku�Piechoty�
została�w�świadomości�
mieszkańców�ożywiona.�Kiedy�
słyszymy�„10�pułk”,�od�razu�
mamy�przed�oczami�ich.�

PAWEł 
ROZDŻESTWIEŃSKI
dyrektor muzeum ziemi 
Sochaczewskiej i Pola Bitwy 
nad Bzurą w Sochaczewie
Dyrektor�to�też�fascynat�
historii,�współorganizator�
rekonstrukcji�historycznych,�
w�tym�pierwszej�rekonstrukcji�
historycznej�wydarzeń�z�1939�
roku�w�łowiczu,�w�2008�roku.�
Współpracował�wtedy�między�
innymi�z�Piotrem�Marciniakiem�
–�z�Piotrem�znamy�się�od�→ 

potężnie został pobity w śledztwie 
na UB, które podejrzewało go  
o szpiegostwo. 

Dziadek Piotra 
Marciniaka 
Z kolei drugi brat mamy, 

Jan, bardzo namawiał Piotra do 
wstąpienia do Wyższej Szkoły 
Oficerskiej Wojsk Pancernych  
w Poznaniu – bez skutku. O dzi-
wo, większy wpływ na jego de-
cyzje wywarła postać jego pra-
dziadka ze strony ojca, Jana 
Nowackiego, który służył w ar-
tylerii carskiej przed I wojną 
światową. Właśnie chcąc dowie-
dzieć się więcej o tym, jak wy-
glądał carski żołnierz, Marciniak 
rozpoczął korespondencję z in-
nymi pasjonatami tematu i z ich 
pomocą powiększał swą wiedzę. 
Z biegiem czasu jego kontakty 
ze środowiskiem rekonstrukto-
rów się zacieśniały, na przeło-
mie lat 2006 i 2007 wstąpił do 
warszawskiej grupy rekonstruk-
cyjnej odtwarzającej żołnierzy 
Armii Czerwonej i I Armii Lu-

dowego Wojska Polskiego (tzw. 
berlingowców). 

Grupa nazywała się Kalina 
Krasnaja, czyli Kalina Czerwo-
na. Czy 26-latkowi, którego wuj-
ka pobiło UB, nie przeszkadza-
ło, że interesuje się mundurem, 
bronią i barwą armii sowieckiej i 
jej polskiego wasala? – Jesteśmy, 
jako rekonstruktorzy, aktorami 
– odpowiada Marciniak. – Oso-
ba odtwarzająca żołnierza jakiejś 
formacji nie może się z nim utoż-
samiać. To ma być próba pozna-
nia ich: ich zwyczajów, tego kim 
byli, co ich motywowało.

I przechodzi do przykładu: żoł-
nierze armii Berlinga to nie byli 
tylko komunistyczni politrucy. 
Takich nie brakowało, ale zwy-
kły żołnierz był w niej najczę-
ściej kimś zesłanym na ogromne 
przestrzenie ZSRR, który pragnął 
wrócić do Polski, a nie zdążył się 
dostać do armii Andersa. – Przy 
okazji inscenizacji, bioram i in-
nych przedsięwzięć, tłumaczy-
my, co to byli za ludzie i czego 
pragnęli – wyjaśnia Marciniak. 

Podkreśla przy tym, że w jego 
przekonaniu o wolną Polskę wal-
czyli zarówno żołnierze wyklęci, 
o których nareszcie, od kilku lat 
się mówi, jak i właśnie żołnierze 
LWP.

Te przekonania przydają mu 
się w pracy w Stowarzyszeniu 
10 PP. Stowarzyszenie jest apoli-
tyczne, jak przedwojenne wojsko. 
Gdyby ktoś startował w wybo-
rach, to nie może się sfotografo-
wać w mundurze stowarzysze-
nia. Może brać udział w polityce, 
ale na własną odpowiedzialność. 
Podobnie jest z religią: dziesiąta-
cy często uczestniczą w ceremo-

niach religijnych, ale robią to ci, 
którzy chcą, nikt nikogo w stowa-
rzyszeniu do tego nie zmusza. 

Liczy się każdy detal
Marciniak zainteresował się 

przeszłością 10 Pułku Piechoty  
w konsekwencji swego zaintere-
sowania mundurem LWP. Dało 
mu ono doświadczenie, było 
pierwszym zetknięciem z mundu-
rem polskiego żołnierza, ale jesz-
cze wcześniej, w roku 2005, mło-
dy Piotr obserwował z zapartym 
tchem, wraz z ojcem, rekonstruk-
cję bitwy nad Bzurą pod Brocho-
wem, na północ od Sochaczewa. 
Później wielkie wrażenie wywar-
ła na nim nocna inscenizacja walk  
o Łowicz we wrześniu 1939 r., 
zorganizowana we wrześniu 2007 
r. To wszystko przyczyniło się do 
decyzji, by kompletować dla sie-
bie strój, uzbrojenie i wyposażenie 
żołnierza przedwojennego Wojska 
Polskiego – i to właśnie 10 Pułku 
Piechoty. 

Kompletować… – łatwo po-
wiedzieć. Gdy widzimy na ulicy 

osoba��
odtwarzająca�żołnierza�
jakiejś�formacji��
nie�może�się��
z�nim�utożsamiać.

TYLKO On PO PROSTU ZAPYTAł

W�2012�roku�robiliśmy�
pierwszą�edycję�konkursu�
„Małe�Granty”.�Wśród�
wniosków�był�zgłoszony�
przez�środowisko�fanów�
Widzewa�mural�Żołnierzy�
Wyklętych.�Wszystko�pięknie,�
tylko�wniosek�był�napisany�
na�kolanie.�Dosłownie�
kilka�słów,�bez�żadnego�
graficznego�załącznika,�
taka�partyzantka.�odpadł�ze�
względów�formalnych.�Wtedy�
hejterzy�w�internecie�wylali�

na�mnie�wiadro�pomyj,�każdy�
anonimowo�był�odważny.��
i�tylko�Piotrek�Marciniak�miał�
cywilną�odwagę�zadzwonić��
i�zapytać,�dlaczego�ten�wniosek�
nie�otrzymał�dofinansowania.�
opowiedziałem�jak�było.�
z�drugiej�strony�słuchawki�
usłyszałem�słowo�„Dziękuję”.�
Niby�nic,�a�zapamiętam�to�
na�długo.�taki�właśnie�jest�
Piotrek–�powiedział�nam�
Maciej�Malangiewicz,�dyrektor�
łoK.�
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z drużyną piłkarzy chorzowskiego Ruchu. obok�Piotra�Marciniaka�stoi�trener�Waldemar�Fornalik.

Przedmeczowa oprawa historycznego,�lipcowego�meczu�łowicz��
–�Pogoń�lwów.
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dość�dawna,�od�kiedy�tylko�
zaczął�interesować�się�grupami�
rekonstrukcji�historycznych.�
Pamiętam,�że�jego�
zainteresowania�ewoluowały,�na�
początku�interesował�się�historią�
i�wojny�światowej.�W�2008�
r.,�kiedy�przygotowywaliśmy�
pierwsze�widowisko�historyczne��
w�łowiczu,�Piotrek�chyba�
jeszcze�nie�miał�munduru�
z�okresu�ii�wojny�światowej.�
Pomagał�nam�wtedy�jako�
współorganizator,�a�nie�
rekonstruktor.�Wybór�Piotra�na�
łowiczanina�roku�odbieram�
bardzo�pozytywnie.�Nastąpił�on�
w�bardzo�dobrym�momencie�
jego�życiowej�kariery�i�myślę,�
że�dostarczy�mu�dodatkowych�
motywacji�do�rozwijania�swojej�
pasji�i�działania�na�rzecz�
lokalnej�i�nie�tylko�lokalnej�
społeczności.�Przecież�bardzo�
często�on�promuje�łowicz�poza�
łowiczem.�bardzo�dobrą�cechą�
Piotra�jest�to,�że�on�nie�narzeka,�
że�nie�ma�na�coś�pieniędzy,�
że�chciałby�coś�zrobić,�ale�
się�z�jakiegoś�powodu�nie�da,�
bo�jest�wiele�przeszkód�i�tak�
dalej.�Jak�sobie�założy�jakieś�
cele,�to�je�po�prostu�realizuje,�
a�jest�w�tym�perfekcyjny.�
czego�się�nie�dotknie,�
to�robi�to�na�najwyższym�
poziomie.�Jest�konsekwentny�
w�działaniu�i�bardzo�dobrze�
zorganizowany,�a�to�widać�po�
jego�stowarzyszeniu.�
łowicz�ma�raz�na�jakiś�czas�to�
szczęście,�że�pojawiają�się��
u�Was�i�działają�ludzie,�których�
można�nazwać�„kamieniami�
milowymi”�dla�rozwoju�lokalnej�
społeczności.�takie�osoby�
mają�wielki�wpływ�na�rozwój�
miasta�i�na�to,�jak�łowicz�jest�
postrzegany.�

PROf. WIESłAW 
WYSOCKI
historyk
Piotr�Marciniak�to�człowiek�
aktywny,�pomysłowy,�
przedsiębiorczy,�a�poza�tym��
z�bardzo�dużymi�umiejętnościami�
organizacyjnymi.�Grupa,�którą�
kieruje,�nie�tylko�gromadzi��
i�przechowuje�wiedzę,�ma�też�
wiele�sukcesów.�
znam�Piotra�od�początku�jego�
działalności�i�muszę�przyznać,�
że�jestem�zafascynowany�
tym�co�robi,�jestem�bardzo�
szczęśliwy,�że�to�on�odbierze�
tytuł�łowiczanina�roku.�Jest�
to�ten�typ�człowieka,�jakich�
musimy�szukać�i�doceniać��
–�społecznik,�poświęcający�
swój�czas�wolny�dla�pasji,�a�
przede�wszystkim�pielęgnujący�

pamięć�o�tych,�zarówno�
żyjących,�jak�i�już�zmarłych,�
którym�należy�się�cześć.��
Dla�wielu�ludzi�odkrył��
na�nowo�pamięć��
o�jednym�z�najpiękniejszych�
okresów�w�dziejach,�nie�
tylko�ściśle�związanych�z�10�
Pułkiem�Piechoty,�ale�też�
innymi,�bardzo�ważnymi�dla�
Polski�zagadnieniami.�Nie�
zapominajmy,�że�stowarzyszenie�
reprezentuje�też�łowicz�
na�zewnątrz,�uczestnicząc�
także�w�wydarzeniach�rangi�
ogólnopolskiej.�

KRZYSZTOf KALIŃSKI 
Burmistrz Łowicza
burmistrz�łowicza�Krzysztof�
Kaliński�wysoko�ceni�
Marciniaka,�m.in.�za�to,�że�
w�sprawie�historii�10�Pułku�
Piechoty�jest�ekspertem��
i�nie�ustaje,�wspólnie��
z�członkami�stowarzyszenia�
w�poszukiwaniu�nowych�
informacji�na�ten�temat.–�Dla�
łowicza�obecność�w�mieście�
pułku�to�bardzo�ważny�okres.�
Miasto�liczyło�około�17�tys.�
mieszkańców,�pułk�miał�zaś�1,5�
tys.�żołnierzy.�Miasto�korzystało�
z�obecności�wojska,�szereg�
mieszkańców�miało�dzięki�
wojsku�zatrudnienie.�burmistrz,�
podkreśla,�że�Piotr,�jak��
i�stowarzyszenie,�nie�zamykają�
swego�zainteresowania�
pułkiem�tylko�do�wąskiego,�
militarnego�tematu,�ale�wnikają�
głębiej,�chociażby�w�jego�
działalność�sportową.
–�Gdy�oni�przebiorą�się��
w�mundury�i�spotkają�się��
z�dziećmi�czy�młodzieżą,�to�
historia�o�pułku,�o�wojsku�ii�
rP,�o�ii�wojnie�światowej�nagle�
ożywa.�takie�lekcje�są�zupełnie�
inne,�zdecydowanie�bardziej�
wartościowe�niż�normalne�
–�uważa�Kaliński.�to�ma�też�
ogromne�znaczenie�jeśli�chodzi�
o�wychowanie�patriotyczne.�
Żołnierze�10�Pułku�ponieśli�
bowiem�krwawą�ofiarę�w�
walkach�nad�bzurą��
w�1939�roku.�spytany,�czy�jako�
nauczyciel�historii��
i�pasjonat�przeszłości�łowicza,�
byłby�skłonny�wstąpić�do�
stowarzyszenia�i�przyodziać�
mundur,�odpowiedział:��
–�Może�gdybym�był�młodszy...�
Na�pewno�jako�nauczyciel�
historii�byłbym�z�nimi��
w�bliskich�kontaktach�i�starał�
się�wykorzystać�ich�obecność�
w�mieście.�ceni�też�Piotra�
Marciniaka�i�stowarzyszenie�za�
szereg�inicjatyw,�za�doskonałe�
przygotowanie→�

członka stowarzyszenia w mun-
durze 10 PP, nie zdajemy sobie 
sprawy, ile pracy włożył on już, 
by wyglądać tak, jak rzeczywiście 
wyglądał wojak tej jednostki 80 
lat temu. Piotr Marciniak mówi, 
że praca rekonstruktora to zapo-
znawanie się z ikonografią stroju, 
szperanie w archiwach, zapozna-
wanie się ze wspomnieniami żoł-
nierzy i zgłębianie współczesnej 
literatury n.t. umundurowania 
i zachowania żołnierzy. Trzeba 
bowiem wiedzieć dokładnie jak 
mundur wyglądał i jak był noszo-
ny. Zanim pójdzie się do krawca 
– a rekonstruktorzy znają takich, 
którym można zaufać – trzeba 
porównać próbki materiału, ja-
kim się dysponuje, z oryginałem 
z muzeum, z biblioteki (najczę-
ściej Centralnej Biblioteki Woj-
skowej), pobrać „warunki tech-
niczne”, czyli inaczej wykroje, 
biorąc przy tym pod uwagę którą 
wersję munduru, z którego roku, 
chce się odtworzyć. 

Mundur polski należy zresztą, 
zdaniem Marciniaka, do najtrud-
niejszych do odtworzenia, bo ra-
dzieckich czy niemieckich jest na 
rynku sporo do kupienia, tak są 
popularne, ale polskich brakuje,  

z tego prostego powodu, że trud-
no o oryginały, bo wiele mundu-
rów celowo niszczono ukrywając 
się przed niewolą. A odtworzyć 
należy co najmniej dwa mundu-
ry: letni (polowy) i zimowy, słu-
żący także jako wyjściowy. Do 
tego można mieć mundur oficera 
czy podoficerski do pocztu sztan-
darowego. Konieczne są buty  
– ale nie byle jakie, powojennymi 
nie da się oszukać oka znawcy, bo 
są niższe od przedwojennych.

No i mundur to nie wszystko. 
Chcąc wystąpić w poczcie sztan-
darowym trzeba mieć szablę – ale 
na Allegro się jej nie kupi, bo tam 
można dostać szable kawaleryj-
skie, a one były inne, więc trzeba 
kazać wykuć dla siebie – oczy-
wiście według wyciągniętego  
z archiwum czy muzeum wzorca. 
Do tego broń, oczywiście zgodna 
z przepisami, czyli taka, z której 
nie można wystrzelić. I bagnet na 
karabin – bez niego co to za żoł-
nierz?

To są rzeczy, które każdy laik 
zauważy, których będzie szukał. 
Ale kto pomyśli, że kompletuje się 
też takie elementy wyposażenia 
jak woreczek na pieczywo, przy-
bornik na przybory toaletowe,  → 

PIOTREK JEST MOTOREM nAPęDOWYM STOWARZYSZEnIA
Piotr Kapusta należy�do�
„Dziesiątki”�od�początku�jej�
powstania,�ale�z�Piotrem�
Marciniakiem�poznał�się�
jeszcze�wcześniej,�gdy�obaj�
pracowali�w�hali�Makro��
w�Warszawie.�zdarzało�się,�
że�mieli�te�same�zmiany�
i�jeździli�do�pracy�tym�
samym�pociągiem.�było�to�
prawdopodobnie�w�2002�roku.�
Jak�wspomina�nasz�rozmówca,�
pomysł�na�to,�aby�powstało�
stowarzyszenie�upamiętniające�
10�Pułk�Piechoty,�powstał�
po�nocnej�rekonstrukcji�
historycznej�walk�o�łowicz�
we�wrześniu�1939�roku,�która�
zorganizowana�była��
w�łowiczu�w�2007�roku,��
w�której�brał�udział�ze�swoją�
rodziną.�od�początku�chciał�
do�stowarzyszenia�należeć,�
gdy�zrozumiał,�co�znaczy�
namacalnie,�wizualnie��
i�zapachowo�(zapach�
prochu)�pokazywać�i�oglądać�
wydarzenia�historyczne.�
–�rekonstrukcje�to�takie�clou�
działalności�stowarzyszenia,�
ale�przecież�w�swoim�gronie�
mamy�nie�tylko�takie�osoby,�
które�lubią�założyć�mundur.�
Jesteśmy�gronem�ludzi�o�
różnym�wykształceniu,�różnych�

zainteresowaniach.�Kogoś�
bardziej�interesuje��
ii�rzeczpospolita,�innego��
–�ii�wojna�światowa�albo��
historia�łowicza.�Jakoś�to�
trzeba�pogodzić.�
co�do�swoich�relacji��
z�Marciniakiem,�Kapusta�mówi,�
że�są�przyjacielskie,�prawie�
rodzinne,�co�nie�znaczy,�że�bez�
zgrzytów.�–�tak�jak��
w�rodzinie,�zdarza�się,�iż�się�
posprzeczamy,�„coś”�sobie�
powiemy,�potem�jest�taki�
moment�jak�po�burzy�i�wszystko�
wraca�do�normy.�Gdy�się�kogoś�
dobrze�zna,�można�sobie�
czasem�na�to�pozwolić.�
Pierwszą�cechą�kolegi�
prezesa,�którą�wymienia,�jest�
zaborczość,�czasem�trudna�
dla�pozostałych�członków�
stowarzyszenia,�gdy�Marciniak�
najpierw�dzieli�zadania:�kto,�co�
ma�zrobić,�a�potem�nie�daje�im�
zbyt�dużo�swobody�w�działaniu,�
bo�i�tak�musi�mieć�wszystko�
pod�kontrolą.�Jego�zdaniem�
są�sytuacje,�że�Piotr�mógłby�
już�odpuścić,�to�wszystkim�by�
wyszło�na�zdrowie.
Kolejne�cechy�Marciniaka�to�
umiejętność�wymagania�od�
innych,�trzymania�wszystkiego�
w�ryzach,�wyznaczanie�

terminów�na�wykonanie�
jakiegoś�przedsięwzięcia.�Poza�
tym...�nieprzewidywalność,�która�
może�być�postrzegana�i�jako�
wada,�i�jako�zaleta.�Przykładem�
tej�cechy�jest�np.�decyzja��
o�odtwarzaniu�łazika.�Wcześniej�
w�stowarzyszeniu�mówiło�się,�
że�nie�nie�będą�odtwarzane�
żadne�pojazdy�militarne,�ze�
względu�na�koszty,�tymczasem�
jak�pojawiła�się�propozycja�
zrobienia�łazika,�to�nie�została�
odrzucona.
W�odczuciu�naszego�
rozmówcy,�bez�wątpienia�
Piotr�Marciniak�jest�motorem�
napędowym�„Dziesiątki”,�to�on�
ma�dużo�pomysłów,�wie�jak��
i�gdzie�starać�się�o�granty�na�
ich�zrealizowanie.�–�Niestety,�tak�
nasz�świat�jest�skonstruowany,�
że�chcąc�wyjść�do�ludzi,�coś�im�
pokazać,�musimy�najpierw�coś�
mieć,�zainwestować,�chociażby�
w�tak�podstawową�rzecz�jak�
mundury�–�mówi�Kapusta,�
przyznając,�że�doświadczenia�
Marciniaka�z�grupy�Krasnaja�
Kalina,�do�której�wcześniej�
należał,�okazały�się�bardzo�
pomocne,�gdy�trzeba�było�
szyć�mundury–�kupić�materiał,�
znaleźć�krawca.
Poza�tym�starszy�kolega�

docenia�w�Marciniaku�to,�że�
on�stale�musi�„iść�do�przodu”,�
dlatego�spędza�dużo�czasu�
w�bibliotece�wojskowej,�
sięga�do�dokumentów,�
źródeł,�aby�dowiedzieć�się�
jak�najwięcej�o�tym,�jakie�
były�warunki�techniczne�
funkcjonowania�10�Pułku.�inna�
cecha,�o�której�wspomina,�to�
umiejętność�nawiązywania�
kontaktów,�znajomości�oraz�
podtrzymywania�ich�–�dla�
stowarzyszenia�to�ważne.��
a�łowickie�stowarzyszenie��
jest�już�na�tyle�znane��
w�Polsce�i�zapraszane�na�
różne�uroczystości,�że�czasem�
okazuje�się,�że�największą�
bolączką�jest�zbyt�mała�ilość�
członków,�aby�jechać�wszędzie�
tam,�gdzie�jest�zapraszane,��
a�przecież�takie�zaproszenie�to�
zobowiązanie,�nie�powinno�się�
go�lekceważyć.�
a�co�myśli�Piotr�Kapusta�o�tym,�
że�na�Marciniaka�niektórzy�
mówią�„Napoleon”?�Jako�
znacznie�wyższy�uważa,�że�
osoby�takiej�fizjonomii�jak�
kolega�prezes,�często�są�
energiczne,�chcą�budzić�
respekt�w�otoczeniu.�Może�jest�
to�więc�związane�ze�wzrostem,�
a�może�trochę�z�charakterem...�
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imprez,�za�ich�wzorową�
organizację.�obecność�w�
mieście�Dziesiątaków,�jest,�jak�
podkreśla,�bardzo�ważna.�–�to�
dzięki�nim,�przy�pomnikach,�
w�czasie�uroczystości�
patriotycznych,�możemy�
zobaczyć�wojskowe�mundury,�
a�ostatnio�poczet�sztandarowy.�
Mimo�że�w�łowiczu�nie�ma�już�
jednostki�wojskowej,�to�oni�stają�
się�na�tych�uroczystościach�
pomostem�do�przeszłości��
–�ocenia�burmistrz.

ZBIGnIEW ZAGAJEWSKI
historyk, członek 
stowarzyszenia 
–�Jesteśmy�z�Piotrem�
zupełnie�różni,�niemal�pod�
każdym�względem,�poglądów�
politycznych,�biznesowych,�czy�
nawet�sportowych,�ale�wbrew�
stereotypom�panującym��
w�naszym�kraju,�nie�jest�to�dla�
nas�powód,�aby�na�siebie�pluć.�
Najważniejsza�dla�nas�jest�
jedna�wspólna�cecha,�którą�
kiedyś�nazwała�moja,�nieżyjąca�
mama�–�„Wy�jesteście�chorzy�
na�dawną�Polskę”��
–�mówi�o�relacjach�z�Piotrem�
Marciniakiem�jego�kolega�
ze�stowarzyszenia,�historyk,�
mieszkaniec�Domaniewic,�
zbigniew�zagajewski,�którego�
fascynuje�przede�wszystkim�
historia�i�tradycje�ludowe�ziemi�
łowickiej.�W�jego�oczach�Piotr�
jest�menedżerem�i�można�
byłoby�zastanowić�się�co�jemu�
do�historii,�ale�podobnie�jak�
on,�Marciniak�wyniósł�z�domu�
rodzinnego�zainteresowania�
przeszłością.�Mógłby�
skoncentrować�się�bez�reszty�
na�swojej�karierze�i�zarabianiu�
pieniędzy,�ale�pragnienia�
te�nie�przesłoniły�mu�chęci�
działania�i�pielęgnowania�
pamięci�o�pokoleniach�
dziadów.�zagajewski�uważa,�
że�w�przypadku�Piotra�
Marciniaka�jego�działalność�to�
chęć�znalezienia�równowagi�
pomiędzy�pracą�i�zarabianiem�
pieniędzy�a�swoimi�
zainteresowaniami,�wszystko�
to�po�to,�aby�nie�zwariować�

w�pędzącym�świecie.�za�to�
zagajewski�ceni�i�podziwia�
Marciniaka�i�mówi�to�otwarcie,�
bez�żadnego�skrępowania,�
dodając,�że�el�Prezesso�–�jak�
go�czasem�z�przekąsem�
nazywa,�zdecydowanie�góruje�
nad�nim�charakterem.
–�Piotr�ma�tę�niezwykłą�
cechę,�jaką�jest�umiejętność�
zjednywania�sobie�ludzi.�
zdarzało�się,�że�spotykał�
ludzi�z�drugiego�końca�Polski,�
siadali�i�po�15�minutach�
był�traktowany�jak�osoba,�
którą�znaliby�od�lat,�jakby�
byli�najlepszymi�kumplami�
–�powiedział�zagajewski.�
Podkreśla�też�inną�cechę�Piotra�
Marciniaka�–�skromność,�
nie�wywyższa�się�on,�nie�
traktuje�nikogo�z�góry,�ale�jak�
potencjalnego�partnera.
Według�zagajewskiego�
Marciniak�to�taki�typ�szefa,�
który�staje�w�kącie�i�do�swojego�
zespołu�spokojnie�mówi�„za�
mną”.�Prezes�wymaga�najpierw�
od�siebie,�potem�od�innych,�
w�ten�sposób�zbudował�swój�
autorytet�w�stowarzyszeniu��
i�nie�tylko.�Dziś�zaangażowanie�
to�przekłada�się�na�około��
30�osób,�które�działają��
w�stowarzyszeniu�i�które�
realizują�łącznie�11�różnych�
projektów.�bo,�jak�podkreśla�
zagajewski,�prezes�przy�takim�
ogromie�pracy�nie�jest�w�stanie�
zająć�się�wszystkim,�więc�szereg�
zadań�jest�podzielonych.��
–�Piotr�jest�pasjonatem�piłki�
nożnej�i�zgodnie�z�tym�pracę�
stowarzyszenia�widzi�jako�
pracę�zespołową.�Jesteśmy�
jak�drużyna,�każdy�ma�swoje�
zadanie�–�dodaje�zagajewski.�
historyk�z�Domaniewic�
ujawnia�inny,�ciekawy�aspekt�
funkcjonowania�stowarzyszenia:�
że�na�początku�działalności�
podjęto�decyzję�o�stworzeniu�
protokołu�rozbieżności.�
są�tam�umieszczone�
tematy,�których�członkowie�
stowarzyszenia�nie�poruszają��
w�swoim�towarzystwie.��
Należy�do�nich�m.in.�polityka,�
religia,�poglądy.�→

drewniane szczoteczki do zębów 
z włosia końskiego czy proszek 
do mycia zębów? Albo piwo: że 
jeśli pojawiało się na stole, np. na 
święcie pułkowym, to w Łowiczu 
było to na pewno piwo z lokalne-
go browaru Rejnecke. A batony 
czekoladowe: przed wojną były 
to batony Danusia i chcąc odtwo-
rzyć pieczołowicie jakąś scenę, 
właśnie takie należy znaleźć.

Stowarzyszenie  
to coś więcej
Gdyby jednak Piotr Marci-

niak tylko szył dla siebie mun-
dury, cyzelował wyposażenie  
i dopieszczał uzbrojenie, słowem 
gdyby nie wyszedł poza ramy 
grupy rekonstrukcyjnej, kapituła 
tytułu nie ogłosiłaby go pewnie 
Łowiczaninem Roku 2015. Ale 
Stowarzyszenie Historyczne im. 
10 Pułku Piechoty nie jest tylko 
grupą rekonstrukcyjną. Więcej: 
są w nim ludzie, którzy w ogó-
le się w przedwojenne mundury 
nie przebierają, a jednak są peł-
noprawnymi członkami. Bo Sto-
warzyszenie przywraca pamięć  
o tym, co kiedyś stanowiło po-
tężny fragment życia miasta, 
co 10 PP do jego obrazu wnosił  
– i to jest jego zadaniem, a mun-
dury tylko w tym pomagają. Są 
niezbędne, ale nie są wszystkim. 

Stowarzyszenie założono  
w roku 2008 pod nazwą Stowa-

rzyszenie im. 10 Pułku Piecho-
ty. Założycieli było pięciu: Piotr 
Marciniak, Piotr Kapusta, Bartło-
miej Gałaj, Zbigniew Zagajewski 
i Grzegorz Sosnowski. Od roku 
2010 nosi ono nazwę Stowarzy-
szenie Historyczne im. 10 Pułku 
Piechoty. Obecnie liczy ono oko-
ło 30 członków. Niewielu? Gdy 
każdy robi to, co lubi, praca idzie. 
– Większość jest na mojej głowie, 
to prawda – przyznaje Piotr Mar-
ciniak, w znacznej mierze pcham 
ten wózek ja, ale sam bym nic nie 
zrobił. Każdy w stowarzyszeniu 
ma swój talent, nie wolno nikogo 
w ich zainteresowaniach hamo-
wać – i to działa.

Wyliczmy, co zdołali przez ten 
czas w mieście zrobić:

 po raz pierwszy, jeszcze przed 
powołaniem stowarzyszenia,  
w maju 2008 r. wystąpili na Bło-
niach w pięciu, po raz pierwszy  
w pułkowych mundurach, na pik-
niku historycznym, przypomina-
jąc, że 10 PP w Łowiczu istniał;

 współorganizowali insceni-
zacje walk wrześniowych o mia-
sto w latach 2008 i 2009, a tak-
że brankę z 1863 roku na Starym 
Rynku w 150. rocznicę wybuchu 
Powstania Styczniowego;

 przystąpili do zbierania pie-
niędzy na stworzenie kopii sztan-
daru pułku, przechowywanego 
w Muzeum Wojska Polskiego; 
dopięli swego: pieniądze zebra-

li, zlecili wykonanie Annie Sta-
niszewskiej – i 5 lipca 2014 roku, 
podczas święta pułkowego, które 
zorganizowali, sztandar poświę-
cono;

 odtworzyli, na podstawie do-
kumentacji i wykorzystując znaj-
dywane w okolicach Łowicza 
resztki oryginalnego, masę sprzę-
tu pułkowego: wóz łączności,  
3 rowery wojskowe, telefony, łącz-
nice, tarcze sygnalizacyjne; są w 
trakcie odbudowywania pułkowe-
go samochodu marki Fiat – silnik 
już działa!; większość tego sprzę-
tu zgromadzona jest w pułkowej 
izbie pamięci w budynku techni-
kum na Podrzecznej, który kiedyś 
służyło za pułkowe koszary, a któ-
rego dyrekcja ściśle ze stowarzy-
szeniem od lat współpracuje;

 doprowadzili do nazwania 
stadionu OSiR imieniem 10 PP, 

której to uroczystości towarzyszył 
wspomniany na początku tekstu, 
oglądany przy pełnych trybu-
nach, mecz piłkarski retro;

 w restauracji Stara Łaź-
nia dwukrotnie już wyświetla-
li przedwojenne polskie filmy,  
w historycznym anturażu, przy-
pominając, że za bytności pułku  
w Łowiczu istniało w mieście dru-
gie, obok cywilnego, kino wojsko-
we, położone w koszarach im. M. 
Piłsudskiego (przy ul. Podrzecz-
nej);

 wydali kilkadziesiąt już 
pocztówek przypominających hi-
storię 10 PP;

 prowadzili pułkowy Dzień 
Dziecka w ŁOK;

 przeprowadzili kilkanaście 
lekcji pokazowych w szkołach, 
przybliżając uczniom historię 10 
PP i demonstrując wyposażenie 
oraz umundurowanie żołnierza;

 pokazy o 10 pułku prowadzi-
li także w łowickim więzieniu;

 odwiedzają kombatantów,  
w tym przede wszystkim daw-
nych, żyjących jeszcze dziesiąta-
ków – z których ostatni dożywają 
swych dni;

 sprzątają regularnie groby po-
ległych żołnierzy Września;

 kwestują na utrzymanie gro-
bów;

 brali udział w inscenizacjach 
historycznych w wielu miastach: 
m.in. pod Mławą, w Łomiankach, 

stowarzyszenie�
przywraca�pamięć�
o�tym,�co�kiedyś�
stanowiło�potężny�
fragment�życia�miasta,�
co�10�PP�do�jego�
obrazu�wnosił.

Druga pasja: piłka nożna. tu:�na�meczu�ruchu�chorzów�z�zagłębiem�
sosnowiec.

Na planie filmowym „Bitwy Warszawskiej” z�reżyserem�Jerzym�
hoffmanem�i�aktorem�borysem�szycem.
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Nie�ma�miejsca�na�dyskusje��
na�te�tematy,�żarty�z�kolegów��
o�innych�zapatrywaniach�na�
świat�są�nie�do�pomyślenia.��
i�choć�protokół�powstał�w�2007�
roku,�jest�nadal�przestrzegany��
i�jest�podstawą�działania�grupy.�
–�Dzięki�temu�–�podkreśla�
zagajewski�–�stowarzyszenie�
działa�i�skupia�w�swoim�gronie�
ludzi�o�skrajnie�odmiennych�
poglądach,�których�łączy�
historia�10�Pułku�Piechoty�i�
miłość�do�ziemi�łowickiej.�
Dzięki�temu,�ludzie�kompletnie�
się�różniący�w�wyznawanych�
wartościach�i�poglądach�są�
w�stanie�serdecznie�przywitać�
się�na�ulicy,�zdejmując�z�głowy�
czapkę�i�podając�sobie�rękę,�
a�niejednokrotnie�robiąc�
przysłowiowego�„niedźwiedzia”.

JAKUB SZYMCZUK
fotograf
–�Dla�mnie�współpraca��
z�Piotrem�Marciniakiem�
była�czystą�przyjemnością�
–�wspomina�fotograf�Jakub�
szymczuk�(Gość�Niedzielny)�
sesję�zdjęciową�w�ramach�
projektu�„Fotorekonstrukcja�
historyczna�–�łowicz�i�
jego�mieszkańcy�1939”,�
zrealizowaną�w�2012�roku�
w�łowiczu�z�członkami�
stowarzyszenia�historycznego�
im.�10�Pułku�Piechoty�oraz�
Grupy�rekonstrukcyjnej�
Pionier�39.�zdjęcia,�które�
powstały�w�łowiczu,�odtwarzały�
wydarzenia�z�września�1939�
roku,�które�miały�miejsce��
w�łowiczu.�inspiracją�były�
zdjęcia�wykonane�w�tym�czasie,�
część�zdjęć�bezpośrednio�
nawiązywało�do�nich.�
Pomysł�na�taki�cykl�zdjęć�od�
dłuższego�czasu�pojawiał�
się�w�głowie�szymczak�i�jego�
znajomych�z�grupy�Pioner�39�
i�ci�rekonstruktorzy�polecili�
łowickie�stowarzyszenie,�
a�przede�wszystkim�Piotra�
Marciniaka,�jako�osobę,�z�którą�
warto�współpracę�przy�takim�
przedsięwzięciu�nawiązać.
–�od�lat�współpracuje�z�wieloma�
grupami�rekonstrukcyjnymi,�ale�
muszę�podkreślić,�że��
w�łowiczu�w�czasie�realizacji�
sesji�zdjęciowej�spotkałem�się�
z�pełnym�profesjonalizmem�
jeśli�chodzi�o�przygotowanie�
sesji,�wybór�miejsc,�tego,�co�
miało�się�pojawić�na�zdjęciach,�
inscenizacje,�załatwienie�
pozwoleń.�Dosłownie�wszystko�
było�zapięte�na�ostatni�guzik.�
Mogłem�wejść,�skupić�się�na�
stronie�artystycznej�projektu.�
Pracę,�którą�wówczas�wykonał�
Piotr,�można�porównać�do�pracy�
producenta�przy�np.��
kampanii�reklamowej��
o�wysokim�budżecie��
i�konsultanta�historycznego�na�

najwyższym�poziomie�–�może�
nawet�czasami�przesadnie�
dbającego�o�szczegóły.�
stąd�na�planie�zdjęciowym�
dochodziło�do�dyskusji,�bo�
artyzm�i�autentyczność�trzeba�
było�zrównoważyć.�ale�były�to�
bardzo�konstruktywne�dyskusje,�
które�dały�doskonały�efekt.�
–�Mogę�śmiało�powiedzieć,�
że�po�tych�doświadczeniach,�
gdybym�miał�realizować�jakiś�
komercyjny�projekt�i�mógłbym�
przy�nim�pracować�z�Piotrem,�to�
bez�wahania�bym�się�zgodził��
–�mówi�szymczuk.

EMIL GAWROŃSKI 
skarbnik Stowarzyszenia 
Historycznego im. 10 Pułku 
Piechoty w Łowiczu 
z�Piotrem�znam�się�pewnie��
od�kilkunastu�lat,��
a�w�stowarzyszeniu�
dziesiątaków�jestem�od�ok.�7�lat.�
zaczęło�się�od�luźnych�gadek�
na�tematy�historyczne.�Piotrek�
zorientował�się,�że�interesuję�się�
szeroko�pojętymi�militariami��
i�zaproponował�mi�przystąpienie�
do�stowarzyszenia.�tak�to�się�
rozpoczęło�i�trwa�do�dzisiaj.��
W�stowarzyszeniu�jestem�
obecnie�skarbnikiem,�zajmuję�
się�różnymi�papierzyskami,��
a�tego�nie�brakuje�oraz�
logistyką.�Piotra�postrzegam�
bardzo�pozytywnie.�to�człowiek,�
który�ma�coś�w�rodzaju�
aDhD�jeśli�chodzi�o�działania�
prospołeczne�i�związane��
z�historią�i�stowarzyszeniem.�
Jest�bardzo�dobrym�
organizatorem�i�ma�umiejętność�
przedzierania�się�przez�różne�
instytucje�i�wyrabiania��
w�nich�dobrych�kontaktów,��
a�to�procentuje�w�przyszłości.�
Można�by�powiedzieć,�że�jak�
go�drzwiami�wyrzucą,�to�oknem�
wejdzie,�ale�jego�zwykle�nie�
wyrzucają.�
Dzięki�niemu�stowarzyszenie�
ma�dobre�kontakty�na�przykład�
w�Ministerstwie�obrony�
Narodowej,�Ministerstwie�
sportu,�administracji�wojskowej�
na�różnych�szczeblach�i�w�wielu�
innych�instytucjach.�to�wynika��
z�jego�otwartości,�chęci�działania�
oraz�tego,�że�jest�po�prostu�
dobrym�człowiekiem,�fajnym�
kumplem.�stowarzyszeniem�
dzięki�niemu�cały�czas�prężnie�
działa�i�rozwija�się.�
Działamy�nie�tylko�w�łowiczu,�
często�o�tym�piszecie.�to�nie�
jest�jedno�z�wielu�stowarzyszeń,�
które�„jest,�bo�jest”.�Piotrowi�
chce�się�działać�i�potrafi�do�
działania�zachęcić�też�innych�
członków�stowarzyszenia.�
Piotr�nie�zachowuje�się�też�jak�
prezes,�ale�jak�normalny�facet,�
któremu�zależy�na�tym,�żeby�
zrobić�coś�dobrego�nie�tylko�
dla�siebie.�

w Wyrach na Śląsku, ostatnio na 
11 Listopada defilowali przed Pre-
zydentem RP (przed Grobem Nie-
znanego Żołnierza) w Warszawie;

 występowali na planach fil-
mowych takich produkcji jak: 
„Bitwa Warszawska 1920”, „Pre 
Mortem”, „Tajemnice Westerplat-
te” i „Wołyń” – który to obraz do-
piero czeka na wejście na ekrany;

 brali udział w wielu różnych 
telewizyjnych programach histo-
rycznych, jak np. „Było nie minę-
ło...”. 

W łączności  
z prawdziwym 
wojskiem
Stowarzyszenie współpracu-

je z Wojskiem Polskim m.in.  
ze Sztabem Generalnym Wojska 
Polskiego i z 10 Opolską Bryga-
dą Logistyczną, która dziedzi-
czyła przez pewien czas tradycje 
przedwojennego 10 Pułku Pie-
choty z Łowicza. Jak podkreśla 
prezes stowarzyszenia, działania 
ludzi odtwarzających wojsko bez 
współpracy z tym wojskiem nie 
miałyby sensu. Uważa on, że naj-
ważniejszym działaniem dziesią-
taków powinno być dążenie do 
tego, by współczesna formacja 
wojskowa przejęła tradycje 10 PP. 
Działania w zakresie przedwojen-
nej łączności stowarzyszenie opie-
ra z kolei na współpracy z zawo-
dowymi łącznościowcami Wojska 
Polskiego ze Światowego Związ-
ku Polskich Żołnierzy Łączności 
oddział Zegrze.

Dziesiątacy współpracują tak-
że z innymi instytucjami, m.in.: 
Muzeum Wojska Polskiego, Mu-
zeum w Łowiczu czy Muzeum 
Czynu Niepodległościowego  
w Łodzi, Bibliotekami: Central-
ną Biblioteką Wojskową w War-
szawie, a także instytucjami nie-
związanymi z wojskiem, takimi 
jak Muzeum Sportu i Turysty-
ki czy Polski Związek Piłki Noż-
nej, a także lokalnymi władzami 
miasta i powiatu łowickiego, Ło-
wickim Ośrodkiem Kultury czy 
PTTK oddział Łowicz.

Piotr Marciniak wie dobrze, 
jak wiele już zrobili, ale nie za-
mierza na tym poprzestać. Już 
zapowiada na 18 marca w sali 
kinowej ŁOK koncert Reprezen-
tacyjnego Zespołu Artystycz-
nego Wojska Polskiego, na ko-
lejne miesiące wydanie albumu  
z pułkowymi pocztówkami – no 
i kontynuację pracy nad odtwo-
rzeniem pułkowego Fiata. Ma 
też inne pomysły, jak odtworze-
nie dawnej pułkowej bramy przy 
wjeździe do seminarium du-
chownego (którego budynek był 
przecież od 1938 roku do wy-

buchu wojny pułkowymi kosza-
rami), jak bal w strojach z epoki  
w pałacu w Walewicach, czy 
puszczanie wianków – także  
w przedwojennych realiach.

Jak takie ogromne zaangażo-
wanie męża odbiera jego żona, 
Anna Onichimowska-Marciniak? 
Stara się męża wspierać, niejed-
nokrotnie bierze udział w wielu 
przedsięwzięciach, co nie zmienia 
jednak faktu, iż tego typu hobby 
zabiera bardzo dużo czasu rodzin-
nego. Trzeba być wyrozumia-
łym… bo? No cóż, mąż oprócz 10 
Pułku jest również zagorzałym fa-
nem piłki nożnej. Żona pochodzi  
z daleka, z Morąga (miasto na po-
graniczu Warmii i Mazur), a mąż 
po uszy tkwi w Łowiczu... i ten 
fakt lokalnego patriotyzmu rów-
nież zaakceptowała.

– Pamięć żyje wtedy, gdy o tym 
mówimy – jest przekonany prezes 
Marciniak. I może mieć satysfak-
cję, bo dostrzega, że ludzie zaczęli 
w Łowiczu mówić o 10 Pułku Pie-

choty, gdy stowarzyszenie zaczęło 
przeprowadzać swoje akcje. 

A działalność stowarzysze-
nia została dostrzeżona w Pol-
sce: gdy dzwoniliśmy do Pio-
tra Marciniaka z informacją  
o nadaniu mu tytułu Łowicza-
nina Roku 2015, powiedział, 
że właśnie otrzymał inną wia-
domość. Że na wniosek WKU 
Skierniewice, Sztab Generalny 
Wojska Polskiego przyznał sto-
warzyszeniu Medal Pamiątkowy 
Kustosza tradycji Chwały i Sła-
wy Oręża Polskiego. Wręczenie 
ma nastąpić jeszcze w styczniu. 
Wcześniej takimi medalami od-
znaczeni zostali m.in. ś.p. Lech 
Kaczyński, Muzeum Powstania 
Warszawskiego, ORP Błyskawi-
ca, a z łowiczan prof. Wiesław 
Jan Wysocki.

Widzew  
jak „Dziesiątka”
Stowarzyszenie Historyczne 

im. 10 PP to jednak nie jedyne 
pole działalności Piotra Marci-
niaka. Od lat jest on zagorzałym 
kibicem łódzkiego Widzewa  
i jednym z rozpoznawalnych re-
prezentantów jego łowickiego 
fanklubu. – Kibicem się jest, a nie 
bywa – powtarza Marciniak mak-
symę znaną sympatykom dru-
żyn piłkarskich, bez względu na 
to których. I rzeczywiście: Mar-
ciniak ciągle ma w pamięci le-
gendarny już mecz w 1997 roku,  
w ostatniej kolejce ekstraklasy, 
gdy Widzew w ciągu 5 minut  
w końcówce spotkania w War-
szawie strzelił Legii 3 bram-
ki, wygrywając 3:2 i zdobywając 
mistrzostwo Polski, pamięta inne 

dziesiątki meczów, na które jeź-
dził, gdy drużyna należała do czo-
łowych w kraju – ale teraz, gdy 
znalazła się na dnie i po bankruc-
twie musi mozolnie odbudowy-
wać swą pozycję, startując od IV 
ligi, nie opuścił jej i także gdy, tyl-
ko czas pozwala, jeździ i kibicuje. 
Tworzy flagi i szaliki, jest z druży-
ną na dobre i złe.

Pracuje przy tym nad tworze-
niem dobrego, nieszablonowego 
wizerunku kibica. To jego mię-
dzy innymi inicjatywą były: lekcje 
WF z piłkarzami Widzewa (np.  
w SP nr 1) w ramach akcji „w 
zdrowym ciele zdrowy duch” 
czy pomysły zbierania karmy dla 
psów, to jemu należy przypisać 
Dzień Dziecka w Ośrodku Socjo-
terapii w Kiernozi.

A niedługo będziemy mo-
gli, miejmy nadzieję, pisać o ko-
lejnych pracach Marciniaka, łą-
czących jego pasję historyczną  
i sportową: o muzeum sportu  
w Łowiczu. Wspominaliśmy już 
na łamach NŁ o tym, że Piotr 
Marciniak dostrzega potrzebę 
zachowania dla potomności ist-
niejących jeszcze materialnych 
pamiątek po rozgrywkach i za-
wodnikach znanych i uprawia-
nych w Łowiczu dyscyplin: piłki 
nożnej, koszykówki, tenisa ziem-
nego, ba, hokeja nawet! Obok pa-
miątek materialnych są jednak 
wspomnienia ludzi, którzy sport 
łowicki współtworzyli, a którzy 
jeszcze żyją. – O nich nikt nie pa-
mięta, a trzeba ich wspomnienia 
ocalić, bo oni odchodzą – mówi 
Marciniak. 

Czy takie muzeum powstanie? 
Czy mały wzrostem, ale wielki 
duchem człowiek, któremu uda-
ło się przyciągnąć tylu ludzi do 
pracy nad przywracaniem pamię-
ci o 10 PP, znajdzie ludzi, którzy 
zechcą mu pomóc w kolejnym 
dziele? 

PIOTR MARCInIAK I STARA łAźnIA
Przy�wielu�okazjach�ze�
stowarzyszeniem�10�PP�
współpracowali�Krzysztof�
i�Karina�Malinowscy�
prowadzący�restaurację�
stara�łaźnia.�to�w�tym�lokalu�
„dziesiątacy” spotykają�
się�na�opłatku,�korzystali�
z�niego�również�przy�kilku�
organizowanych�przez�
nich�wydarzeniach,�w�tym�
ubiegłorocznych�Dniach�
Kresów,�a�także�przy�
projekcjach�filmowych.
–�Piotra�poznaliśmy�
kiedy�przyszedł�do�
naszej�restauracji,�żeby�
zorganizować�obiad�podczas�
uroczystości�poświęcenia�

kopii�sztandaru�–�mówił�nam�
Krzysztof�Malinowski.�–�od�
razu�wydał�nam�się�osobą�
niezwykle�konkretną�i�rzetelną,�
co�potem�się�potwierdziło��
przy�wielu�innych�okazjach.��
Ma�rzadką�już��
w�tych�czasach�cechę,�że�jeżeli�
raz�powie,�że�coś�planuje,�to�
można�mieć�pewność,�że�to�
zrealizuje�angażując�się�na�
110%.�a�trzeba�dodać,�że�tych�
pomysłów�ma�„sto�tysięcy”,�
jeden�goni�u�niego�drugi,�ale�
wszystkie�są�konsekwentnie�
realizowane.
Krzysztof�Malinowski�
zdradził�nam�też,�że�w�jego�
telefonie�komórkowym�

Piotr�Marciniak�zapisany�
jest�jako�„Piotr�Napoleon”.�
zapewnia,�że�nie�jest�to�
sarkazm,�ale�wyraz�podziwu.�
–�Jak�słyszę�„Napoleon”,�
od�razu�przypomina�mi�
się�Piotr�–�mówi�Krzysztof�
Malinowski.�–�Może�nie�jest�
najwyższego�wzrostu,�ale�
wzbudza�szacunek,�potrafi�
trzymać�wszystko�w�ryzach,�
żelazną�ręką.�Poza�tym,�jest�
prawdziwym�strategiem,�
jego�plany�wybiegają�
daleko,�daleko�w�przyszłość.�
czasami�mówię�do�mojej�
żony�Kariny,�że�przydałoby�
mi�się�mieć�chociaż�trochę�tej�
konsekwencji,�jaką�ma�on...�

Pamięć�żyje�wtedy,��
gdy�o�tym�mówimy.�
ludzie�zaczęli��
w�łowiczu�mówić��
o�10�Pułku�Piechoty,�
gdy�stowarzyszenie�
zaczęło�
przeprowadzać��
swoje�akcje.
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Poświęcenie kopii sztandaru 10 PP. Piotr�Marciniak�w�mundurze�oficerskim,�sztandar�trzyma�generał��
Krzysztof�Domżalski�(zarząd�organizacji�i�uzupełnień�P-1�sztabu�Generalnego�WP�).

trzy rowery, jakimi dysponowali żołnierze 10 Pułku,�udało�się�odtworzyć�dzięki�m.in.�umiejętnościom�ojca�
Piotra�–�Jana�Marciniaka�(z�lewej).
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�23 grudnia:�Jerzy�Ścibor,�l.75;�
Danuta�Pierzchała,�l.81.

�24 grudnia: �Janusz�Morkas,�l.87;�
Mieczysław�Dylik,�l.87,�osiny.

�25 grudnia:�Franciszek�
Kapuściński,�l.85,�Głowno.

�27 grudnia:�Jan�czarnota,�l.65;�
bernard�osimowicz,�l.64.�

�28 grudnia:�andrzej�zbigniew�
Wójcik,�l.63;�Marian�Kaźmierczak,�

l.69;�roman�Jóźwiak,�l.55,�Głowno;�
agnieszka�Więcek,�l.95,�Jeżów.

�29 grudnia: Wanda�szwarocka,�
l.73;�edward�czubek,�l.77.

�30 grudnia:�Danuta�Jaworska,�
l.75;�anna�Kosiorek-Guzek,�l.68.

�31 grudnia: Marian�trafalski,�l.79;�
Mirosława�tomaszkiewicz,�l.62.

�1 stycznia:�Waldemar�Jagnus,�
l.76.

Władysław Wójcik urodził się 14 września 1946 roku w Łowiczu, 
zmarł 10 kwietnia w szpitalu w Łodzi. Został pochowany w grobowcu 
rodzinnym obok swoich rodziców. Był najmłodszym z rodzeństwa. 
Miał rok starszą siostrę, która zginęła w wypadku przed kilkoma laty 
oraz siedem lat starszego brata, który zmarł, gdy miał zaledwie kilka lat. 

Matka ś.p. Władysława – Ge-
nowefa – zajmowała się pracą 
w gospodarstwie, dbaniem o dom 
oraz wychowywaniem dzieci. Oj-
ciec pracował na roli oraz bywał 
kolejarzem, magazynierem i kie-
rowcą samochodów dostawczych. 
Zdarzało się, że zabierał małe-
go Władysława na kilkugodzin-
ne podróże pociągami. Z rodzin-
nych opowieści wynika bowiem, 
że Władek był dzieckiem krnąbr-
nym i dawał się – głównie matce 
– mocno we znaki. Za to u ojca 
miał posłuch, choć ten nie zwykł 
stosować kar cielesnych i na
Władka nawet zbyt często nie pod-
nosił głosu. – Ot, taka sytuacja ro-
dzinna. Ojca słuchał, matki nie za 
bardzo. Pytaliśmy dziadków, dla-
czego tak było, ale nie potrafi li od-
powiedzieć. Tata też nie wiedział 
dlaczego i było to nawet pretek-
stem do żartów – opowiada córka 
ś.p. Władysława – Katarzyna. 

W rodzinie zwykło się bowiem 
w żartach mówić, że: „jak bę-
dziesz niegrzeczny, to cię do po-
ciągu wsadzimy”. Nikt oczywiście 
tych słów nie traktował na poważ-
nie, bo przecież mały Władysław 
nigdy też nie podróżował pociąga-
mi samemu, a zawsze z ojcem i – 
jak sam wspominał – były to dla 
niego atrakcyjne wyjazdy, których 

nie traktował jak kary. Władysław 
będąc nastolatkiem, nie wykazy-
wał wielkich chęci do nauki, czas 
wolał spędzać ze starszymi od nie-
go kolegami. Nie wyszedł na tym 
najlepiej. Wielu kolegów skończy-
ło szkoły, jemu natomiast nie uda-
ło się skończyć szkoły zawodowej 
i dopiero po latach – gdy był już 
dorosłym człowiekiem – skończył 
zaocznie liceum, do matury jed-
nak nie przystępował. 

Od młodych lat pracował na bu-
dowach: na początku jako pomoc-
nik murarski czy innego majstra, 
później również jako samodzielny 
murarz. Był cenionym murarzem 
i przez wiele lat dobrze zarabiał. 
Nie narzekał na brak zamówień, 
a spod jego kielni wyszło wie-
le domów w okolicach Łowicza 
i nie tylko. Zdarzało się, że do pracy
przy murarce jeździł do miejsco-
wości odległych o ponad 100 ki-
lometrów. – Opowiadał, że ludzie 
dawali więcej pieniędzy i zapew-
niali nocleg z wyżywieniem, żeby 
tylko pojechał ze swoimi ludźmi – 
wspomina córka Katarzyna. 

Być może również i dlatego 
o założeniu rodziny pomyślał dość 
późno, ożenił się w wieku ponad 
30 lat. Z małżeństwa urodziło się 
dwoje dzieci: córka Katarzyna 
oraz syn Rafał. Pan Władysław 

był osobą oszczędnie gospodaru-
jącą ciężko zarobionymi na pla-
cach budów pieniędzmi. Córce 
oraz synowi pomógł kupić osobne 
mieszkania, dokładał się do kupna 
telewizorów czy samochodów. – 
Tata najpierw kupował dla siebie 
– na przykład większy telewizor, 
a jak potem przychodził do nas, to 
narzekał, że na tym naszym tele-
wizorze to nic nie widać, że taki 
mały jest, itd. Najpierw się naga-
dał, a potem mówił, że nam doło-
ży pieniędzy do wymiany telewi-
zora – opowiada córka Katarzyna. 

Pan Władysław doczekał dwoj-
ga wnucząt. Chętnie zabierał je 
na spacer, chętnie prowadzał do 
przedszkola, później odprowa-
dzał do szkoły. Spacerować mu-
siał dużo, ponieważ miał kłopoty 
z krążeniem i lekarz zalecał mu 
częste spacery na świeżym powie-
trzu. 

Dziadek Władysław nie był dla 
wnucząt surowy, a jednak dzieci 
słuchały go i liczyły się z jego zda-
niem. – Jak dziadek powiedział, 
że nie kupi zabawki czy loda, to 
była tylko buzia w podkówkę i na 
tym koniec dyskusji. Bez płaczu 
i próby wymuszania – opowiada 
córka Katarzyna. 

Władysław Wójcik zmarł na 
serce w szpitalu w Łodzi.  mak 

Władysław Wójcik (1946-2015)

reKlaMa

Łowicz�|�Korabka

Zaproszenie na jasełka
W najbliższą niedzielę 10 stycz-

nia po mszy św. o godz. 10 w sali 
teatralnej przy kościele Matki Bo-
żej Nieustającej Pomocy w Łowi-
czu można będzie obejrzeć jaseł-
ka. W tradycyjnym przedstawieniu 
o tematyce bożonarodzeniowej 
wystąpią uczniowie klas III pobli-
skiej Szkoły Podstawowej nr 3. – 
Są to tradycyjne jasełka, w których 
nie zabraknie szopki z Maryją i Jó-
zefem, którą odwiedzają anioło-
wie, pastuszkowie i trzej królowie 
– powiedziała nam wicedyrektor 
„Trójki” Agnieszka Rutkowska. 

Główne role grają: Mary-
ję – Hania Wróblewska, Józefa 
– Tomek Gluba, Heroda – Kac-
per Haczykowski, Diabła – An-
toni Barlak, Archanioła – Amelia 

Głądka, trzema królami będą na-
tomiast Kacper Kutermankiewicz, 
Kacper Sado i Kacper Sut. 

Nad przygotowaniem przedsta-
wienia czuwały wychowawczy-
nie klas III: Iwona Gołaszewska-
-Pochwała oraz Joanna Sobieszek 
i katechetka Monika Wilkoszew-
ska. Na akordeonie zagrał Jan Dut-
kiewicz.

Jasełka były już wystawiane 
przed społecznością szkoły przed 
świętami, teraz będą mieli okazję 
obejrzeć je rodzice i dziadkowie 
występujących dzieci. 

Po przedstawianiu kolędy za-
śpiewają: Julia Gładka (kl. I) i We-
ronika Strycharska-Gać (kl. III) 
– jedne z laureatek szkolnego kon-
kursu kolęd.  mwk

Jasełka w�wykonaniu�uczniów�klas�iii�szkoły�Podstawowej�nr�3.
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Domaniewice
Zapisy na 
Przegląd Kolęd
Jeszcze do 15 stycznia 
mogą zgłaszać się osoby 
chętne do wzięcia udziału 
w trzynastej już edycji 
corocznego Regionalnego 
Przeglądu Kolęd 
w Domaniewicach. 
Zgłaszać mogą się osoby 
w wieku 6-25 lat z terenu 
powiatów: łowickiego, 
brzezińskiego, zgierskiego, 
skierniewickiego i łęczyckiego.
Przesłuchania będą oddzielne 
dla duetów i solistów. 
Uczestnicy zostaną podzieleni 
na cztery kategorie wiekowe: 
uczniów klas I-III szkół 
podstawowych, 
klas IV-VI szkół 
podstawowych, gimnazjów 
oraz szkół średnich i dorosłych. 
Przesłuchania odbędą się 
w dniach 22-23 stycznia. 
Podsumowanie przeglądu, 
ogłoszenie wyników, 
wręczenie nagród 
oraz koncert laureatów 
zaplanowano na niedzielę, 
24 stycznia, 
na godzinę 15.00 w GOK. 
Szczegółowy regulamin 
przeglądu jest dostępny na 
stronie internetowej www.gok-
domaniewice.pl w zakładce 
„Dokumenty do pobrania”. kl

Łowicz |�Wizyta�Dziesiątaków

Pamiętali o kombatancie
Członkowie Stowarzysze-

nia Historycznego im. 10 Puł-
ku Piechoty w Łowiczu od-
wiedzili w wigilię Bożego 
Narodzenia, 24 grudnia, Jana 
Ambroziaka ze wsi Piaski – 
najprawdopodobniej ostatniego 
kombatanta, który brał udział 
w wojnie obronnej w 1939 roku, 

a żyje na terenie powiatu łowic-
kiego, a na pewno jedynego, ja-
kiego znają członkowie stowa-
rzyszenia. 

Członkowie stowarzyszenia 
podzielili się opłatkiem, życząc 
panu Janowi 200 lat, gdyż war-
to wspomnieć, że w 2016 roku 
kombatant ukończy sto lat.  tb

Weteran września 1939�roku�
Jan�ambroziak�–�w�środku,�
w�towarzystwie�członków�
stowarzyszenia.
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 Władysław Wójcik
   (1946 - 2015) 

od�młodych�lat�pracował�
na�budowach:�na�
początku�jako�pomocnik�
murarski,�później�jako�
samodzielny�murarz.�
był�cenionym�fachowcem�
i�dobrze�zarabiał.�
Nie�narzekał�na�brak�
zamówień,�a�spod�jego�
kielni�wyszło�wiele�domów�
w�okolicach�łowicza�
i�nie�tylko.�zdarzało�się,�
że�do�pracy�przy�murarce�
jeździł�do�miejscowości�
odległych�o�ponad�
100�kilometrów.�
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Sapy�|�Dzieci�i�dorośli�dla�małej�Gabrysi

Społeczność szkolna umie pomagać
Uczniowie, rodzice i nauczyciele szkół z terenu gminy Domaniewice czynnie zaangażowali 
się w pomoc dla małej Gabrysi Radomskiej z Sap. Udało im się zebrać ponad 3 tys. zł, 
dzięki którym chora dziewczynka będzie miała nowy fotelik rehabilitacyjny.

O chorującej na wiele schorzeń 
dziewczynce pisaliśmy już na na-
szych łamach kilkakrotnie. 

Gabrysia ma m.in. wadę ośrod-
kowego układu nerwowego, zwa-
ną również hipoplazją ciała mo-
dzelowatego, szpotawe nóżki, 
astmę wczesnodziecięcą, padacz-
kę i niedotlenienie mózgu oraz 
opóźnienie rozwoju psychorucho-
wego.

Potrzebuje rehabilitacji, leków 
oraz urządzeń takich jak kon-
centrator tlenu. W ostatnim cza-
sie rodzicom Gabrysi udało się 
zorganizować także niezbędny 
dziewczynce ssak. W najbliższych 
dniach będzie także mogła korzy-
stać z fotelika rehabilitacyjnego.

Ten ostatni zakup możliwy bę-
dzie dzięki wsparciu społeczności 
Szkoły Podstawowej i Gimnazjum 

Publicznego w Domaniewicach 
oraz Szkoły Podstawowej w Ska-
ratkach.

W Domaniewicach zaczęło się 
od apelu, w trakcie którego dzie-
ciom odczytano nasz artykuł na 
temat Gabrysi. Pieniądze najpierw 
zbierano do specjalnej skrzynecz-
ki. Każdy, kto miał ochotę po-
móc, wrzucił, ile mógł. Pomagali 
uczniowie, nauczyciele, pracow-

nicy szkoły. Przed świętami zor-
ganizowano także kiermasz ciast 
oraz ozdób (przygotowały je dwie 
mamy: Wioleta Rybus oraz Olga 
Mrozowicz) i kart świątecznych. 
Dochód z ich sprzedaży także zo-
stał przekazany na rzecz Gabrysi. 

Do akcji włączyło się także 
gimnazjum, gdzie przeprowadzo-
no zbiórkę wśród uczniów i na-
uczycieli. Domaniewickim szko-
łom udało się w sumie zebrać 
2.232 zł. 

W pomoc zaangażowała się 
także Szkoła Podstawowa w Ska-

ratkach. Jej udało się z kolei ze-
brać 875 zł. Po konsultacji z ro-
dzicami Gabrysi ustalono, że za 
uzbierane przez szkoły pieniądze 
zostanie zakupiony fotelik rehabil-
tacyjny. Został on już zamówiony. 

Niewykluczone, że w niedłu-
gim czasie akcja na rzecz Gabrysi 
zostanie powtórzona. – Na pewno 
o Gabrysi nie zapomnimy – za-
pewnia koordynująca akcję w SP 
w Domaniewicach nauczycielka 
Maria Rucińska. 

– Śmiejemy się w szkole, że 
nasz patron, Jan Paweł II, wysta-

wiłby nam wszystkim piątki za 
bardzo dobre serce. 

Osoby, które chciałyby pomóc 
Gabrysi, mają możliwość udziele-
nia wsparcia finansowego. Wpłat 
dokonywać można na konto nr 60 
1240 3347 1111 0010 1380 7471 w 
Banku Pekao SA, I Oddział w Ło-
wicz, ul. Podrzeczna 22.  kl

Łowicz |�Plan�kolędy�w�parafiach�w�mieście

Kogo i kiedy odwiedzi ksiądz
Przedstawiamy harmonogram  

wizyt duszpasterskich w łowic-
kich parafiach, który był ustalony 
do chwili zamykania tego nume-
ru NŁ. 

Parafia katedralna
W parafii katedralnej w czwar-

tek 7 stycznia od godziny 10 dusz-
pasterze odwiedzą Zielkowice II 
– posesje od numerów 75 do 154. 
Po godzinie 16 złożą wizytę w 
bloku nr 6 na osiedlu Starzyńskie-
go. W piątek 8 stycznia od godzi-
ny 10 księża będą kontynuować 
wizyty w Zielkowicach. Zapuka-
ją do drzwi posesji od numerów 
166 do 220. Po godzinie 16 zawi-

tają w bloku nr 7 na osiedlu Sta-
rzyńskiego.

9 stycznia księża od godziny 
10 będą w Zielkowicach od nu-
merów 155 do 161 (tzw. „Mała 
Warszawa”), od 162 do 166B oraz  
w Zielkowicach-Kępach i Zielko-
wicach-Czajkach.

Program kolędy na przyszły ty-
dzień zostanie ogłoszony w nie-
dzielę. Ofiary składane w czasie 
wizyt będą przeznaczone na po-
krycie kosztów inwestycji i re-
montów w bazylice oraz w ka-
plicy na cmentarzu. Duszpasterze 
będą też rozmawiać o możliwości 
przyjęcia w gościnę młodzieży, 
która w lipcu przybędzie do die-

cezji łowickiej na Światowe Dni 
Młodzieży. Kancelaria w trakcie 
kolędy czynna będzie w godzi-
nach od 10 do 12 i od 14 do 15.

Parafia Chrystusa 
Dobrego Pasterza
7 stycznia od godz. 16 – os. 

Bratkowice 13, 14, 15 i 16, a od 
godz. 19 – blok nr 17. 

8 stycznia od godz. 16 – os. 
Bratkowice 18, 19, 20 i 21, od 
godz. 19 – os. Bratkowice 22. 

9 stycznia od godz. 10 – os. 
Bratkowice 23, 24, 27 i 28. 

11 stycznia od godz. 16 – os. 
Bratkowice 29, 30, 31 i 32, od 
godz. 19 – blok nr 33. 

12 stycznia od godz. 16 – os. 
Bratkowice 34, 35, 38 i 39, od 
godz. 19 – blok nr 40.

13 stycznia od godz. 16 – os. 
Bratkowice 41, 42 i 43, od godz. 
19 – bloki nr 44 i 45. 

Parafia Matki Bożej 
nieustającej Pomocy
7 stycznia od godz. 16 – ul. Ma-

kuszyńskiego (od strony ul. Za-
grodowej) i ul. Korczaka oraz 
jednocześnie ul. Poznańska, Li-
stopadowa i Jordana – dwóch 
księży.

8 stycznia od godz. 16 – ul. Lo-
kalna i Matejki – jeden ksiądz; ul. 
Żołnierska – dwóch księży, od 
początku i od końca, jeden od-
wiedzał będzie parafian z prze-
rwą na wieczorną mszę św.

9 stycznia od godz. 9 – ul. 
Chełmońskiego – trzech księ-

ży. 11 stycznia od godz. 16 – ul. 
Bortnowskiego – jeden ksiądz, 
ul. Bołtucia i Skotnickiego – dru-
gi ksiądz, ul. Kutrzeby – trzeci 
ksiądz, z przerwą na mszę św.

12 stycznia od godz. 16 – ul. 
Magnoliowa, Klonowa, Dębo-
wa i Akacjowa – jeden ksiądz,  
z przerwą na mszę św., ul. Grabo-
wa i Wierzbowa – drugi ksiądz, 
ul. Kwiatowa domki (od strony 
ul. Legionów) – trzeci ksiądz.

13 stycznia od godz. 9.00 – 
ul. Zielona – u osób, które są  
w domu przed południem – 
dwóch księży. Tego samego dnia 
od godz. 16 – dokończenie ul. 
Zielonej (u osób, które były nie-
obecne przed południem) oraz 
ul. Lipowa (od strony ul. Strze-
leckiej) – jeden ksiądz, ul. Legio-
nów – od strony przejazdu kole-
jowego – drugi ksiądz, ul. gen. 

Włada i Grunwaldzka (od strony 
kościoła) z przerwą na mszę św. – 
trzeci ksiądz. 

Parafia  
pw. Świętego Ducha
7 stycznia od godz. 9. jeden 

kapłan będzie odwiedzał domy 
we wsi Szczudłów, od. godz. 16. 
dwóch kapłanów odwiedzi miesz-
kańców bloku przy ul. Ciemnej 
w Łowiczu, a od godz. 17. jeden 
z kapłanów rozpocznie wizyty 
duszpasterskie wśród mieszkań-
ców bloku nr 5 na os. Noakow-
skiego. 8 stycznia od godz. 16. 
czterech kapłanów rozpocznie wi-
zyty duszpasterskie w blokach nr 
3 i 4 na os. Noakowskiego (jeden 
uda się na mszę św.). 9 stycznia od 
godz. 9. czterech kapłanów od-
wiedzać będzie mieszkańców wsi 
Otolice.  mwk, tb, tm

Pieniądze�najpierw�
zbierano�do�specjalnej�
skrzyneczki.�Każdy,��
kto�miał�ochotę�pomóc,�
wrzucił,�ile�mógł.

reKlaMa
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W łowickim orszaku zmierzającym na Stary Rynek wiele dzieci było przebranych,�tak�jak�Martyna,�Klaudia�
i�Marysia�z�klasy�iib�szkoły�Podstawowej�nr�3.�Na�zdjęciu�w�towarzystwie�mam.
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W koronie Dominik Stancelewicz, w towarzystwie mamy małgorzaty  
i brata Stasia. chłopiec�wykorzystał�przebranie,�które�założy�już�niedługo�
w�czasie�przedstawienia�–�wcieli�się�w�rolę�bł.�honorata�Koźmińskiego.

Roksana Bożałek�z�Gimnazjum�
nr�1�w�łowiczu�wcieliła�się��
w�rolę�diabła.�

trzej Królowie, którzy podążając za gwiazdą prowadzili łowicki orszak, to�w�tym�roku�tomasz�stawicki��
z�łowicza,�ewa�burza�z�antoniewa�i�Mirosław�stańczyk�z�Piask.�Konie�zapewnił�tomasz�stawicki.

W rolę Świętej Rodziny w Głownie wcielili się Anna i miron 
tomczykowie,�ich�najmłodszy�syn�Wojtuś�zagrał�zaś�małego�Jezusa.�

Łucja i Filip Kubicowie, córka�i�tata,�dotrwali�mimo�mrozu�do�końca�
orszaku�w�Głownie.

Kolędę na zakończenie orszaku w Głownie zaśpiewała  zofia tracz, 
wcześniej�wystąpiła�z�Martą�baleją,�grając�na�skrzypach�i�altówce.

Fotoreportaż

Łowicz – Głowno�|�W�koronach,�w�przebraniu�szli�do�stajenki

Wszyscy jesteśmy 
Trzema Królami

6 stycznia, w święto Objawie-
nia Pańskiego blisko tysiąc osób 
przeszło w Łowiczu, z kościoła 
na Korabce na Stary Rynek. Or-
szak poprowadzili Trzej Królo-
wie jadący na koniach. Wcześniej 
w najmłodszej łowickiej świąty-
ni odbyła się msza święta, której 
przewodniczył ordynariusz die-
cezji łowickiej biskup Andrzej 
Dziuba. Duszpasterz w czasie 
homilii powiedział m.in. że wszy-
scy jesteśmy jak Trzej Królowie,  
w naszej podróży przez życie – 
raz zbliżamy się do Jezusa, raz 
się od niego oddalamy, ważne 
jest jednak abyśmy odczytywali 
znaki dawane przez Boga i podą-
żali we właściwym kierunku. 

Po mszy wierni przeszli uli-
cami: Brzozową, Legionów, Se-
minaryjną, Blich i Mostową na 
Stary Rynek. Trwało to krócej 
niż godzinę, było mroźno, więc 
narzucono dość szybkie tempo 
marszu. 

Po drodze były dwa przystan-
ki, przy bramie cmentarza ka-
tedralnego, tam scenkę przy-
gotowała młodzież z parafii na 
Korabce (Zespół Szkół przy ul. 
Grunwaldzkiej) i przy bramie 

muzeum na ul. Mostowej – tu wy-
stąpiła młodzież z parafii Świę-
tego Ducha (gimnazjum nr 1  
i Gimnazjum nr 2), trzecią – na 
Starym Rynku – młodzież zwią-
zana z parafią katedralną.

W czasie marszu śpiewano ko-
lędy i wznoszono okrzyki „Brak 
kłótni ogłaszam, chcę mówić prze-
praszam!”; „Niech pokój zagości, 
z bliskimi w radości!”, nawiązują-
ce do hasła tegorocznego orszaku 
„Pokój i radość w rodzinie – pro-
szę, dziękuję, przepraszam”. 

Na Starym Rynku orszak po-
witał proboszcz parafii katedral-
nej ks. Wiesław Skonieczny. Po 
przemówieniach m.in. biskupa 
Dziuby, burmistrza Krzysztofa 
Kalińskiego, odśpiewaniu kolęd, 
organizatorzy zaprosili uczestni-
ków orszaku na grochówkę, go-
rącą herbatę i słodki poczęstunek.

Orszak przeszedł także, już po 
raz czwarty, ulicami Głowna. Po 
godz. 13. około 500 osób wyru-
szyło po mszy świętej spod ko-
ścioła św. Jakuba Apostoła ul. 
Łowicką, przez Plac Wolności, 
na teren przy ul. Młynarskiej, 
obok Urzędu Miejskiego, gdzie 
stanęła szopka. Organizacją zaję-

li się Beta i Wojciech Baleja, któ-
rym udało się włączyć w przed-
sięwzięcie wiele osób i instytucji, 
m.in. Stowarzyszenie Oświatowe 
„emk-a”, głowieńskich harcerzy 
ze Związku Harcerstwa Rzeczy-
pospolitej i Miejski Ośrodek Kul-
tury.  tb

Pyszną grochówkę, która�na�zakończenie�uroczystości�w�łowiczu�
rozgrzała�uczestników�orszaku�przygotowali:�ewa�Michalkiewicz,�helenma�
Kołodziejska,�agnieszka�Gielniewska,�renata�Paciorkowska,�anna�
Marciniak,�Jolanta�Gładka,�aneta�i�seweryn�Witkowscy,�Krzysztof��
oraz�Grzegorz�Gładcy�–�parafianie�z�Korabki.
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Aktualności

Łowicz�|�otwarta�filia�biura�posła�rzymkowskiego�(Kukiz’15)�

Poseł przyjmie w Kutnie, asystent społeczny w Łowiczu 
Łowicka filia biura 
poselskiego posła 
Tomasza Rzymkowskiego 
z ugrupowania Kukiz’15 
została otwarta  
w kamienicy przy  
ul. Stanisławskiego 23.

Biuro mieści się na II piętrze, 
na końcu korytarza po lewej. To 
pierwsza filia głównego biura po-
selskiego, które poseł Rzymkow-
ski otworzył w Kutnie, skąd po-
chodzi. 

Kolejne filie poseł zamierza  
w niedalekiej przyszłości otwo-
rzyć w Zgierzu i rozważy otwar-
cie filii biura poselskiego w Pa-
bianicach. 

W łowickiej filii posła będzie 
można spotkać raczej rzadko. – 
Oczywiście w Łowiczu bywam  
i będę bywał, ale z uwagi na liczne 
obowiązki i tempo pracy w Sej-

mie nie jestem w stanie określić, 
w jakie dni, nie będą to wyzna-
czone dyżury. Jeśli ktoś będzie 
chciał się spotkać ze mną osobi-

ście, to zapraszam do Kutna – po-
wiedział poseł w rozmowie z NŁ. 

W biurze przy ul. Stanisław-
skiego będzie pełnił dyżury asy-

stent społeczny posła Rzymkow-
skiego, Daniel Wielemborek  
z Łowicza – członek łowickie-
go koła Młodzieży Wszechpol-
skiej i Ruchu Narodowego. Jak 
podkreśla poseł, Wielemborek 
będzie pełnił tę funkcję społecz-
nie, nie będzie pobierał za to wy-
nagrodzenia. Z asystentem posła 
Rzymkowskiego będzie można 
się spotkać raz w tygodniu, we 
wtorki od godziny 17. do 18. 

– Poseł przyjmuje natomiast 
interesantów w biurze w Kut-
nie przy ul. Barlickiego 10 lok. 1  
w poniedziałki w godzinach od 
10 do 15 – powiedział nam Mar-
cin Motylewski – dyrektor kut-
nowskiego biura poselskiego To-
masza Rzymkowskiego. 

Z biurem poselskim można 
kontaktować się również tele-
fonicznie i drogą elektroniczną.  
Telefon służbowy do biura  
w Kutnie: 535-411-160, e-mail: 
biuro@rzymkowski.pl  mak 

Łowicz�|�Galeria�Przechodnia

Za nami oficjalne otwarcie
30 grudnia oficjalnie 
zainaugurowała swoją 
działalność w Łowiczu 
Galeria Przechodnia.

Fotografie Silvii i Barta Po-
godów zostały zainstalowane na 
ogrodzeniu Przedszkola Integra-
cyjnego nr 10 (od strony ulicy 
Księżackiej) jeszcze przed świę-
tami. Teraz przyszedł czas na 
skromne, oficjalne otwarcie wy-
stawy.

Nie mogli się na nim pojawić 
autorzy prac, którzy mieszkają za 
granicą. Byli za to dyrektor przed-
szkola Emilia Żebrowska wraz  
z dziećmi, dyrektor Zakładu Ob-
sługi Przedszkoli w Łowiczu Jo-
anna Mostowska, fotografik Jerzy 
Borecki, którzy bardzo chwalił 
ideę otwartej galerii i oczywiście 
Magdalena Kłosińska, przewodni-
cząca zarządu osiedla Przedmie-
ście, która była główną inicjatorką 
nawiązania stałej współpracy ze 
stowarzyszeniem „Most nad pu-
stynią” i sprowadzenia galerii do 
Łowicza.

– Chciałabym, żeby ta gale-
ria już na stałe wrosła w krajo-
braz Łowicza – mówiła Magda-
lena Kłosińska. – Kiedy prace się 

pojawiły, chyba wzbudzały za-
interesowanie, bo widziałam, że 
samochody przy niej zwalniały, 
przechodnie zatrzymywali się. Ci, 
którzy przechodzą tędy stale, na 
pewno już je znają.

Założeniem jest, że wystawy 
czasowe będą prezentowane przez 
okres około 1 – 1,5 miesiąca.  
W tej chwili można podziwiać 
zdjęcia Sylvii i Barta Pogodów 
wykonane podczas ich podróży 
po Japonii. Za około miesiąc za-
stąpią je obrazy Hugo Gizy, gdań-
skiego malarza specjalizującego 
się w odrealnionych pejzażach  
i kompozycjach abstrakcyjnych. 
Tym razem prawdopodobnie sam 
autor pojawi się na wernisażu.

Galeria Przechodnia będzie 
otwarta na malarstwo, fotografie  
i inne formy artystycznego wy-
razu. Prezentowane będą w niej 
prace zarówno uznanych arty-
stów, jak i amatorów. Jednym  
z założeń jest, aby prace ludzi  
z danego miejsca, jak na przykład 
z Łowicza, wędrowały po wszyst-
kich miejscach, w których galeria 
funkcjonuje – Warszawie (5 loka-
lizacji), Łomiankach, Krakowie, 
Wyszkowie, Zielonej Górze, Kut-
nie i innych, bo przedsięwzięcie 
wciąż się rozwija.  tm

Łowicz, Borówek�|�bezpłatne�porady�prawne

Radca prawny i adwokat pomogą w problemach
Od stycznia na terenie 
powiatu łowickiego, 
podobnie jak w całej 
Polsce, ruszyły punkty 
bezpłatnej pomocy 
prawnej, w ramach 
rządowego programu.

Mogą z nich korzystać osoby 
korzystające z pomocy społecznej, 
posiadające Kartę Dużej Rodziny, 
kombatanci, weterani, ofiary klęsk 
żywiołowych lub katastrof, ponad-
to ludzie młodzi – do 26 roku ży-
cia oraz seniorzy – po ukończeniu 
56 lat. 

Na naszym terenie punkty – teo-
retycznie trzy – działają w dwóch 
miejscach: przy ul. Podrzecznej  
w Łowiczu – w Powiatowym Ze-
spole Orzekania o Niepełnospraw-
ności (teren ZSP nr 1) oraz w Bo-

rówku w gminie Bielawy (teren 
Domu Pomocy Społecznej). 

Punkt pomocy prawnej przy 
ul. Podrzecznej 30 działa od po-
niedziałku do piątku. Łowic-
ki powiat zapewnia jego obsługę  
w godzinach 8-12, mając do dys-
pozycji 3 prawników: radę praw-
nego Zbigniewa Nowaka, adwo-
katów Wiktora Antosika oraz 
Pawła Bohatyrewicza.

W tym samym miejscu, rów-
nież od poniedziałku do piątku, 
ale w godzinach popołudniowych, 
od 12 do 16. na zlecenie starostwa 
działa punkt pomocy prawnej ob-
sługiwany przez Caritas Diecezji 
Łowickiej, który był jedynym ofe-
rentem w konkursie, który prze-
prowadził powiat. 

Punkt w Borówku czynny jest 
w poniedziałki, środy i piątki w 
godz. 9-13, zaś we wtorki i czwart-
ki w godz. 14-18. Jest on obsługi-

wany przez radcę prawnego Mag-
dalenę Kuleszę oraz adwokatów 
Ewę Maćkowską-Brzózkę oraz 
Piotra Kłosińskiego. Szczegóło-
wy harmonogram dotyczący tego, 
kto w jakie dni tygodnia pracuje  
w punktach, dostępny jest na stro-
nie Biuletynu Informacji Publicz-
nej Starostwa Powiatowego w Ło-
wiczu w zakładce „Nieodpłatna 
pomoc prawna”. 

na jaką pomoc  
można liczyć
Poza ograniczeniami doty-

czącymi osób uprawnionych do 
korzystania z bezpłatnej pomo-
cy prawnej ustawodawca określił 
również zakres tej pomocy. Obej-
muje ona: poinformowanie osoby 
uprawnionej o stanie prawnym, 
o przysługujących jej uprawnie-
niach lub spoczywających na niej 
obowiązkach, wskazanie sposobu 

rozwiązania problemu prawnego 
lub udzielenie pomocy w sporzą-
dzeniu projektu pisma w sprawach 
(z wyłączeniem pism proceso-
wych w toczącym się postępo-
waniu przygotowawczym, sądo-
wym, sądowo-administracyjnym), 
sporządzenie projektu pisma  
o zwolnienie od kosztów sądowych 
lub ustanowienie pełnomocnika  
z urzędu w postępowaniu sądo-
wym lub ustanowienie adwokata, 
radcy prawnego czy doradcy po-
datkowego.

Pomoc bezpłatna nie obejmuje 
spraw: podatkowych związanych 
z prowadzeniem działalności go-
spodarczej, spraw z zakresu prawa 
celnego, dewizowego i handlowe-
go oraz takich, które związane są 
z prowadzeniem działalności go-
spodarczej, z wyjątkiem przygo-
towania do rozpoczęcia takowej 
działalności.  mwk

Łowicz�|�Finał�WoŚP:�5�godzin�rockowych�koncertów,�licytacji�i�...�zumby

Orkiestra zagra ponownie  
w harcerskich mundurach
Po raz kolejny łowicki 
finał Wielkiej Orkiestry 
Świątecznej Pomocy 
organizują harcerze 
z łowickiego Hufca 
Związku Harcerstwa 
Polskiego. 

W niedzielę 10 stycznia na 
terenie Łowicza i gmin po-
wiatu łowickiego będzie moż-
na spotkać 150 kwestujących  

do puszek, ale co ważne, po raz 
pierwszy od dawna będzie można 
wziąć udział w Łowiczu w blo-
ku koncertowym. Od godz. 13.  
w Klubie Pracownia zagrają ło-
wickie zespoły rockowe, ale nie 
tylko.

Dyrygentka łowickiej Orkie-
stry, zastępca komendanta Huf-
ca ZHP hm. Katarzyna Kordec-
ka powiedziała nam, że sztab 
WOŚP ponownie dzięki uprzej-
mości dyrektor Jolanty Urbanek 
będzie mieścił się w Gimnazjum 
nr 1 w Łowiczu. 

Kwestujący będą zbierać pie-
niądze nie tylko na ulicach Ło-
wicza, ale także na terenie gmin: 
Kiernozia, Kocierzew Południo-
wy, Nieborów, Łyszkowice i Bie-
lawy – przede wszystkim w oko-
licach kościołów i w sąsiedztwie 
większych, czynnych sklepów. 
Kwesta na ulicach potrwa do 
zmroku, potem zbierający będą 
koncentrować się tylko w są-
siedztwie wspomnianych miejsc, 
gdzie jest dużo więcej światła, 
dotyczyć będzie to także Łowi-
cza. 

Nad bezpieczeństwem kwestu-
jących czuwać będą funkcjona-
riusze policji.

Kordecka podkreśliła w roz-
mowie z nami, że po latach w ra-
mach finału WOŚP w Łowiczu 
udało się zorganizować towarzy-
szący mu blok koncertowy z kil-
koma atrakcjami. 

W klubie Pracownia od godz. 
13 rozpoczną się koncerty łowic-
kich zespołów. Nad ich organi-
zacją czuwa Adam Klimkiewicz 
wraz z członkami grupy Ko-
niunktura, w której jest basistą. 

– Wielkie pokłony dla Łowic-
kiego Ośrodka Kultury i władz 
miasta za to, że możemy go-
ścić w Pracowni i korzystać ze 
sprzętu, ale przede wszystkim 
za to, że udało się nam porozu-
mieć i tak ustawić koncerty, by 
nie przeszkadzały seansom ki-
nowym – co było poważnym 
problemem – powiedział nam 
Klimkiewicz.

Program występów w pracow-
ni wygląda następująco: godz. 13. 
zagra gitarzysta Mateusz Jagieł-
ło, godz. 14. Good News Band, 

godz. 15. Dzień Zapłaty, o godz. 
16. Ohio i o godz. 17. Koniunk-
tura. 

Ale nie tylko rockowa muzy-
ka przewidziana jest w tym cza-
sie w Pracowni. Pomiędzy kon-
certami osoby, które tam przyjdą, 
będą mogły zatańczyć zum-
bę. Zabawę poprowadzi Joanna 
Gałka-Walczykiewicz ze Studia 
Rampa w Łowiczu. Ona też po-
prowadzi licytację różnych przed-
miotów, które pochodzić będą od 
darczyńców, a także gadżetów 
WOŚP: koszulek, kubków czy 
kalendarzy. Ciekawostką będzie 
występ dzieci z Folklorystyczne-
go Zespołu Integracyjnego Fur-
kotki.

W łowicki finał po raz kolejny 
włączy się PZMot, w ciągu dnia 
na placu manewrowym przy ul. 
Nabzurzańskiej każda osoba, któ-
ra wrzuci do puszki datek, będzie 
mogła sprawdzić swoje umiejęt-
ności pod okiem instruktora. 

PZMot zajmie się także dowo-
zem kwestujących na terenie Ło-
wicza oraz powiatu łowickiego.  tb

Prace Barta i Sylvii Pogodów�będzie�można�oglądać�na�ogrodzeniu�
Przedszkola�nr�10�przez�około�miesiąc.�
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Gmina Bielawy |�24.�Finał�WoŚP

Orkiestra zagra w Starym Waliszewie
Sztab Wielkiej Orkiestry Świą-

tecznej Pomocy, tradycyjnie jak 
co roku zawiązany przy Zespole 
Szkół Stowarzyszenia Rozwoju 
wsi Waliszew i Okolic w Starym 
Waliszewie, zaprasza na szereg 
atrakcji związanych z 24. finałem 
orkiestry 10 stycznia. 

Tego dnia od rana przed kościo-
łami w St. Waliszewie, Oszkowi-
cach, Bielawach i Sobocie, a także 
w Głownie, Łowiczu i sąsiednich 
miejscowościach kwestować bę-
dzie w sumie 40 zarejestrowanych 

w waliszewskim sztabie wolonta-
riuszy WOŚP. Na godzinę 14.00  
w szkole zaplanowano jasełka,  
a po nich licytację na rzecz orkie-
stry. Część fantów została przeka-
zana przez Fundację WOŚP, część 
– przez lokalnych ofiarodawców. 

Do wylicytowania będą m.in.: 
karnet na 12 wejść do klubu Muay 
Thai Khroo-Gym w Łowiczu, ku-
pon na świerk ozdobny podaro-
wany przez Adama Krysickiego, 
kupon na czesanie w salonie fry-
zjerskim Justyny Jakiel w Biela-

wach, obraz ufundowany przez 
Beatę i Pawła Pabijańczyków, 
książki ufundowane przez Elżbie-
tę i Cezarego Olejniczaków, obraz 
namalowany wspólnie przez wy-
chowawczynie i wychowanków 
przedszkola w Starym Waliszewie 
oraz anioły z masy solnej, rów-
nież od przedszkolaków i nauczy-
cielek. Po licytacji przewidziano 
występ taneczny uczniów klasy I 
podstawówki. W programie jest 
także mecz w piłkę siatkową mię-
dzy gimnazjalistami a strażakami 
z miejscowej OSP oraz rozgrywki 
w tenisa stołowego. Rada Rodzi-
ców przygotuje dla uczestników 
spotkania słodki poczęstunek,  
a charytatywny wieczór zakończy 
się zabawą taneczną. 

Przypominamy, że w tym roku 
celem akcji jest zakup urządzeń 
medycznych dla oddziałów pe-
diatrycznych w szpitalach oraz 
zapewnienie godnej opieki me-
dycznej osobom w podeszłym 
wieku.  ewr 

Łyszkowice |�szkoła�Podstawowa

Świąteczna wystawa i kiermasz
Jak co roku, w Szkole 
Podstawowej im. Józefa 
Chełmońskiego  
w Łyszkowicach można 
było oglądać świąteczną 
wystawę ceramiki i ozdób 
bożonarodzeniowych,  
a także wziąć udział  
w kiermaszu prac.

Ozdoby ceramiczne zostały 
wykonane na warsztatach z Mał-
gorzatą Błońską, a dekoracje i kar-
ty bożonarodzeniowe na lekcjach 
plastyki oraz na zajęciach z tech-
niki prowadzonych przez Annę 
Lewandowską. Do zakupów za-
chęcali uczniowie klasy Va: We-
ronika Lebioda, Bartłomiej Gajek, 
Jakub Pawlikowski, klasy IVb: 
Ada Jóźwicka i Weronika Gro-
chola oraz klasy VIb: Lena Jóź-
wicka, Kinga Foks i Aleksandra 
Stradza.

Wystawa jest prezentowana 
od 21 grudnia. Stworzone przez 

uczniów prace, które jeszcze nie 
zostały sprzedane, wciąż można 
kupować. Wprawdzie jest już po 
świętach, ale warto to zrobić cho-
ciażby ze względu na to, że ze-

brane pieniądze zostaną przeka-
zane na cele charytatywne. 

Ceny ozdób są symboliczne, 
mieszczą się w przedziale od 1 
do 10 zł. tm

Gmina Łyszkowice�|�z�sesji�rady�gminy

Przyjęto budżet na 2016 rok
Rada Gminy Łyszkowice 
na sesji 30 grudnia 
przyjęła uchwałę 
budżetową  
na 2016 rok. Wcześniej 
projekt uchwały 
pozytywnie zaopiniowała 
Regionalna Izba 
Obrachunkowa w Łodzi.

Zabezpieczono pieniądze m.in. 
na termomodernizację budyn-
ku Zespołu Szkół Publicznych  
w Łyszkowicach czy zakup agre-
gatu prądotwórczego do hydrofor-
ni w Kolonii Łyszkowice oraz za-
kup samochodu dla OSP. Jest też 
sporo inwestycji drogowych.

Za przyjęciem budżetu głoso-
wali wszyscy radni za wyjątkiem 
Michała Kruka, który wstrzymał 
się od głosu. Wiceprzewodniczą-
cy rady zapewnił nas, że ma po-
wód, dla którego nie podniósł ręki 
„za” proponowanym budżetem, 
ale nie chciał tego powodu zdra-
dzić, odmawiając komentarza.

Dochody gminy w 2016 
roku zostały zaplanowa-
ne na 16.854.652 zł, z czego 
16.554.652 zł to dochody bieżą-

ce, a 300.000 dochody majątko-
we ze sprzedaży mienia. Wydatki 
zaplanowano na 20.618.576,22 zł, 
z czego 15.940.272 zł to wydat-
ki bieżące, a 4.678.304,22 to pla-
nowane wydatki majątkowe. Pla-
nowany deficyt jest spory, wynosi 
3.763.924,22 zł i ma zostać po-
kryty z zaciągniętych kredytów. 

Wśród najciekawszych pla-
nowanych inwestycji wymie-
nić można – termomoderni-
zację budynku Zespołu Szkół 
Publicznych w Łyszkowicach 

– 2.000.000 zł w tym roku (cał-
kowity koszt szacowany jest na 
ok. 3 miliony złotych), zakup 
agregatu prądotwórczego do hy-
droforni w Kolonii Łyszkowice 
– 56.995,01 zł z wydatków in-
westycyjnych (przy 43.004,99 zł 
zadysponowanych w ramach fun-
duszu sołeckiego wsi korzysta-
jących z hydroforni), zakup sa-
mochodu ciężkiego dla OSP 
Łyszkowice – 1.113.580 zł. 

Z inwestycji drogowych w pla-
nach znalazły się – modernizacja 

dróg powiatowych w obrębie au-
tostrady A2 – po stronie gminy 
150.000 zł, wykonanie nakład-
ki asfaltowej na drodze gminnej  
w Uchaniu Dolnym – 300.000 zł, 
wykonanie frazowania nakład-
ki przy ul. Wolności i Gminnej  
w Łyszkowicach – 350 tys. zł, 
chodnika na ul. Reymonta w Łysz-
kowicach – 70.000 zł, wykonanie 
drogi gminnej w Polesiu wspól-
nie z gminą Nieborów – 120.000 
zł po stronie gminy Łyszkowice  
i modernizacja drogi gminnej we 
Wrzeczku w kierunku Czatolina 
– 108.000 zł. 167.160,21 zł zosta-
ło zagospodarowane na fundusz 
sołecki. 

– Na pewno budżet ten jest od-
powiedzią na potrzeby zgłasza-
ne przez radnych – mówił wójt 
gminy Adam Ruta. – Mimo to, 
wszystkich tych potrzeb nie wy-
czerpuje, z czego musimy zda-
wać sobie sprawę. To dlatego, 
że szykujemy duże, bardzo kosz-
towne, ale niezbędne inwestycje. 
Przede wszystkim zależało nam 
na tym, aby gruntowna termomo-
dernizacja budynku ZSP w Łysz-
kowicach nie musiała być rozkła-
dana na dłużej niż dwa-trzy lata.
 tm

Bolimów�|�Kwesta,�licytacje�i�występy

WOŚP w GOK
Wielka Orkiestra 
Świątecznej Pomocy  
po raz kolejny zagra  
w Bolimowie. 24 finał 
WOŚP przygotowuje  
w całości GOK  
w Bolimowie.

Przez 5 popołudniowych nie-
dzielnych godzin w ośrodku bę-
dzie się dużo działo. Na sali znaj-
dującej się na piętrze najpierw  
o godz. 15. wystąpi z programem 
świątecznym Bolimowska Orkie-
stra Dęta, po niej rozpoczną się 
prezentacje utalentowanej mło-
dzieży z terenu gminy. Zaśpiewa-
ją m.in. Karolina Majewska, Julia 
Śmigiera, Julia Tuszyńska, Mary-
sia Kowalska, Patrycja Okońska, 
Sandra Strzelczyk, Zosia Afte-
wicz i Weronika Kozieł. – Lista 
występujących nie jest jeszcze za-
mknięta, więc czekamy na osoby, 
które chciałyby się zaprezento-
wać – powiedziała nam dyrektor 
ośrodka Irena Śmigiera-Milew-
ska. 

Dodała także, że otwarta jest 
również lista darczyńców, któ-
rzy zechcieliby przekazać jakieś 
przedmioty na licytację. Wiado-
mo, że w czasie przerw pomię-
dzy występami pod młotek tra-

fi złote serduszko, ufundowane 
przez skierniewickiego jubile-
ra, pochodzącego z Bolimowa 
Marka Woźniaka, tort przeka-
że na pewno cukiernia z Lipiec 
Reymontowskich Haliny Dłu-
gosz-Dudy. Oprócz tego będą do 
wylicytowania prace plastyczne 
artystów związanych z Bolimo-
wem, ceramiczna bombka oraz 
serduszka z zakładu garncarskie-
go rodziny Konopczyńskich, nie 
zabraknie także kubków, koszul-
ki, kalendarzy i innych gadżetów 
WOŚP.

Atrakcją będą także anioły 
oraz ozdoby świąteczne, które 
wzięły udział w przedświątecz-
nych konkursach. Wszyscy go-
ście finału, płacąc tylko 2 zł, będą 
mogli napić się w GOK kawy  
i zjeść ciasto, które przygotują 
pracownicy ośrodka.

W tym roku, podobnie jak  
w poprzednich latach, na ulicach 
miejscowości będzie można spo-
tkać kwestujących wolontariuszy, 
będzie ich 21 i wszyscy są ucznia-
mi Gimnazjum w Bolimowie.

Przypomnijmy, że w tym roku 
Orkiestra zbiera pieniądze na 
dwa cele: pediatrię i godną opie-
kę osób w podeszłym wieku.  
W ubiegłym roku udało się ze-
brać 8.504,45 zł,  tb

Kiermasz świąteczny.�Do�zakupu�ozdób�zachęcają:�Kinga�Foks,�
aleksandra�stradza,�Weronika�Grochola�i�ada�Jóźwicka.�

Radni i sołtysi gminy�łyszkowice�podczas�sesji�budżetowej.
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Kiernozia�|�budżet�przyjęty�jednogłośnie�

Priorytetem będzie 
dokończenie kanalizacji
Najważniejszą 
inwestycją ma być  
w tym roku na terenie 
gminy Kiernozia trzeci 
i jednocześnie ostatni 
etap porządkowania 
gospodarki ściekowej  
w Kiernozi.

– Jeśli tylko ruszą kolejne środ-
ki unijne, składamy wniosek i ru-
szamy – zapowiada wójt Beata 
Miazek. W gminnym budżecie 
na 2016 rok na trzeci etap budo-
wy kanalizacji zostało zapisane  
1 mln i 370 tys. złotych. 

Sesja, na której omawiany był 
projekt budżetu, odbyła się w śro-
dę, 30 grudnia, a więc już po za-
mknięciu poprzedniego numeru 
Nowego Łowiczanina. Obyło się 
prawie bez dyskusji. 

W ramach ostatniego etapu 
porządkowania gospodarki ście-
kowej w Kiernozi wykonana ma 
zostać kanalizacja na ul. Żychliń-
skiej, Nowy Rynek oraz nowej, 
wyodrębnionej w pierwszej po-

łowie tego roku, ulicy Przytar-
gowej. – Już tam powstają nowe 
budynki, ludzie chcieliby się od 
razu podłączać do kanalizacji  
– powiedział nam sekretarz Jaro-
sław Bogucki. 

Ponadto projekt budżetu zakła-
da wykonanie w 2016 roku do-
kumentacji na przebudowę drogi 
wraz z zaprojektowaniem kana-
lizacji deszczowej na ul. Walew-
skiej w Kiernozi. Na ten cel za-
rezerwowane zostało 30 tysięcy 
złotych. Zakupiona ma też zo-
stać za 25 tysięcy złotych dział-
ka pod drogę w Kiernozi. Droga 
ta sąsiaduje z terenem należącym 
do Spółdzielni Kółek Rolniczych  
w Kiernozi i to od SKR-u gmina 
ją kupi – po wykonaniu stosow-
nych podziałów geodezyjnych. 

Kolejne 24.600 złotych zosta-
ło zapisana na składkę inwesty-
cyjną na rzecz Międzygminnego 
Związku Bzura, który przygoto-
wuje budowę w Piaskach Ban-
kowych w gminie Bielawy zakła-
du utylizacji odpadów. 20 tys. zł 
gmina przekaże na Spółkę Wod-
ną, która zajmuje się na terenie 
gminy m.in. konserwacją melio-

racji oraz rowów odprowadzają-
cych wodę z pól. 

Zapisane zostało też 80 tysięcy 
złotych na modernizację oświe-
tlenia ulicznego oraz dołożenie 
lamp w miejscach, gdzie jest ich 
zbyt mało. Oprawy miałyby być 
wymieniane tam, gdzie zosta-
ły uszkodzone i nie świecą. Naj-
pierw jednak gmina musi uzy-
skać w tej sprawie porozumienie 
ze spółką energetyczną będącą 
właścicielem słupów, na których 
są zamontowane lampy. – To 
może nie być takie łatwe i może 
potrwać – zastrzega sekretarz. 

Ostatnią z inwestycyjnych po-
zycji jest zaplanowana aktuali-
zacja projektowej dokumentacji 
technicznej na budowę hali spor-
towej w Kiernozi. Na tę aktuali-
zację w projekcie budżetu zapisa-
nych zostało 55 tys. złotych. 

Przypomnijmy, że dokumen-
tacja na budowę hali wraz z roz-
budowanym jak na gminę za-
pleczem (planowano nie tylko 
szatnie, sanitariaty, magazynki 
itp, ale również część noclegową, 
w której miałoby się mieścić nie-
duże schronisko młodzieżowe) 

powstała kilka lat temu – jeszcze 
za poprzedniego wójta – i od razu 
trafiła na półkę, z uwagi na brak 
możliwości dofinansowania unij-
nymi pieniędzmi (nie było ogła-
szanych naborów na tego rodzaju 
inwestycje). 

Kosztorys budowy hali wraz  
z zapleczem opiewał na prawie  
7 milionów złotych. 

– Cieszę się, że jest zaplano-
wana kwota na zmianę projek-
tu hali sportowej. To, co było za-
projektowane, było nierealne do 
zbudowania. Realna jest budowa 
zwykłej hali sportowej i mam na-
dzieję, że od tego nie odstąpimy 
– mówił jeszcze przed głosowa-
niem radny Michał Grupiński. 

– Zmieniamy projekt, żeby 
było taniej i to jest chyba dla 
wszystkich jasne – mówił radny 
Daniel Krystecki. – Około 4 lata 
temu salę w Błędowie w gminie 
Chąśno wybudowaliśmy – je-
śli dobrze pamiętam – za niecałe 
dwa miliony – dodał radny i jed-
nocześnie przedsiębiorca budow-
lany Wiesław Łon. 

Radni jednogłośnie przyjęli 
budżet na 2016 rok.  mak

Kiernozia�|�Dyżur�ubezpieczyciela

Zmiana terminu wizyty 
pracowników KRUS

Ze względu na Święto Trzech 
Króli, przypadające w środę,  
6 stycznia 2016 roku, przełożo-
na została wizyta w Urzędzie 
Gminy w Kiernozi pracowników  
z Kasy Rolniczego Ubezpieczenia 
Społecznego z Placówki Tereno-
wej w Kutnie. Interesanci przyj-
mowani będą podczas dyżuru 
KRUS w gminie w następną śro-
dę, 13 stycznia – w godzinach pra-
cy urzędu. 

Pracownicy kutnowskiej pla-
cówki KRUS pełnią dyżury  
w gminie Kiernozia w pierw-

sze środy miesiąca. Tego dnia też 
pracownicy KRUS dojeżdżają na 
oględziny powypadkowe. Zwykle 
podczas dyżuru zgłasza się po po-
radę nawet kilkunastu mieszkań-
ców gminy. Na miejscu można 
m.in. zasięgnąć informacji o za-
siłkach, emeryturach rolniczych 
oraz otrzymać pomoc w komple-
towaniu dokumentacji dla ubez-
pieczyciela. – Do urzędu w Kier-
nozi jest bliżej niż do placówki  
w Kutnie i wiele osób z tego ko-
rzysta – powiedział nam sekretarz 
gminy Jarosław Bogucki.  mak 

Stachlew�|�rozbudowa�oświetlenia

Widniej, ładniej, bezpieczniej
10 nowych lamp ulicznych po-

jawiło się w grudniu w Stachle-
wie. Po zmroku oświetlają one 
odcinek od szkoły w kierunku to-
rów kolejowych, łączący centrum 
miejscowości z tzw. Stachlewem 
Drugim.

Za 37.500 zł zlecenie wyko-
nała dla gminy Łyszkowice fir-
ma Instalacje Elektryczne Robert 
Kołucki z Łowicza. Prace zostały 
objęte trzyletnią gwarancją. 

– Bardzo się cieszę, bo jako 
mieszkańcy zabiegaliśmy o to 
przez co najmniej cztery ostatnie 
lata – mówił wiceprzewodniczący 
rady gminy Waldemar Kędzierski. 

– Poprawiło to bezpieczeństwo, 
komfort i wizerunek miejscowo-
ści. Miło było patrzeć, kiedy jadąc 
na pasterkę widziałem, jak nigdy, 
dużo ludzi idących do kościoła 
pieszo tym odcinkiem. O oświe-
tlenie zaczęli pytać mieszkańcy 
tzw. Stachlewa Trzeciego. 

Oświetlenie uliczne w Sta-
chlewie będzie rozbudowywane,  
w kierunku, o którym wspomniał 
radny Kędzierski. W przyjętej 30 
grudnia uchwale budżetowej zo-
stało wyodrębnione na ten cel 
70.000 zł, a w ramach funduszu 
sołeckiego 6.500 zł na lampy na 
słupy do Stachlewa-Jatek.  tm

Patoki |�Potrzebna�interwencja

Most już nie tak nowy
Na sesji Rady Gminy Niebo-

rów radny Zbigniew Szymański 
zwrócił uwagę na stan mostu na 
Bzurze w Patokach. Jak podkre-
ślił, od pewnego czasu most za-
czyna wyglądać coraz gorzej  
i potrzebna jest interwencja.

Chodzi m.in. o połamane de-
ski znajdujące się na platformach 
przy barierach oraz porywane 
duże fragmenty desek tworzą-
cych jego nawierzchnię. Oprócz 
tego na poboczach po obu stro-
nach nagromadziła się gru-
ba warstwa piachu, nawieziona 
przez samochody. 

Przypomnijmy, że most na 
przełomie 2011 i 2012 roku zo-
stał, po rozebraniu starej kon-
strukcji, wybudowany od 
podstaw. Dziś, jak sami potwier-
dziliśmy to na miejscu, wymaga 
prac remontowych.

W czasie sesji wójt gminy An-
drzej Werle przyjął informację od 
radnego i zadeklarował interwen-
cję, nie określając jednak termi-
nu. Jak powiedział, uszkodzenia 
mostu są efektem wzmożonego 
ruchu na nim w czasie zamknię-
cia w 2015 roku mostu w Kom-
pinie, na którym trwała wymiana 
nawierzchni i górnej części kon-
strukcji. 

Most w Patokach powstał 
przede wszystkim jako przepra-
wa umożliwiająca rolnikom z tej 
miejscowości dojazd do pól i łąk 
znajdujących się po drugiej stronie 
Bzury. Niestety, już w przeszłości 
na moście dochodziło do sytuacji, 
gdy jego nawierzchni ucierpiała 
np. w wyniku nieodpowiedzialno-
ści jednego z rolników, który prze-
ciągnął przez niego ścięte pnie 
drzew.  tb

Łowicz
Kamizelki  
odblaskowe trafiły  
do przedszkolaków

Członkowie Ochotniczej Stra-
ży Pożarnej w Łowiczu przeka-
zali kolejne kamizelki odblaskowe 
dla dzieci z łowickich przedszko-
li. Tym razem kilkadziesiąt ka-
mizelek trafiło do dzieci z trzech 
przedszkoli: Wiosenka na Gór-
kach, Pod Tęczą na Starzyńskiego 
oraz Stokrotka przy ul. Ułańskiej. 
To już kolejne placówki w Łowi-
czu obdarowane przez jednostkę 
straży z Łowicza. Wcześniej stra-
żacy ochotnicy z Łowicza obda-
rowali m.in. dzieci z przedszko-
la Słoneczko przy ul. Sikorskiego 
oraz Pszczółka Maja z ul. 3 Maja  
w Łowiczu. Kamizelki są zakła-
dane przez dzieci podczas space-
rów po mieście.  mak 

Łowicz
Paczka dla szpitala

W wigilijny poranek świątecz-
ną paczkę dla dzieci spędzających 
święta na oddziale pediatrycznym 
łowickiego szpitala przynieśli har-
cerze z z 9 Szczepu Drużyn Wiej-
skich „BLIH” Hufca ZHP Łowicz 
oraz edukatorzy muzeum w Nie-
borowie i Arkadii. 

Delegacji przewodził Święty 
Mikołaj, w którego wcielił się dh 
Maciej Taraska. Aby dostać pre-
zent, dzieci musiały wykonywać 
proste zadania, według progra-
mu koordynowanego przez pwd. 
Katarzynę Zimną. Harcerze bra-
li udział w tej akcji po raz szósty,  
a pracownicy muzeum wspierali 
ich po raz trzeci. Ci pierwsi kupili 
słodycze, wykorzystując dofinan-
sowanie Urzędu Wojewódzkie-
go w Łodzi, a muzealnicy zadbali  
o maskotki.  tm

Drewniany podest znajdujący�się�przy�barierkach�jest�w�dwóch�
miejscach�podobnie�zniszczony�–�zupełnie�jakby�ktoś�specjalnie��
w�tych�miejscach�po�nim�skakał.
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Żychlin, Bedlno, oporów, Pacyna�|�Jaki�był�2015�rok?�–�nasz�przegląd�wydarzeń

Plusy i minusy minionego roku (cz.I)
dokończenie ze str. 7
Do domu wrócił z pielgrzyma-

mi z Żychlina, którzy pojechali 
tam autokarem.

Internetowy wyścig  
o plac zabaw nivea
Rozpoczynało się szaleństwo 

oddawania głosów w konkursie 
internetowym Podwórko Nivea. 
Z Żychlina zgłoszono aż trzy lo-
kalizacje, które miały rywalizo-
wać nie tylko z innymi miasta-
mi w Polsce, ale też między sobą. 
Startowała lokalizacja przy ulicy 
Mickiewicza, przy Żeromskiego 
i Traugutta. Głosowanie trwało 
do końca maja. Ostatecznie oka-
zało się, że lokalizacja przy Że-
romskiego znalazła się w gronie 
40 placów realizowanych w Pol-
sce. Budowa placu ruszyła jesie-
nią.

Wójt gminy Pacyna 
trzeci raz w sądzie
Po raz trzeci Wojewódzki Sąd 

Administracyjny w Warszawie 
przyznał rację Marii i Mirosławo-
wi Wodzyńskim, w sprawie nie-
udzielania informacji publicznej 
przez wójta Krzysztofa Woźnia-
ka. Sąd uznał, że bezczynność 
miała miejsce, ale rażącego na-
ruszenia prawa nie było. Sąd zo-
bowiązał wójta do udzielenia od-
powiedzi na pytania zadane przez 
państwa Wodzyńskich. Koszty 
procesu po raz kolejny zapłacił 
urząd gminy. 

50 lat domu kultury
12 kwietnia odbyła się uroczy-

stość obchodów 50 lat funkcjo-
nowania Żychlińskiego Domu 
Kultury. To w tej placówce wy-
chowywały się kolejne pokolenia 
żychlinian. W różnych sekcjach na 
przestrzeni lat uczestniczyły setki 
młodych mieszkańców. Z inicjaty-
wy placówki w 1976 roku po raz 
pierwszy zorganizowano Święto 
Żychlina. Na scenie wystąpił le-
gendarny zespół Fatum, który spe-
cjalnie na jubileusz się reaktywo-

wał i wystąpił przed gośćmi. Był 
też potężny tort ważący 25 kg.

Płonął zakład stolarski 
w Skrzeszewach
20 kwietnia zapalił się zakład 

stolarski w Skrzeszewach. Ogień 
gasiło 24 strażaków z 6 jedno-
stek. Akcję gaśniczą utrudniał sil-
ny wiatr. Zniszczenia były duże, 
ponad 300 tys. zł. Akcja obnaży-
ła słabość systemu przeciwpoża-
rowego na terenie gminy Pacy-
na. Hydranty były niesprawne, 
co utrudniało prowadzenie akcji 
strażakom.

Uhonorowano 
ciężarowca
24 kwietnia na ścianie Ży-

chlińskiego Domu Kultury, 
w 5. rocznicę śmierci śp. An-
drzeja Gajewskiego, powieszo-
no tablicę upamiętniającą tego 
sportowca, społecznika, trenera 
w podnoszeniu ciężarów, który 
przez kilkadziesiąt lat trenował 
kolejne pokolenia dzieci i mło-
dzieży. Symboliczną wstęgę ze-
rwała Zofia Gajewska, wdowa 
po sportowcu.

33 proc. podwyżka  
za śmieci
29 kwietnia radni jednogło-

śnie wyrazili zgodę na podwyż-
kę opłat śmieciowych. Podwyżka 
wyniosła ponad 33 proc., opła-
ta wzrosła z 6 do 8 zł za śmie-
ci posegregowane i z 10 na 13 zł 
za śmieci zmieszane. Nowe staw-
ki obowiązują od 1 czerwca. 
Na szczęście w nowym 2016 
roku dalszych podwyżek nie ma.

MAJ
Pierwsze dyskusje  
nt. oświaty w Oporowie
W maju po raz pierwszy zaczę-

to głośno dyskutować na temat 
kosztów gminnej oświaty. Padł 
pomysł, by w ramach oszczędno-
ści były łączone klasy. Z począt-
ku rodzice oponowali przeciwko 
takiej propozycji, ale postawieni 

pod ścianą uznali, że to mniejsze 
zło niż zamkniecie szkoły.

Tragedia  
przy Głowackiego
W nocy z 8 na 9 maja w bu-

dynku jednorodzinnym przy uli-
cy Głowackiego w Żychlinie do-
szło do tragedii. Gimnazjalista 
z Żychlina Maksymilian W., wraz 
kolegą Grzegorzem W., bestial-
sko zamordował swoją 67-letnią 
babcię i ciężko ranił swoją 10-let-
nią siostrę cioteczną. Obaj zosta-
li zatrzymani. Teraz przebywają 
w psychiatrycznych zakładach 
leczniczych. Do dziś bez od-
powiedzi zostały pytania czy 
musiało dojść do tej tragedii? 
Uczniowie z SP1 zbierali pienią-
dze na leczenie Martynki.

Komórki rozebrane
Po serii podpaleń komórek przy 

stadionie miejskim należących 
do Spółdzielni Mieszkaniowej 
Wspólny Dom, komórki zostaną 
rozebrane, zaś lokatorzy otrzyma-
ją nowe piwnice w budynku Naru-
towicza 85f, gdzie założono cen-
tralne ogrzewanie.

Odszedł ks. Jacek
Kuria Diecezjalna w Łowiczu 

8 maja podjęła decyzję o odwoła-
niu ks. Jacka Marciniaka z funk-
cji proboszcza parafii w Pleckiej 
Dąbrowie. Zastąpił go ks. Robert 
Lejwoda, który był ostatnio wika-
riuszem w parafii pw. Narodzenia 
NMP w Sochaczewie. Jednocze-
śnie ks. Jacek Marciniak został 
powołany na proboszcza parafii 
w Grabowie.

Chodnik w Jabłonkowej
Po wielu latach starań miesz-

kańcy Dobrzelina doczekali się 
budowy 882 m chodnika w ulicy 
Jabłonkowej, który poprawił bez-
pieczeństwo. Inwestycja koszto-
wała 250 tys. zł, z czego 137 tys. zł 
pochodziło z unijnej dotacji. Wy-
konawca – firma z Pacyny dała 
5-letnią gwarancję.

Radni odrzucili  
protest wyborczy
Radni z gminy Oporów odrzu-

cili protest wyborczy ws. wybo-
rów sołtysa w Skórzewie. Mirosła-
wa Gościniak i Tadeusz Banasiak 
odwołali się do UW w Łodzi, ale 
stanowisko rady podtrzymał też 
nadzór prawny wojewody łódz-
kiego uznając, że nie ma powo-
dów do unieważnienia wyborów.

Żychlinianie w roli 
uciekinierów
Członkowie Towarzystwa Mi-

łośników Historii Żychlina oraz 
stowarzyszenia Skakanka uczest-
niczyli w wielkiej inscenizacji 
historycznej pt. „Kierunek Ber-
lin”, zorganizowanej w sobo-
tę, 23 maja, na starym stadionie 
miejskim w Kutnie przy ulicy M. 
Oziębłowskiego przez Muzeum 
Regionalne w Kutnie oraz Stowa-
rzyszenie Pułk 37. Żychlinianie 
odgrywali rolę cywilnych ucie-
kinierów przed zbliżającym się 
frontem. Ten sukces zaowocował 
kolejnym zaproszeniem. 18 lipca 
zagrali rolę uciekinierów w kut-
nowskiej „Odysei historycznej”.

Lista katyńska
Krzysztof Dziedzic, historyk, 

członek Towarzystwa Miłośników 
Historii Żychlina przez 2 lata pra-
cował nad opracowaniem żychliń-
skiej listy katyńskiej. Zebrał listę 
16 osób pochodzących z Żychlina 
i okolic, którzy zginęli w Katyniu, 
Ostaszkowie, Charkowie i Kalini-
nie. We wrześniu praca doczeka-
ła się publikacji. TMHZ rozpo-
częło inicjatywę zbiórki pieniędzy 
na Pomnik Katyński, na którym 
miały być wyryte nazwiska pole-
głych. Pomnika w 2015 roku nie 
udało się postawić, gdyż przeciw-
ni zaproponowanej koncepcji po-
mnika byli urzędnicy z Urzędu 
Wojewódzkiego w Łodzi.

Brathanki w Żychlinie
Święto Żychlina 31 maja było 

wyjątkowo udane. Na koncert 

gwiazdy wieczoru – zespołu 
Brathanki przyszło kilka tysię-
cy ludzi z gminy Żychlin i gmin 
ościennych. Największa żychliń-
ska impreza plenerowa, podob-
nie jak rok temu, odbywała się 
na placu Restauracji „Pod Wierz-
bą” przy ulicy 3 Maja. Jej całko-
wity koszt to 84 tys. zł, z czego 22 
tys. zł pochodziły od sponsorów.

CZERWIEC 
Elektrownia 
na działce wójta
9 czerwca Urząd Gminy w Pa-

cynie wszczął postępowanie ad-
ministracyjne w sprawie budo-
wy elektrowni fotowoltaicznej 
o mocy 999kW w Rakowcu, na 
działce wójta Krzysztofa Woź-
niaka. Wniosek o wydanie decy-
zji środowiskowej złożyła firma 
Greenstrom, spółka z Poznania. 
Na działce 2,5 ha miałoby stanąć 
4.200 sztuk paneli słonecznych 
o mocy po 250 Wat każda.

Ochroniarze zamku  
w Sądzie Pracy
2 czerwca odbyła się pierwsza 

rozprawa przeciwko firmie zaj-
mującej się m.in. ochroną zamku 
w Oporowie. Akt oskarżenia do 
Sądu Pracy w Pabianicach zło-
żył Państwowy Inspektorat Pracy 
w Łodzi, po tym jak pracownicy 
firmy poinformowali o nieprawi-
dłowościach w zatrudnianiu. Nie 
godzili się, by za tę samą pra-
cę dostawali 1 zł za pracę w go-
dzinach nadliczbowych. Sprawa 
wciąż jest w sądzie. Następne po-
siedzenie 26 stycznia 2016 roku.

Dywan z kwiatów
Po raz czwarty mieszkańcy 

gminy Oporów na święto Boże-
go Ciała zrobili kilometrowy dy-
wan z kwiatów. Z roku na rok dy-
wan jest piękniejszy, a chętnych, 
by dzieło kontynuować, nie bra-
kuje. Co roku do pracy włącza się 
ok. 100 osób.

Wianki dworskie
Po raz drugi z inicjatywy Fun-

dacji dworu Dobrzelin i Towa-
rzystwa Miłośników Historii w 
Żychlinie zorganizowano koło 
dworu w Dobrzelinie wianki 

dworskie. Impreza została wy-
soko oceniona nie tylko przez 
lokalną społeczność, ale też w 
Ogólnopolskim Konkursie Gene-
ralnego Konserwatora Zabytków 
na projekt edukacyjny o dziedzic-
twie kulturowym zorganizowa-
nym przy współudziale Ministra 
Kultury i Dziedzictwa Narodo-
wego oraz Narodowego Instytutu 
Dziedzictwa, w kat. „Aktywno-
ści plenerowe”. 

Wianki dworskie były nomi-
nowane do głównej nagrody, jako 
jeden z czterech najlepszych pro-
jektów w Polsce.

Muzyczne 
i wokalne talenciki
Tradycyjnie pod koniec roku 

szkolnego w Zespole Szkolno-
-Przedszkolnym nr 1 w Żychlinie 
odbył się koncert uczniów, którzy 
prezentowali swoje umiejętności 
muzyczne i wokalne. Również 
w ZS nr 1 odbył się koncert mu-
zyczny „Wyśniłam sen”. Swój ta-
lent i pasję prezentowali ucznio-
wie obu szkół pod kierunkiem 
Agnieszki Wawrzyniak, nauczy-
ciela muzyki i plastyki w obu 
szkołach. 

Również w domu kultury od-
były się „Przeplatanki artystycz-
ne”, w których prezentowali się 
uczniowie z poszczególnych sek-
cji ŻDK.

Biały dym 
z pirolizy opon
Delegacja samorządowców z 

Żychlina wizytowała zakład pi-
rolizy opon w Rykach, 100 km 
za Warszawą. Samorządowcy 
osobiście chcieli zobaczyć, czy 
zakład, który miałby powstać 
w Łódzkiej Specjalnej Strefie 
Ekonomicznej, podstrefie Ży-
chlin, jest uciążliwy dla środowi-
ska i ludzi. 

Wizytacja wypadła pomyśl-
nie, wątpliwości się rozwiały, ale 
w międzyczasie okazało się, że 
inwestor strategiczny zrezygno-
wał z inwestycji, a pomysłodawca 
projektu zachorował. Realizacja 
inwestycji stanęła w miejscu.  dag

Ciąg dalszy, o drugiej poło-
wie 2015 roku – za tydzień.
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Łowicz |�Powiatowy�rzecznik�konsumentów

Agnieszka Kopczyńska: Nikomu nie powiedziałam,
że towar można zwrócić w ciągu 7 dni
Powiatowy rzecznik 
konsumentów w Łowiczu 
Agnieszka Kopczyńska 
została wprawiona 
w osłupienie po telefonie 
z kierownictwa jednego 
ze sklepów sieciowych
rtv agd, który działa także 
w Łowiczu.

Kilku klientów tej sieci, chcąc 
zwrócić do sklepu zakupiony 
wcześniej towar, powoływało się 
na to, że taką informację uzyska-

li od... rzecznika konsumentów 
w Łowiczu. Agnieszka Kop-
czyńska dementuje, że na pewno
nigdy nie udzieliła nikomu tak 
mylnej porady. Brak możliwo-
ści zwrot towaru do sklepu trady-
cyjnego, stacjonarnego – z mocy
prawa – istnieje w Polsce co naj-
mniej tak długo, jak instytucja 
rzecznika konsumentów – a ta 
działa od 1999 roku. To jedna 
z elementarnych zasad. Ponieważ 
rzecznik ma obawy, że takie sy-
tuacje mogą się powtarzać, posta-
nowiła jeszcze raz wytłumaczyć 

konsumentom, jakie prawo daje 
im możliwości, a jakie nie. 

W niektórych sklepach, przede 
wszystkim sieciowych, istnie-
je możliwość zwrotu towaru 
w określonym czasie, jednak wy-
nika ona tylko i wyłącznie z dobrej 
woli sprzedawcy lub z regulaminu 
sklepu lub całej sieci. – Powta-
rzam to ludziom jak mantrę i są-
dzę, że żaden rzecznik w Polsce 
– a znam ich wielu – nie powie-
działby tego, że sklep musi przy-
jąć zwrot, ponieważ nie ma to od-
niesienia w prawie. 

Z doświadczenia Agnieszki 
Kopczyńskiej wynika, że wiele 
osób, próbując załatwić sprawę 
w sposób dla nich korzystny, in-
formację, którą od niej uzyskują, 
traktują wybiórczo. – Słyszą, co 
chcą, rozumieją, jak chcą – mówi 
rzecznik. Jest ona przekonana 
o tym, że każdemu konsumento-
wi, który do niej trafi , udziela in-
formacji jasno, więc nie ma moż-
liwości, aby nie zrozumieć. 

Sprawa podparcia się jej auto-
rytetem zaniepokoiła panią rzecz-
nik, ponieważ w jej ocenie osoba, 

która w taki sposób przedstawia 
swoje argumenty, nie tylko jej 
szkodzi, ale działa także na swo-
ją niekorzyść. Bo jaki ma sens 
podrywanie autorytetu instytucji, 
która ma służyć konsumentowi? 
– Rzecznik może działać tylko 
polubownie, w interesie konsu-
mentów. Podszywanie się pode 
mnie, powoływanie się na mnie 
i słowa, których nie powiedziałam, 
jest nieetyczne i znalazłby się na to 
paragraf – mówi Kopczyńska. 

Zupełnie inną sprawą są zaku-
py i umowy zawierane poza sie-
dzibą fi rmy – na kiermaszach, po-
kazach, przez telefon i internet. 
W tym przypadku prawo daje 
możliwość odstąpienia od umowy 
w ciągu 14 dni. Ale to są zupełnie 
inne przypadki.  mwk 

mysłaków |�Jest�rozwiązanie�problemu,�ale�trzeba�jeszcze�poczekać

Co z nawierzchnią na Bąkowcu?
Na sesji Rady Gminy Nieborów 30 stycznia po raz kolejny powrócił temat złego stanu
nawierzchni na drodze w Mysłakowie Bąkowcu. Poruszył go radny powiatowy Jarosław Papuga, 
ale wcześniej zgłaszany był on na sesjach m.in. przez samych mieszkańców.

Zgodnie z tym, co powiedział 
radny Papuga, nawierzchnia dro-
gi na odcinku około 600 metrów, 
przy którym znajdują się domy, 
jest kiepska. 

Na dłuższych odcinkach po-
kryta jest spękaniami tworzącymi 
sieć pokrywającą całą jej szero-
kość, w wielu miejscach spękania 
zaczynają się wykruszać, tworząc 
głębokie dziury. 

Radny poruszył temat w części 
sesji poświęconej omawianiu za-
łożeń projektu budżetu gminy na 
2016 rok. Był zaniepokojony, bo 
okazało się, że remont nawierzch-
ni we wsi, której jest mieszkań-
cem, nie został uwzględniony 
w planach inwestycyjnych.

Radnemu odpowiedział wójt 
gminy Andrzej Werle. Podkre-
ślił, że w czasie dyskusji nad bu-
dżetem brana była pod uwagę 

możliwość wykonania prac na-
prawczych na tej drodze, osta-
tecznie wstrzymano się jednak 
z umieszczeniem inwestycji 
w budżecie. Gmina jest bowiem

w trakcie przygotowywania 
wspólnie z łowickim ratuszem 
oraz gminą Łowicz dużego 
wniosku o pozyskanie unijnych 
pieniędzy na budowę ścieżki

pieszo-rowerowej z Łowicza do 
Nieborowa. Inwestycja, której 
wartość szacuje się na ok. 12 mln. 
zł, nie ograniczy się wyłącznie do 
budowy ścieżki, bowiem wraz 

z tymi pracami konieczne będzie 
przesuwanie fragmentów jezdni 
oraz ich remont. We wniosku ma 
więc znaleźć się wykonanie no-
wej nawierzchni na całym frag-
mencie zniszczonej nawierzchni 
w Mysłakowie Bąkowcu, za co 
gmina ostatecznie zapłaci nie-
wielką część wartości prac, bo 
około 15 %. 

Minus tego rozwiązania jest 
jednak taki, że na prace trzeba po-
czekać, prawdopodobnie do 2017 
roku. Jarosław Papuga informa-
cję tę przyjął z zadowoleniem, 
choć jak zaznaczył w rozmowie 
z nami, cieszyłby się bardziej, 
gdyby prace nastąpiły szybciej.

Nawierzchnia na drodze w My-
słakowie Bąkowcu była ułożona 
kilkanaście lat temu, jej stan jest 
więc zastanawiający, rzadko się 
zdarza, aby w takim czasie docho-
dziło do tak poważnych zniszczeń. 
Możliwe, że za stan ten odpowia-
da masa asfaltowa, którą wykorzy-
stywano w czasie budowy. Miesz-
kańcy pamiętają bowiem, że 
w czasie jej układania doszło do 
opóźnień w transporcie i na plac 
budowy dojeżdżała ona mocno 
wychłodzona, dużymi fragmenta-
mi układano ją więc poprzez pod-
grzanie na miejscu. 

Spękany i wykruszony asfalt na�drodze�przez�Mysłaków�bąkowiec�ma�być�przykryty�nowym�w�czasie�budowy�
ścieżki�pieszo-rowerowej�łowicz�–�Nieborów.
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osmolin 
Albo gimnazjum, 
albo podstawówka

dokończenie 
ze str. 4 NŁ i str. 3
wydania dla Żychlina
– Dlaczego od razu w tej 

uchwale nie ma zapisu, że będzie 
tam przeniesione gimnazjum. Po-
winno to być napisane od razu 
w tej uchwale i w jasny sposób, 
bo ludzie zaczną gadać, że to tyl-
ko likwidacja i że wcale nie będzie 
żadnego gimnazjum – mówił. 

– To oddzielna procedura. 
Czym innym jest likwidacja pod-
stawówki, a czym innym przenie-
sienie tam gimnazjum. Te dwie 
rzeczy formalnie nie mają ze sobą 
nic wspólnego – argumentował 
sekretarz gminy Piotr Skoniecz-
ny. Radnego Wrzesińskiego po-
parła sołtyska z Osmolina. – Jak 
ktoś przeczyta tylko tytuł uchwały 
bez uzasadnienia, to będą znowu 
niepotrzebne dyskusje – mówiła. 
W uzasadnieniu uchwały czytamy 
bowiem, że gmina ma plan prze-
niesienia do Osmolina gimnazjum 
i dowożenia tam około 110 gimna-
zjalistów, a z Osmolina dowożenia 
do Sannik około 50 dzieci z pod-
stawówki w Osmolinie i okolic.  

Dlatego też radni postanowili, 
że spotkają się na nadzwyczajnej 
sesji jeszcze w pierwszej połowie 
stycznia 2016 roku i podejmą ko-
lejną uchwałę intencyjną – tym 
razem w sprawie intencji prze-
niesienia gimnazjum do budynku 
w Osmolinie – o ile gimnazja nie 
będą likwidowane. – Dla pełnej 
wiedzy rodzicom i społeczności 
związanej ze szkołą w Osmolinie 
wyślemy obydwie uchwały wraz 
z uzasadnieniami i wyjaśnieniem 
– powiedział nam sekretarz Sko-
nieczny. 

– Trzeba jasno powiedzieć, że 
nie ma możliwości, żeby w na-
szej gminie nie działały te dwa 
budynki szkolne: w Sannikach 
i Osmolinie. W zależności od 
tego, czy będą gimnazja czy nie, 
zależeć będzie, która ze szkół 
będzie w Osmolinie. Wszyst-
kie dzieci nie zmieściłyby się 
w budynku w Sannikach – mówił 
wójt Wieczorek. Uchwałę inten-
cyjną podjęto 12 głosami za przy 
2 wstrzymujących. Termin nad-
zwyczajnej sesji jeszcze nie został 
ostatecznie ustalony.  mak 

TOMASZ
BARTOS

tomasz.bartos@lowiczanin.info
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ŁoK |�och!�Film�Festiwal�

Kultowy Kazik powraca! 
W lutym zagra w Łowiczu
Łowicki Ośrodek 
Kultury ogłosił kolejnego 
wykonawcę, jaki wystąpi 
podczas Och! Film Festiwal. 
Będzie to projekt Kazik  
& Kwartet ProForma.

Samego Kazika chyba nikomu 
nie trzeba przedstawiać. To muzyk 
aktywny na polskiej scenie od lat 
80., legenda rocka alternatywne-
go, wokalista, saksofonista, autor 
tekstów i aranżer, współzałożyciel 
i członek zespołów Kult, KNŻ, El 
Dupa i Zuch Kazik. Występujący 
solo i w zespołach muzyk często 
angażuje się w różnego rodzaju 
eksperymenty muzyczne oraz fil-
mowe. Tym razem zobaczymy go 
w projekcie Kazik & Kwartet Pro-
Forma. 

Muzycy współpracują ze sobą 
od 2012 roku. W marcu tegoż 
roku kwartet zaprosił Kazika Sta-
szewskiego – wokalistę zespo-
łu Kult, do wspólnego wykona-
nia kilkunastu piosenek autorstwa 
Stanisława Staszewskiego pod-
czas jednego z koncertów. Ten, 
w zamierzeniu jednorazowy pro-

jekt, zaowocował opracowaniem 
wspólnego programu koncertowe-
go. W 2015 roku, nakładem wy-
twórni muzycznej S.P. Records 
ukazał się podwójny album kon-
certowy „Wiwisekcja” – wspól-
ny projekt Kazika Staszewskiego 
i Kwartetu ProForma. 

Na koncercie w Łowiczu usły-
szymy nowe aranżacje piosenek 
Bertolta Brechta i Kurta Weila, 
Silnej Grupy Pod Wezwaniem, 
Nicka Cave`a, Toma Waitsa i sa-
mego Kazika. Wystąpią przed 
państwem: Kazik Staszewski  
– śpiew, Przemysław Lembicz  
– gitara i śpiew, Piotr Lembicz 
– gitary, Wojciech Strzelecki  
– kontrabas, gitara basowa i śpiew, 
Marcin Żmuda – instrumenty kla-
wiszowe i śpiew, a także Marek 
Wawrzyniak – perkusja. 

Koncert odbędzie się w ra-
mach jubileuszu 10-lecia kina 
Fenix, 28 lutego, o godz. 19.30. 
Przedsprzedaż biletów w cenie 
45 zł rozpocznie się 11 stycznia 
od godz. 18.00 w kasie kina Fe-
nix przy ul. Podrzecznej 20, zaś 
od 25 stycznia cena ta wzrośnie 
do 55 zł.  aa 

Radom�|�XiV�ogólnopolski�Festiwal�Kolęd�i�Pastorałek�

Grand Prix dla Ewy Smereckiej
Łowiczanka Ewa Smerecka, znana jako instruktor wokalny w Łowickim Ośrodku Kultury, zdobyła nagrodę 
Grand Prix podczas XIV Ogólnopolskiego Festiwalu Kolęd i Pastorałek „Staropolskie Kolędowanie”, którego 
finał rozegrał się 29 grudnia w Radomiu, w tamtejszym ośrodku kultury, noszącym nazwę Resursa Obywatelska.

Wcześniej Smerecka pomyśl-
nie przeszła eliminacje regional-
ne, na które zgłosiła się 16 grudnia 
do Drzewicy – jednego z 8 miast,  
w którym je przeprowadzano.  
W sumie w eliminacjach do „Sta-
ropolskiego Kolędowania” brało 
udział około 1.400 osób. 

W eliminacjach w Drzewi-
cy brało udział 44 uczestników,  
w większości zespołów, choć były 
też orkiestry, nawet 40-osobowa. 
W rozmowie z nami Ewa Sme-
recka przyznaje, że nie widziała 
dla siebie większych szans, bo ma 
świadomość, jak na scenie prezen-
tuje się jedna osoba, a jakie walo-
ry artystyczne i muzyczne ma ze-
spół, a tym bardziej cała orkiestra. 
Jurorzy w Drzewicy docenili jed-
nak ją jako solistkę, poza tym do 
finału wybrali jeden zespół i jed-
ną orkiestrę. I chyba wiedzieli co 
robią, skoro w Radomiu pani Ewa 
sięgnęła po nagrodę główną. 

– Naprawdę ciężko było uwie-
rzyć. Jeśli na coś liczyłam, to naj-

wyżej na wyróżnienie ze względu 
na własny tekst, na strój łowic-
ki. Bardziej myślałam o pozamu-
zycznych walorach – powiedziała 
nam zwyciężczyni. Dodać war-
to, że na festiwalu zaśpiewała ło-
wicką wersję „Łoj Malyńki, Ma-
lyńki” do tradycyjnej melodii, ale 
ze swoimi słowami. Osoby, które 

brały udział w koncertach bożo-
narodzeniowych Zespołu Pieśni  
i Tańca Koderki, miały okazję sły-
szeć ten utwór, ponieważ jest on  
w programie koncertowym. 

Dlaczego instruktorka śpiewu 
zdecydowała się na udział w festi-
walu? Zapytana o to, przyznaje, że 
zawsze stara się jeździć ze swoimi 

podopiecznymi na wszystkie kon-
kursy i festiwale. Ponieważ w tym 
roku nikt z nich nie brał udziału  
w „Staropolskim kolędowaniu”, 
pomyślała, że to dobry moment, 
aby zrobić coś dla siebie. – Chcę 
rozwijać się artystycznie i mieć 
związek z folklorem – deklaruje. 
Ale nie tylko. Myśli też o rozwoju 
naukowym. 

Ewa Smerecka jest absolwent-
ką studiów muzycznych, obecnie 
kończy studia na kierunku dzien-
nikarstwo i komunikacja społecz-
na na Uniwersytecie Kardynała 
Stefana Wyszyńskiego w Warsza-
wie. Rozważa podjęcie studiów 
doktoranckich. Jako ciekawostkę 
powiedziała nam, że we wrześniu 
ubiegłego roku na I Międzynaro-
dowej Konferencji Naukowej „Re-
gion w kulturze”, zorganizowanej 
przez Akademię im. Jana Długo-
sza w Częstochowie, wygłosiła re-
ferat o obecności folkloru podczas 
łowickich uroczystości. Taka te-
matyka jest jej bliska.  mwk 

Łowicz�|�centrum�edukacji�Muzycznej

Koncert bożonarodzeniowy razy trzy
W najbliższą niedzielę, 10 

stycznia, uczniowie Centrum 
Edukacji Muzycznej w Łowi-
czu zagrają w sali barokowej mu-
zeum coroczny bożonarodzenio-
wy koncert. Ze względu na duże 
zainteresowanie, po raz pierwszy 
Stefan Staszewski podzielił go na 

trzy części. Poszczególne części 
zaczną się o godz. 10.30, 11.30  
i 12.30. Wystąpi w nich ponad 100 
uczniów, w wieku od lat 4 do 18. 

W ich wykonaniu zabrzmią ko-
lędy, pastorałki i inne utwory o te-
matyce bożonarodzeniowej. Na 
zakończenie ostatniej części kolę-

dę „Wśród nocnej ciszy” zagra or-
kiestra składająca się z nauczycie-
li Centrum Edukacji Muzycznej. 
Śpiewać będą wszyscy uczniowie 
oraz – na co ma nadzieję kierow-
nik szkoły – publiczność. 

Wstęp na każdy z koncertów 
jest wolny.  mwk 

Łowicz�|�rada�Muzeum�powołana

O jedną osobę więcej
8 osób liczy powołana na sesji 

29 grudnia nowa Rada Muzeum 
w Łowiczu, pełniąca funkcje do-
radcze. Wybór jej był konieczno-
ścią – w poprzednim składzie rada 
mogła działać do końca 2015 roku. 

Rada Muzeum została wybra-
na większością głosów. Praco-

wać w niej będą: Krzysztof Figat 
– jako przedstawiciel pow. łowic-
kiego, Krzysztof Kaliński – jako 
przedstawiciel Łowicza, Halina 
Anyszka – reprezentująca gminę 
Zduny, Tadeusz Żaczek – z ra-
mienia Łowickiego Towarzystwa 
Przyjaciół Nauk, Marek Wojty-

lak – jako przedstawiciel Archi-
wum Państwowego w Warsza-
wie, oddział w Łowiczu, Barbara 
Rzeczycka – ze Stowarzyszenia 
Muzealników Polskich, oddział 
mazowiecki, Piotr Komorow-
ski – Stowarzyszenie Muzeal-
ników Polskich, oddział łódzki 
oraz Zbigniew Skuza, jako repre-
zentant Stowarzyszenia Muzeów 
na Wolnym Powietrzu w Polsce. 
 mwk

ewa Smerecka�podczas�występu�na�festiwalu�„staropolskie�
Kolędowanie”�w�radomiu.
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informacje
��informacja PKP (ogólnokrajowa)�

22/19436
��informacja PKS (całodobowa)  

(46)�837-38-13�
��informacja o krajowych numerach tp�

118-913
��informacja o międzynarodowych  

numerach tp 118-912

telefony
��Rozmowy międzynarodowe tp��

–�zamawianie�9051
��Naprawa telefonów – błękitna linia 

tp�9393
��Biuro zleceń tp�9497
��Wojewódzkie Centrum zarządzania 

Kryzysowego Łódzkiego urzędu Woje-
wódzkiego w Łodzi�9287

��Komisariat Policji w Żychlinie  
(24)�285-29-97,�(24)�253-00-14

��Policja w Pacynie:�(24)�235-03-20
��Komenda Powiatowa Policji  

w Kutnie:�(24)�253-22-00�
��Straż pożarna:�998�alarmowy
��ochotnicza Straż Pożarna  

w Żychlinie:�(24)�285-12-10
��ochotnicza Straż Pożarna  

w Pacynie:�604-349-406
��ochotnicza Straż Pożarna  

w Bedlnie:�(24)�285-51-91

pogotowia
��Policyjny telefon zaufania  

w Kutnie: (24)�254�27�93�
��Poradnia Leczenia uzależnień  

w Kutnie�(24)�355-81-00
��Poradnia zdrowia Psychicznego  

w Kutnie:�(24)�355-81-00
��Pogotowie energetyki cieplnej  

w Kutnie:�(24)�253-63-86
��Pogotowie wodno-kanalizacyjne  

w Kutnie:�tel.�(24)�253–�33–�20�
��Wodociągi – Hydrofornia orłów-Par-

cel:�(24)�282�26�31
��Pogotowie energetyczne  

w Żychlinie:�285-10-27
��Awarie oświetlenia ulicznego Kutno: 

całodobowo�można�zgłaszać��
pod�nr�606-605-494�lub�692-888-144

��zakład pogrzebowy:�(24)�285-06-60�
��Dystrybucja gazu w Żychlinie:��

(24)�285-10-71,�(24)�285-14-28,��
(24)�285-26-39,�(24)�285-14-20�

���Lecznice dla zwierząt w Żychlinie:��
ul.�traugutta�11a,�tel.�605-973-325�

telefony
��taxi osobowe Kutno:�(24)�253-30-44,�

(24)�355-57-10,�604-554-539,�604-527-782
��PuP Filia w Żychlinie:�(24)�285-13-46�
��Starostwo Powiatowe w Kutnie:�

sekretariat�(24)�355-47-80�
��urząd Gminy w Żychlinie:��

(24)�285-10-06,
��urząd Gminy w Bedlnie: (24)�282-14-20
��urząd Gminy w Pacynie:�(24)�285-80-54
��urząd Gminy oporów: (24)�383-11-50
��urząd Skarbowy w Kutnie:  

(24)�355-61-00
��zuS Kutno:�(24)�253-99-44�
��urząd Pocztowy w Pacynie:  

(24)�285-80-33
��Bank Spółdzielczy mazowsze w Płoc-

ku, oddział w Pacynie:(24)�285-80-10
��urzędy Stanu Cywilnego: Żychlin�(24)�

285-49-60,�bedlno�(24)�282-17-66,�Pacyna�
(24)�285�80�06,�oporów�(24)�383-15-52

��ośrodki Pomocy Społecznej: Żychlin�
(24)�285-11-26,�bedlno:�(24)�282-17-64,�
Pacyna�(24)�285-80-60,��
oporów:�(24)�383-11-53

��Blisko Dziecka Stowarzyszenie Po-
mocy Dzieciom i młodzieży w Żychlinie: 
(24)�285-13-06

��Placówka opiekuńczo-Wychowawcza 
Nadzieja w Żychlinie: (24)�285-12-87

��Stowarzyszenie Rodzinnego Klubu 
Abstynenta „Przystań życia” w Żychlinie:�
695-054-433�

��Powiatowe Centrum Pomocy w Rodzi-
nie w Kutnie: (24)�355-47-50�

��ogólnopolska poradnia telefoniczna 
dla osób dorosłych w kryzysie emocjo-
nalnym, czynna�od�pon.-pt.�godz.��
14.00-22.00�pod�bezpłatnym�numerem�
telefonu�116�123;�www.116123.edu.pl

ośrodki kultury
��Żychliński Dom Kultury (24)�285-10-34�

czynny�w�godz.:�poniedziałek�8.00-21.00;�
wtorek�8.00-20.30;�środa�8.00-21.00;��
czwartek�8.00-20.30;�piątek�8.00-16.00.

��Gminny ośrodek Kultury w Bedlnie: 
(24)�282-10-36;�czynny�od�poniedziałku��
do�piątku�w�godzinach�8:00-16:00

��Gminny ośrodek Kultury w Pacynie: 
(24)�285-80-56

biblioteki
��miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna 

im. marii Kownackiej w Żychlinie:  
(24)�285-11-69,�(24)�285-49-79

��Gminna Biblioteka Publiczna  
w Bedlnie:�(24)�282-17-51

��Gminna Biblioteka Publiczna w Pacynie 
(Filia Biblioteczna w Skrzeszewach):  

(24)�285-80-56
��Gminna Biblioteka Publiczna  

w oporowie: (24)�383-12-25

przychodnie
��Żychlin, ośrodek zdrowia Nzoz  

Almamed:�(24)�285-10-90;�(24)�285-10-86
��Żychlin, ośrodek zdrowia Nzoz 

Promed:�(24)�285-48-44,�(24)�285-29-20,�
(24)�285-10-08

��Bedlno, ośrodek zdrowia Nzoz  
Ars medica Sp. z o.o. :�(24)�282-14-90

��Bedlno, ośrodek zdrowia  
Nzoz inter-med :�(24)�282-17-34

��Pacyna, Gminny ośrodek zdrowia 
Nzoz medyk:�(24)�285-80-25

��oporów, ośrodek zdrowie Nzoz 
Promed:�(24)�285-91-21

��oporów, ośrodek zdrowia Nzoz 
Almamed: (24)�383-15-00

��Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 
Kutno, ul. Popiełuszki 1, Niepubliczny 
zakład opieki zdrowotnej Red-med,  
J. Robak�,�tel.�(24)�355-60-11,��
697-859-705�

��ośrodek zdrowia Nzoz Pro Familia  
w Pleckiej Dąbrowie: (24)�282-21-84

apteki
��Żychlin, ul. 1 maja 3,�tel.�24-285-21-70�
��Żychlin, ul. Łąkowa 3a,�tel.�24-285-19-94�
��Żychlin, ul. Narutowicza 71/1,��

tel.�24-285-10-46�
��Żychlin, ul. Narutowicza 72,��

tel.�24-285-43-52�
��Bedlno,�tel.�24-282-14-67
��Plecka Dąbrowa,�tel.�24-282-21-28
��załusin,�tel.�24-285-07-17

msze święte  
w niedziele i święta

��Żychlin, parafia pw. Świętych Apo-
stołów Piotra i Pawła:�7.00,�9.00,�10.30,�
12.00,�18.00.

��Żychlin, Kaplica pw. św. maksymiliana 
Kolbego: 9.30,�11.00,�12.30

��Śleszyn, parafia pw. św. Aleksandra 
Papieża i męczennika:�9.00,�11.00

��Luszyn: parafia pw. św. Stanisława 
Biskupa i męczennika:�9.00,�11.30

��Plecka Dąbrowa, parafia pw. zwia-
stowania Najświętszej maryi Panny: 
9.00,�11.30

��Suserz, parafia pw. Wniebowzięcia 
Najświętszej maryi Panny:�8.00,�10.00,�
12.00

��trębki, parafia pw. św. Stanisława 
Kostki w trębkach: 8.00,�9.30,�11.30

��Bedlno, parafia pw. św. Floriana Bisku-
pa i męczennika: 9.00,�11.30

��Pacyna, parafia pw. św. Wawrzyńca, 
diakona i męczennika:�8.30,�10.00,�12.00

��oporów, parafia pw. św. marcina 
Biskupa: 8.30,�10.00,�11.30

aquapark w Kutnie 
Kutno,�ul.�Kościuszki�54

��Czwartek, 31 grudnia: pływalnia�
czynna w godz.�6.00-14.00.

��Piątek, 1 stycznia:�pływalnia�czynna�w�
godz.�14.00-22.00,�kręgielnia�16.00-22.00.

��Strefa basenowa czynna�codziennie�w�
godz.�6.00-22.00.�Kasy:�tel.�24�357�56�08.

��Strefa saun�–�czynna�w�dni�robocze�
6:00-21:50�(caldarium�oraz�kabina�mroź-
na),�16:00-21:50�(sauna�sucha,�sauna�pa-
rowa�oraz�pomieszczenie�wypoczynkowe),�
w�środy�–�sauna�sucha�czynna�cały�dzień;�
w�soboty,�niedziele�i�święta:�6:00-21:50�
(sauna�sucha,�caldarium,�sauna�parowa,�
kabina�mroźna,�pomieszczenie�wypoczyn-
kowe).�Kasy:�tel.�24�357�56�07.

��Strefa bowling�czynna�w�dni�robocze��
w�godz.�12.00-24.00,�w�soboty,�niedziele��
i�święta�w�godz.�10.00-24.00.�Kasy:�tel.�24�
357�56�11

��Strefa squash�czynna�codziennie�w�
godz.�6.00-22.00.�Kasy:�tel.�24�357�56�07.

��Strefa cardio-siła�czynna�codziennie�
w�godz.�8.00-22.00.�Kasy:�tel.�24�357�
56�07.

pływalnia miejska 
w Łowiczu 
łowicz,�ul.�Kaliska�5,�tel.�46-837-32-94

Grafik wejść na pływalnię dla posiada-
jących karnety i kupujących bilety

��Poniedziałek –13.00-13.45;�15.45-16.30;�
20.15-22.00�(ostatnie�wejście�o�21.00)

��Wtorek�–�12.10-13.00;�15.00-16.30;�19.30-
22.00�(ostatnie�wejście�o�21.00)

��Środa –15.00-16.30;�20.15-22.00�
(ostatnie�wejście�o�21.00)

��Czwartek –�13.00-15.45;�19.30-22.00�
(ostatnie�wejście�o�21.00)

��Piątek –�12.10-13.00;�17.40-18.30;�19.30-
22.00�(ostatnie�wejście�o�21.00)

��Sobota�–�11.00-20.00�
(ostatnie�wejście�o�19.00)

��Niedziela�–�10.00-20.00��
(ostatnie�wejście�o�19.00)
Grota solna i sauna�–�czynne�codziennie�
w�godz.�14.00-20.00.

boiska i hale 
sportowe

��orlik przy zespole Szkół nr 1 w Żychli-
nie –�601-564-839�(kontakt�do�animatora�
sportu�remigiusza�Michalaka)

��orlik przy Szkole Podstawowej nr 1  
w Kutnie�–�nr�tel.�667-218-122,�pon.-pt.,�
w�godz.�15-20,�sob.�10-16-,�ndz.�14-19

��orlik przy Szkole Podstawowej nr 6  
w Kutnie�–�pon.-pt.�15-20,�w�weekendy��
w�godz.�9-16,�do�ustalenia�na�miejscu

��orlik przy Szkole Podstawowej nr 9  
w Kutnie�–�pon.-pt.�15-20,�w�weekendy��
w�godz.�14-21

��moSiR w Kutnie�–�tel.�(24)�355-22-24;�
stadion�ogólnodostępny�z�wyjątkiem�boisk�
piłkarskich�(opłata�za�wynajęcie)

��Sala gimnastyczna w Gimnazjum 
w Bedlnie�–�tel.�(24)�282-14-26�(tylko�dla�
mieszkańców�gminy�bedlno)

��Hala oSiR nr 1 w Łowiczu;�ul.�Jana�
Pawła�ii�nr�3,�tel.�46-837-51-06,�czynne:��
pon.�7.00-15.00,�wt.�7.00-20.00,�śr.,�czw.,��
pt.�7.00-15.00;�

��Hala oSiR nr 2 w Łowiczu;�ul.�topolowa�
2,�tel.�46-837-09-04;�pon..�wt.,�śr.,��
8.00-16.00;�czw.�8.00-20.00;�pt.�8.00-16.00;�

wystawy stałe
��muzeum zamek w oporowie�–�czynne�

w�codziennie�w�godzinach�10-16:00,�kasa�
10:00-15:30.�ostatni�zwiedzający�wchodzi�
na�pół�godziny�przed�zamknięciem;�bilety:�
normalny�8�zł,�ulgowy�5�zł;�w�poniedziałki�
wstęp�bezpłatny.�

��Park przy zamku w oporowie czynny�
codziennie�w�godz.�8.00-20.00;�wstęp�wolny.

��muzeum Regionalne w Kutnie: „miasto 
w czasie i przestrzeni”�–�wystawę�rozpo-
czyna�dział�archeologiczny,�opowiadający��
o�najdawniejszych�dziejach�ziemi�
Kutnowskiej.�Dalej�część�przyrodnicza,�
etnograficzna�i�historyczna.�Muzeum�czynne�
od�poniedziałku�do�piątku�w�godz.�10�-18,��
w�niedziele�w�godz.�10-16.�ostatni�zwiedzają-
cy�wchodzi�30�min.�przed�zamknięciem.�bi-
lety:�normalny�–�5�zł�ulgowy�–�2,50�zł,�z�kartą�
„Duża�rodzina�3+”�–�1�zł;�niedziele�–�wstęp�
wolny.�Kutno,�Plac�Marsz.�J.�Piłsudskiego�20,�
tel.�24�254�79�64.�

��muzeum Regionalne w Kutnie: „Rzeźba 
po kutnowsku”�–�wystawa�prezentuje�
muzealną�kolekcję�rzeźb�współczesnych�
twórców�ludowych�i�nieprofesjonalnych��
z�terenu�Kutna�i�powiatu.

��muzeum Bitwy nad Bzurą w Kutnie –��
czynne�od�wtorku�do�niedzieli�w�godz.�10-16.�
ostatni�zwiedzający�wchodzi�30�min.�przed�
zamknięciem.�bilety:�normalny�–�5�zł�ulgowy�
–�2,50�zł,�z�kartą�„Duża�rodzina�3+”�–�1�zł;��
w�niedziele�–�wstęp�wolny.�Kutno,�Park�
Wiosny�ludów,�tel.�24�253-31-41.�

��muzeum w Łowiczu: „Sztuka Baroku”�
–�wystawa�rzemiosła�artystycznego�(meble,�
tkaniny,�szkło,�porcelana),�a�także�malar-
stwa�i�rzeźby;�Kaplica�św.�boromeusza;�
czynna�od�wtorku�do�niedzieli�w�godz.�
10.00-16.00;�bilety:�normalny�10�zł,�ulgowy�
6�zł;�wstęp�bezpłatny�–�wtorek.�łowicz,�
stary�rynek�5/7.

��muzeum w Łowiczu: „etnografia 
Księstwa Łowickiego”�–�wystawa�strojów�
ludowych,�wycinanek,�rzeźby,�ceramiki,�
tkanin�i�eksponatów�z�dziedziny�papiero-pla-
styki;�czynna�od�wtorku�do�niedzieli�w�godz.�
10.00-16.00;�bilety:�normalny�10�zł,�ulgowy�
6�zł;�wstęp�bezpłatny�–�wtorek.�

��muzeum w Łowiczu: „Łowicka galeria 
sztuki” –�wystawa�prac�znaczących�arty-
stów�XX�w.�związanych�z�łowiczem,�m.in.�
cz.�tańskiego,�s.�Noakowskiego,�a.�Kraw-
czyka,�K.�strzemińskiego,�t.�Klonowskiego,�
z.�Pągowskiego,�z.�i�r.�artymowskich,��
z.�rostad-abadie�i�twórczość�obecnie�
działających�malarzy;�czynna�od�wtorku��
do�niedzieli�w�godz.�10.00-16.00;�bilety:�2�zł.�

��mini skansen przy muzeum w Łowiczu 
–�od�1�listopada�do�31�marca�zwiedzanie�
obiektów�tylko�z�zewnątrz,�obowiązuje�bilet�
spacerowy�2�zł,�dzień�bezpłatny�–�niedziela.

��izba Pamięci Łowickich Żydów��
–ukazuje�dzieje�tej�społeczności�w�łowiczu,�
od�chwili�pojawienia�się�starozakonnych��
w�mieście,�poprzez�powstanie�i�intensywny�
rozwój�gminy�żydowskiej,�aktywny�udział��
w�społeczno-gospodarczym�życiu�miasta��
w�XiX�i�XX�wieku,�wybuch�ii�wojny�światowej,�
aż�do�ostatecznej�jej�zagłady.�Muzeum��
w�łowiczu,�ul.�stary�rynek�5/7.

��muzeum Diecezjalne�w Łowiczu –�
zwiedzanie�katedry�wraz�z�eksponatami�
znajdującymi�się�w�wieży;�możliwość�
oglądania�panoramy�miasta�z�tarasu;��
czynne�od�poniedziałku�do�czwartku��
od�10.00�do�16.00,�w�piątki�i�soboty��
od�10.00�do�14.00;�łowicz,�stary�rynek�20.

��izba Pamięci Stanisława Klickiego�–�
wystawa�urządzona�przez�Grupę�historycz-
ną�„Kampinos”�na�i�piętrze�baszty�im.�gen.�
Klickiego�w�łowiczu;�czynna�w�niedziele��
w�godz.�16.00-18.00.�Wstęp�wolny.

��Skansen w maurzycach�–�od�1�listopa-
da�do�31�marca�zwiedzanie�obiektów�tylko�
z�zewnątrz,�obowiązuje�bilet�spacerowy�3�zł.

��Pałac, oranżeria, wystawa majoliki  
w Nieborowie i Świątynia Diany w Arkadii 
–�do�końca�lutego�2016�roku�nieczynne.�

��Park w Nieborowie i Arkadii –�czynne�
codziennie�od�10.00�do�zmroku,��
wstęp�bezpłatny.

��muzeum motoryzacji w Nieborowie  
–�czynne:�piątek,�sobota�i�niedziela�w�godz.�
10.00-18.00,�w�innych�terminach�tylko�po�

telefonicznym�uzgodnieniu�(tel.�46�838-50-
68,�501-945-960);�Nieborów�231a;�bilety:�
normalny�–�10�zł,�ulgowy�(dzieci�i�młodzież�
do�lat�15,�emeryci,�renciści)�–�7�zł,�dzieci�do�
lat�7�(pod�opieką�dorosłych)�–�bezpłatnie.

��muzeum Ludowe rodziny Brzozow-
skich w Sromowie czynne�w�dni�powsze-
dnie�w�godz.�9.00-17.00,�w�niedziele�i�święta�
w�godz.�12.00-17.00,�tel.�46-838-44-72.

��Pałac w Sannikach –�czynny�codziennie�
w�godz.�8.00-17.00;�zwiedzanie�z�przewod-
nikiem:�pon.-pt.�w�godz.�7.30-15.30,�sobota�
9.00-17.00;�bilety:�10�zł�i�3�zł�(ulgowy).

��Park przy pałacu w Sannikach –�czynny�
codziennie�w�godz.�8.00-17.00;�wstęp�wolny.

��Pałac w Walewicach�–�można�zobaczyć�
m.in.�apartament�napoleoński,�kaplicę��
pałacową�i�inne�piękne�wnętrz.�zwiedzanie�
z�przewodnikiem�w�soboty�i�w�niedziele,��
w�godz.�11:00-11:50�i�12:00-12:50.�Koszt:�
dzieci�5�zł/osoba,�dorośli�–�10�zł/osoba.�

��ekspozycja 500 guzików z muzeum 
Guzików w Łowiczu,�w�tym�ok.�200�sztuk�
guzików�personalnych;�Galeria�łowicka,��
i�piętro,�ul.�stanisławskiego;�czynna�pon.-pt.�
w�godz.�10.00-19.00,�sob.�9.00-15.00.�

��„Gloria Victis 1863-1864 – Pamięć 
i tradycja w 150. rocznicę wybuchu 
Powstania Styczniowego na ziemi 
Łowickiej”�–�wystawa�on-line�przygotowana�
na�podstawie�materiałów�archiwalnych�pre-
zentowanych�w�2013�r.�w�siedzibie�oddziału�
w�łowiczu�archiwum�Państwowego�m.st.�
Warszawy;�scenariusz�Marek�Wojtylak;��
www.warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

wystawy czasowe 
��„Władze dekoracji, dekoracje władzy. 

Czyli rzecz o sztuce baroku i czasów 
saskich, o pięknie przedmiotu, o jego 
użyteczności w odwracaniu uwagi  
od szpetot istotnych naszego na tej zie- 
mi bytowania” –�wystawa�poświęcona�za-
leżnościom�między�przedmiotami�a�czasami,�
w�których�powstawały�i�służyły;�czynna�do�
17�stycznia�2016�r.�w�Muzeum�regionalnym�
–�salach�ratusza�w�Kutnie,�Plac�im.�Marszał-
ka�J.�Piłsudskiego�20,�wstęp�wolny.�

��„Świat Aniołów” –�wystawa�rzeźb�
należącej�do�stowarzyszenia�twórców�
ludowych�w�lublinie�hanny�Miklaszew-
skiej.�europejskie�centrum�artystyczne�im.�
Fryderyka�chopina�w�sannikach.�Wystawa�
czynna�do�2�lutego�2016�r.

��„Kolędy kolorami malowane” i „Świą-
teczny dzwoneczek”�–�pokonkursowa�
wystawa�prac�plastycznych,�czynna�do�
31�stycznia�2016�r.�w�Gminnym�ośrodku�
Kultury�w�bedlnie.

��„zapisani na szkle”�–�wystawa�uni-
kalnych�zdjęć�Księżaków�sprzed�100�lat,�
pochodzących�z�prywatnej�kolekcji�artysty�
malarza�Jerzego�Dołhania.�ekspozycja�Foto�
art�Galeria,�ul.�zduńska�34�w�łowiczu.

koncerty
��Piątek, 8 stycznia: 
godz.�18:00�–�Dużo kobiet, bo aż trzy 
–�widowisko�łączące�koncert�i�program�
satyryczny.�Wystąpią:�Maria�czubaszek,�
Magda�umer,�hanna�Śleszyńska�i�artur�
andrus.�sala�widowiskowa�Kutnowskiego�
Domu�Kultury,�ul.�Żółkiewskiego�4.

��Niedziela, 10 stycznia:
godz.�10.30,�11.30,�12.30�– Kolędy i pa-
storałki wykonają uczniowie Centrum 
edukacji muzycznej w Łowiczu;�sala�
barokowa�muzeum�w�łowiczu,�stary�
rynek�5/7.�Wstęp�wolny.
godz.�13.00-18.00�– Koncert w ramach 
Wielkiej orkiestry Świątecznej 
Pomocy: mateusz Jagiełło, Good 
News Band, Dzień zapłaty; ohio; 
Koniunktura;�Klub�Pracownia,�łowicz�ul.�
Podrzeczna�20.
godz.�15.00�–�Wielka orkiestra 
Świątecznej Pomocy w Bolimowie:�
bolimowska�orkiestra�Dęta,�prezentacje�
młodzieży�z�gminy�bolimów,�licytacje�
i�inne.�Gminny�ośrodek�Kultury�w�bolimo-
wie.�Wstęp�2�zł.
godz.�14.00�–�Wielka orkiestra Świą-
tecznej Pomocy w Starym Waliszewie:�
godz.�14.00�-�Jasełka�w�szkole�i�licytacje.�
W�programie�ponadto:�mecz�piłki�
siatkowej�Gimnazjaliści�kontra�strażacy�i�
rozgrywki�tenisa�stołowego.

��Sobota, 16 stycznia:
godz.�16.00�–�Kolędowanie z Koderka-
mi –�koncert�kolęd�i�pastorałek��
w�wykonaniu�Dziecięco-Młodzieżowego�
zespołu�ludowego�„Koderki”;�łowicki�
ośrodek�Kultury,�ul.�Podrzeczna�20.�
Wstęp�wolny.

��Niedziela, 17 stycznia:
godz.�10.00�–�Kolędowanie z Koderka-
mi –�koncert�kolęd�i�pastorałek��
w�wykonaniu�Dziecięco-Młodzieżowego�
zespołu�ludowego�„Koderki”;�kościół�
MbNP�na�Korabce.�Wstęp�wolny.

��Czwartek, 21 stycznia:
godz.�19:00�–�Kobranocka�–�koncert�
legendarnego�zespołu�rockowego;�sala�
widowiskowa�Kutnowskiego�Domu�Kultu-
ry,�ul.�Żółkiewskiego�4;�bilety:�20�zł

��Sobota, 23 stycznia: 
godz.�19:00�–�Karnawałowa Gala 
operowo-operetkowa –�najpiękniejsze�
arie,�duety�i�sceny�z�oper�i�operetek�w�
wykonaniu�artystów�scen�europejskich,�
wystąpią�m.in.:�agnieszka�Drożdżewska�
(sopran),�barbara�spitzer�(sopran),�anna�
Wilczyńska�(sopran).�centrum�teatru�
Muzyki�i�tańca,�ul.�teatralna�1,�99-300�
Kutno.�biletydo�nabycia�w�kasie�ctMit�

lub�na�stronie�www�w�cenie�40�zł,�koncert�
przy�stolikach,�w�cenie�wino�i�słodki�
poczęstunek.

��Piątek – sobota, 22-23 stycznia:
Xiii Regionalny Przegląd Kolęd – 
Domaniewice 2016, sala�widowiskowa�
Gminnego�ośrodka�Kultury�w�Doma-
niewicach.�Przesłuchania�konkursowe:�
22.01.2016��godz.�9:00�–��kategoria�
wiekowa�kl.�i-iii;�godz.�13:00�–�gimnazjum;�
23.01.2016:�–�godz.9:00�–�kategoria�wie-
kowa�kl.�iV�–�Vi;�godz.�13:00�–�kategoria�
wiekowa�szkoły�średnie�i�wyższe.

��Niedziela, 24 stycznia:
godz.�15:00�–�Xiii Regionalny Przegląd 
Kolęd Domaniewice 2016 – podsumo-
wanie�Przeglądu,�ogłoszenie�wyników,�
koncert�laureatów,�rozdanie�nagród;�sala�
widowiskowa�GoK�w�Domaniewicach.�
Wstęp�wolny.

��Niedziela, 31 stycznia:
godz.�11.00�–�„Dyrygent w orkiestrze”�–�
Muzyczny�plac�zabaw:�zimowe�koncerty�
z�orkiestrą�sonus;�strych�łowickiego�
ośrodka�Kultury.�Koszt:�5�zł/dziecko,�
dorośli�oraz�3.�i�następne�dziecko�gratis.

��Piątek, 5 lutego
godz.�19.00�–�Kortez –�koncert�w�
ramach�och!�Film�Festiwal;�łowicki�
ośrodek�Kultury�ul�Podrzeczna�20.�
bilety:�przedsprzedaż�–�40�zł;�od�7�
stycznia�–�50�zł.

��Niedziela, 21 lutego:
godz.�19.00�–��marek Napiórkowski 
Sextet „up”�–�koncert�jazzowy�w�ramach�
och!�Film�Festiwal.�Wystąpią:��Marek�
Napiórkowski�–�gitara,�Michał�tokaj�–�for-
tepian,�flet;�adam�Pierończyk�–�saksofon�
sopranowy�i�tenorowy;�henryk�Miśkiewicz�
–�klarnet�basowy;�andrzej�Święs�–�kontra-
bas�i�gitara�basowa;�Paweł�Dobrowolski�
–�perkusja.�Kino�Fenix,�ul.�Podrzeczna�20�
w�łowiczu.�bilety:�przedsprzedaż�–�40�zł;�
od�28�stycznia�–�50�zł.

kino Kutnowskiego 
Domu Kultury 
ul.�Żółkiewskiego�4,�tel./fax�(24)�254-21-37,�
www.kinokdk.net.pl

�� Czwartek, 7 stycznia:
kino�nieczynne

��Piątek, 8 stycznia:
odz.�20.30�–�Słaba płeć? –�komedia�
romantyczna�prod.�polskiej

��Sobota, 9 stycznia:
godz.�16:00�–�Bella i Sebastian 2��
–�film�przygodowy�prod.�francuskiej,�
godz.�18.00,�20.00�–�Słaba płeć? –�
komedia�romantyczna�prod.�polskiej

��Niedziela – środa, 10-13 stycznia:
godz.�16:00�–�Bella i Sebastian 2��
–�film�przygodowy�prod.�francuskiej,�
godz.�18.00�–�Słaba płeć? –�komedia�
romantyczna�prod.�polskiej

bilety�na�seanse�2D:�piątek-niedziela�16�zł�
(normalne),�14�zł�(ulgowe);�pozostałe�dni:�
14�zł�(normalne),�12�zł�(ulgowe).
bilety�na�seanse�3D:�piątek-niedziela�20�zł�
(normalne),�18�zł�(ulgowe);�pozostałe�dni��
18�zł�(normalne),�16�zł�(ulgowe).

kino Fenix 
łowicz�ul.�Podrzeczna�20,�tel.�46-837-40-01

��Czwartek, 7 grudnia:
godz.�16:15�–�Bella i Sebastian 2��
–�film�przygodowy�prod.�francuskiej,�
reżyseria:�christian�Duguay�(premiera).�
Wychowywany�przez�przybranego�
dziadka�sebastian�z�niecierpliwością�
czeka�na�powrót�swej�przyjaciółki�
angeliny.�Na�wieść�o�tym,�że�awionetka,�
którą�podróżowała�dziewczyna,�zaginęła�
gdzieś�w�górach,�sebastian�i�jego�wierne�
psisko�bella�wyruszają�na�pomoc.�
Niebezpieczna�wyprawa�obfitować�
będzie�w�dramatyczne,�ale�i�zabawne�
wydarzenia.�Pożar�lasu,�zetknięcie�oko�
w�oko�z�niedźwiedziem,�wysokogórska�
wspinaczka,�a�przede�wszystkim�spotka-
nie�z�nieznajomym�pilotem�okażą�się�dla�
chłopca�i�jego�psa�początkiem�zupełnie�
nowej,�niespodziewanej�przygody.��
W�jej�trakcie�sebastian�trafi�na�ślad�
swego�zaginionego�ojca.
godz.�18:00,�20:00�–�Słaba płeć? –�
komedia�romantyczna�prod.�polskiej
reżyseria:�Krzysztof�lang.�zośka�(olga�
bołądź)�jest�atrakcyjna,�wykształcona�i�
wie,�czego�chce.�rodzinne�miasteczko�
zamieniła�na�warszawską�korporację�
i�pnie�się�po�drabinie�sukcesu,�choć�
do�raju�jeszcze�droga�daleka.�zamiast�
luksusowego�apartamentu�–�kawalerka�
na�kredyt,�zamiast�prestiżowej�pracy�–�
użeranie�się�z�szefem�burakiem,�zamiast�
szczęśliwego�życia�–�udawanie�kogoś,�
kim�nie�jest.�Pewnego�dnia�zośka�
zalicza�twarde�lądowanie.�oszukana�
przez�szefa�traci�pracę�i�reputację.�ten�
otrzeźwiający�kubeł�zimnej�wody�budzi�
ją�z�plastikowego�korpo-snu�i�zmusza�do�
działania.�ale�to�już�nowa�zośka�–�silna�
kobieta,�która�chce�wziąć�z�życia�to,�co�
jej�się�należy:�miłość,�przyjaźń,�szacunek�
i�satysfakcjonującą�pracę.�a�przy�okazji�
ukarać�byłego�szefa�kanciarza�i�złowić�
dorodny�okaz�prawdziwego�faceta.�słaba�
płeć?�serio?�
Piątek – sobota, 8-9 stycznia:
godz.�16.30�–�Słaba płeć? –�komedia�
romantyczna�prod.�polskiej�
godz.�18.15,�20.00�–�moje córki krowy 
(premiera)�–�dramat,�komedia�prod.�
polskiej;�reżyseria:�Kinga�Dębska.
Marta�(Kulesza),�gwiazda�popularnych�
seriali,�ma�42�lata,�jest�silna�i�dominująca.�

 iNFoRmAtoR�Dla�ŻychliNa�i�oKolic

oFeRtY PRACY
PoWiatoWy�urząD�Pracy�W�KutNie
(stan�na�5�stycznia�2016�r.)�

�� Pakowacz
�� operator�maszyn�cNc�
�� Pracownik�ochrony�
�� elektryk�utrzymania�ruchu
�� Murarz-glazurnik
�� betoniarz-zbrojarz
�� Malarz
�� inżynier�robót�drogowych
�� Kontroler�jakości�
�� Pomocnik�lakiernika�samochodowego�
�� Pakowacz�wyrobów�mięsnych
�� Przedstawiciel�handlowy
�� Jeliciarz
�� specjalista�ds.�handlu�i�sprzedaży
�� Kierownik�budowy�
�� Magazynier
�� sprzedawca
�� Kucharz/arka
�� operator�dźwigu�
�� Przedstawiciel�handlowy
�� operator�podnośnika�PhM
�� elektromonter
�� Kierowca�samochodu�ciężarowego�
kat.c+e

�� asystent�prawny-aplikant
�� Doradca�klienta-sprzedawca
�� ogrodnik
�� sprzedawca
�� Murarz
�� Kelner�
�� Pracownik�pomocniczy�w�magazynie�
�� specjalista�ochrony�środowiska
�� Kierownik�elektryk�
�� Kucharz

Pomimo�sławy�i�pieniędzy�wciąż�nie�
może�ułożyć�sobie�życia.�Niestabilna�
emocjonalnie�40-letnia�Kasia�(Muskała)�
tkwi�w�dalekim�od�ideału�małżeństwie�(w�
roli�męża�Marcin�Dorociński),�wychowu-
jąc�nastoletniego�syna�(Jeremi�Protas).�
siostry�niezbyt�za�sobą�przepadają,�
kompletnie�nie�rozumieją�i�nawet�nie�
starają�się�zrozumieć�swoich�życiowych�
wyborów.�choroby,�a�w�konsekwencji�
utrata�jednego�z�rodziców�zmuszają�je�do�
wspólnego�działania.�Kobiety�stopniowo�
zbliżają�się�do�siebie,�odzyskują�utracony�
kontakt,�co�wywołuje�szereg�tragikomicz-
nych�sytuacji.

��Niedziela, 10 stycznia: 
godz.�18.15,�20.00�–�moje córki krowy 
(premiera)�–�dramat,�komedia�prod.�
polskiej;�reżyseria:�Kinga�Dębska
Poniedziałek�–�czwartek,�11-14�stycznia:
godz.�16.30�–�Słaba płeć? –�komedia�
romantyczna�prod.�polskiej�
godz.�18.15,�20.00�–�moje córki krowy 
(premiera)�–�dramat,�komedia�prod.�
polskiej.

inne
��Piątek, 8 stycznia:
godz.�20.30�–�Kabaret Pod Wyrwi-
groszem;�bilety�50�zł.�Żychliński�Dom�
Kultury,�ul.�Fabryczna�3.

��Niedziela, 10 stycznia:
ghodz.�17.00�–�uroczysta gala wrę-
czenia tytułu Łowiczanin Roku 2015,�
nadanego�przez�Nowego�łowiczanina�
Piotrowi�Marciniakowi.�sala�barokowa�
muzeum�w�łowiczu,�stary�rynek�5/7;�
wstęp�wolny.

��Poniedziałek, 11 stycznia:
godz.�12.30�–�Spotkanie z ciekawym 
człowiekiem: Dobromir makowski –�
nauczyciel�wychowania�fizycznego�oraz��
oraz�autor�projektu�rapPedagogika,�
założyciel�fundacji�„Młodzi�dla�Młodych”;�
Żychliński�Dom�Kultury,�ul.�Fabryczna�3;�
Wstęp�wolny.
godz.�16.00�–�Spotkanie z ciekawym 
człowiekiem: Krzysztof miklas�–�eme-
rytowany�dziennikarz,�były�komentator�
sportowy�(m.in.�5�igrzysk�olimpijskich�let-
nich�i�5�zimowych,�biegi�narciarskie,�skoki�
narciarskie,�lekkoatletyka�i�podnoszenie�
ciężarów);�.felietonista,�autor�książki�
„Dwie�strony�mikrofonu.�opowieści�
sportowego�komentatora�spoza�telewi-
zyjnego�kadru”�oraz�„Przewrotność�losu”.�
Żychliński�Dom�Kultury,�ul.�Fabryczna�3;�
Wstęp�wolny.

RoLNiK SPRzeDAJe 
(ceny�z�dnia�4�stycznia�2016�r.)

Żywiec wieprzowy:

�� różyce:�3,40�zł/kg+Vat

�� skowroda�Płd.:�3,40�zł/kg+Vat

�� Domaniewice:�3,40�zł/kg+Vat

�� chąśno:�3,30�zł/kg+Vat

�� Kiernozia:�3,40�zł/kg+Vat

�� Karnków:�3,20�zł/kg+Vat

Żywiec wołowy:

�� skowroda�Płd.:�jałówki�7,10�zł/kg+Vat,��
krowy�5,00�zł/kg+Vat;�byki�7,60�zł/kg+Vat;

�� różyce:�jałówki�7,00�zł/kg+Vat;�
krowy�6,00�zł/kg+Vat;�byki�7,50�zł/kg+Vat;

�� Domaniewice:�jałówki�7,00�zł/kg+Vat;��
krowy�6,00�zł/kg+Vat;�byki�7,50�zł/kg+Vat;

�� Kiernozia:�jałówki�5,80-7,00�zł/kg+Vat;�krowy�
4,00-5,30�zł/kg+Vat;�byki�6,00-7,50�zł/kg+Vat;�
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Ogłoszenia

 
PuNKtY PRzYJmoWANiA oGŁoSzeń DRoBNYCH Do „NŁ”: BiuRo oGŁoSzeń ŁoWiCz,�ul.�PiJarsKa�3a; BeDNARY,�sKleP�P.�PaPierNiK�24a;�BoBRoWNiKi 27,�sKleP�P.�Pacler;�BoLimóW,�ul.�ryNeK�KoŚciuszKi�17,�sKleP�

„eWa”,�P.PaPierNiK;�DomANieWiCe,�ul.�GłóWNa�26,�sKleP�P.� JaKubiaK;�GąGoLiN PoŁuDNioWY,�sKleP� „Kos”;�HumiN 1A,�sKleP�P.�GreFKoWicz;� iŁóW:�Pl.�ryNeK�staroMieJsKi�2a;�sKleP�P.�PaPieroWsKieGo;�KieRNo-
ziA,� ryNeK� KoPerNiKa,� KiosK� P.� WesołoWsKieJ;� KoCieRzeW PŁN.,� sKleP� P.� DraGańsKieJ;� KuRABKA 17A,� sKleP� P.� toPolsKieJ;� ŁoWiCz,� os.� bratKoWice,� KiosK� lotto;� ŁYSzKoWiCe,� sKleP� „Duet”,� ul.� GMiNNa� 6;�

NieBoRóW,�al.�leGioNóW�PolsKich�18,�sKleP�P.�FiGata;�NoWA SuCHA 22,�sKleP�P.�sieWiery;�oStRóW 20,�sKleP�P.�beJDy;�oSmoLiN,�ul.�ryNeK�2,�sKleP�P.�serWach;�PSzCzoNóW 147,�sKleP�P.�liPińsKieGo;�SANNiKi,� �
ul.�WarszaWsKa�183,�sKleP�P.�olKoWicz;�SoBotA,�Pl.�zaWiszy�czarNeGo�12,�sKleP�P.�bińczaK;�SoKoŁóW 19,�sKleP�P.�GłoWacKieGo;�StACHLeW 113A,�sKleP�P.�WierzbicKieJ;�StARY DęBSK 6A,�sKleP�P.�PaWła�tarGa-

szeWsKieGo,�ŚLeSzYN,�ul.�GórNa�5,�sKleP�P.�MączyńsKieJ;��WALiSzeW StARY�19, sKleP��P.�PabiJańczyK;�zABoStóW DuŻY,�sKleP�P.�szaleNiec;�zAWADY 67,�sKleP�P.�soKalsKieJ;�zŁAKóW BoRoWY 139A,�sKleP�P.�PiecKi.

PuNKtY PRzYJmoWANiA oGŁoSzeń DRoBNYCH Do „WieŚCi”:�BiuRo oGŁoSzeń�GŁoWNo,�ul.�łoWicKa�40;�DmoSiN 1,�boŻeNa�KrzeszeWsKa,�PieKarNia:��StRYKóW:�sKleP�„zosia”,�ul.�tarGoWa�25/27;�sKleP�P.�łuKasza�

PaPińsKieGo,�stary�ryNeK�4/29.

PuNKtY PRzYJmoWANiA oGŁoSzeń DRoBNYCH Do „NŁ DLA ŻYCHLiNA, oPoRoWA, BeDLNA i PACYNY”: BeDLNo 28, sKleP�MiNi-MaG;�DoBRzeLiN,�ul.�Wł.�JaGiełły,�sKleP�MaGDa;�PACYNA,�ul.�toWaroWa�4,�sKleP�P.�MaG-

DaleNy�DurKi;�PLeCKA DąBRoWA,�sKleP�„MoNiKa”;�ŚLeSzYN,�ul.�GórNa�5,�sKleP�P.�MączyńsKieJ;�ŻYCHLiN,�ul.�łąKoWa�9a,�sKleP�„MaGDa”;�ul.�NarutoWicza�85F,�sKleP�„MaGDa”;�ul.�29�listoPaDa�25-26,�sKleP�„eleMis”.

WYDAWCA i ReDAKCJA Nie PoNoSzą oDPoWieDziALNoŚCi zA tReŚć oGŁoSzeń i ReKLAm oPuBLiKoWANYCH zGoDNie z ARt. 36 uStAWY  z DNiA 26.01.1984 R. „PRAWo PRASoWe”

samochodowe

kupno
��auta�bezwypadkowe,�tel.�kom.�

795-297-763.

��autoskup:�1�zł�za�1�kg,�wszystkie,�tel.�
kom.�888-460-461.

��Kupię�każde�auto,�tel.�kom.�510-631-245.

��Kupię�każde�auto,�gotówka,�najlepsze�
ceny,�odbiór�natychmiastowy,�sprawdź,�tel.�
kom.�501-032-036.

sprzedaż
��auDi�a6�c5,�1.8�t,�benzyna/gaz,�2000�

rok,�srebrny,�tel.�kom.�726-680-077.

��auDi�a6,�tDi,�2005�rok,�czarny,�zadbany,�
tel.�kom.�660-096-000.

��bMW�X5,�4.4�benzyna/gaz,�2001�rok,�
25.500�zł,�tel.�kom.�694-484-902.

��DaeWoo�lanos,�bezwypadkowy,�
klimatyzacja,�zadbany,�tel.�kom.�
604-828-185.

��DaeWoo�lanos,�1.6�gaz,�2000/2001�
rok,�138.000�km,�stan�bdb,�tel.�kom.�
604-392-876.

��DaeWoo�Matiz,�0.8,�2000�rok,�zielony�
metalik,�stan�bardzo�dobry,�tel.�kom.�
604-706-309.

��Fiat�Marea,�1.6,�benzyna,�1997�rok,�tel.�
kom.�668-481-344.

��Fiat�Panda,�2005�rok,�tel.�kom.�
603-103-174.

��Fiat�Panda,�2004�rok,�tel.�kom.�
512-088-422.

��Fiat�seicento,�1999�r.,�stan�dobry,�tel.�
kom.�698-496-276,�698-196-365.

��Fiat�seicento,�900,�1999�rok,�tanio,�tel.�
kom.�606-603-933.

��Fiat�seicento,�1100,�2002�rok,�
wspomaganie,�tel.�kom.�604-392-876.

��Fiat�seicento,�1100�benzyna�+�gaz,�2006�
r.,�wersja�limitowana,�74.600�km,�tel.�kom.�
608-270-922.

��ForD�Fiesta,�1.3�benzyna,�2003�rok,�
salon�Polska,�tel.�kom.�606-483-135.

��ForD�transit,�1992�rok,�tel.�kom.�
792-931-678.

��ForD�transit,�2003�rok,�tel.�kom.�
606-793-175.

��hyuNDai�lantra,�1.5,�1994�rok,��
260.000�km,�gaz,�tel.�kom.�530-306-675.

��MazDa�3,�2004�rok,�tel.�kom.�
698-234-166.

��MazDa�323,�1993�r.,�tel.�kom.�
691-961-245.

��MerceDes�benz,�1992�rok,�„kaczka”,�
tel.�kom.�517-481-313.

��MerceDes�bus�208D,�1994�rok,�tel.�
kom.�723-741-238.

��MerceDes�Mb�100D,�blaszak,�
tel.�(46)�837-43-54.

��oPel�astra,�1.4�benzyna,�1999�rok,�tel.�
kom.�609-775-662.

��oPel�astra�2,�1.4�benzyna,�2008�
rok,�salon�Polska,�srebrny�metalik,�stan�
techniczny�i�wizualny�bdb.,�cena�10.400�zł.,�
tel.kom.�608-174-892.

��oPel�astra�G,�1.6,�2000�r.,�tel.�kom.�
609-046-805.

��oPel�astra�ii,�1.7�tD,�1999�rok,�
garażowany,�oryginalny�lakier,�tel.�kom.�
513-375-786.

��oPel�astra,�1.4�16V�ecotec,�1999�rok,�
sedan,�granatowy�metalik,�tel.��
(46)�831-02-44,�tel.�kom.�604-706-309.

��oPel�corsa,�2006�rok,�uszkodzona,��
w�całości�lub�na�części.

��oPel�Vectra�c,�1.9�cDti,�500,�
2006/2007�rok,�120�KM,�tel.�kom.�
664-178-077.

��PeuGeot�106,�1.0,�1999�rok,�tel.�kom.�
604-781-918.

��PeuGeot�205,�sprzedam�tanio,�tel.�kom.�
537-843-600.

��PeuGeot�206,�1.4,�2002�rok,�
wyposażony,�stan�bdb,�tel.�kom.�
604-392-876.

��PeuGeot�207,�1.4�hDi,�2007�rok,�
pierwszy�właściciel,�aktualny�przebieg�
80.000�km,�bordo�metalik,�15.800�zł,�tel.�
kom.�513-375-786.

��PeuGeot�307,�1.4�hDi,�2006�rok,�
150.000�km,�klimatyzacja,�oryginalny�
lakier,�stan�rewelacyjny,�12.300�zł,�tel.�kom.�
604-706-309.

��PoloNez�caro�gaz,�1994�r.,�Żuk�a11,�
gaz,�1990�r.,�tel.�kom.�602-587-434.

��reNault�Megane�scenic,�1.5,�Dci,�
2005�rok,�8.900�zł,�klimatyzacja�oraz�
scenic�ii,�1.9�Dci,�2004�rok;�(w�rozliczeniu�
przyjmę�tańszy),�tel.�kom.�513-375-786.

��robur�furgon,�1990�rok,�krótki,�nowe�
opony,�stan�dobry,�tanio,�tel.�(24)�277-70-78.

��seat�leon,�1.9�tDi,�2006�rok,�tel.�kom.�
696-312-242.

��sKoDa�Fabia�kombi,�2004�rok,�tel.�kom.�
606-924-473.

��sKoDa�octavia,�1.6�benzyna/gaz,�1999�
rok,�2.000�zł,�tel.�kom.�697-289-514.

��toyota�corolla,�1,3�86�kM,�1998�rok,�
listback,�+�gaz,�tel.�kom.�791-790-885.

��toyota�yaris,�2003�rok,�5-drzwiowa,�
tel.�(42)�719-59-07,�tel.�kom.�506-338-448.

��toyota�yaris,�1.0,�Xii.�2004�rok,�salon,�
wyposażona,�tel.�kom.�604-392-876.

��VolVo�V40,�diesel,�2000�rok,�tel.�kom.�
505-365-689.

��VW�bora,�1.9�tDi,�tel.�kom.�510-636-703.

��VW�Golf,�1.6,�1993�rok,�tel.�kom.�
510-279-605.

��VW�Golf,�1.6�16V,�2001�rok,�8.500�zł,�tel.�
kom.�512-159-899.

��VW�Golf�ii,�1991�rok,�tel.�kom.�
512-592-291.

��VW�Golf�V,�1.9�tDi,�2005�rok,�niebieski�
metalik,�5-drzwiowy,�(w�rozliczeniu�przyjmę�
mniejszy),�15.600�zł,�tel.�kom.�604-706-309.

��VW�lupo,�1.4,�2001�rok,�tel.�kom.�
793-038-456.

��VW�Passat�b6,�2006�rok,�stan�bardzo�
dobry,�wersja�highline�-�salon�PolsKa,�
udokumentowany�przebieg,�ks.�serwisowa,�
tel.�kom.�602-201-923.

��VW�Polo,�2009�rok,�72.000�km,�tel.�kom.�
500-791-512.

��VW�transporter�2.4,�tel.�880-481-612.

inne
��Naprawa�automatycznych�skrzyń�biegów�

„Piotr�Michalak”,�tel.�kom.�501-461-936.

��lPG-�serwis-�montaż-�diagnoza,�tel.�kom.�
600-148-628.

��sprzedam�przyczepkę,�tel.�kom.�
889-601-888.

�sprzedam�przyczepkę�samochodową��
2m�na�1,2�m,�tel.�kom.�602-113-064.

��silnik�citroen,�tel.�kom.�600-820-374.

��sprzedam�koła�zimowe�15’,�do�lublina,�
tel.�kom.�501-247-193.

��opony�zimowe�r-14,�185/65,�z�felgami,��
2�szt.,�tel.�kom.�885-459-698.

��sprzedam�opony�13/80/145,�
akumulatory�95�ah,�60�ah,�tel.�kom.�
797-740-574.

��Przyczepka�samochodowa,�tel.�kom.�
693-902-442.

��sprzedam�koła�920�i�1100/20,�nowe��
i�używane,�tel.�kom.�668-317-644.

motorowe

kupno
��Kupię�stare�motocykle,�kompletne,�

niekompletne,�części,�tel.�kom.�
603-444-431.

garaże

sprzedaż
��Garaż,�os.�szarych�szeregów,�tel.�kom.�

694-154-861.

nieruchomości

kupno
��Kupię�ziemię�łyszkowice�i�okolice,�tel.�

kom.�502-602-463,�16:00-19:00.

��Kupie�ziemię�powyżej�1�hektara,�
gotówka,�tel.�kom.�501-020-993.

��Kupię�mieszkanie,�gotówka,�tel.�kom.�
501-020-993.

sprzedaż
 �Sprzedam działki budowlane  

w Głownie, tel. kom. 606-414-222.

��sprzedam�działkę�budowlaną�717�mkw.,�
Jastrzębia,�tel.�kom.�600-488-382.

��Działki�budowlane,�Nieborów,�tel.�kom.�
607-328-032.

��sprzedam�ziemię�7,20�ha,�Żychlin,�
Głowackiego,�tel.�kom.�729-674-534,�
513-914-567.

��Działka�rolno-budowlana�9.300�mkw.,��
Placencja,�bardzo�tanio,�tel.�kom.�
606-889-643.

��Mieszkanie�48�mkw.,�os.�Dąbrowskiego,�
iV�piętro,�tel.�kom.�694-750-724.

��Mieszkanie,�iV�piętro,�35�mkw.,�środkowe,�
Dąbrowskiego,�tanio,�tel.�(46)�837-27-47.

��Działka�budowlana,�Mysłaków,�tel.�kom.�
692-363-474.

��Mieszkanie�48�mkw.,�iV�piętro,�sprzedam,�
tanio,�tel.�kom.�605-155-972,�po�17.

��sprzedam�działkę�inwestycyjno-
budowlaną,�w�Mysłakowie,�przy�trasie�
łowicz-skierniewice,�tel.�kom.�694-272-724.

��siedlisko,�Dmosin,�tel.�kom.�881-087-040.

��Mieszkanie�47�mkw.,�os.�Dąbrowskiego,�
tel.�kom.�500-136-658.

��Dom�w�zdunach,�tel.�kom.�512-490-910.

��Dom�w�łowiczu,�200�mkw.,�działka��
450�mkw.,�tel.�kom.�666-932-298.

��Działka�budowlana�z�domkiem,�0,85�ha,�
tel.�kom.�693-025-919,�stroniewice.

��sprzedam�dom�w�stanie�surowym,�
zamknięty,�127�mkw.,�tel.�kom.�508-694-697.

��Działki�budowlane,�1.500�mkw.,�łowicz,�
Górki,�chabrowa,�tel.�kom.�883-666-093,�
po�20:00.

��sprzedam�garaż�os.�bratkowice,�tel.�kom.�
880-043-515.

��sprzedam�budynek�nadający�się�na�
magazyn�lub�halę�produkcyjną��
o�rozmiarach�11,5�m�x�92�m�=�1000�mkw,�
tel.�kom.�663-881-721.

��Wulkanizacja,�Napoleońska�6,�łowicz,�tel.�
kom.�502-163-313.

��Działka�budowlana,�tel.�kom.�
502-163-313.

��bąków,�ziemia�2.21�ha,�z�dojazdem,�tel.�
kom.�792-620-178.

��Domek�60�mkw.,�działka�6.000�mkw.,�
budowlano-usługowa,�narożna,�łowicz,�tel.�
kom.�603-878-783.

��budowlano-rolna,�7�ha,�Nieborów,�tel.�
kom.�603-878-783.

��Mieszkanie�48,5�mkw.,�łowicz,�os.�
bratkowice,�tel.�kom.�662-967-762.

��sprzedam�działkę�budowlaną�o�pow.��
1.1�ha,�z�dostępem�do�wody�w�skaratkach�
Wsi,�tel.�kom.�516-581-185.

��Działka�4,6�ha�w�jednym�kawałku,�
uprawiana,�135x340�m,�tanio,�łazin,�tel.�
kom.�501-020-993.

��siedlisko�z�ziemią�lub�bez,�bogoria�Górna�
16,�tel.�kom.�606-461-953.

 �mieszkanie 60 mkw, Głowno os. 
Kopernika, dobra lokalizacja, tel. kom. 
502-683-368.

��Działka�budowlana�88�arów,�na�granicy�
bednary-sypień,�w�całości�lub�na�dwie�
mniejsze,�tel.�kom.�694-804-682.

��sprzedam�działkę�budowlaną,�tel.�kom.�
784-988-431.

��sprzedam�dom�60�mkw.�na�wsi,�tel.�kom.�
500-791-512.

��Mieszkanie�2-pokojowe,�starzyńskiego,�
tel.�kom.�692-101-989.

��sprzedam�działkę�budowlaną�z�domem,�
0.53�ha,�Jasieniec,�gm.�rybno,�tel.�kom.�
691-374-039,�669-560-392.

��Mieszkanie,�52�mkw.,�Kwiatowa,�pilnie,�
tel.�kom.�505-041-810.

��ul.�Piekarska,�39�mkw.,�tel.�kom.�
695-357-600.

��sprzedam�dom,�stan�surowy,�zamknięty,�
łowicz�ul.�Grunwaldzka,�tel.�kom.�
795-410-608.

��Działka�budowlana�5100�mkw.,�
zielkowice,�tel.�kom.�795-410-608.

��Mieszkanie�3-pokojowe�53�mkw.,�os.�
Kopernika,�Głowno,�tel.�kom.�602-625-445.

��Nowy�dom�do�zamieszkania,�185�mkw.,�
garaż,�działka�1.200�mkw.,�os.�Mysłaków,�
tel.�kom.�601-694-171.

��sprzedam�M-2,�38�mkw.,�iV�piętro,�os.�
Noakowskiego,�tel.�kom.�781-779-673.

��Mieszkanie�52�mkw,�tel.�kom.�
795-905-677.

��Mieszkanie�51�mkw.,�3-pokojowe,�
wyremontowane.�reymonta,�tel.�kom.�
791-579-463.

��Pięknie�położony�dom�z�działką��
w�Głownie,�tel.�kom.�501-664-554.

��atrakcyjnie�położoną,�ładną�działkę�
budowlaną�w�zielkowicach�tanio�sprzedam,�
tel.�kom.�600-141-340.

��Dom�w�bełchowie,�stan�surowy�
zamknięty,�media,�działka�600�mkw.,�dom�
170mkw.,�tel.�kom.�721-347-558.

��sprzedam�dwupokojowe�mieszkanie�
-�48mkw,�na�os.�Dąbrowskiego,�tel.�kom.�
509-419-398.

��Dom�90�mkw,�tanio�sprzedam�165.000�
zł.,�stan�surowy,�działka�3.000�mkw,�
bednary�koło�łowicza.�Podłączona�woda��
i�prąd,�tel.�kom.�790-867-110.

��Dom�w�bratoszewicach,�tel.�kom.��
504-507-730,�514-734-737.

wynajem
��Przyjmę�w�dzierżawę�ziemię,�łowicz�

okolice�Nadbzurzaniskiej,�tel.�kom.�
606-294-284.

��Do�wynajęcia�lokal�przy�Kancelarii�
Notarialnej,�Nowa�3,�łowicz,�tel.��
(46)�837-56-41,�9.00-16.00.

��Do�wynajęcia�lokale�w�centrum�łowicza,�
tel.�kom.�509-659-963.

��Do�wynajęcia�lokal�handlowy,�centrum�
łowicza,�50�mkw.,�wszystkie�media,�tel.�
kom.�604-107-760.

��osP�w�Karsznicach�Dużych�wydzierżawi�
pomieszczenie�na�sklep�lub�inną�
działalność,�tel.�kom.�606-870-727.

��Do�wynajęcia�lokal�19�mkw.,�ul.�zduńska,�
tel.�kom.�784-389-862.

��Mieszkanie�2-pokojowe,�39�mkw.,�i�piętro,�
os.�Noakowskiego,�tel.�kom.�507-799-796.

��Wynajmę�mieszkanie�2-pokojowe,�
umeblowane,�os.�starzyńskiego,�tel.�kom.�
695-761-363.

��Wynajmę�kawalerkę�os.�reymonta,�tel.�
kom.�795-410-608.

 �Wynajmę lokal 50 mkw, na ul. 
Bolimowskiej, po dawnej pizzerii, tel. 
kom. 504-013-572.

��Wynajmę�mieszkanie,�44�mkw.,�
broniewskiego,�tel.�kom.�609-688-542.

��Wynajmę�pomieszczenie�40�mkw.,�na�
działalność�usługową,�gospaodarczą,�
centrum�łowicz,�tel.�kom.�512-088-422.

��Wynajmę�kawalerkę�w�centrum�łowicza�
osobie�pracującej�i�niepalącej,�tel.�kom.�
606-906-359.

��Wynajmę�mieszkanie,�os.�Kostka,�tel.�
kom.�660-673-045.

��Wynajmę�pomieszczeni�gospodarcze,�
wymiary�9x19�m,�tel.�kom.�697-289-514.

��Do�wynajęcia�lokal�handlowo-usługowy,�
o�pow.�28�mkw.,�w�łowiczu,�Długa�4.�
Wszystkie�media,�tel.�kom.�785-114-514.

��Wynajmę�lokal�na�targowicy�Miejskiej,�tel.�
kom.�533-940-938,�514-539-295.
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��Do�wynajęcia�lokal�usługowo-handlowy�
40�mkw.�;łowicz,�róg�Warszawskiej��
i�Dworcowej,�tel.�(46)�837-42-46,�tel.�kom.�
605-578-502.

��Do�wynajęcia�2�pokoje�z�kuchnią�na�os.�
sikorskiego,�Głowno,�tel.�kom.��
504-383-485,�wieczorem.

��Wynajmę�mieszkanie�M-3�na�os.�
Dąbrowskiego,�tel.�kom.�692-879-532.

kupno różne
��Przyjmę�gruz,�glinę,�ziemię,�tel.�kom.�

885-122-144.

��Kupię�stemple�budowlane,�tel.�kom.�
514-734-737.

��tunel�foliowy,�tel.�kom.�693-698-352.

sprzedaż różne
��Drewno�kominkowe,�opałowe,�

rozpałkowe,�pakowane�w�workach,�tel.�
kom.�501-658-261.

��zbiorniki�plastikowe�1000�l,�tel.�kom.�
604-411-266.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

��Drewno�opałowe,�rozpałkowe.�Możliwy�
dowóz,�tel.�kom.�885-122-144.

��Drewno�kominkowe,�opałowe,�suche,�tel.�
kom.�601-189-972.

��Piecyk�szamotowy,�olejowy,�tel.�kom.�
733-805-081.

��sprzedam�suche�drzewo�kominkowe,�
opalowe,�tel.�kom.�667-566-961.

��Drewno�opałowe�i�kominkowe;�wycinka�
drzew;�skup�drewna�na�pniu,�tel.�kom.�
505-700-777.

��tokarkę,�wiertarkę,�kowadło,�spawarkę,�
sprężarkę,�frezarkę,�tel.�kom.�693-036-673.

��Prądnica�100�KW,�tel.�kom.�514-924-815.

��bilard�„8”,�niemiecki;�kocioł�na�wodę�200�
l.�„Vitocell�100”,�tel.�kom.�696-447-463.

��Przyczepa�wywrot,�4-tonowa,�D-736,�
ważne�oc,�tel.�kom.�602-783-252.

��Pnie�topoli�wykopane�12�szt.�oddam,�
Nowostawy�Dolne�gm.�Dmosin,�tel.�kom.�
601-286-499.

��sprzedam�grube�gałęzie�i�2�silniki�po�1�
kW,�tel.�kom.�518-405-534.

��Piecyk�szamotowy,�tel.�kom.�733-805-081.

��Kuchnia�węglowa,�tel.�kom.�733-805-081.

��topola,�tel.�(24)�277-94-00.

��Paleto-pojemniki,�1000�l,�tel.�kom.�
724-130-221.

��tunel�przenośny,�tel.�kom.�608-418-550.

��Wyprzedaż�płyt�chodnikowych�w�różnych�
wzorach�i�kolorach,�tel.�kom.�531-467-981.

��Wózek�widłowy,�tel.�kom.�785-405-552.

��sprzedam�Xbox-360,�2�pady,�kinekt,�gry,�
tel.�kom.�605-567-198.

��sprzedam�drewno�rozpałkowe,�
kominkowe,�suche,�dowóz,�tel.�kom.�
692-132-798.

��Nowy�agregat�prądotwórczy,�tel.�kom.�
792-931-678.

��lodówko-zamrażarka,�electrolux,�700�zł,�
tel.�kom.�503-424-757.

��skrzynki�plastikowe�15�kg,�nowe,�
używane,�tel.�kom.�500-385-907.

��sprzedam�strój�kocierzewski,�tel.�kom.�
732-930-853.

��sprzedam�drzewo�opałowe,�rozpałkowe,�
pocięte,�suche,�tel.�kom.�695-736-381.

��Piec�30�kW,�4-letni,�2000�zł,�Głowno,�tel.�
kom.�697-973-609.

��okazyjnie�nowy�stół�z�krzesłami,�tel.�kom.�
730-807-126.

��sprzedam�drewno�opałowe�z�jabłoni,�
pocięte�na�kawałki�20-30�cm,�tel.�kom.�
606-819-096.

��rębak�do�gałęzi,�tel.�kom.�500-262-573.

��Drzewo�opałowe,�tel.�kom.�721-651-467.

��Krajzega�220�V,�tel.�kom.�721-651-467.

��Kuchnia�gazowa,�lodówka�Mińsk,�klatki�
na�króle,�tel.�kom.�608-641-030.

��sprzedam�narożnik�i�kanapę,�tanio,�tel.�
kom.�609-377-827.

��Jaja�wiejskie,�tel.�kom.�665-159-353.

��Drzewo�sosnowe�na�deski,�palety,�tel.�
kom.�693-025-952.

��sprzedam�lampy�jerzeniówki,�tel.�kom.�
693-848-103.

��sprzedam�baniaki�na�paliwo,�1.000,�tel.�
kom.�606-490-951.

��sprzedam�linę�holowniczą,�stalową,�tel.�
kom.�606-490-951.

��budy�dla�psów,�tel.�kom.�697-094-841.

praca

dam pracę
��zatrudnię�kierowcę�kat.�c+e,�tel.�kom.�

607-267-206.

 �Szwalnia w Głownie zatrudni 
szwaczki. Stała praca, tel.  
(42) 710-73-31, tel. kom. 608-496-344.

��zatrudnimy�osoby�do�pakowania�lekkich�
produktów�spożywczych.�umowa�o�pracę,�
13,53�zł/h�+�nadgodziny.,�tel.�kom.��
606-946-155,�www.instarter.work,�
sochaczew,�Grabskiego�1a/103.

��zatrudnię�dziewiarza�do�maszyn�płaskich�
z�możliwością�przyuczenia,�tel.�kom.�
607-818-142.

��zatrudnię�odpowiedzialną�osobę��
z�dobrą�znajomością�obsługi�komputera�
do�pracy�w�sklepie�internetowym,�tel.�kom.�
530-429-914.

��zatrudnię�kierowcę�do�pizzerii-�praca�na�
stałe�oraz�pomoc�kucharza-�praca��
w�weekendy,�tel.�kom.�724-449-673.

��Fryzjerowi�męskiemu�dam�pracę,�tel.�
kom.�504-965-575.

��zatrudnię�fryzjera�lub�stażystę,�tel.�kom.�
696-022-597,�728-477-406.

 �technika zatrudnię, przy produkcji, 
Łowicz, tel. kom. 504-482-837.

��zatrudnię�szwaczki,�dzianina,�tel.�kom.�
533-562-246.

 �zatrudnię mężczyznę na staż, Łowicz, 
tel. kom. 601-226-944.

��zatrudnimy�fryzjerkę�do�w�pełni�
wyposażonego�salonu�fryzjerskiego��
w�łowiczu,�tel.�kom.�605-330-839.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�c+e,�tel.�kom.�
533-360-085.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�c+e,�tel.�kom.�
697-265-528.

 �zatrudnię kierowcę C+e, 
transport międzynarodowy, tel. kom. 
506-137-392.

��zatrudnię�pomocnika�kucharza�
(możliwość�przyuczenia�do�zawodu),�
łowicz,�tel.�kom.�721-680-807.

��zatrudnię�kierowcę�do�rozwożenia�pizzy�
(łowicz),�tel.�kom.�782-223-546.

��zatrudnię�kelnerkę�(możliwość�
przyuczenia�do�zawodu),�tel.�kom.�
782-223-546.

��Poszukuje�śpiewającego�klawiszowca/
akordeonisty,�tel.�kom.�692-101-989.

��Praca�w�strykowie,�tel.�kom.�603-207-005.

��Przyjmę�wykwalifikowane�szwaczki,�paca�
całoroczna,�tel.�kom.�662-611-197.

��zatrudnię�pracownika�w�gospodarstwie�
rolnym�przy�bydle�mięsnym�z�możliwością�
zakwaterowania�i�wyżywienia,�tel.�kom.�
607-613-259.

��zatrudnię�kierowcę�do�pizzerii,�
weekendowo,�tel.�kom.�725-589-585.

��zatrudnię�szwaczkę,�konfekcja,�Głowno,�
tel.�kom.�509-571-801.

 �zatrudnię szwaczki, całorocznie, 
rejestracja, tel. kom. 509-571-801.

��Pracownik�budowlany�z�własną�
działalnościa�do�pracy�zagranicą,�tel.�kom.�
+46/73-94-89-393.

��Przyjmę�kelnerkę,�praca�na�stałe,�tel.�
kom.�724-447-754.

��Kierowcę�c+e,�transport�krajowy,�
załadunki,�rozładunki,�tel.�kom.�
782-223-211.

��Kucharz/kucharka�do�firmy�cateringowej,�
tel.�kom.�514-798-655,�po�16.

��zatrudnię�kierowcę�c+e��
z�doświadczeniem�w�transporcie�
międzynarodowym,�chłodnie,�dobra�
stawka,�tel.�kom.�782-223-211.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�c+e��
w�transporcie�krajowym,�naczepa�chłodnia,�
tel.�kom.�608-067-847.

��zatrudnię�kierowcę�c+e,�kraj,�tel.�kom.�
699-902-211.

��Do�sprzątania�Panie�i�Panów,�z�grupą�ii,�
tel.�kom.�618-220-395.

 �Firma maxV zatrudni pracownika 
do działu handlowego, mile widziana 
znajomość programu Subiekt, Głowno, 
tel. kom. 607-443-788.

��opiekunki�osób�starszych�-�kurs��
j.�niemieckiego�-�od�podstaw,�po�kursie�
praca�gwarantowana,�zapisz�się�i�zarabiaj��
w�euro!,�tel.�kom.�514-781-491.

 �Firma maxV zatrudni specjalistę 
na stanowisko grafik komputerowy, 
specjalista Social media, Głowno, tel. 
kom. 607-443-788.

��zatrudnię�do�pracy�w�pizzerii,�tel.�kom.�
660-733-348.

��Kierowca�c+e,�kraj,�izoterma,�
poniedziałek-piątek,�tel.�kom.�500-333-660,�
łowicz.

��zatrudnię�osoby�do�doju�mechanicznego�
krów�z�doświadczeniem,�w�systemie�
zmianowym,�tel.�kom.�606-461-688.

��zatrudnię�kierowcę�c+e�w�transporcie�
międzynarodowym�oraz�krajowym,�tel.�kom.�
668-853-912.

��Przyjmę�kierowcę�kat.�c+e,��
z�doświadczeniem�w�transporcie�
międzynarodowym,�dobre�zarobki,�tel.�kom.�
519-077-103.

��Przyjmę�kierowcę�kat.�c+e,w�transporcie�
międzynarodowym,�tel.�kom.�517-115-462.

��stacja�Paliw�orlen�w�Głownie�zatrudni�na�
stanowisko�kasowe�dyspozycyjną�osobę�
ze�średnim�wykształceniem,�tel.�kom.�
695-355-492.

��zatrudnię�kierowców�kat.�c+e,�możliwość�
codziennego�zjazdu�do�domu�po�
wykonanym�kursie,�możliwość�pracy�tylko�
w�weekendy,�praca�w�kółkach,�tel.�kom.�
606-481-899.

��zatrudnię�spedytora�z�doświadczeniem�
w�transporcie�międzynarodowym,�tel.�kom.�
608-059-817,�606-457-050.

��zatrudnię�kierowcę�c+e�(transport�
międzynarodowy),�tel.�kom.�608-059-817,�
606-457-050.

��zatrudnię�mechanika�samochodów�
ciężarowych,�tel.�kom.�608-059-817.

��Przyjmę�do�układania�kostki,�tel.�kom.�
508-286-519.

��zatrudnię�kierowcę�c+e��
z�doświadczeniem�w�transporcie�
międzynarodowym,�wyjazdy�na�Niemcy,�
każdy�weekend�w�domu,�tel.�kom.�
509-659-963.

��zatrudnię�kierowcę�c+e,�kontenery,�tel.�
kom.�505-845-686.

��zatrudnię�ekspedientki�do�sklepu�
spożywczego�w�łowiczu,�tel.�kom.�
512-088-422.

��zatrudnię�do�prowadzenia�sklepu�
stacjonarnego�i�internetowego�z�bardzo�
dobrą�znajomością�komputera�(branża�
kosmetyczna).�cV:�akaty@wp.pl.

��zatrudnię�szwaczki,�konfekcja�damska�
z�tkaniny,�ul.�Klickiego�łowicz,�tel.�kom.�
516-103-366.

��zatrudnię�magazyniera�w�hurtowni�
budowlanej,�doświadczenie�+�prawo�jazdy�
kat.�b,�uprawnienia�na�wózek�widłowy,�tel.�
kom.�602-587-341.

��zatrudnię�kierowcę�do�rozwożenia�
pizzy,�łowicz�„cafe�brama”,�tel.�kom.�
668-262-741.

��Przyjmę�do�pracy�przy�kapuście,�tel.�kom.�
609-165-855.

��zatrudnię�kierowce�kat.�c+e�transport�
międzynarodowy,�tel.�kom.�601-366-373.

��Pracownik�fizyczny�14zł/b,�stryków,�tel.�
kom.�503-900-987,�514-954-310.

��Przyjmę�do�pracy�na�ubojnię,�tel.�kom.�
501-735-775.

��zatrudnię�odpowiedzialną,�uczciwą��
i�dyspozycyjną�panią�do�pracy,�tel.�kom.�
881-528-206.

 �Firma dziewiarska w Łowiczu 
zatrudni: dziewiarza, grafika skarpet, tel. 
kom. 601-332-896.

��zatrudnię�brukarzy�i�pomocników,�tel.�
kom.�663-690-050.

��zatrudnię�majstra�-�kierownika�robót�
drogowych,�tel.�kom.�663-690-050.

szukam pracy
��szukam�pracy,�okolice�strykowa,�

Głowna,�wykształcenie�średnie,�kat.�b.,�tel.�
kom.�530-519-130.

��Podejmę�chałupnictwo,�współpracę,�tel.�
kom.�791-776-110.

usługi wideo
��Wideofilmowanie�Dslr�Full�hD,�

fotografia.�Promocje�na�rok�2015/2016,�
www.blysk-fotostudio.pl,�tel.�kom.�
889-148-555.

��cyfrowe�wideofilmowanie,�
fotografowanie,�blu-ray,�tel.�(46)�837-94-85,�
tel.�kom.�608-484-079.

��Wideofilmowanie�hD,�fotografowanie,�
tanio,�tel.�kom.�606-852-557.

��Www.studiokadr.cdx.pl.

��Wideofilmowanie,�tel.�kom.�600-287-992.

��indywidualne�filmowanie�ślubów�i�wesel�
www.videopiksel.pl,�tel.�kom.�505-780-835.

��Wideofilmowanie,�fotografowanie,�DVD,�
full-hD,�www.fotowideo.webt.pl,�tel.�(46)�837-
79-81,�tel.�kom.�606-302-466.

��Wideofilmowanie�hD�DVD,�bluray;�
fotografia,�tel.�kom.�698-535-780.

remontowo-
budowlane

usługi
��Dachy,�pokrycia�dachowe,�konstrukcje,�

obróbki,�tel.�kom.�609-846-316.

��tynki�tradycyjne,�z�piaskiem�kwarcowym,�
wylewki;�solidnie,�tel.�kom.�501-931-961.

��cyklinowanie,�polerowanie,�układanie�
parkietu,�tel.�kom.�501-249-461.

��Docieplanie�budynków,�stropodachów�
granulatem�styropianowym;�kondygnacja:�
999�zł,�tel.�kom.�602-570-424.

 �usługi nową koparko-ładowarką, młot 
hydrauliczny; koparką gąsienicową, tel. 
kom. 790-606-451.

��usługi�koparko-ładowarką�Jcb,�tel.�kom.�
604-411-266.

 �tynki maszynowe, gipsowe, 
cementowo-wapienne oraz posadzki 
(mixokret), tel. kom. 502-452-907.

��usługi�remontowo-budowlane,�
docieplenia�poddaszy,�elewacji,�tel.�kom.�
500-027-261.

 �Wylewki agregatem; natrysk 
ocieplenia pianą poliuretanową 
poddaszy www.ocieplenie-domu.pl, tel. 
kom. 531-402-222, 698-480-048.

��budowa�domów,�budynków�
gospodarczych,�przeróbki,�rozbiórki�itp.,�tel.�
kom.�785-333-971.
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��budowa�domów,�budynków�
gospodarczych,�przeróbki,�rozbiórki�itp.,�tel.�
kom.�785-333-971

��Docieplenia�budynków,�elewacje�
zewnętrzne,�glazura,�terakota,�adaptacja�
poddaszy,�kompleksowe�wykończenia�
wnętrz,�faktury�Vat,�tel.�kom.�606-737-576.

��osuszanie,�odsalanie,�odgrzybianie,�
hydrofobizacja�murów�i�konstrukcji�
betonowych,�tel.�kom.�783-297-831.

��Wylewki�agregatem,�tel.�509-038-623.

��Wylewki�betonowe,�tel.�kom.�511-440-509.

��ogrodzenia�betonowe,�metalowe,�siatki,�
panele,�klinkier,�montaż,�wylewki,�wiaty,�
fundamenty,�tel.�kom.�505-700-777.

��tynki�maszynowe,�wylewki,�tanio,�
solidnie,�tel.�kom.�604-144-668.

��usługi�remontowe,�wykończenia�wnętrz,�
glazura,�terakota,�adaptacja�poddaszy,�tel.�
kom.�880-542-743.

��remonty,�wykończenia�od�a�do�z,�tel.�
kom.�608-228-789.

��remonty�tanio�i�solidnie,�tel.�kom.�
608-677-525.

��łazienki,�kompleksowo,�tel.�733-788-522.

��usługi�koparko-ładowarką,�roboty�
ziemne,�niwelacje�gruntu,�wykopy�pod�
fundamenty,�szamba�itp.,�tel.�503-115-145.

��Glazura,�terakota,�adaptacja�poddaszy,�
kompleksowe�wykończenia�wnętrz,�faktury�
Vat,�tel.�kom.�606-737-576.

��Przystępne�ceny:�solidne,�fachowe�
docieplenia�budynków,�murowanie,�
tynki,�klinkier,�itp.,�wykończenia�wnętrz�
(glazura,�terakota,�gipsy,�malowanie,�itp.).,�
tel.�(46)�837-13-91,�tel.�kom.�793-035-025.

��Malowanie,�gładzie,�glazura,�panele,�
remonty,�tel.�kom.�607-343-357.

��układanie�kostki�brukowej,�tanio,�tel.�
kom.�667-837-817.

 �Docieplenia stropu, styrobeton, 
zamiennik styropianu, tel. kom. 
605-416-083.

��Wykończenia�wnętrz,�tel.�kom.�
505-225-425.

 �Wylewki, tynki agregatem, tel. kom. 
605-416-083.

��Murowanie,�tynkowanie,�wylewki,�
docieplenia,�kominy,�klinkier,�tel.�kom.�
505-225-425.

��ogrodzenia,�balustrady,�tel.�506-771-822.

��Piaskowanie�i�malowanie�z�dojazdem,�tel.�
kom.�518-168-598.

��ocieplanie�poddaszy,�solidnie�i�tanio,�tel.�
kom.�725-919-624.

 �Dachy kompletne, nowe i stare, 
rozbudówki, wykonam solidnie i tanio, 
tel. kom. 725-919-624.

��Malowanie,�gipsowanie,�płyta�k/g,�panele�
podłogowe,�glazura,�terakota,�tel.�kom.�
790-329-790.

��Producent�ogrodzeń:�siatki,�słupki,�bramy,�
balustrady,�montaż,�tel.�kom.�500-371-161.

��tynki�tradycyjne,�maszynowe;�
docieplenia;�remonty,�tel.�kom.�607-343-357.

��Podłogi�drewniane,�parkiety:�układanie,�
cyklinowanie,�polerowanie,�lakierowanie,�
olejowanie.�schody:�renowacja.�
Profesjonalnie,�solidnie,�tel.�kom.��
733-552-113,�601-378-677.

��Malowanie,�gipsowanie,�tapetowanie,�
panele,�płyta�G/K,�tel.�kom.�535-466-501.

��Przyłącza�wodne�do�budynku��
z�przyciskiem,�tel.�kom.�535-466-501.

��Klinkier�(płoty,�kominy),�tel.�725-668-616.

��Murowanie�-�docieplenia,�tel.�kom.�
725-668-616.

��tynki�tradycyjne,�mułkowane,�tel.�kom.�
725-668-616.

��Malowanie,�tapetowanie,�gładź,�płyty�k/g,�
glazura.�Wieloletnie�doświadczenie,�tel.�
kom.�608-685-867.

��usługi�remontowo-budowlane,�tel.�kom.�
532-115-111.

��usługi�remontowo-wykończeniowe�„od�
a�do�z”,�docieplenia�budynków,�poddaszy,�
tynki�maszynowe,�cementowo-wapienne,�
gipsowe,�tel.�kom.�885-459-698.

��Kierowanie�budowami,�ekspertyzy,�
przeglądy�techniczne,�projekty�
indywidualne,�adaptacje,�tel.�693-184-322.

 �Bramy garażowe, wrota, drzwi, tel. 
kom. 506-771-822.

��Wykonujemy�ogrodzenia,�fundamenty,�
klinkiery,�bloczki�ozdobne,�siatki�itp.,�tel.�
kom.�796-497-762.

��Malowanie,�gipsowanie,�płyty�k/g,�
glazura,�terakota.�tanio,�tel.�kom.�
668-181-142.

��cyklinowanie�bezpyłowe,�układanie�
podłóg,�paneli,�tanio,�solidnie,�tel.�kom.�
604-075-293.

 �Profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem 
parkietów, lakierowanie. Schody: 
cyklinowanie, lakierowanie, tel. kom. 
607-090-260.

��układanie�kostki�brukowej,�ogrodzenia�
betonowe,�panelowe,�tel.�kom.�508-286-519.

 �Wykańczanie wnętrz, glazura, 
tarakota, malowanie, gipsowanie, płyta 
k-g, elektryka, hudraulika, itp., tel. kom. 
513-985-412.

 �tynki maszynowe, gipsowe, 
cementowo - wapienne, zacierane 
maszynowo, tel. kom. 513-985-412.

��Kompleksowe�wykończenia�wnętrz:�tanio,�
solidnie.�Glazura,�terakota,�panele,�płyty�
G/K,�malowanie,�tel.�kom.�781-781-310.

��usługi�remontowo-wykończeniowe,�
przeróbki�instalacji,�szybko,�solidnie,�tel.�
kom.�694-484-902.

 �Balustrady ze stali kwasoodpornej, 
tel. kom. 724-605-762.

��Malowanie,�gładzie,�remonty,�tel.�kom.�
726-022-431.

 �Gipsy, glazura, terakota, malowanie, 
prace remontowe: wykonam, tel. kom. 
516-153-870.

��Glazura,�terakota,�gipsy,�panele,�
hydraulika,�itp.,�wolne�terminy,�tel.�kom.�
508-313-799.

��adaptacja�poddaszy,�ścianki�działowe,�
malowanie,�tel.�kom.�607-612-176.

��Docieplanie�budynków,�elewacje,�
struktury-�agregatem.�tanio,�szybko,�
solidnie,�tel.�kom.�607-612-176.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

sprzedaż
��Piasek,�ziemia�ogrodowa,�kruszywa,�

beton�kruszony.�usługi�wywrotkami,�
koparkami�z�młotem,�tel.�kom.�723-975-482.

��Drewniane�parkiety,�drzwi,�okna�oferuje�
producent,�łowicz,�tel.�kom.�602-587-434.

��tanie,�dobre�drzwi�i�okna,�tel.�kom.�
602-370-470.

��Piec�27�kW,�tel.�kom.�697-689-853.

 �tanie, dobre drzwi i okna, tel. kom. 
602-370-470.

usługi 
instalacyjne

��instalacje�elektryczne:�nowe,�przeróbki,�
tel.�kom.�696-081-582.

��hydraulika�kompleksowo,�tel.�kom.�
601-818-310.

��usługi�elektryczne,�tel.�509-838-364.

��usługi�elektryczne,�tel.�kom.�693-943-789.

��hydraulik,�także�awarie,�tel.�733-788-522.

��anteny:�montaż,�instalacje,�tel.�kom.�
601-306-566.

 �Hydraulika, tel. kom. 608-263-951.

��usługi�hydrauliczne,�solidnie�z�gwarancją,�
tel.�kom.�535-990-299.

��Kminstal,�anteny,�telewizory,�naprawa,�tel.�
kom.�728-188-127.

��Przyłącza,�elektroinstalacje,�pomiary,�
odgromówka,�wideo-domofony,�rtV-sat,�
komputerowe,�bramonapędy,�alarmy,�
kamery,�przeglądy,�odbiory,�uprawnienia,�
Vat,�el-arm@o2.pl,�tel.�kom.�601-303-858.

��usługi�hydrauliczne,�tel.�kom.�
791-474-777.

 �usługi hydrauliczne, także awarie, tel. 
kom. 513-985-412.

��usługi�hydrauliczne,�spawalnicze,�
mechaniczne,�naprawy�rozruszników,�
alternatorów�hamulców,�tel.�kom.�
506-891-289.

 �instalacje elektryczne, nowe, 
przeróbki, tel. kom. 513-985-412.

usługi inne
��Masz�problem�z�komputerem:�zadzwoń.�

Fachowo.�szybko.�tanio,�tel.�kom.�
504-070-837.

��rozdrabnianie�gałęzi�rębakiem,�wycinka�
zakrzaczeń,�tel.�kom.�667-732-751.

 �zespół, wokalistka, didżej, tel. kom. 
503-746-892.

��Wycinka�drzew,�tel.�kom.�696-008-528.

��Witko�usługi�krawieckie,�tel.�kom.�
796-781-764.

��odnawianie�wanien,�tel.�kom.�
600-979-826.

��cięcie�drzew�niebezpiecznych,�
pielęgnacja�zieleni�i�ogrodów,�tel.�kom.�
782-718-483.

 �Szkolenia BHP, tel. kom. 
601-346-042.

��transport�wywrotką�-�piach,�żwir,�
ziemia,�pospółka,�podsypka�itp.,�tel.�kom.�
503-115-145.

��DJ�-�imprezy�okolicznościowe,�najtaniej��
w�branży,�tel.�kom.�723-512-075.

��Wycinanie,�przycinanie�drzew,�krzewów.�
Kupuję�drzewa�stojące.�Głowno�i�okolice,�
tel.�kom.�510-832-050.

��Naprawa�telewizorów,�łowicz,�
topolowa�19,�tel.�(46)�837-70-20,�tel.�kom.�
728-227-030.

��tartak�przewoźny,�spalinowy�i�elektryczny,�
tel.�kom.�512-907-059.

��Dekoracja�sal�weselnych�(pokrowce,�
obrusy�w�komplecie),�tel.�kom.�693-776-474.

��spawanie�konstrukcji�stalowych,�tel.�kom.�
722-106-521.

��Ścinam�drzewa�każde,�tel.�kom.�
604-969-205.

��Ścinam�i�tnę�drzewo�tanio,�tel.�kom.�
537-843-600.

��Pomogę�uzyskać�wysokie�
odszkodowanie,�tel.�kom.�667-126-559.

��transport�1.5�t,�winda,�tel.�kom.�
664-013-145.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

matrymonialne
 �Www.singlovicz.pl.

��Poznam�fajną�kobietę,�tel.�kom.�
695-975-023.

��sześćdziesięciolatek�z�powiatu�
łowickiego�pozna�miłą�wolną�Panią��
w�stosownym�wieku�w�celu�
matrymonialnym,�chętną�do�zamieszkania�
na�wsi,�tel.�(24)�277-94-52.

��Kawaler�lat�44,�pozna�pannę,�cel:�
stały�związek,�kontakt�sms,�tel.�kom.�
694-072-375.

nauka
��Matematyka,�tel.�kom.�791-802-482.

��hiszpański,�francuski,�tel.�kom.�
509-852-532.

��Matematyka,�tel.�kom.�792-245-010.

��Język�niemiecki,�skutecznie,�tel.�kom.�
663-505-433.

��Nauka�Języka�angielskiego�Jacek�
romanowski,�tel.�kom.�607-440-582.

��Matematyka,�tel.�kom.�607-440-582.

��Język�angielski,�tel.�kom.�663-684-178.

��Język�niemiecki,�tel.�kom.�668-963-922.

��chemia,�matematyka,�tel.�kom.�
607-394-796.

��angielski,�tel.�kom.�515-459-141.

��Język�angielski,�nauczyciel,�egzaminator�
maturalny,�tel.�kom.�662-611-189.

��chemia-�kurs�maturalny,�tel.�kom.�
605-729-686.

��Korepetycje�chemia,�tel.�kom.�
792-108-802.

��Niemiecki�korepetycje,�tłumaczenia,�tel.�
kom.�693-833-062.

��angielski�korepetycje,�wszystkie�poziomy,�
tłumaczenia,�tel.�kom.�693-833-062.

��Język�polski�korepetycje,�matura,�tel.�
kom.�609-665-772.

rolnicze – kupno

płody rolne
��Kupię�owies,�tel.�kom.�604-634-249.

��skup�zbóż�paszowych:�pszenica�
610+Vat,�jęczmień�550+Vat,�pszenżyto�
540+Vat,�leśniczówka,�tel.�kom.�
505-406-917.

��Kupię�zboże�paszowe,�transport,�
gotówka,�tel.�kom.�668-478-617.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�607-202-732.

��Kupię�zboże�paszowe,�transport,�
gotówka,�tel.�kom.�693-157-117.

��Kupię�duże�ilości�zbóż�paszowych,�
odbiór�własnym�transportem,�płatność�
gotówką,�tel.�kom.�798-169-557.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�783-112-512.

��Kupię�owies,�tel.�kom.�608-691-072.

��Kupię�orzechy�włoskie,�tel.�608-613-658.

��Kupię�owies�i�siano,�tel.�693-848-103.

hodowlane
��skup�bydła�rzeźnego,�hodowlanego,�

cielęta,�maciory�,�tel.�kom.�502-460-724,�
500-258-237.

��skup�bydła,�koni,�tel.�kom.�604-267-833.

��Kupie�byczki�i�jałówki,�tel.�515-121-410.

 �Skup macior, knurów, trzody 
chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603-711-760.

maszyny
��Kupię�prasę�kostkującą�sipma�z-224/1,�

claas,�Welger;�prasę�rolującą�claas�rollant�
44,�46,�62,�66,�arobale,�New�holland,�
Welger�12�lub�15s;�kombajn�anna,�bolko,�
tel.�kom.�887-105-345.

��Kupię�dojarki�alfa�laval�i�maszyny�
rolnicze,�tel.�kom.�605-055-227.

��Kupię�prasę�kostkującą:�sipma,�Welger,�
claas,�Famarol;�kombajn:�anna,�bolko,�
Karlik;�kopaczkę;�sadzarkę;�ciągnik�
Władimirec�t-25;�prasę�rolującą:�claas�
rolland�44,�46,�62,�66,�arobale,�Welger,�tel.�
kom.�518-857-308.

��sprzedam�rozrzutnik�do�obornika,�
3,5�t,�2.500�zł;�siewnik�2.5�m,�2.500�zł;�
opryskiwacz�400�l,�1.700�zł,�tel.�kom.�
793-619-696.

��Kupię�dojarki�alfa�lower,�tel.�kom.�
791-766-668.

 �Kupię C-328, C-330, C-360, C-355, 
C-380, mtz, t-25 Władimirec bez 
dokumentów, do remontu, tel. kom. 
502-939-200.

��Glebogryzarka,�tel.�kom.�693-698-352.

��Kupię�każdego�bizona�oraz�inne�
maszyny�także�do�remontu,�tel.�kom.�
602-522-478.

��Kupię�kombajn�anna�rok�1990-1998,�
tel.�(24)�260-77-82.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
��Kukurydza�sucha,�tel.�kom.�606-294-284.

��baloty�z�sianokiszonki,�kiszonka��
z�kukurydzy,�tel.�kom.�660-041-807.

��sprzedam�cebulę�dymkę,�tel.�kom.�
661-907-680.

��owies,�tel.�kom.�506-267-923.

��sprzedam�zboże�i�ziemniaki�odpadowe,�
tel.�kom.�502-100-896.

reKlaMa
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��sprzedam�zboże�jare:�pszenicę�
i�pszenżyto,�700�zł�/�1�t,�tel.�kom.�
793-619-696.

��Pszenżyto,�tel.�kom.�607-172-809,�po�
17.00.

��Pszenica,�pszenżyto,�jęczmień,�tel.�kom.�
608-418-550.

��sprzedam�siano,�tel.�kom.�662-962-513.

��sprzedam�pszenicę,�10�t,�tel.��
24/277-91-85,�Kiernozia.

��buraczek,�marchewka,�pietruszka,�tel.�
kom.�796-416-679.

��sprzedam�łubin,�tel.�kom.�609-134-639.

��sprzedam�jęczmień,�3�tony,�tel.�kom.�
602-649-360.

��sprzedam�siano�w�belach�i�orkan�ii,�tel.�
kom.�783-015-150.

��bób�nasiona�8�zł,�tel.�kom.�537-467-337.

��sprzedam�słomę�w�kostkach,�tel.�kom.�
721-566-425.

��sprzedam�pszenżyto,�tel.�691-235-046.

��sprzedam�słomę�owsianą�ze�stodoły,�
okrągłe�bele,�tel.�kom.�508-132-773.

��sprzedam�pszenice�z�pszenżytem,�tel.�
kom.�606-901-931.

��sprzedam�mieszankę�jęczmienia��
z�pszenicą,�tel.�kom.�606-901-931.

��owies,�tel.�kom.�695-178-017.

��Pszenżyto,�mieszanka,�tel.�509-853-384.

��sprzedam�żyto�i�ziemniaki�paszowe,�tel.�
kom.�512-335-957.

��sprzedam�pszenicę�ozimą,�Karsznice�
Duże�32,�tel.�(46)�838-13-34.

��sprzedam�pszenżyto,�siano�w�kostkach,�
tel.�kom.�667-841-613.

��sadzonki�aronii�sprzedam,�tel.�kom.�
605-090-155.

��sprzedam�bób,�tel.�kom.�608-613-658.

��sprzedam�jęczmień�i�pszenżyto,�tel.�kom.�
608-613-658.

��ziemniaki�jadalne,�tel.�kom.�606-438-323.

��sprzedam�żyto,�tel.�kom.�692-606-026.

��owies,�mieszanka,�tel.�kom.�780-108-530.

��Jęczmień�jary,�mieszanka�z�odnowy�do�
siewu,�tel.�kom.�693-830-160.

��Jęczmień,�gmina�Dmosin,�tel.�kom.�
604-871-975.

��sprzedam�50�ton�pszenicy,�tel.�kom.�
605-278-719.

��Mieszanka,�pszenżyto,�pszenica,�siano�
kostka,�tel.�kom.�690-935-937.

��sprzedam�jęczmień,�pszenżyto�w�którym�
znajduje�się�żyto,�tel.�kom.�974-052-667.

��sprzedam�zboże,�tel.�kom.�604-781-918.

��sprzedam�słomę�w�kostkach,�mieszankę,�
żyto�z�pszenżytem,�tel.�kom.�792-615-902.

��sprzedam�pszenżyto�i�łubin�słodki,�tel.�
kom.�692-434-273.

��Jęczmień,�pszenżyto,�tel.�(46)�874-72-14.

��sprzedam�jęczmień,�tel.�kom.�
516-838-385.

��słoma�w�kostkach;�łubin�Dalbor,�tel.�kom.�
722-152-794.

��sprzedam�kiosk�nr�2,�na�targowicy�
miejskiej,�w�rzędzie�pawilonów�z�mięsem,�
tel.�kom.�725-602-700,�po�20:00.

��Pszenica,�18�ton,�tel.�kom.�665-437-013.

��sprzedam�pszenżyto,�tel.�572-532-969.

��Kiszonka�z�kukurydzy,�siano�kostka,�tel.�
kom.�880-877-582.

��owies�z�pszenicą,�3�tony,�tel.�kom.�
784-621-588.

��sprzedam�pszenżyto,�okolice�rybna,�tel.�
kom.�723-490-245.

��sprzedam�siano,�duże�bele�i�słomę,�tel.�
kom.�669-137-703.

��sprzedam�pszenicę�i�buraczek,�tel.�kom.�
699-913-337.

��sprzedam�owies�i�jęczmień,�tel.�kom.�
696-765-523.

��bób,�tel.�kom.�504-285-188.

��sprzedam�pszenżyto,�tel.�605-679-209.

��Żyto,�tel.�kom.�512-544-156.

hodowlane
��sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�tel.�

kom.�518-103-986.

��Jałówki�wysokocielne,�pod�oceną,�
terminy�wycieleń�koniec�Xii-iii,�powiat�
sochaczewski,�tel.�kom.�660-053-706.

��Jałówka�wysokocielne,�tel.�kom.�
695-451-219.

��Jałówka�cielna,�tel.�kom.�663-361-769.

��sprzedam�dużą�krowę�na�rzeź,�tel.�kom.�
661-907-680.

��sprzedam�prosiaki,�tel.�693-093-631.

��sprzedam�jałoszki�i�byczki,�tel.�kom.�
888-953-006.

��Jałówka�cielna,�tel.�kom.�791-766-668.

��sprzedam�dwie�jałówki,�wycielenie-�
koniec�stycznia,�tel.�kom.�607-902-650.

��sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�tel.�
kom.�608-504-314.

��sprzedam�jałówkę�pod�zacielenie,�tel.�
kom.�515-265-012.

��sprzedam�jałówki�wysokocielne,�2�szt,�tel.�
kom.�726-110-315.

��sprzedam�jałówkę,�wycielenie�20�
styczeń,�tel.�kom.�663-602-630.

��sprzedam�jałówkę�hodowlaną,�
wycielenie�połowa�stycznia,�tel.�kom.�
721-085-095.

��sprzedam�krowę�na�ocieleniu,�tel.�kom.�
661-907-680.

��sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�tel.�
kom.�606-438-323.

��Jałówka�cielna,�tel.�kom.�606-188-034.

��Jałówka�na�ocieleniu,�tel.�kom.�
698-023-262.

��sprzedam�cielęta,�od�100�kg�do�400�kg,�
tel.�kom.�694-073-773.

��sprzedam�krowy�na�wycieleniu,�
likwidacja;�basen�330�l,�tel.�kom.�
783-497-307.

��byczek,�75�kg,�1.000�zł,�tel.�kom.�
502-095-748.

��Jałówka�na�wycieleniu,�termin�8.02,�tel.�
kom.�600-287-313.

��sprzedam�jałówkę�cielną,�tel.�kom.�
503-768-875.

��sprzedam�krowę�cielną,�
tel.�(46)�838-28-84.

��sprzedam�krowę�10�lat,�cielną,�termin�19�
stycznia,�Nieborów,�tel.�kom.�601-186-319.

��Krowa�na�wycieleniu,�tel.�781-352-267.

��sprzedaż�jaj�wiejskich,�tel.�507-203-961.

��sprzedam�10�prosiąt,�tel.�kom.�
728-927-358.

��Jałówka�mięsna,�termin�wycielenie�
15.01.2016,�tel.�kom.�509-232-201.

��Dwie�jałówki�cielne,�duże,�cielenie�
styczeń,�luty,�Pacyna,�tel.�kom.�667-329-711.

��sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�tel.�
kom.�663-976-169.

��Jałówki�hodowlane�hF,�na�wycieleniu,��
4�szt.,�tel.�kom.�696-130-651.

��sprzedam�jałówkę,�wycielenie�
30.01.2016,�tel.�kom.�519-572-103.

��sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�tel.�
kom.�511-683-591.

��Prosiaki�mięsne,�tel.�kom.�696-565-452.

��sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�tel.�
kom.�721-266-516,�691-877-571.

��Jałówka�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
691-063-103.

��Jałówki�hodowlane�wysokocielne,�
wydajność�około�10.000�oraz�basen�na�
mleko�Delaval�1.900�litrów�z�odzyskiem�
ciepła,�tel.�kom.�693-025-952.

��Krowy�wysokocielne,�3�sztuki,�likwidacja,�
tel.�kom.�880-877-582.

��Jałówka,�ocielenie�koniec�stycznia,�
tel.�(46)�838-46-09.

��sprzedam�maciorę�prośną,�tel.�kom.�
691-235-066.

��Warchlaki�mięsne,�tel.�kom.�663-063-208.

��Knurek�WbP,�tel.�kom.�663-063-208.

��sprzedam�źrebicę�pochodzenie�
obustronne�1,5�roczna,�cena�do�
uzgodnienia,�tel.�kom.�790-881-384.

��sprzedam�jałówkę�cielną,�tel.�kom.�
515-370-132.

��sprzedam�prosięta,�tel.�(46)�837-15-69.

��sprzedam�byczki�do�dalszego�chowu,�tel.�
kom.�695-922-623.

��sprzedam�2�jałówki�wysokocielne,�
styczeń,�marzec,�tel.�kom.�781-081-007.

��sprzedam�owies,�okolice�rybna,�tel.kom.�
660-476-143.

maszyny
��Wał�cambella;�przyczepa�do�przewozu�

koni;�pompy�do�beczek�asenizacyjnych,�
naprawa,�tel.�kom.�600-428-743.

��sprzedam�agragat�ścierniskowy�
rolmako,�3�m,�tel.�kom.�662-585-814.

��rozrzutnik�Fortschritt,�tel.�607-168-196.

��Prasa�walcowa�Greeland�120,�tel.�kom.�
660-172-279.

��talerzówka�4�m,�hydraulicznie�
rozkładana,�półzawieszana,�stan�bdb.,�tel.�
kom.�663-715-968.

��Myjka�Karcher�gorącowodna�hDs�895-s,�
tel.�kom.�601-662-905.

��Mieszalniki�do�paszy�zuptor�1,5�t;�
śrutowniki�bijakowe�zuptor�15�kW;�
Dozamech�15�kW;�kosz;�żmijki�do�zboża,�
tel.�kom.�601-662-905.

��Waga�inwentarska�na�kołach,�1�t,�tel.�
kom.�601-662-905.

��Pługi�Kverneland,�zagonowe,�obrotowe,�
zabezpieczenia,�tel.�kom.�601-272-521.

��rozrzutnik�jednoosiowy�3,5�t,�fabryczny,�
nieużywany,�tel.�kom.�663-491-197.

��opryskiwacz�ciągany�Pilmet,�1.000�l,�
belka�15�m;�siewnik�z�agregatem�Famarol,�
szer.�3�m,�tel.�kom.�660-408-769.

��taśmociąg,�skrzynki�1-ki,�siewnik,�tel.�
kom.�534-321-148.

��Mieszalnik�2-tonowy,�śrutownik,�tel.�kom.�
606-989-475.

��Pług�3-skibowy�obrotowy�rabewerk;�
3-skibowy,�zagonowy,�overum;�beczki�
asenizacyjne�3.000,�4.000,�5.000�l;�ocynk,�
tel.�kom.�600-428-743.

��Pług�2,�brony�3,�kultywator�16,�tel.�kom.�
723-938-111.

��rozrzutnik�1-osiowy,�tel.�692-606-026.

��sprzedam�dwukółkę�ciągnikową�
i�przetrząsaczo-zgrabiarkę,�
tel.�(46)�838-43-21.

��Pług�2-skibowy,�3-skibowy,�tel.�kom.�
693-093-631.

��sadownicze:�MF374,�opryskiwacze,�
platformy,�kosiarki�i�inne�z�importu,�tel.�kom.�
504-475-567.

��sprzedam�rozrzutnik�2-osiowy;�
roztrząsarko-zgrabiarkę�7-gwiaździstą;�
roztrząsacz�do�siana,�tel.�kom.�791-766-668.

��sprzedam�kombajn�bizon,�1987�rok,�stan�
bdb,�tel.�kom.�501-007-298.

��sprzedam�kombajn�zbożowy�bizon�
super�z-056,�okolice�sochaczewa,�tel.�kom.�
502-616-392.

��sprzedam�ładowarkę�na�tył�ciągnika,�
niekompletna,�tel.�kom.�607-325-906.

��silnik�3P;�pług�3-skibowy;�c-360�3P;�tur,�
tel.�kom.�600-820-374.

��sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�
tel.�(46)�838-11-24.

��ursus�5714�z�turem,�2003�rok,��
i�właściciel;�rozrzutnik�obornika�tandem,�6�t,�
tel.�kom.�723-886-185.

��siewnik�poznaniak,�kosiarka�rotacyjna,�
rozsiewacz�nawozu,�tel.�kom.�509-853-384.

��brony�ciężkie,�tel.�kom.�606-383-995.

��Kombajn�ziemniaczany�„anna”,�tel.�kom.�
606-383-995.

��sprzedam�sadzarkę�czeską�i�sortownik,�
tel.�kom.�796-938-381.

��sprzedam�talerzówkę�1,80�m,�przyczepę�
samozbierającą�do�zielonki,�tel.�kom.�
694-073-773.

��części�używane�do�c-328,�c-330,�c-360,�
c-380,�c-355,�Mtz,�t-25�Władimirec,�tel.�
kom.�880-353-819.

��obciążniki�do�c-360,�c-330,�c-912,�
przód-tył,�komplety,�tel.�kom.�693-830-160.

��rozrzutnik�obornika�Fortschritt�oraz�
wszystkie�części�nowe�i�używane,�tel.�kom.�
693-830-160.

��Pług�overum�4-skibowy�obrotowy,�2005�
rok,�tel.�kom.�693-830-160.

��rębak�do�gałęzi,�tel.�kom.�500-262-573.

��sprzedam�zetor�z�silnikiem�ursusa�
c-328,�tel.�kom.�691-620-778.

��Prasa�rolująca,�2009�rok,�tel.�kom.�
607-470-901.

��sprzedam�pług�obrotowy�4-skibowy,�
unia�Grudziąc;�taśmę�do�zbioru�warzyw�
kapustnyc,�10�m,�tel.�kom.�608-400-447.

��Gruber�brodnica�5�łap;�opryskiwacz�
Pilmet�600�l,�tel.�kom.�724-551-112.

��Gruber�unia�Kos,�7�łap,�tel.�kom.�
724-551-112.

��bizon�zo-56,�1989�rok,�stan�bdb.,�tel.�
kom.�500-204-628.

��Prasa�kostkująca�z-224,�tel.�kom.�
609-158-850.

��części�do�bizona,�silosy�lejowe,�tel.�kom.�
602-522-478.

��c-360,�c-330,�t-25,�tel.�kom.�508-989-737.

��tur�c-330,�c-360,�kabiny,�obciążniki,�tel.�
kom.�690-899-100.

��sprzedam�tura�do�t-25,�tel.�kom.�
691-235-066.

��ciągnik�changfa,�80�KM,�2008�rok,�tel.�
kom.�669-020-024.

inne
��Wysłodka�buraczana,�tel.�kom.�

513-072-182.

��schładzalnik�FrigoMilk,�550�l,�tel.�kom.�
604-828-185.

��sprzedam�obornik,�tel.�kom.�
608-691-072.

��skrzynki�na�owoce,�palety,�wagi,�wózek�
do�jabłek,�tel.�kom.�665-464-794.

��zbiornik�na�mleko�420�l,�stan�dobry,�tel.�
kom.�600-287-313.

��basen�na�mleko,�550�l,�Frigomilk;�dojarkę�
z�dwiema�konwiami,�kompletną�lub�na�
części,�tel.�kom.�693-552-235.

 �Bindry metalowe na dach, różne 
długości, tel. kom. 508-341-021.

��sprzedam�opryskiwacz�polowy,�tel.�kom.�
788-145-345.

��Wóz�konny�i�2�homonta�konne,�tel.�kom.�
786-817-663.

 �młóto browarne, żużel, tel. kom. 
600-323-947.

rolnicze - usługi
 �Rozliczenia VAt rolników, tel. kom. 

508-191-628.

��transport�niskopodwoziówką,�tel.�kom.�
503-115-145.

 �Naprawa ciągników, maszyn 
rolniczych, sprzętu budowlanego, 
samochodów ciężarowych, tel. kom. 
510-809-025.

 �Profesjonalny serwis ogumienia 
rolniczego. Wulkanizacja na gorąco. 
Laserowe ustawianie zbieżności: 
ciągniki i maszyny rolnicze. Dojazd do 
klienta. Krysicki, tel. kom. 606-122-924.

zwierzęta

sprzedaż
��Króliki,�tuszki,�tel.�kom.�669-020-018.

��hodowla�owczarka�niemieckiego,�
szczenięta,�tel.�kom.�660-854-640.

��oddam�psa�owczarka�podhalańskiego,�
tel.�kom.�661-907-680.

��owczarki�niemieckie�krótkowłose,�tel.�
kom.�601-286-499.

��szczenięta�owczarka�niemieckiego,�tel.�
kom.�530-661-030.

��Maltańczyki,�tel.�kom.�507-125-161.

��sprzedam�teriera,�tel.�kom.�667-432-077.

��Klacz�18-miesięczna,�tel.�506-267-101.

��ośmiotygodniowe�owczarki�niemiecki�
długowłosen,�po�rodzicach�rodowodowych,�
tel.�kom.�603-653-002.

��amstaffy�2-miesięczne,�tel.�887-211-270.

��sprzedam�tanio�yorki�i�Westy,�tel.�kom.�
669-620-095.

��owczarki�niemieckie,�krótkowłose,�tel.�
kom.�795-476-542.

��sprzedam�konia,�1,5�roku,�tel.�kom.�
787-489-391.

��sprzedam�2�suki�i�2�szczeniaki�owczarka�
niemieckiego,�tel.�kom.�886-559-176.

��oddam�małe�kotki,�tel.�505-866-202.

��owczarki�niemieckie,�tel.�693-138-330.
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Sport
Łyżwiarstwo szybkie�|�Mistrzostwa�Polski�w�tomaszowie�Mazowieckim

Odrodzenie Mistrza Bródki
W dniach 28-30 grudnia w Tomaszowie Mazowieckim odbyły się Mistrzostwa Polski na dystansach  
oraz w wieloboju. Wśród uczestników nie mogło zabraknąć zawodników UKSu Błyskawica Domaniewice 
z mistrzem olimpijskim Zbigniewem Bródką na czele. Zabrakło za to najlepszego polskiego sprintera Artura 
Wasia oraz bardzo dobrze radzącego sobie w tym sezonie, kontuzjowanego Konrada Niedźwiedzkiego.

W ostatnich latach zwycięzca-
mi Wielobojowych Mistrzostw 
Polski byli najczęściej Luiza 
Złotkowska i Jan Szymański.  
W tym roku wśród kobiet o tytuł 
ten walczyły Luiza Złotkowska  
z Natalią Czerwonką. Wśród 
mężczyzn wydawać by się mo-
gło, że pod nieobecność Konra-
da Niedźwiedzkiego i przy słabej 
dyspozycji na początku sezonu 
Zbigniewa Bródki, Janek Szy-
mański zdobędzie ten tytuł bez 
większego wysiłku, wygrywając 
przy tym większość biegów.

Pierwszego dnia rozegrano bie-
gi na dystansach 500 i 1500 me-
trów kobiet oraz 500 i 3000 me-
trów mężczyzn. Dystans 500 m 
 wśród kobiet najszybciej poko-
nała Kaja Ziomek przed Natalią 
Czerwonką i Luizą Złotkowską. 
W biegu na 1500 metrów zwy-
ciężyła Natalia Czerwonka przed 
Luizą Złotkowską i Katarzyną 
Woźniak.

Mężczyźni, podobnie jak ko-
biety, rozpoczęli zmagania od 
rywalizacji na dystansie 500 me-
trów. W biegu tym wystąpiło  
4 zawodników reprezentujących 
klub UKS Błyskawica Domanie-
wice. Zgodnie z oczekiwaniami 
najlepiej zaprezentował się Bród-
ka, choć przegrana z Szymań-
skim i Puszkarskim nie napawała 
zbytnim optymizmem.

Wyniki biegu na 500 metrów 
mężczyzn:

1.�artur�Nogal�(legia�Warszawa)� 36,56

2.�Piotr�Michalski�(sKł�Górnik�sanok)� 36,95

3.�Jan�szymański�(azs�aWF�Poznań)� 37,63

5. zbigniew Bródka (uKS Błyskawica)  37,91

16. Sebastian Janicki (uKS Błyskawica) 39,38

19. Wojciech Sut (uKS Błyskawica) 40,07

28. Artur Janicki (uKS Błyskawica) 41,11

Przed biegiem na 3000 metrów 
można by w ciemno zakładać, że 
jego zwycięzcą zostanie Jan Szy-
mański przed Zbigniewem Bród-
ką. Podczas ostatniej konfrontacji 
tych zawodników podczas Pucha-
ru Świata w Hereenveen, zaled-
wie 15 dni temu, Szymański wy-
grał z Bródką na dystansie 1500 
metrów aż o ponad 3,5 sekundy. 
Wiadomo też, że zawodnik z Po-
znania specjalizuje się w biegach 
na 1500 metrów i dłuższych, na-
tomiast mieszkańcowi Domanie-
wic najbardziej leżą dystanse 1000 
i 1500 metrów. Zbigniew Bródka 
rozpoczął swój bieg dość spokoj-
nie. Przez początkowe okrążenia 
jechał na równi ze swoim prze-
ciwnikiem w parze, Marcinem 
Bachankiem. W miarę zbliżania 
się do mety przewaga Bródki nad 
rywalem w parze systematycznie 
wzrastała. Ku zaskoczeniu wie-
lu osób zgromadzonych na trybu-
nach toru w Tomaszowie, Bród-
ka wygrywał nawet minimalnie 
z jadącym w ostatniej parze w tym 
samym kwartecie Szymańskim. 
Strażak z PSP w Łowiczu do koń-
ca biegu utrzymał swoje tempo 
i nie tylko wygrał swój bieg, ale 
także ustanowił nowy rekord toru.

Dobrze w tym biegu zapre-
zentował się Wojciech Sut, który 
w klasyfikacji generalnej zajął 6 
miejsce a wśród młodzieżowców 
stanął na najniższym stopniu po-
dium.

Bieg na 3000 metrów męż-
czyzn:

1. zbigniew Bródka (uKS Błyskawica) 4:00,67

2.�Jan�szymański�(Poznań)�� 4:01,28

3.�adrian�Wielgat�(elbląg)�� 4:04,77

6. Wojciech Sut (uKS Błyskawica) 4:12,41

13. Sebastian Janicki (uKS Błyskawica) 4:27,42

Z wygranej w tym biegu nie-
co zaskoczony był sam Zbigniew 
Bródka: "Wiedziałem, że przed 
tym sezonem wykonałem wiele 
pracy treningowej i forma kiedyś 
przyjść musi. Nie spodziewałem 
się, że nastąpi to tak szybko".

Drugiego dnia zawodów roze-
grano ponownie biegi na dystansie 
500 metrów. Tym razem Zbigniew 
Bródka był 3, przegrywając jedy-
nie ze sprinterami: Piotrem Mi-
chalskim i Arturem Nogalem. Po 
uwzględnieniu wyników dwóch 
biegów (jedynie na dystansie 500 

metrów rozgrywa się dwa biegi) 
kolejność na podium była następu-
jąca: 1. Artur Nogal; 2. Piotr Mi-
chalski; 3. Zbigniew Bródka.

Wśród kobiet Kaja Ziomek po 
raz drugi wygrała sprint, przed 
Natalią Czerwonką i Aleksandrą 
Kapruziak. Ta sama kolejność 
była po zliczeniu wyników dwóch 
biegów. W biegu na 1000 m zwy-
ciężyła Natalia Czerwonka przed 
Luizą Złotkowską i Katarzyną 
Woźniak.

Najciekawszym wydarzeniem 
wtorku był niewątpliwie bieg na 
„polskim dystansie” czyli 1500 m 
i rywalizacja w jednej parze Jana 
Szymańskiego ze Zbigniewem 
Bródką. Początek biegu należał 
do Janka ale od połowy dystan-
su Zbyszek wyszedł minimalnie 
na prowadzenie, którego nie od-
dał już do samej mety. Przewaga 
Bródki była na tyle duża, że po-
zwolił sobie na uniesienie rąk w 
geście tryumfu tuż przed minię-
ciem linii mety. Kolejny rekord 
toru został pobity. Każdego dnia 
Zbigniewowi Bródce na torze w 
Tomaszowie Maz. kibicował ktoś 

z najbliższychi: rodzice, żona, cór-
ki, siostra. Podczas ceremonii de-
koracji na podium Domaniewi-
czanin stanął dumnie wraz z córką 
Gabrysią.

Bieg na 1500 metrów mężczyzn
1. zbigniew Bródka (uKS Błyskawica) 1:51.24

2.�Jan�szymański�(azs�aWF�Poznań)� 1:51.53

3.��Piotr�Puszkarski�(GKs�stoczniowiec)� �1:54.03

11. Wojciech Sut (uKS Błyskawica)  2:00.00

13. Artur Janicki (uKS Błyskawica)  2:01.79

Ostatnią konkurencją drugiego 
dnia zawodów były biegi drużyno-
we, w których panczeniści UKSu 
Błyskawica Domaniewice bronili 
brązowego medalu wywalczone-
go przed rokiem na torze Stegny 
w Warszawie. Podopieczni tre-
nera Mieczysława Szymajdy nie 
zawiedli oczekiwań i po bardzo 
dobrym biegu ponownie zajęli 3 
miejsce. Drużyna z Domaniewic 
wystąpiła w składzie: Artur i Se-
bastian Janiccy oraz Wojciech Sut.

Bieg drużynowy mężczyzn:
1.�team�GKs�stoczniowiec�Gdańsk� 4:11.25

2.�team�Ks�orzeł�elbląg� 4:14.41

3. team uKS Błyskawica Domaniewice 4:18.16

Wśród kobiet najlepszą okazała 
się drużyna AZSu AWFu Katowi-
ce przez dwoma drużynami z To-
maszowa Mazowieckiego: UKS 
Dziewiątka i KS Pilica.

Ostatniego dnia zawodów ro-
zegrane zostały biegi na 3000 
kobiet i 1000 oraz 5000 m męż-
czyzn. Zwyciężczynią pierwszego 
biegu została Luiza Złotkowska 
przed Natalią Czerwonką i Ur-
szulą Włodarczyk. W klasyfika-
cji wielobojowej złoto przypadło 
Natalii Czerwonce, srebro Luizie 
Złotkowskiej a brąz Katarzynie 
Woźniak.

W biegu na 1000 metrów zno-
wu swoją dobrą dyspozycję po-
twierdził Zbigniew Bródka. Pan-
czenista z Domaniewic nie tylko 
wygrał zdecydowanie ale ustano-
wił także kolejny rekord toru. Był 
to 3 złoty medal w tych zawodach 
zdobyty przez naszego strażaka

Bieg na 1000 metrów mężczyzn
1. zbigniew Bródka (uKS Błyskawica) 1:13.16

2.�Piotr�Michalski�(sKł�Górniki�sanok)� 1:13.68

3.�artur�Nogal�(Fundacja�łisW��legia�W-wa)� 1:15.46

13. Sebastian Janicki (uKS Błyskawica) 1:21.26

Na zakończenie mistrzostw 
Tomaszowie Mazowieckim ro-
zegrano najdłuższy bieg – 5000 
metrów mężczyzn. Tym razem, 
zgodnie z oczekiwaniami, zdecy-
dowanie wygrał go Jan Szymań-
ski. Do ostatnich metrów trwała 
za to walka jadących w jednej pa-
rze Bródki i Wielgata.

Bieg na 5000 metrów mężczyzn
1.�Jan�szymański�(azs�aWF�Poznań)� 6:55.26

2. zbigniew Bródka (uKS Błyskawica) 7:06.56

3.�adrian�Wielgat�(�Ks�orzeł�elbląg)� 7:06.68

7. Wojciech Sut (uKS Błyskawica)  7:35.45

Zwycięstwem w ostatnim bie-
gu Jan Szymański zapewnił so-
bie wygraną w klasyfikacji wie-
lobojowej. Zbigniew Bródka był 
drugi a Piotr Puszkarski trzeci. 
Największymi wygranymi XXX 

Mistrzostw Polski na dystansach 
byli niewątpliwie: Natalia Czer-
wonka i Zbigniew Bródka, którzy 
zdobyli po 3 złote medale. Dla 
Czerwonki ważniejszy od medali 
był fakt, że powróciła do zdrowia 
po bardzo groźnej kontuzji. Dla 
Bródki, że wróciła forma i bar-
dzo dobra dyspozycja startowa. 
Były to najlepsze Mistrzostwa 
Polski w wykonaniu panczenisty 
z Domaniewic. Nawet w sezo-
nie kiedy zdobywał mistrzostwo 
olimpijskie wracał z Mistrzostw 
Polski „tylko” z pięcioma srebr-
nymi medalami. Tym razem 
oprócz wspomnianych 3 złotych 
medali, zdobył jeszcze 2 srebra i 
brąz. Na pewno wzmocni to psy-
chicznie Bródkę przed kolejnymi 
startami. Pokonanie czołowego 
zawodnika Pucharu Świata jakim 
jest Jan Szymański na 1500 me-
trów a tym bardziej na 3000 me-
trów, czy też Piotra Michalskie-
go, który występuje regularnie w 
Pucharze Świata w grupie A na 
1000 metrów oznacza, że nie był 
to przypadek, że forma u Bródki 
jest, trochę później niż zazwyczaj 
ale jest. Świadczą też o tym 3 re-
kordy toru poprawione przez na-
szego najbardziej utytułowanego 
łyżwiarza szybkiego.  W dniach 
9-10 stycznie Bródka będzie miał 
okazję swoją dyspozycję skon-
frontować z najlepszymi łyżwia-
rzami starego kontynentu na Mi-
strzostwa Europy rozgrywanych 
w Mińsku.

Z występu swoich podopiecz-
nych zadowolony był także tre-
ner UKSu Błyskawica Mieczy-
sław Szymajda. Mimo, że cała 
trójka, poza Bródką miała jakieś 
lekkie problemy zdrowotne to 
udało się uzyskać zawodnikom 
z Domaniewic podobne wyniki 
jak rok temu. Najbardziej cieszy 
3 miejsce w biegu drużynowym.  
W pełnej dyspozycji zdrowotnej 
na pewno zawodnicy osiągnęli by 
nieco lepsze wyniki i nie zacho-
dziła by potrzeba wycofywania 
ich z niektórych biegów.  rtDrużyna uKS Błyskawica Domaniewice�na�podium�(z�prawej).
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Bieg drużynowy uKS Błyskawica Domaniewice:�bracia�Janiccy�i�Wojtek�sut.

Podium wieloboju:�bródka,�szymański,�Puszkarski.
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Lekka atletyka�|�XXXi�bieg�sylwestrowy�łódź�

Mało Łowiczan w Biegu Sylwestrowym 
Już po raz 31 w Sylwestra w 

Lesie Łagiewnickim w Łodzi od-
był się Bieg Sylwestrowy. W tym 
roku do mety trasy liczącej 10 ki-
lometrów  dotarła rekordowa licz-
ba 880  zawodników.

W tegorocznym  Biegu Syl-
westrowym  triumfował Tomasz 
Osmulski z RKS Łódź (wynik – 
31:57 min.), który pokonał swo-
jego Klubowego kolegę Patry-
ka Stypułkowskiego (32:09) oraz 
Szymona Kotylę z AZS UMED 
Łódź (32:14). Wśród Pań rów-
nież triumfowała łodzianka – Mo-
nika Kaczmarek z Szakale Bałut 
(35:35), na drugim miejscu linię 
mety minęła Sylwia Ślężak z Bu-
dowlanych Częstochowa (37:06), 

a trzecia była Zuzanna Mokros z 
RKS Łódź (37:27). 

W zawodach tradycyjnie po-
jawiło się kilka osób z Ziemi Ło-
wickiej, jednak tym razem była 
to mała reprezentacja. Zabrakło 
naszych czołowych zawodników, 
która walczy o wysokie miejsca. 
Pojawili się natomiast miłośnicy 
rekreacyjnego biegania. W tym 
gronie najlepiej zaprezentował się  
Henryk Aniszewski z Parmy, któ-
ry zajął 349. miejsce w klasyfika-
cji generalnej, a 26. lokatę w kate-
gorii M-50 z wynikiem 49:31 min. 
Na  608. miejscu zakończył bieg  
Marek  Pawlak (R-team Łowicz, 
M40 -110. miejsce) z czasem 
56:10 mi. Swoje wyniki poprawił 

ostatnio Grzegorz Budzałek (My-
słaków, ZK Łowicz), który był 
611.  (50 M – 50. miejsce) z wy-
nikiem 56:16 min. Na starcie w 
Łodzi pojawił się również Kamil 
Gawęcki, który zakończył rywali-
zację na 756. miejscu z rezultatem 
01:01:18.

Ziemię Łowicką reprezentowa-
ły również dwie odporne na mróz 
panie. Bardzo dobrze pobiegła  
Elżbieta Foks (Błyskawica Do-
maniewice), która uzyskała czas 
54:34 min. i zajęła 65. miejsce w 
gronie kobiet i 557. lokatę w klasy-
fikacji generalnej. Na 775. miejscu 
zakończyła zawody Kinga Ziół-
kowska (Łowicz – 143. lokata w 
gronie pań) z czasem 1:02,02. zł

Lekka atletyka�|�city�trail�łódź

Kunikowski wysoko w mroźnym biegu
3 stycznia odbył się trzeci bieg 

z cyklu City Trail Łódź, w parku 3 
Maja na 5 km trasie.  Mimo trud-
nych warunków (duży mróz), na 
starcie pojawiło się 288 miłośni-
ków biegania. Zwycięzcami zo-
stali – po raz trzeci w tym sezonie 
– Tomasz Osmulski (16:12 min.)  
i Monika Kaczmarek (17:49 min.). 
Drugi na mecie Grzegorz Petru-
siewicz uzyskał czas 16:18 min. 
Jako trzeci na metę wbiegł  Szy-
mon Kotyla – 16:23 min. W ry-
walizacji kobiet II miejsce zajęła 
Sylwia Ślęzak (19:04), a III – Mał-
gorzata Michalak-Mattar (19:48).

W mroźnym biegu wystartował 
reprezentant Ziemi Łowickiej To-
masz Kunikowski, który dotarł do 

mety z wynikiem 17:19 min., który 
dał mu 9. miejsce. 

– Moim celem było złamanie  
17 minut po miesięcznym trenin-
gu. Z biegu nie jestem do końca 
zadowolony, chociaż to dopiero 
początek przygotowań do wiosny. 
Względem poprzedniego biegu 
poprawiłem lokatę o jedno miej-
sce, ale już czas był o 7 sekund gor-
szy. Przede mną jeszcze dwa biegi 
cyklu City Trail, aby być w ogóle 
klasyfikowanym. Planuję też wy-
startować w najbliższym Pucha-
rze Maratonu, a jednym z waż-
niejszych startów w najbliższym 
czasie będzie Półmaraton Wią-
zowski 28 lutego – powiedział po 
starcie Tomek Kunikowski   zł

tomek Kunikowski na�trasie�
mroźnego�biegu�w�łodzi�
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Gwiazdy na Gwiazdkę�|�z�Krystianem�cipińskim�–�koordynatorem�turnieju�–�rozmawiał�Mateusz�lis

Po cichu liczymy na pobicie rekordu
W sobotę odbędzie się 12. edycja turnieju charytatywnego Gwiazdy na Gwiazdkę. 
Łowiczanie znów będą mieli okazję, aby wesprzeć najbardziej potrzebujących,  
a przy okazji obejrzeć ciekawe widowisko piłkarskie. O tym jak wyglądają 
przygotowania do turnieju oraz z jakimi problemami muszą się zmierzyć organizatorzy 
porozmawialiśmy z Koordynatorem Turnieju – Krystianem Cipińskim.

 Mateusz Lis: W sobo-
tę dwunasta edycja „Gwiazd 
na Gwiazdkę”. Jednak turniej 
w 2012 roku znacząco zmienił 
swoją formułę. Co się wtedy wy-
darzyło? Czy uczestniczyliście 
we wcześniejszych edycjach?

Krystian Cipiński: W 2012 
roku wspólnie z Kubą Papugą 
zebrało nam się na wspomnie-
nia meczów charytatywnych pn. 
„Gwiazdy na Gwiazdkę”, na któ-
re z wielkim zapałem przychodzi-
liśmy będąc jeszcze dziećmi. Była 
to wspaniała okazja do spotkania 
swoich idoli z boiska. Wówczas, 
mając już pewne doświadczenie w 
organizacji różnych imprez, głów-
nie kulturalnych, podjęliśmy decy-
zję o reaktywacji tego wydarzenia. 
Akceptacji pomysłu szukaliśmy  
u obecnego zastępcy burmistrza 
Łowicza Bogusława Bończaka, 
który to wspólnie ze znajomymi, 
m.in. Krzysztofem Olko, organi-
zował wspomniany mecz. Wte-
dy machina ruszyła. Działając 
jeszcze trochę po omacku udało 
nam się dopiąć swego. Na szczę-
ście nie byliśmy sami – mieliśmy 
wsparcie w reprezentancie kra-
ju Maćku Rybusie, jak również 
w Robercie Wilku, Maćku Wy-
szogrodzkim i Dawidzie Sucie, 
którzy wspomogli nas głównie  
w kompletowaniu składów dru-
żyn. Wówczas okazało się, że są 
możliwości, by do Łowicza za-
prosić więcej zawodników, niż 
to zazwyczaj bywało i impreza 
szybko przybrała formułę tur-
nieju. Bardzo cenna była dla nas 
również pomoc Pawła Dolińskie-
go i jego organizacyjny „dryg”. 
Finalnie skompletowaliśmy nie 
dwie, a cztery drużyny, które ro-
zegrały łącznie sześć spotkań 
„każdy z każdym”. Do dziś prak-
tykujemy taki układ. To się po 
prostu bardzo dobrze przyjęło.

 Łowicz to małe miasto. Do 
tego nie ma w nim wielkich tra-
dycji sportowych. Skąd pomysł, 
że organizacja takiego turnieju 
charytatywnego właśnie w Ło-
wiczu „wypali”?

– W przeszłości udawało się 
zapraszać do gry w łowickim me-
czu charytatywnym wielu zna-
nych zawodników – działo się tak 

głównie za sprawą bardzo sza-
nowanego w świecie piłkarskim 
Roberta Wilka. Jakieś podwaliny 
już były, pomyśleliśmy więc so-
bie „wcześniej się udawało, więc 
czemu nam miałoby się nie udać 
teraz?”. Od 2012 roku takim „na-
szym Robertem Wilkiem” jest 
Maciej Rybus, z którym znamy 
się z czasów trampkarskich. To 
on jest twarzą turnieju. Dzięki 
jego osobie udało się utorować 
wiele cennych dla nas szlaków. 
Dziś nasz łowicki turniej jest już 
imprezą rozpoznawalną w Polsce 
i zdecydowanie łatwiej zapraszać 
nam zawodników, czy pozyski-
wać sponsorów, partnerów or-
ganizacyjnych oraz medialnych. 
Cieszy mnie ogromnie fakt, że 
kontynuujemy tą ideę wspól-
nie z jej inicjatorami sprzed lat – 
Krzysztofem Olko i Bogusławem 
Bończakiem. 

 Co jest najtrudniejsze przy 
organizacji takiego turnieju? 
Wydaje się, że pozyskiwanie 
przedmiotów na aukcję oraz 
zachęcanie zawodników do 
wzięcia udziału w takim przed-
sięwzięciu, czy to prawda? Jak 
sobie z tym radzicie i jakie inne 
problemy w trakcie organizacji 
turnieju napotykacie?

– Turnieju nie byłoby bez za-
wodników. Już na dwa miesiące 
przed imprezą czynimy pierw-
sze kroki w budowaniu składów 
drużyn. Musimy działać szyb-
ko, bo podobnych imprez jest w 
Polsce kilka i czasem po prostu 
działa zasada „kto pierwszy ten 
lepszy”. Na szczęście mamy ob-
szerną bazę kontaktów, która sta-
le rośnie i jest do kogo dzwonić. 
Z pewnością impreza dorobiła się 
już swojej pozycji i jest kojarzo-
na nawet wśród zawodników, z 
którymi kontaktujemy się po raz 
pierwszy. Zawsze staramy się po-
kazać z jak najlepszej strony, by 
piłkarze chcieli do Łowicza wró-
cić w przyszłości. Niestety, choć-
byśmy nie wiem jak się stara-
li, czasem udział zawodników w 
turnieju, mimo nawet ich szczerej 
chęci przyjazdu, wykluczają ich 
obowiązki zawodowe, czy spra-
wy osobiste. Pozyskanie przed-
miotów na licytacje to dosyć 

skomplikowana i żmudna spra-
wa. Tutaj prócz dziesiątek tele-
fonów należy wysłać drugie tyle 
listów do zawodników i klubów 
zarówno w Polsce, jak i zagra-
nicą. Na tym polu sporo sukce-
sów ma Krzysiek Olko, którego 
listy są chyba najskuteczniejsze. 
Najgorszy jest czas oczekiwa-
nia na przesyłkę – przyjdzie? Nie 
przyjdzie…? Czasem swoimi ko-
szulkowymi zasobami ratują nas 
znajomi lub zupełnie nieznane 
nam osoby, które chciałyby w ten 
sposób wesprzeć imprezę. Wie-
le w tym temacie wyjaśnia się 
również w samym dniu turnie-
ju, ponieważ koszulki na licyta-
cje przywożą ze sobą także sami 
zawodnicy. Sporym wyzwaniem 
jest dla nas zapewnienie pokry-
cia kosztów organizacyjnych, bez 
których impreza by nie zaistnia-
ła. Konieczne w tym wypadku 
jest pozyskanie sponsorów. Na 
szczęście, dzięki zaangażowaniu 
i chęci współpracy wielu firm z 
naszego regionu udaje się zapew-
nić środki na pokrycie takich wy-
datków jak np. noclegi, catering, 
czy stroje dla zawodników. Wie-
le podmiotów wspiera nas rów-
nież w formie rzeczowej fundu-
jąc m.in. nagrody na konkursy. 
Cieszy nas fakt, że z roku na rok 
lista podmiotów z nami współpra-
cujących jest coraz dłuższa.

 Organizacja „GnG” to 
praca przez cały rok czy raczej 
przez większość miesięcy jeste-
ście „uśpieni”, a uaktywniacie 
się dopiero zimą?

– Jeszcze w okresie wiosenno-
-letnim, korzystając z pojawiają-
cych się możliwości, staramy się 
pozyskiwać przedmioty na licyta-
cje, szukamy nowych kontaktów 
do zawodników lub drużyn zor-
ganizowanych. Można uznać, że 
nasza aktywność organizacyjna 
nasila się na jakieś dwa miesiące 
przed imprezą. Wtedy zakasuje-
my mocno rękawy i przystępuje-
my do działania, bo pracy jest na-
prawdę sporo. Zorganizowałem 
już wiele przedsięwzięć, ale to w 
moim odczuciu jest najtrudniej-
sze ze względu na wiele niepew-
nych i niezależnych od organiza-
torów czynników. Wiele może 

się zmienić nawet na (tfu, tfu!) 
godzinę przed turniejem. Może 
się zdarzyć np. tak, że kilku za-
wodników finalnie z różnych po-
wodów nie przyjedzie – nie jeste-
śmy związani formalną umową, 
a jedynie gentelmeńsko umówie-
ni. Na szczęście jesteśmy przygo-
towani na taką okoliczność, ale 
gdzieś ta niepewność pozostaje 
do ostatniej chwili.

 Czy organizując turniej 
charytatywny spotykacie się 
tylko z ludzką życzliwością? 
Wszyscy chcą Wam pomóc w 
jego organizacji czy jest także 
liczne grono osób rzucających 
Wam kłody pod nogi?

– Łowiczanie, to wspaniali lu-
dzie. Udowodnili już to nie raz, 
nie tylko przy okazji naszych tur-
niejów. Potrafimy się jednoczyć, 
potrafimy pomagać. Wystarczy 
spojrzeć na to, jak rozhulała się 
akcja #zapalsiedodzialania, do 
której się przyłączamy. Wierzy-
my, że 9 stycznia dzięki życzli-
wości przybyłych widzów dorzu-
cimy solidną cegiełkę do leczenia 
Kasi Cieślak. Trzymamy za nią 
mocno kciuki! Czy ktoś nam rzu-
ca kłody pod nogi? Wręcz prze-
ciwnie! Ludzie raczej uchylają 
nam furtki. 

 Przez ostatnie trzy lata, za 
każdym razem udawało się po-
bijać rekordy zebranej kwo-
ty, zawsze więcej ludzi chcia-

ło wejść na obiekt niż był on w 
stanie pomieścić. Spodziewali-
ście się takiego sukcesu?

– Ciężko było się tego spodzie-
wać. Cieszymy się, że zbierane 
kwoty są wysokie. Za każdym ra-
zem po cichu liczymy na pobicie 
rekordu, ale nie ma co się podpa-
lać – lepiej się miło zaskoczyć, niż 
nieprzyjemnie zawieść. Żałuje-
my, że hala OSiR nie jest większa, 
bo osób, które chcą uczestniczyć 
w tym wydarzeniu jest znacznie 
więcej niż moglibyśmy pomie-
ścić. Codziennie pada wiele py-
tań o dostępność biletów. Dzwo-
nią do nas osoby, które chciałby 
przyjechać z Warszawy, czy Ło-
dzi. Dla tych, którym nie uda się z 
różnych względów do nas dotrzeć 
będziemy transmitować na żywo 
przebieg turnieju na stronie www.
gwiazdynagwiazdke.pl. Link do 
transmisji będzie dostępny rów-
nież na naszym fanpage facebook.
com/gwiazdynagwiazdke.

 „GnG” ostatnio odbywały 
się zawsze przed świętami Bo-
żego Narodzenia. Tym razem 
turniej będzie miał miejsce po 
Sylwestrze, możesz zdradzić z 
czego wynikało takie przesu-
nięcie?

– Przesunięcie turnieju na po-
czątek stycznia wynika z długie-
go czasu trwania grudniowych 
rozgrywek polskiej ekstraklasy. 
Początkowo celowaliśmy w ter-
min 19 grudnia, ale szybko oka-

zało się, że w tym czasie nie bę-
dzie właściwie kogo zapraszać z 
aktywnych zawodowo piłkarzy. 
Również dziennikarze Canal+ 
ten termin mieliby zajęty, a przy-
pomnę, że na tą edycję szykują 
mocną ekipę. Mam nadzieję, że 
w przyszłości powrócimy do ter-
minu grudniowego, by nazwa 
„Gwiazdy na Gwiazdkę” miała 
swój przedświąteczny wydźwięk.

 Jak to jest z ustaleniem celu 
na jaki zbieracie pieniądze? 
Kto o tym decyduje, czy zgła-
szają się do Was ludzie i proszą 
o pomoc, czy to raczej Wy ofe-
rujecie chęć pomocy?

– Tu nie ma reguły. Zazwyczaj 
pomagamy osobom, którym po-
moc potrzebna jest najbardziej i 
których historia jest nam dobrze 
znana. To są ciężkie decyzje, bo 
chciałoby się pomóc każdemu, 
ale niestety jest to niemożliwe. 
Cieszyłbym się ogromnie, gdy-
by podobnych imprez w naszym 
mieście przybywało. Dlatego za-
chęcam gorąco łowiczan do po-
dejmowania wszelkiego rodzaju 
inicjatyw charytatywnych. Słu-
żymy w każdej chwili swoim 
doświadczeniem. Tymczasem w 
imieniu swoim i wszystkich or-
ganizatorów zapraszam 9 stycz-
nia do hali OSiR przy ul. Jana 
Pawła II 3 w Łowiczu na kolej-
ną, dwunastą już edycję imprezy 
„Gwiazdy na Gwiazdkę”! Będzie 
się działo! 

W ostatnich latach za każdym razem udawało się zbierać coraz większe sumy. czy�podobnie�będzie�tym�
razem?�Krystian�cipiński�w�centrum�zdjęcia�z�czekiem.
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Piłka halowa|�7.�kolejka�Kia�open�i�ligi

Fantazja zagra z Mistrzami Łowicza
Tym razem obyło się  
bez większych 
niespodzianek  
w 7. kolejce KIA Open 
I ligi. Faworyci tym 
razem nie zawiedli  
i zgodnie wygrywali 
swoje mecze. 
Czołówka liga pozostała 
praktycznie bez zmian.

W pierwszym meczu niedziel-
nej serii gier do przerwy akurat 
pachniało sensacją. Ostatni w ta-
beli SMS Dąbkowice, który do 
tej pory nie zgromadził na swoim 
koncie ani jednego punktu prowa-
dził po golach Kamila Szymajdy 
i Krystiana Siatkowskiego z wal-
czącym o najwyższe lokaty Reni-
xem Łowicz 2:1. W drugiej części 
meczu zespół Bartłomieja Tka-
cza zagrał o niebo lepiej i zdołał 
przechylić szalę zwycięstwa na 
swoją korzyść. Gole dla Renixu 
zdobyli Michał Świdrowski, To-
masz Gajda, Mateusz Bartosie-
wicz, Bartosz Placek (na co dzień 
występujący w III-ligowym ŁKS-
-ie Łódź) oraz Przemysław Wilk, 
który skierował piłkę do własnej 
bramki. Renix jest mocnym kan-
dydatem do miejsca na „pudle”.

Objawienie tego sezonu bo tak 
trzeba nazwać Bo Dach Grudze 
i tym razem zainkasował kom-
plet punktów. Bo Dach rozpoczął 
mecz z walczącym o utrzyma-
nie Zatorzem Łowicz od straco-
nego gola. W 6. minucie Zatorze 
na prowadzenie wyprowadził Pa-
tryk Sekuła. W końcówce pierw-
szej części gry Bo Dach wy-
szedł na prowadzenie. Najpierw 
gola strzelił Patryk Wiśniewski, 
a chwilę później niezawodny Ka-
rol Kruk. Gdy w w 18. minucie 
samobójczego gola strzelił Mi-
chał Redzisz i było 2:2 zapowia-
dały się duże emocje. Ostatecznie 
mądrzej w końcówce meczu za-
grali gracze z Grudz. W 19. mi-
nucie gry gola na 3:2 strzelił Ka-
rol Kruk, a chwilę później na 4:2 
wynik meczu podwyższył Oskar 
Lis. Ostateczny cios w ostatnich 

sekundach zadał najlepszy na 
boisku Kruk, który wykorzystał 
fakt, że Zatorze wycofało bram-
karza i strzałem zza połowy usta-
lił wynik meczu. Bo Dach dalej  
w czubie tabeli, zaś przed Paw-
łem Kutkowskim i spółką ciężka 
batalia o pozostanie w najwyższej 
klasie rozgrywkowej.

Już po 5. minutach gry Chińska 
Łowicz prowadziła z Blokersa-
mi Łowicz 2:0. Autorem obu goli 
był motor napędowy „Chińczy-
ków” Patryk Pomianowski. Gdy 
w 7. minucie gola kontaktowego 
strzelił Maciej Jędrachowicz wy-
dawało się, że Blokersi powalczą 
z Chińską o punkty. Jeszcze przed 
przerwą kontuzji doznał jednak 
bramakrz Piotr Znajewski i po 
między słupkami musiał stanąć 
Paweł Karwat. W drugiej poło-
wie Chińska grała zdecydowanie 
lepiej od rywali i udokumentowa-
ła swoją przewagę dwoma kolej-
nymi golami, których autorami 
byli Tomasz Dąbrowski i Robert 
Hyży.

Ubiegłoroczny mistrz i zdo-
bywca Pucharu Burmistrza Dru-
żyna KIA Łowicka rozprawiła 
się tym razem z Fantazją Głow-
no, która również jest w czo-
łówce tabeli. Drużyna KIA już 
po siedmiu minutach prowa-
dziła 3:0. Dwa gole na otwarcie 
meczu strzelił Rafał Trakul, zaś 
trzecie trafienie dołożył Andrzej 
Grzegorek. Fantazja byłą w sta-
nie odpowiedzieć tylko jednym 
golem, a jego strzelcem był Do-
minik Tomczyk. W drugiej po-
łowie meczu obraz gry się nie 
zmienił. Cały czas gra toczyła 
się pod dyktando Drużyny KIA  
i w 14. minucie gry po dwójko-
wej akcji Radosława Kucińskiego  
z Dawidem Sutem było 4:1, 
strzelcem gola był Sut. Fantazja 
zdołała odpowiedzieć jeszcze 
trafieniem Damiana Mospinka  
z rzutu wolnego, ale Druży-
na KIA w 20. minucie strzeli-
ła piątego gola. Hattricka ustrze-
lił Rafał Trakul, a chwilę później 
wynik meczu na 5:3 ustalił Tom-
czyk. Ciekawy mecz, jednak 
wygrana Drużyny KIA była jak 
najbardziej zasłużona. Ekipa Ro-

berta Panaka osłabiona brakiem 
Michała Gamli musi walczyć  
o kolejne punkty by powalczyć  
o ligową czołówkę. 

Dużo działo się w meczu Pę-
dzących Imadeł z Błękitnymi 
Dmosin. Imadła do przerwy pro-
wadziły po golach Jarosława Wal-
czaka i Sebastiana Zwierza 2:1, 
a w drugiej połowie jeszcze bar-
dziej powiększyły swoją przewa-
gę. Dzięki dwóm trafieniom Wal-
czaka, Krzysztofa Skowrońskiego 
i po jednym Zwierza i Dawida 
Ługowskiego Imadła wygrały 
6:3. Gole dla pokonanych strzeli-
li Bartłomiej Sibielak (dwa) oraz 
Piotr Knera. Imadła mają na kon-
cie 12 „oczek” i znowu wracają 
do gry o miejsce na podium. Ima-
dła czekają jeszcze ciekawe kon-
frontacje m.in z Renixem i Dru-
żyną KIA.

W ostatnim meczu tej serii 
gier także nie zabrakło emocji. 
Do przerwy na tablicy wyników 
było 2:2. Na dwa gole Mariu-
sza Trakula odpowiedzieli Rafał 
Bogus oraz Łukasz Wierzbicki. 
W drugiej odsłonie skuteczniejsi 
byli jednak gracze z Wejsc, któ-
rzy dzięki golom Kamila Woj-
ciechowskiego, Tomasza Tra-
falskiego i ponownie Trakula 
wygrali 5:3. Trzecią bramkę dla 
„Dachów” strzelił z kolei Szymon 
Panek. Co ciekawe w tym meczu 
Korona aż czterokrotnie wycho-
dziła na prowadzenie, zaś Dach 
Lux aż trzykrotnie zdołał dopro-
wadzać do remisu. Korona ma na 
koncie 10 punktów i dzięki ostat-
nim dwóm wygranym odskoczyła 
znacznie od strefy spadkowej. 

W najbliższy weekend 9-10 
stycznia nie odbędzie się 8. kolej-
ka, która zostanie rozegrana do-
piero w weekend 16-17 stycznia. 
Z kolei w niedzielę 10 stycznia  
o godzinie 20:15 zostanie roze-
grany zaległy mecz o Superpu-
char Łowicza w którym zmierzą 
się Drużyna KIA Łowicka Ło-
wicz oraz Chińska Łowicz. ever

 SmS Dąbkowice – ReNiX eKo-
-PLASt Łowicz 2:5� (2:1);� br.:�
Kamil� szymajda� 8’,� Krystian� siat-
kowski�9’�–�Michał�Świdrowski�4’,�

tomasz� Gajda� 13’,� Mateusz� bar-
tosiewicz� 19’,� bartosz� Placek� 20’,�
samobójcza�15’�(Przemysław�Wilk)
Żółta kartka:�łukasz�zabost�(re-
nix)
SmS:� Jacek� Milczarek� –� Krystian�
siatkowski,� Dawid� bodek,� Michał�
bryszewski,�cezary�olejnik,�Kamil�
Krawczyk,�Damian�Kostrzewa,�Ka-
mil�szymajda,�Przemysław�Wilk
Renix:� Jarosław� rusek� –� łukasz�
zabost,�bartosz�Placek,�bartłomiej�
tkacz,� Mateusz� bartosiewicz,� to-
masz� Gajda,� Michał� Świdrowski,�
Daniel�Wasiak
 Bo-DACH Grudze – zAtoRze 
zu-AN Łowicz 5:2�(2:1);�br.:�Karol�
Kruk� 3� (10’,� 19’,� 20’),� Patryk� Wi-
śniewski�8’,�oskar�lis�20’�–�Patryk�
sekuła�6’,�samobójcza�18’
Bo-Dach:� Patryk� orzeł� –� leszek�
boczek,�Paweł�Wojda,�Michał�re-
dzisz,�Karol�Kruk,�Patryk�Wiśniew-
ski,� Mateusz� borowski,� oskar� lis,�
bartosz�skowronek
zatorze:� rafał� Gospoś� –� Patryk�
Demidowicz,�Jakub�sejdak,�Paweł�
Kutkowski,�Maciej�balik,�Patryk�se-
kuła,�Kacper�rześny
 CHińSKA StACJe PALiW HA-
CzYKoWSCY Łowicz – BLoKeR-
Si iNteRmARCHe Łowicz 4:1�
(2:1);�br.:�Patryk�Pomianowski�2�(2’,�
5’),�tomasz�Dąbrowski�12’,�robert�
hyży�20’�–�Maciej�Jędrachowicz�7’
Chińska:� Dawid� Feliga� –� tomasz�
rembowski,� Krzysztof� Papuga,�
Marcin� Kosiorek,� Kamil� Mitrowski,�
Patryk�Pomianowski,�robert�hyży,�
tomasz� Dąbrowski,� Piotr� Pawłow-
ski
Blokersi:� Piotr� znajewski� –� Jaro-
sław� burzykowski,� Maciej� Jędra-
chowicz,� Jakub� Jędrachowicz,�
bartłomiej� skoneczny,� Paweł� Kar-
wat,� sebastian� lenarczyk,� Kamil�
lenarczyk
 DRuŻYNA KiA ŁoWiCKA Ło-
wicz – FANtAzJA Głowno 5:3�
(3:1);�br.:�rafał�trakul�3�(5’,�6’,�20’,�
andrzej� Grzegorek� 7’,� Dawid� sut�
14’�–�Dominik�tomczyk�2�(8’,�20’),�
Damian�Mospinek�18’
Żółta kartka:� tomasz� Florczak�
(Fantazja)
Drużyna KiA:� Mariusz� Jędrzejew-
ski�–�Dawid�sut,� łukasz�chlebny,�
rafał� trakul,� Patryk� Krzeszewski,�
Piotr� Michalski,� andrzej� Grzego-

rek,�radosław�Kuciński,�radosław�
Domińczak
Fantazja:� Dariusz� smurzyński� –�
Damian� Mospinek,� tomasz� Flor-
czak,�Przemysław�imiołek,�łukasz�
Kluska,� tomasz� Kret,� Jakub� siat-
kowski
 NoVum PęDząCe imADŁA 
Łowicz – BŁęKitNi Dmosin 6:3�
(2:1);� br.:� Jarosław� Walczak� 2� (6’,�
17’),�Krzysztof�skowroński�12�(12’,�
15’),� sebastian� zwierz� 9’,� Dawid�
ługowski�15’�–�bartłomiej�sibielak�
2�(15’,�20’),�Piotr�Knera�4’
Pędzące:�rafał�bogus�–�Krzysztof�
skowroński,� Dawid� ługowski,� se-
bastian�zwierz,�Jarosław�Walczak,�
Piotr�Gawlik�
Błękitni:�Damian�szatan�–�łukasz�
bednarek,� Jarosław� bąba,� bartło-
miej� Krakowiak,� cyprian� Kotlarek,�
Piotr� Knera,� bartłomiej� sibielak,�
Dawid�Ślązak
 KoRoNA Wejsce – DACH-LuX 
Łowicz 5:3�(2:2);�br.:�Mariusz�tra-
kul�3�(3’,�6’,19’),�Kamil�Wojciechow-
ski�12’,�tomasz�trafalski�20’�–�ra-
fał�bogus�5’,�łukasz�Wierzbicki�8’,�
szymon�Panek�14’
Korona:� Konrad� Kowalski� –� Ma-
riusz� trakul,� tomasz� trafalski,�
Kamil� Wojciechowski,� sebastian�
sumiński,�Wojciech�rokicki�
Dach-Lux:� Maciej� chmielewski�
–� Marcin� Grocholewicz,� łukasz�

Wierzbicki,� Kamil� Janikowski,� ro-
bert� czarnota,� Dominik� Kotlarski,�
rafał�bogus,�szymon�Panek

tabela po 7. kolejkach KiA open 
i ligi:
1.�chińska��łow.�(1)� 7� 16� 25-12

2.�Drużyna�Kia�łowicka�(2)� 7� 16� 23-12

3.�bo-Dach�Grudze�(3)� 7� 15� 30-25

4.�renix�eko-Plast�łowicz�(4)� 7� 14� 30-19

5.�Novum�Pędzące�imadła�(6)� 7� 12� 29-26

6.�Fantazja�Głowno�(5)� 7� 11� 28-23

7.�Korona�Wejsce�(10)� 7� 10� 26-28

8.�błękitni�Dmosin�(7)� 7� ��8� 15-21

9.�Dach-lux�łowicz�(8)� 7� ��7� 19-22

10.�blokersi-intermarche�łowicz�(9)� 7� ��7� 17-23

11.�zatorze�zu-an�łowicz�(11)� 7� ��4� 14-28

12.�sMs�Dąbkowice�(12)� 7� ��0� 11-31

 8. kolejka Kia open i ligi ŁoLiF 
– 2016,01.16 (sobota): 
godz. 16.00:� błękitni� Dmosin� –�
Korona�Wejsce
godz. 16.40: renix� eko-Plast�
łowicz�–�Novum�Pędzące� imadła�
łowicz
godz. 17.20: blokersi-intermarche�
łowicz�–�Fantazja�Głowno
godz. 18.00: zatorze� zu-an� ło-
wicz�–�sMs�Dąbkowice
godz. 18.40:� chińska� Prulux-bis�
haczykowscy� łowicz� –� Dach-lux�
łowicz
godz. 19.20: Drużyna�Kia�łowic-
ka�łowicz�–�bo-Dach�Grudze���

PRoGNozA PoGoDY�|�7.01.2016�–�13.01.2016

SYtuACJA  SYNoPtYCzNA: 
Napływa�cieplejsza�masa�powietrza.

ŚRoDA-PiąteK:
Pochmurno�z�przejaśnieniami,�okresowo�opady�
śniegu,�możliwe�opady�śniegu�z�deszczem.��
Drogi�śliskie.�Widzialność�umiarkowana�do�dobrej,�
zamglenia,�rano�lokalnie�słaba�-�mgły.�Wiatr��
z�przewagą�wschodniego,�słaby,�w�piątek�skręcający�
na�południowo-zachodni,�słaby,�okresowo�
umiarkowany,�3-6�m/s.�temp.�max�w�dzień:�-�4�st.�c�
do�+�1�st.�c.�temp.�min�w�nocy:��-�7�st.�c�do��-�3�st.�c.

SoBotA - NieDzieLA: 
Pochmurno�z�rozpogodzeniami,�ale�w�niedzielę�
pochmurno,�ale�mglisto,�coraz�cieplej.��Widzialność�
umiarkowana�do�dobrej,�zamglenia,�okresowo�słaba�-�
mgły.�Wiatr�południowo-zachodni�i�południowy,�słaby�
do�umiarkowanego,�3-6�m/s.�temp.�max�w�dzień:�+�1�st.�
c�do�+�3�st.�c.�temp.�min�w�nocy:��-�3�st.�c�do��0�st.�c.

PoNieDziAŁeK - WtoReK – ŚRoDA: 
Pochmurno,�okresami�możliwe�przejaśnienia,�lokalnie�
możliwy�słaby�opad�deszczu,�deszczu�ze�śniegiem,�
cieplej.�Przy�opadach�śniegu�z�deszczem�drogi�
miejscami�śliskie!!!�Widzialność�umiarkowana�do�
dobrej,�zamglenia,�rano�lokalnie�słaba�-�mgły.
Wiatr�południowo-zachodni,�słaby�do�umiarkowanego,�
3-6�m/s.�temp.�max�w�dzień:�+�1�st.�c�do�+�4�st.�c.�
temp.�min�w�nocy:��-�3�st.�c�do��0�st.�c.

biuro�MeteoroloGiczNe�cuMulus

PRoGNozA BiometeoRoLoGiCzNA 
Pogoda�niekorzystnie�wpływać�będzie�na�nasze�
samopoczucie.�osłabiona�sprawność�psychofizyczna�
i�fizyczna.

mateusz Bartosiewicz strzelił bramkę�dla�renixu�w�meczu�z�sMs�
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„PIąTKA KOLEJKI” ODCInEK SIóDMY
Po� analizie� meczów� Kia� open�
i�ligi�wybraliśmy�pięciu�zawodników�
którzy� trafili� do� naszego� zestawie-
nia.�Kandydatów�było�wielu,�jednak�
musieliśmy� dokonać� wyboru.� oto�
najlepsi�w�siódmej�kolejce:

 Konrad Kowalski� (1*,� Korona�
Wejsce)�–�Już�tydzień�temu�świet-
nie� bronił� z� chińską.� W� meczu�
przeciwko� Dach� luxowi� pokazał,�
że�ma�spore�umiejętności.�Mający�
w�cV�grę�w�Widzewie�bramkarza�to�
wzmocnienie� Korony� w� tym� sezo-
nie�łoliF.

 Karol Kruk�(3,�bo�Dach�Grudze)�
–� bez� niego� drużyny� pewnie� nie�
wyobraża� sobie� leszek� boczek.�
tym� razem� Kruk� strzelił� hattricka�
i� zapewnił� wygraną� zespołowi��
z�Grudz�z�zatorzem.�bo�Dach�za-
dziwia,�podobnie�jak�„Kruczek”.

 mariusz trakul� (3,�Korona�Wej-
sce)� –� Po� raz� trzeci� „Mario”� trafia�

do� „piątki� kolejki.� znowu� hattrick�
tego� niezwykle� silnego� gracza.�
ciężko�go�zatrzymać�bo�dzięki�wa-
runkom�fizycznym�świetnie�spisuje�
się�na�hali.�W� tym�sezonie�strzelił�
już�12�goli!

 Rafał trakul� (1,� Drużyna� Kia�
łowicka)� –� Najlepszy� strzelec� po-
przedniego� sezonu� wreszcie� po-
pisał� się� skutecznością.� trzy� gole��
w� meczu� na� szczycie� i� kilka� do-
brych�akcji�tego�zawodnika�nie�mo-
gło� zostać� niezauważone.� Jeden��
z�lepszych�techników�na�parkiecie�
w�łowiczu.

 Patryk Pomianowski� (2,� chiń-
ska� łowicz)� –� „Pomianek”� to� nie-
kwestionowany� lider� chińskiej.�
tym� razem� w� przeciągu� pięciu�
minut�strzelił�dwa�gole�blokersom�
i� był� najlepszy� zawodnikiem� na�
parkiecie.�Klasa�sama�w�sobie.�ten�
zawodnik� powinien� być� liderem�
drugiej�linii�Pelikana.�
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Piłka nożna�|�łódzka�Klasa�b�Grupa�iV

Przygotowania KS Żychlin do rundy wiosennej
Trwają przygotowania drużyny 

KS Żychlin do rundy rewanżowej 
rozgrywek łódzkiej klasy B grupy 
IV. Drużyna trenuje dwa razy w 
tygodniu – we wtorki i w czwart-
ki, w hali sportowej przy Zespole 
Szkół Nr 1 w Żychlinie. 

Został już ustalony terminarz 
spotkań sparingowych, które roze-
gra KS Żychlin. Wszystkie mecze 
zostaną rozegrane na Stadionie 
Miejskim w Żychlinie. 

Ks�Żychlin�–�oldboys�Kutno�20.02.2016r.

Ks�Żychlin�–�Witonianka�Witonia�27.02.2016r.

Ks�Żychlin�–�olimpia�Niedźwiada�05.03.2016r.

Ks�Żychlin�–�Ks�Kutno�(junior)�12.03.2016r.

Ks�Żychlin�–�bzura�Młogoszyn�19.03.2016r.

Ks�Żychlin�–�Malina�Piątek�26.03.2016r.

Drużyna KS Żychlin otwiera 
nabór uzupełniający zawodników. 
Osoby chcące dołączyć do piłka-
rzy z Żychlina mogą przyjść na 
trening, odbywający się we wtor-
ki i czwartki od godziny 20.00 do 
22.00 (telefon kontaktowy: 660 
561 510).  Doświadczeni trenerzy 
odpowiednio pokierują umiejęt-
nościami nowych osób. Przypo-
mnijmy, że drużyna KS Żychlin 
po rozgrywkach rundy jesiennej, 

zajmuje pierwsze miejsce w tabe-
li, z 24 punktami na koncie. Ze-
spół z Żychlina ma dwa punkty 
przewagi nad drużyną z Dąbro-
wic. 

Każda z drużyn grająca w kla-
sie B grupy IV, w rundzie wio-
sennej rozegra po dwa spotkania z 
każdą drużyną. mr

1.Ks�Żychlin� 10� 24� 53:11

2.Dąbrowianka�Dąbrowice� 10� 22� 22:17

3.Ks�Dąbrowice� 10� 18� 28:9

4.Witonianka�ii�Witonia� 10� 13� 26:27

5.GKs�byszew� 10� 6� 20:53

6.olimpia�oporów� 10� 4� 11:43

Piłka halowa�|�łowicka�iii�liga�futsalu

Pierwsze przegrane 
Jurnego i Gladiatorów

Po świątecznej przerwie ruszy-
ły rozgrywki łowickiej III ligi fut-
salu. W niedzielę 3 stycznia odby-
ła się 7. kolejka ligi, podczas której 
dwie drużyny z naszego regionu 
rozegrały spotkania: GKS Jur-
ny Buhaj – Akacjowa Team oraz 
Gladiatorzy z Miasta Noży – Bo-
browniki Team. Obie drużyny do-
znały pierwszych w tych rozgryw-
kach porażek. Zespół z Bedlna 
przegrał 2:0 z zawodnikami Aka-
cjowej. Żadnemu z zawodników 
GKS nie udało się w tym spotka-
niu wpisać na listę strzelców. 

Natomiast drużyna Gladiato-
rów bardzo dobrze rozpoczęła 
swoje spotkanie z zespołem Bo-
browniki Team, strzelając już w 
piątej minucie gola. Drużyna z 
Żychlina jednak nie utrzymała 
wysokiej koncentracji, pozwala-
jąc rywalom na strzelenie dwóch 
bramek. Ostatecznie mecz zakoń-
czył się wygraną ekipy z Bobrow-
nik 2:1. Bramkę dla Gladiatorów z 
Miasta Noży strzelił Kamil Moty-
lewski. 

8 kolejka łowickiej III ligi fut-
salu odbędzie się 16 stycznia. W 
tym dniu zagrają m.in.: GKS Jur-
ny Buhaj kontra Szkiełka Dżajf 
Łowicz oraz Gladiatorzy z Miasta 
Noży kontra Bezedura Łowicz. mr

Skład drużyny GKS Jurny Buhaj 
Bedlno: Mateusz� Motyliński,� Da-
mian� okupski,� adrian� szymański,�
Marcin�Głogowski,�Kamil�Gałązka,�
Mateusz� Kopeć,� Krzysiek� trepa,�
bartłomiej� lewańczyk,� łukasz�
szczygielski,�Kamil�błęcki.�

Skład drużyny Gladiatorzy z mia-
sta Noży: Marcin�Petera,�Piotr�Pe-
tera,� Jarosław� Jaźwiński,� Damian�
Piątkowski,� Damian� Kwiatkowski,�
Jarosław� bieńkowski,� Przemek�
Markiewicz,� robert� Gąsiorowski,�
Dominik� Wróblewski,� artur� Piotro-
wicz,� Piotr� Domżał,� eryk� Podcza-
ski,� Kamil� Motylewski.� Kierownik�
drużyny:�Daniel�cieniewski.

 GKS Jurny Buhaj Bedlno – Aka-
cjowa team Dzierzgów 0:2�(0:0)

 KS i ostrowiec – Karczma Bed-
narska Bednary 1:2�(0:0)
 zatorze iii Łowicz – Chińska ii 
Dark Łowicz 0:3 (0:1)
 Bez Nazwy Łowicz – Górki Ło-
wicz 2:3 (1:2)
 Projekt Gt Łowicz – Dżajf Ło-
wicz 1:2�(0:2)
 Bobrowniki team Bobrowniki 
– Gladiatorzy z miasta Noży Ży-
chlin 2:1�(1:1)
 Bezedura Łowicz – Ha Ha Ha! 
Łowicz�mecz�przełożony

1.�Dżajf�łowicz� 7� 18� 26:17

2. Gladiatorzy z miasta Noży 7 16 26:10

3.�bobrowniki�team� 7� 16� 18:6

4. GKS Jurny Buhaj Bedlno 7 16 17:9

5.�akacjowa�team�Dzierzgów�7� 13� 14:8

6.�bezedura�łowicz� 6� 12� 24:14

7.�Górki�łowicz� 7� 12� 20:17

8.�Karczma�bednarska� 7� 12� 15:22

9.�chińska�ii�łowicz� 7� 9� 18:24

10.�bez�Nazwy�łowicz� 7� 6� 13:16

11.�zatorze�iii�łowicz� 7� 6� 11:18

12.�Projekt�Gt�łowicz� 7� 2� 6:17

13.�ha�ha�ha�!�łowicz� 6� 1� 8:18

14.�Ks�i�ostrowiec� 7� 1� 6:25

Piłka halowa|�7.�kolejka�ii�ligi�futsalu

Tylko Toreliusz z kompletem
Już tylko jeden zespół pozostał 

z kompletem punktów w Toreliusz 
Futsal II lidze. Tym rodzynkiem 
jest Toreliusz Łowicz, który wy-
grał aż  6:0 z Subiektem Niebo-
rów. Zespół Piotra Rosiaka w 
meczu przeciwko Subiektem za-
grał bardzo dobre zawody, a moc-
no w zdobyciu punktów pomógł 
Krzysztof Kuchciak. Rekordzista 
pod względem występów w re-
prezentacji Polski futsalu strze-
lił trzy gole. Oprócz niego na li-
stę strzelców wpisali się jeszcze 
Kacper Jaros oraz dwóch zawod-
ników „ściągniętych” z Łęczycy 
– Robert Czekalski oraz Marcin 
Karasiński. Obaj występowali już 
przed łowicką publicznością i to 
całkiem niedawno w barwach Gu-
tenowa. 

Apropos Gutenowa to ten ze-
spół także zainkasował trzy punk-
ty w tej kolejce. Tym razem dzięki 
dwóm golom Konrada Wolskie-
go oraz Łukasza Papugi zawod-
nicy Gutenowa Łowicz pokona-
li bez najmniejszych problemów 
KS Stefan Łowicz aż 4:0. Dzięki 
tej wygranej Gutenów jest trze-
ci w tabeli i ma na swoim koncie 
14 punktów. Pięć punktów wię-
cej ma Alcatraz Przedmieście 
Łowicz, które w zamykającym 
meczu tej kolejki zremisowało z 
Merc-OSP Karsznice 3:3 i po raz 
pierwszy zespół Bogdana Plichty 
stracił punkty w tym sezonie. W 
meczu tych zespołów nie brako-
wało emocji, a o mały włos druży-
na z Karsznic zdobyłaby komplet 
punktów. Alcatraz przed poraż-

ką uchronił niezawodny Domi-
nik Czeczko, który strzelił gola na 
wagę remisu minutę przed końco-
wą syreną.

Dużo emocji towarzyszyło rów-
nież spotkaniu Laktozy Łyszkowi-
ce z Victorią Bielawy. Do przerwy 
był remis 2:2, gole dla Laktozy 
strzelili Szymon Bejda oraz Rado-
sław Mazurkiewicz, zaś dla Victo-
rii – Mariusz Dałek oraz Zbigniew 
Witczak. O losach tego meczu za-
decydowało akcja z 18. minuty 
meczu. Wtedy swojego drugiego 
gola w tym meczu strzelił Dałek 
i zapewnił swojej drużynie cenne 
trzy punkty. Po tej wygranej Victo-
ria zajmuje wysokie czwarte miej-
sce w ligowej tabeli. 

Po raz kolejny swój mecz prze-
grał Bang Bang Łowicz. Tym ra-
zem ostatni zespół tabeli uległ 
Dąbro Łowicz 0:2. Gole dla zwy-
cięzców strzelili w 12. minucie 
Krzysztof Mika oraz w 20. mi-
nucie gry Daniel Flis. Po tej wy-
granej Dąbro podskoczyło w ta-
beli i to dość znacznie ponieważ z 
13. miejsca tabeli gracze z osiedla 
Dąbrowskiego wskoczyli na dzie-
wiątą lokatę. Świetnie w pierw-
szej połowie meczu z Victorią Za-
bostów spisali się gracze Fenixu 
Boczki. Dzięki golom Dominika 
Borkowskiego, Dominika Kozie-
ła oraz Łukasza Scęcelka gracze 
z Boczek prowadzili po I połowie 
3:0 i byli niemal pewni wygranej. 
Zespół trenerki Zofii Kucharskiej 
co prawda obudził się w drugiej 
części gry bo w 14. minucie oraz 
24. minucie do siatki Fenixu pił-

kę skierował Rafał Gładki ale to 
okazało się zbyt mało. Victoria nie 
miała już czasu na dalsze odrabia-
nie strat i Fenix odniósł ważne dla 
układu tabeli zwycięstwo.

Również 3:2 swoje spotka-
nie wygrał Baumit Łowicz, który 
okazał się lepszy od Startu Złaków 
Borowy. W tym meczu do prze-
rwy był remis 1:1, najpierw Bau-
mit na prowadzenie wyprowadził 
Tomasz Janus, a chwilę później 
do wyrównania doprowadził Woj-
ciech Kośmider. W 14. minucie 
ponownie na listę strzelców wpi-
sał się Janus, a dwie minuty póź-
niej było 3:1. Wtedy gola dla Bau-
mitu strzelił Bartosz Miazek. Na 
trzy minuty przed końcem wynik 
meczu ustalił Marcin Głowacki 
i ostatecznie mecz zakończył się 
wygraną Baumitu 3:2!

Już w najbliższą niedzielę ko-
lejna porcja emocji w rozgryw-
kach drugiej ligi. Najciekawiej 
zapowiada się mecz pierwszego 
w tabeli Toreliusza z zajmującą 
czwarte miejsce w tabeli Victrorią 
Bielawy.  ever

  KS Stefan Łowicz – Gutenów 
Łowicz 0:4 (0:2);�br.:�Konrad�Wolski�
2�(3�i�8)�i�łukasz�Papuga�2�(16�i�17)
 Laktoza Łyszkowice – Victoria 
Bielawy 2:3� (2:2);�br.:�szymon�bej-
da�(8)�i�Mazurkiewicz�(12)�–�Mariusz�
Dałek�2�(5�i�18)�i�Witczak�(12)
 Bang Bang Łowicz – Dąbro Ło-
wicz 0:2� (0:1);� br.:� Krzysztof� Mika�
(12)�i�Daniel�Flis�(20)
 Victoria zabostów – Fenix Bocz-
ki 2:3�(0:3);�br.:�rafał�Gładki�2�(14�i�
24)�–�Dominik�borkowski�(4),�Domi-
nik�Kozieł�(9)�i�łukasz�scęcelek�(10)
Żółte kartki:�Jakub�Kahan�(Victoria)�
oraz�scęcelek�(Fenix).

 Baumit Łowicz – Start złaków 
Borowy 3:2� (1:1);� br.:� tomasz� Ja-
nus�2�(11�i�14)�i�bartosz�Miazek�(16)�
–�Wojciech�Kośmider� (12)� i�Marcin�
Głowacki�(21)
 Subiekt Nieborów – toreliusz 
Łowicz 0:6� (0:2);� br.:� Krzysztof�
Kuchciak�3�(3,�9�i�24),�Kacper�Jaros�
(14),�robert�czekalski�(21)�i�Marcin�
Karasiński�(23)
 merc-oSP Karsznice – Alcatraz-
-Przedmieście Łowicz 3:3� (1:2);�
br.:� Przemysław� bury� (6),� Dariusz�
reczulski�(15)�i�rafał�sołtysiak�(15)�
–� Marcin� rychlewski� (7),� Mirosław�
Gielniewski�(11)�i�czeczko�(23)
�
tabela po 7. kolejkach toreliusz 
Futsal ii ligi:
1.�toreliusz�łowicz�(1)� 7� 21� 36-7

2.�alcatraz-Przedmieście�(2)� 7� 19� 24-12

3.�Gutenów�łowicz�(3)� 7� 14� 18-8

4.�Victoria�bielawy�(4)� 7� 14� 16-13

5.�baumit�łowicz�(5)� 7� 10� 19-15

6.�Victoria�zabostów�(6)� 7� 10� 19-19

7.�start�złaków�borowy�(7)� 7� 10� 14-16

8.�Merc-osP�Karsznice�(8)� 7� ��8� 17-17

9.�Dąbro�łowicz�(9)� 7� ��7� 14-21

10.�subiekt�Nieborów�(9)� 7� ��7� 11-22

11.�Fenix�boczki�(13)� 7� ��7� ��7-23

12.�Ks�stefan�łowicz�(10)� 7� ��6� 12-18

13.�laktoza�łyszkowice�(11)� 7� ��6� 16-27

14.�bang�bang�łowicz�(14)� 7� ��1� ��5-13

8. kolejka toreliusz Futsal ii ligi 
ŁoLiF – 2016.01.10 (niedziela): 
godz.� 17.00:� alcatraz-Przedmieście�
łowicz�–�Ks�stefan�łowicz;�17.30:�
Fenix� boczki� –� Merc-osP� Karszni-
ce;� 18.00:� toreliusz� łowicz� –� Vic-
toria� bielawy;� 18.30:� start� złaków�
borowy�–�Victoria�zabostów,�19.00:�
Dąbro� łowicz� –� baumit� łowicz.�
19.30:� Gutenów� łowicz� –� laktoza�
łyszkowice,� 20.00:� subiekt� Niebo-
rów�–�bang�bang�łowicz.

Drużyna piłkarska�Ks�Żychlin.

Piłka nożna�|�charytatywnie�w�łowiczu

Gwiazdy znów rozbłysną
Duża atrakcja czeka na fanów 

futbolu w najbliższą sobotę. Do 
Łowicza znów przyjadą gwiazdy 
piłki nożnej, aby zebrać pienią-
dze na szczytny cel, a przy okazji 
zmierzyć się w turnieju. Po raz ko-
lejny zobaczymy rywalizację czte-
rech ekip, a wśród nich znajdą się 
piłkarze znani z rywalizacji o naj-
wyższe cele w futbolu.

W szranki staną ze sobą czte-
ry ekipy. Jedną z nich tradycyjnie 
będzie Ryba Team, a więc przy-
jaciele Macieja Rybusa. Oprócz 
wychowanka łowickiego Pelikana 
zobaczymy w niej między inny-
mi: pięciokrotnego Mistrza Polski 
oraz siedmiokrotnego reprezen-
tanta kraju – bramkarza Wojcie-
cha Szczęsnego, byłego piłkarza 
Pelikana, aktualnie gracza Jagiel-
lonii Białystok – Piotra Grzelcza-
ka, byłego reprezentanta Polski 
w futsalu oraz mającego na kon-
cie 268 spotkań w polskiej ekstra-
klasie Dariusza Dźwigałę. Rywa-
lem gospodarzy (bo wydaje się, że 
tak można określić Ryba Team) 
będą Łączy Nas Widzew, Canal+ 
oraz Gwiazdy Futsalu. Na parkie-
tach zobaczymy między innymi 
– Ryszarda Czerwca, Sławomi-
ra Chałaśkiewicza, Filipa Surmę, 
Cezarego Olbrychta, Princewilla 
Okachi, Adriana Budkę czy za-
wodników doskonale znanych ło-
wickiej publiczności – Roberta 
Wilka, Macieja Wyszogrodzkie-
go, Jarosława Walczaka czy Ma-
riusza Jędrzejewskiego. Swój 
udział mieli jeszcze potwierdzić 
Adrian Frączczak, Tomasz Kieł-

bowicz oraz bracia Żewłakow. To 
jeszcze nie wszyscy piłkarze, któ-
rzy wezmą udział w turnieju.

Tegoroczna, już XII edycja cha-
rytatywnego turnieju piłkarskie-
go, zagra dla 29-letniej Kasi Cie-
ślak. Łowiczanka, młoda mama, 
choruje na odmianę nowotworu 
złośliwego. Nieskuteczne okaza-
ły się leczenia chemio- i radiote-
rapią. Nadzieją pozostaje zastoso-
wanie leku o nazwie ADCETRIS. 
Problem jednak w tym, że nie jest 
on refundowany w Polsce, a koszt 
jednej dawki to ok. 32 tys. zł. Aby 
leczenie miało sens potrzebne jest 
przyjęcie 16 dawek leku, a więc 
całkowity koszt przekroczy pół 
miliona złotych.

Podczas Gwiazd na Gwiazdkę 
Kasię wspierać będzie można na 
trzy sposoby. Podstawowym jest 
zakup cegiełki-wejściówki, które 
będą dostępne będą w cenach 10 
oraz 30 zł. Zależnie od zakupio-
nej cegiełki, kibice wezmą udział  
w losowaniu różnych fantów. Po-
nadto w trakcie zawodów odby-
wać będą się licytacje zgromadzo-
nych przedmiotów (w poprzednich 
latach były to m.in. koszulki z au-
tografami znanych piłkarzy i piłki), 
a cały czas z puszkami kwestować 
będą wolontariusze.

Impreza odbędzie się w sobo-
tę 9. stycznia w hali nr 1 Ośrodka 
Sportu i Rekreacji w Łowiczu. Po-
czątek o godz. 16:00. Wejściówki 
w sprzedaży będą już od 15:30,  
a warto pamiętać, że w poprzed-
nich latach zawsze było więcej 
chętnych niż miejsc.  
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Sport
ŁoWiCKi 
iNFoRmAtoR 
SPoRtoWY
iNFoRmAtoR 

Pierwsze przegrane
Jurnego i Gladiatorów
w Łowickiej Lidze Futsalu. str. 31

Przygotowania
KS Żychlin
do rundy wiosennej. str. 31

PiąteK, 8 StYCzNiA:
� 17.30� –� hala� sportowa� osir�
nr� 2� w� łowiczu,� ul.� topolowa� 2;�
5. kolejka XVii edycji SAm, czyli 
Siatkarskich Amatorskich mi-
strzostw Łowicza;
� 18.00� –� hala� sportowa� osir�
nr�1�w�łowiczu,�ul.�Jana�Pawła�ii;�
1. turniej mistrzostw Łowicza w 
szachach błyskawicznych na 
rok 2016;
� 19.00� –� Pub� Krokody-leg�
w� łowiczu,� ul.� Krzysztofa� Kamila�
baczyńskiego�9;�17. edycja XVii 
otwartych mistrzostw Łowicza 
w dartcie 501 d.o.;
SoBotA, 9 StYCzNiA:
� 11.00� –� szkoła� Podstawowa�
Nr�6�w�Kutnie�ul.�łąkoszyńska�9;�
8. kolejka Kutnowskiej Ama-
torskiej Ligi Siatkówki Kobiet; 
ekstraklasa Kobiet: 11.00� sta-
szic�Kutno�–�zs�Żychlin,�12.00�Vol-
ley�team�Żychlin�–�staszic�Kutno,�
13.00� Żychlińska� akademia� siat-
kówki� Volley� team� –� zs� Żychlin,�
14.00�Volley�team�Żychlin�–�uKs�
strzelce,�15.00�Żychlińska�akade-
mia�siatkówki�Volley�team�–�uKs�
strzelce
� 16.00� –� szkoła� Podstawowa�
Nr�6�w�Kutnie�ul.�łąkoszyńska�9; 
6. kolejka Kutnowskiej Ama-
torskiej iii Ligi Siatkówki męż-
czyzn; Grodzka Łęczyca – Aka-
demia Siatkówki Żychlin;
� 16.00-20.30� –� hala� sportowa�
osir� nr� 1� w� łowiczu,� ul.� Jana�
Pawła� ii� 3;� 12. edycja Chary-
tatywnego turnieju Piłki Noż-
nej „Gwiazdy na Gwiazdkę” 
z udziałem: Ryba team, Dzien-
nikarze NC+, Łączy Nas Wi-
dzew oraz Gwiazdy Futsalu;
�17.00�–�sala�sportowa�w�Wielu-
niu;� Wojewódzka iii Liga męż-
czyzn; KS Siatkarz Wieluń – Vol-
ley team Żychlin

NieDzieLA, 10 StYCzNiA:
� 10.15� –� szkoła� Podstawowa�
Nr�6�w�Kutnie�ul.�łąkoszyńska�9;�
7. kolejka Kutnowskiej Amator-
skiej i Ligi Siatkówki mężczyzn; 
GKS Bedlno – uKS Bzura So-
bota 
� 12.30-15.30� –� hala� sportowa�
osir� nr� 1� w� łowiczu,� ul.� Jana�
Pawła� ii�3;�5. kolejka iV ligi Ło-
LiF, czyli Łowickiej Ligi Futsalu;
� 16.00� –� hala� sportowa� osir�
nr�1�w�łowiczu,�ul.�Jana�Pawła�ii;�
zaległy mecz 7. kolejki iii ligi 
ŁoLiF, czyli Łowickiej Ligi Fut-
salu: Bezedura Łowicz – Ha-Ha-
-Ha! Łowicz;
� 16.30-20.00� –� hala� sportowa�
osir� nr� 1� w� łowiczu,� ul.� Jana�
Pawła� ii� 3;� 8. kolejka toreliusz 
Futsal ii ligi ŁoLiF, czyli Łowic-
kiej Ligi Futsalu;
�17.00�–�hala�sportowa�osir�nr�
2�w�łowiczu,�ul.�topolowa�2;�14. 
kolejka ii ligi koszykówki senio-
rów: Księżak Łowicz – Sokół 
ostrów mazowiecka.

Lekkoatletyka�|�XXXi�bieg�sylwestrowy�w�łodzi

Rozbiegani pożegnali stary rok 
biegiem na 10 kilometrów
Biegacze, którzy przybyli do kompleksu leśnego 
Arturówek w Łodzi postanowili aktywnie pożegnać 
mijający 2015  rok. W czwartek, 31 grudnia wzięli 
udział w XXXI Biegu Sylwestrowym.

Zawodnicy zostali przydzie-
leni do trzech biegów: młodzie-
żowego, biegu VIP oraz biegu 
głównego. Zawody rozpoczęły 
się o godz. 10.30 od biegu mło-
dzieżowego (szkolnego) na dy-
stansie 2 km (oddzielna klasy-
fi kacja chłopców i dziewcząt),
o godz. 11.00 nastąpił start VIP-ów, 
zaproszonych przez organizatorów 
na dystansie 1 km, natomiast bieg 
główny – na dystansie 10 km (dwie 
pętle) rozpoczął się o 11.30. Impre-
za dla miłośników biegania jest tra-
dycyjną formą pożegnania starego 
roku. W biegu wzięło udział ponad 
tysiąc uczestników. Wielu zawod-
ników przystąpiło do biegu w we-
sołych przebraniach. 

W biegu młodzieżowym zwy-
ciężył Damian Bednarek (Bogu-
szyce), z czasem 00:07:21, wśród 
dziewcząt najlepsza okazała się 
Natalia Kowalska (Łódź) – z cza-
sem 00:08:49. Linię mety w biegu 
„VIP-owskim” pierwszy przekro-
czył Andrzej Ślęzak (00:04:46), 
zaś wśród pań – Anna Maszorek 
– Szymala (00:05:24).   Zwycięz-
cą biegu głównego został łodzia-
nin Tomasz Osmulski z czasem 
00:31:57, natomiast pierwszą ko-
bietą, która przekroczyła linię 
mety była również mieszkanka 
Łodzi – Monika Kaczmarek, osią-
gając wynik czasowy 00:35:35. 
Wszyscy startujący, którzy ukoń-
czyli poszczególne biegi otrzyma-
li pamiątkowy medal oraz ciepły 
posiłek. 

W łódzkim biegu sylwestro-
wym brali także udział biegacze 

z grupy Rozbiegani Żychlin. Był 
on ostatnim startem dla członków 
grupy z Żychlina w starym roku. 

udział grupy „Rozbiegani Ży-
chlin” w XXXi Biegu Sylwestro-
wym w Łodzi:
 Piotr mędelewski,� czas:�
00:39:18,� miejsce:� 40,� miejsce�
w�kat.�wiekowej�M�40:3
 Jarosław Durys�czas:�00:41:01,�
miejsce:�60,�miejsce�w�kat.�wieko-
wej�M�40:8
 Remigiusz michalak,� czas:�
00:44:43,� miejsce:� 157,� miejsce�
w�kat.�wiekowej�M�30:�61
 Andrzej Dzięgielewski� czas:�
00:57:47,� miejsce:� 449,� miejsce�
w�kat.�wiekowej�M�40:�85

Na przestrzeni całego minio-
nego co dopiero roku, Rozbiega-
ni startowali w mniej lub bardziej 
licznych grupach, czasami nawet 
indywidualnie. Podobnie też tre-
nowali, ale wszyscy startując re-
prezentowali swoje Stowarzysze-
nie i miasto Żychlin. Rozpoczęli 
swoje starty już w styczniu i przez 
cały rok wzięli udział łącznie 
w osiemnastu biegach. Brali 
udział w różnego typu imprezach, 
były to między innymi: biegi cha-
rytatywne, takie jak „Bieg Policz 
Się z Cukrzycą” z okazji Wielkiej 
Orkiestry Świątecznej Pomocy, 
czy „I Bieg Mikołajkowy w Ło-
dzi”, gdzie część pieniędzy z wpi-
sowego przeznaczona była na dom 
dziecka. Nie zabrakło także w ich 
startach biegów z historią w tle, ta-
kich jak „Bieg Pamięci Żołnierzy 

Wyklętych, Tropem Wilczym” 
w Płocku, czy jeden z najwięk-
szych i najliczniejszych biegów 
– warszawski „Bieg Niepodle-
głości”. Były także w ich startach 
imprezy bardziej lokalne i mniej 
liczne, jak „III Bieg Uliczny – Bie-
gaj z Nami w Kutnie”, czy „Pół-
maraton Skierniewicki”. Jednak 
większa część ich biegów były to 
typowe masowe imprezy sportowe, 
takie jak półmaratony i królewski 
dystans, czyli maraton, na którym 
kilku z nich walczyło o zdobycie 
„Korony Maratonów Polskich”. 
Swoje starty odnotowali prawie w 
całej Polsce od lokalnego Kutna 
czy Skierniewic po Płock, Wło-
cławek, Warszawę, Poznań, Wro-
cław, czy odległe Dębno. 

Dla grupy „Rozbiegani Ży-
chlin” sezon biegowy 2015 za-
kończył się 31 grudnia Biegiem 
Sylwestrowym w Łodzi, jednak 

jeden z członków, Krzysztof Miel-
czarek rozpoczął już nowy sezon 
2016, biorąc udział w Warszawie 
w „Biegu Noworocznym” w dniu 
1 stycznia 2016 roku. 

W obecnym 2016 roku Rozbie-
gani planują udział w podobnych 
imprezach, w których brali udział 
w roku 2015, jednak jeden do-
datkowy wyjazd do Krakowa na 
„Cracovia Maraton” dla niektó-
rych będzie spełnieniem marzeń, 
a jego ukończenie przypieczętu-
je zdobycie „Korony Maratonów 
Polskich”. mr 

zestawienie biegów grupy „Roz-
biegani Żychlin” w roku 2015:
 „Policz Się z Cukrzycą” w� Ży-
chlinie�11�stycznia,�dystans:�5�km
 Bieg Pamięci Żołnierzy Wyklę-
tych „tropem Wilczym”�w�Płocku�
1�marca,�dystans:�10�km
 „Pzu Półmaraton Warszawski” 

w� Warszawie� 29� marca,� dystans:�
21,0975�km
 „maraton Dębno” w� Dębnie�
12�kwietnia,�dystans:�42,195�km
 „orlen Warsaw marathon”�
w�Warszawie�26�kwietnia,�dystans:�
42,195�km
 „Rossmann Run – Bieg ulicą 
Piotrkowską” w� łodzi� 23� maja,�
dystans:�10�km
 „mini maraton”� w� bielicach�
30�maja,�dystans:�4,2�km
 „Półmaraton Skierniewicki”�
w�skierniewicach�27�czerwca,�dy-
stans:�21,0975�km
 Bieg „Cud nad Wisłą” we�Wło-
cławku�15�sierpnia,�dystans:�10�km
 „BmW Półmaraton Praski” 
w�Warszawie�30�sierpnia,�dystans:�
21,0975�km
 „Wrocław maraton” we�Wrocła-
wiu�13�września,�dystans:�42,195�km
 „Pzu maraton Warszawski”�
w�Warszawie�27�września,�dystans:�
42,195�km
 „Bieg uliczny”� w� Kutnie� 3� paź-
dziernika,�dystans:�10�km�
 „Poznań maraton”� w� Pozna-
niu� 11� października,� dystans:�
42,195�km
 „Bieg Niepodległości”� w� War-
szawie�11�listopada,�dystans:�10�km
 „Bieg mikołajkowy”� w� łodzi�
13�grudnia,�dystans:�10�km
 „Białołęcki Bieg Wolności”�
w�Warszawie�13�grudnia,�dystans:�
13�km
 „Bieg Sylwestrowy” w� łodzi�
31�grudnia,�dystans:�10�km�

Najlepsze wyniki biegaczy „Roz-
biegani Żychlin” w roku 2015:
 Bieg na dystansie 10 km:
Piotr�Mędelewski�� czas:�00:39:08

Jarosław�Durys�� czas:�00:41:01

bartłomiej�Świątkowski�� czas:�00:41:12

 Półmaraton na dystansie 
21,0975 km:
Piotr�Mędelewski� czas:�1:28:16

remigiusz�Michalak� czas:�1:32:19

Jarosław�Durys� czas:�1:33:47

 maraton na dystansie 42,195 
km:
remigiusz�Michalak� czas:�3:12:08

Piotr�Mędelewski� czas:�3:20:31

Jarosław�Durys� czas:�3:27:52

Na łódzkiej trasie biegowej w�ostatnim�dniu�2015�roku.

Grupa Rozbiegani Żychlin, biorąca�udział�w�31.�biegu�sylwestrowym.
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